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sunek éwiata pracy do kapitału 


wysumął się ma pierwszy pian komśiilctów we Francji 


Premier Chautemps 


za cenę uspokojenia społecznego 


PARYŻ, 8. 1. (PAT). W proce- 
sie wielkich przemian społecz- 
aych, jakie przechodzi Francja, 
począwszy od 1936 r., a który 
wybitny przedstawicieł lewicy 
francuskiej b. minister Fros- 
sard nazywa dziś wyraźnie na 
iamach „L'Homme Libre“ re- 
wolucją, obęcye dni można u- 
ważać prawie za zwrotne w fali 
strajków, która się rozlewa po 
Francji Nie qhodzi już obecnie 
» zagadnienia ekonomiczne — 
sprawa podwyżki zarobków wy 
raźnie zeszła na plan drugi — | sfery kraju. 
natomiast na pierwsze miejsce| Naczelna organizacja przemy 
wrsunęła aig sprawa wynałezie- słówców, w której imieniu se- 
nia £ i 

rodków sa ostatecznego | kretarz gerterany. p. Gignouz od 


tem kapitału a Światem pracy, 
jak również kwestia wzmocnie- 
nia osłabionego autorytetu rzą- 
du. Kodeks pokoju społecznego, 
nad którym pospiesznie pracuje 
premier Chautemps, a który jest 
głównym przedmiotem 
wszechnego zainteresowania. 
ma być tą zasadniczą próbą po- 
kojowego kompromisowego uło, 
żenia stosunków społecznych, a 
tym samym uspokojenia wzbu- 
rzonej ciągłymi strajkami atmo 


ułożenia stosunków między świa |jpowiedział 


po-,zerwy. Przemysłowey 


słowey 
sprawa ta ma dla nicą zmacze- | zamiarem 


na epel| 
a; 


listownie 
premiera Chautemps, zapewni 
jąc go, iż natychmiast przedsta- 
wi inicjatywę premiera poszcze- 
gólnym organizacjom w jej 
skład wchodzącym, zdaje się | 
zajmować stanowisko pełne re- 
obawiają | 
się, iż projektowany kodeks pra į 
cy obejmie przede wszystkim 
zasadniczą dla nich sprawę usta 
wowego uregulowania kwestii 
angażowania i zwalniania robot 
ników, a tyn såmym odebrania 
pracodawcom prawa dobiera- 


| 


nie zasadnicze i że nie mogą 
zdecydować się dobrowolnie na 
rezygnację z zasadniczej prero 
gatywy. 

Natomiast generalna konfede- 
racja pracy zgodziła się na po- 
siedzeniu odbytym w sobotę, na 
wzięcie udziału bez żadnych za- 
strzeżeń w proponowanej przez 
premiera Chautemps konferen- 
cji, celem opracowania nowego 
kodeksu pracy. 

Jak świadczą głosy prasy syn 
dykalnej oraz opinia naczel- 
nych działaczy związków zawo- 


nia sobie personelu. Przemy-|dowych,” generalna konfedera- 
oświadczają zgóry, iż|cja pracy idzie na te obrady z 


przeprowadzenia 


przyrzeka szereg ustaw socialnych 


swoich dalszych radykalnych 
postulatów społecznych, a prze 
de wszystkim wydarcia z rąk 
przemysłowców prawa zwalnia- 
nia i angażowania rohofatków, 

Komentarzem do stanowiska 


generalnej konfederacji pracy 
mogą być sobotnie obrady po- 
iężnej organizacji zawodowej 


t. zw. unii syndykatów zawodo: 
wych okręgu paryskiego, zwoła 
ne pod hasłem „potwierdzenia 
solidarności klasy robotniczej, 
zapewnienia całkowitego nirzy* 
mania zdobytych uprawnień i 
dałszej zwycięskiej walki z ata- 


fmokończenie na str. 71. 


„EWANGELIA NIE DAJE SIĘ POGODZIĆ Z RASIZMEM” 


Organ Watykanu o kursie antyżydowskim w Rumunii 


H 


wewnętrznego porządku Rumit- | 
nii. „Temps“ potwierdza wresz- 
cie doniesienia prasowe o inter- 
wencji rządu francuskiego u 
rządu Gogi odnośnie do sytua- 
cji mniejszości, przy czym rząd 
francuski przypomniał rządowi 
rumuńskiemu, że zobowiązania, 
wypływające z traktatu mniej- 
sześciowego pozostają w mocy. 


Manifestacja 
w Nowym Jorku 


NOWY JORK, 8 stycznia. — 
Przed gmachem konsulatu ru 
muńskiego w Nowym Jorku u- 
stawiły się grupy młodzieży de- 
mokratycznej i liberalnej z 
transparentami o napisach pro- 
testujących przeciwko gwałce- 
niu praw mniejszościowych w 
Rumunii i przeciwko  kursowi 
antyżydowskiernt. 


$ 
NOWY JORK, 8 stycznia. — 


Federacja żydów rumuńskich w 
Ameryce zwołała na dzień 16 


RZYM, 8 stycznia. W dłuż- 
szym artykule wstępnyrn urzę- 
dcwy organ Watykanu „„Osser- 
vatore Romano“ omawia nowy 
zwrot w polityce rumuńskiej, 
szczególnie enuncjacje szefa no- 
wego rządu rumuńskiego Gogi 
w sprawie wytycznych jego 
Jityki w odniesieniu do mniej- 
sztści narodowych, zwłaszcza 
lndności żydowskiej w Rumu- 
nij, 

Niełatwo przewidzieć— pisze 
„Osservatore Romano“ — w ja- 
kim stopniu poczynania nowe- 
go rządu zrealizują w praktyce 
postulaty partii rządowych. — 
Narodowy chrystianizm Gogi i 
Cuzy to program  chrześcijań- 
dwa  Orłodoksyjnego  (prawo- 
sławnego), który supozuje, że 
możliwe jest  zkarmonizowanie 
Ewangelii z doktrynawi rasi- 
stówskimi i z tego też powodu 
"hasło nowego rządu „Chrystus, 
król, naród sprowadza się do 
Lrogramu  nacjenalistycznego j 
„ntysemickiego. W dalszym cią 
=" „Osseryatore Romano“ oma- 
'«ia ewentualne reperkusje pro- 
- „ramu Gogi na los innych mniej 
tzości narodowych, zwłaszcza 
mniejszości wógłerskiej, przy 
szym organ W. tykanu nie tai 
bbaw ©  konsżewencje, jakie 
skrajnie nacjonalistyczny pro- 
gram Gogi i Cuzy pociągnąć mo 
że dla wewnętrznej i zewnętrz- 
Rej sytuacjj Rumunii., 


566 
„iemps ostrzega 
PARYŻ, 8 stycznia, W arty- 
~ wstępnym „Le Temps“ o- 


! 


zerwie Locker - Lampson prze- 
słał na ręce króla rumuńskiego 
Karola depeszę _protestującą 
przeciwko prześladowaniu ży- 


^ premiera Gogę przed | dów w Rumunii. Czytamy w tej 
*  aursem antysemic | depeszy: > 
w, — zdaniem pisma| „Jako dowódca jednej armii 


+ może groźnym dla 


stycznia nadzwyczajny zjazd | 
dla rozpatrzenia obecnej sytua- 
cji ludności żydowskiej w Rw- 
munii. | 


Delegacja żydów , 
w ministerstwie spraw 
zagranicznych Francji 


PARYŻ, 8. 1. (PAT). Jak do- 
nosi agencja Havasa, dziś rano | 
została przyjęta w ministerstwie 
spraw zagranicznych delegacja 
federacji towarzystw  żydow- 
skich we Francji oraz stowarzy 
szenia żydów, pochodzących z 
Rumunii. 


40 tysety osób 


utraci prawo pobytu 
w Rumunii 


KISZYNIÓW, 8. I. (PAT). — 
Jak podaje dziennik „Kapitala“ 
po dokonaniu Kontroli doku- 
mentów obcokrajowców przeby- 
wających w Rumunii, około 
40.680 osób utraci prawo poby- 
tu w kraju. 


mi w Rumunii ramię przy ra- 
mieniu, widzę się zmuszonym 
w pełny najgłębszego szacunku 
sposób zaprotestować w- 
ko dyskryminacjom, jakie rząd 
rumuński wprowadził obecnie 
przeciwko mniejszościom. Pań- 
ski premier ministrów Goga m- 


Nie bedzie dewaluacji 


— zapewnia minister 


finansów 
BUKARESZT, 8. 1. (PAT). — 
„Rumuński minister finansów 


Savn wygłosił dziś wieczorem 
przez radio przemówienie, w 
którym wystąpił przeciw nie- 
prawdziwym pogłoskom na te- 
mat polityki finansowej rządu 
rumuńskiego. 

Pogłoski te — oświadczył mi- 
nister Savn — zostały puszczo- 
ne w świat dła zachwiania rów- 
nowagi waluty rumuńskiej. — 
Rząd rumuński nie ` zamierza 
rozpisać przymusowej pożyczki, 
ani zamykać safesów i bloko- 
wać wkładów bankowych, jak 
również przestempiowywać 
banknotów. Rząd rumuński nie 
myśli o dewaluacji, kładąc na- 
cisk na zdrową współpracę z 
międzynarodowym systemem 
walutowym oraz szanując pra- 
wa zagranicznego kapitału. 


wych przemówień radiowyh 
członków nowego gabinetu Tū- 
muńskiego, 


| Tatarestu przeciwko 
rozwiązaniu pariamentu 


BUKARESZT, 8 stycznia. m- 
W kwestii ewentualnego rozwią 
zania - parlamentu, który wy; 
szedł z wyborów w dniu 20-ym 
grudnia, bez zwołania izby, kie- 
rownictwo partii narodowo-libe 
ralnej (Tatarescu) wydało ofi- 
cjalny komunikat, w którym za- 
jęto stanowisko przeciwko ta- 
kiemu krokowi, a to ze względu 
na ustawę konstytucyjną, obo- 
wiązującą w kraju. W komumi- 
kacie m. in. czytamy: 

„Rozwiązanie izb prawodaw* 
czych, które wyszły z wyborów. 
powszechnych, przed ich zwo- 
łaniem, oznaczałoby, że znajdw- 
jemy się w obliczu niewypełnia- 
nia przywileju konstytucyjnie 
zagwarantowanego arbitrażu, s- 
le w obliczu konfliktu między 


Dzisiejsze przemówienie mi. | koroną i krajem“. 


nistra Savn było pierwszym z 
zapowiedzianych programo- 


Protest generala angielskiego 


przeciwko prześladowaniu żydów w Rumumii 


LONDYN, 8 stycznia. Poseł| brytyjskiej, który podczas woj- 
konserwatywny generał w r€e:|ny świałowej walczył z rumuna 


trudnia obywatelom noszenie 
nadal orderów rumuńskich, a 
lojalni zwolennicy Waszej Kró- 
lewskiej Mości oczekują przy- 
wrócenia owych swobód w kra- 
ju Jego Królewskiej Mości, w 
imię których armie obu na- 
szych krajów wałczyły z takim 
powodzeniem. 


Nowy minister 
| rolnictwa 


BUKARESZT, 8 stycznia. — 
Mianowany wczoraj ministrem 
rolnictwa dr. Joanizescu był, o- 
bok Vajdy Vojevoda, jedną z 
najmiarodajniejszych osobistoś- 
ci w partii Frontu Rumuńskie- 
go. Jak wszyscy Członkowie 
Frontu Rumuńskiego należał 
om początkowo do narodowej 
partii chłopskiej. Joanizescu, a- 
by móc objąć tekę, wystąpił 7 
Frontu Rumuńskiego, Wraz » 
nim wystąpili również kierow- 
nicy dwuch organizacji okręco 
wych. Przystąpili oni do p" J 


"narodowo - chrześcijańskiej. 


9.1-— „GŁOS PORANNY” — 1938 


„Wojna fo kontynuowanie 
polityki ale innymi środkami* 
Nigdy może to słynne, gwałtow 
nie zwalczane i odrzucane, bez- 
granicznie cyniczne zdanie nie 
było słuszniejsze, niż dziś, w o- 
kresie, gdy na dwóch końcach 
świata szaleją dwie wojny przy 
użyciu olbrzymich mas ludz- 
kich, i to bez wypowiedzenia 
To wyrzekanie się istnienia woj 
ny weszło dziś w modę, jest ona 
właśnie praktyczną realizacją 
wymienionego cynicznego zda- 
nia, które dokładniej unaocz 
nia ujęcie przez pewnych wład- 
ców światła kwestii polityki Í 
Kłopotanie się o losy powierzo- 
nych im narodów. 

Dyplomaci dotąd nie przyzna 
wali się do tego, że hołdują o- 
wemu cynicznemu zdaniu, to 
leż wprost „ożywcze* jest ze- 
tknięcie się raz otwarcie z tą 
brutalną rzeczywistością. W 
tym sensie wywiad z japońskim 
newym ministrem spraw we- 
wnętrznych admirałem Suetsu, 
który opublikowany został w 
czasopiśmie Kaizo“, może być 
jedynie powitany z uznaniem. 
Dzielny japoński samurai ma 
Jeszcze tę zaletę, że nie ogłasza 
żadnego odwołania, czy zaprze- 
czenia; gdy wybuchła 'na ca- 
łym świecie burza z powodu wy 
głoszonych przezeń opinii, nie 
zdementował on wcale tego wy 
wiadu, lecz wręcz przeciwnie 
sprecyzował swe stanowisko. w 


gim wywiadzie.  Suetsu jest| mocarstwa: Stany Zjednoczone 
n 
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przynajmniej szczery. Europa 
Ameryka, Australia, cały świat 
wie obecnie, czego się ma trzy- 
mać, tymbardziej, że admirał 
jest „silnym mężem” gabinetu 
japońskiego i wymieniany jest 
otwarcie nawet przez samego 
premiera, jako zastępca księ. 
cia Kanoe na czele- rządu iz- 
porńskiego. 

Gdy cesarz Wilhelm II swego 
czasu wypowiedział słynne sto 
wa o „żółtym niebezpieczeń- 
stwie*, moglo to uchodzić za 
typową przesadę cesarską, z 
której świat śmiał się nieco 
sceptycznie, aż mu ten śmiech 
przeszedł podczas wojny świa- 
towej, Dziś .„żółte niebezpie- 
<zeństwo' proklamowane jesł 
groźnie i zupełnie jednoznacz- 
nie przez ten naród żółtej rasy, 
którego fantastyczny rozwój 
stał się możliwy jedynie dzięki 
temu, iż narody europejskie nie 
chciały wierzyć w istnienie ta- 
kiego  niebezpieczeństwa. A 
przy tym nie można nawet Ja- 
ponii oskarżać, aby kiedyka!- 
wiek ukrywała swe rzeczywisie 
cele, przynajmniej jeśli idzie © 
zasięg jej czynów, a 'nie słów. 
Gdy liga narodów zawiodła w 
kwestii Mandżukuo — wówczas 


a nie później zadany zo- 
stał śmiertelny cios instytucji 
genewskiej . —' niebezpieczeń- 


stwo to było widoczne zupełnie 
wyraźnie. Ale zarówno dyplo- 
maci genewscy, - jak również 
najbardziej zainteresowane 


> 


Wiceminister sprawiedliwości Rzeszy 


przyjeżdża z odczytem do Warszawy 


WARSZAWA, 8. I. Dnia 24 
stycznia r. b. przybędzie do War 
szawy prof. dr. Śchlegelberger, 
sékretarz stanu w ministerstwie 
sprawiedliwości Rzeszy Niemiec 
kiej, który wygłosi odczyt na te 
mat rozwoju ustawodawstwa cy 
wilnego w Niemczech. . Przy- 
jazd następuje na skutek zapro- 
szenia, wystosowanego do niego 
przez grupę polsko - niemiecka 
międzynarodowego porozumie- 
nia prawniczego, przy czym 
przy tej okazji odbędzie się dla 


o. Schlegelberga oraz dla towa- | Dziś o g.12i2 


Karnawal w pelni! 


a e 


Uały świat szaleje! 
Łódź bawi się! 


rzyszącego mu prof. dr. Emge., 
wiceprezydenta akademii prawa 
niemieckiego, szereg oficjalnych 
przyjęć. P. Schlegelbergowi po: 
nadto towarzyszyć będą: 
ministerialny Wilke, prof. dr. 
Lange oraz dr. Gaeb, 


GRAND-KINQO 


Pocs. o gode. 12-ej 


i Anglia, nie przyjęły tego naj 
zwyczajniej do wiadomości. -W 
międzyczasie mocarstwa wcale 
nie zmądrzały. Niemcy, których 
ostatni cesarz ma za sobą zasłu 
gẹ sprecyzowania hasła o „26t 
tym nicbezpieczeństwie', zawar 
ły, lak wiadomo, ów ideologicz 
ny pakt z Japonią. którego re 
alne polityczne działanie zaezy- 
| na dopiero obecnie wydawać o0- 
woce; podobnie Włochy, które 
przystąpiły do tego paktu. 
Admirał nie jest cdosobniony 
swych otwaritych wyzńa: 
niach, choć to się chvba pn raz 
pierwszy zdarza w dziejach dy 
plomacji cywilizowanych 


w 


lu- 


DR. MED. 


Szymon Grzmósere 


Łódź, Gl. Piłsudskiego 55, tel. 168-53. 
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front II piętro. 
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dów, aby urzędujący minis'er 
wykładał jasno i bez asłonck za 
miary i cele swego kraju. Kilka 
dni przed ukazaniem się czasń 
pisma „Kaizo“ wyszła w Tokio 
broszura, której autorem fesi 
znany publicysta Muto Teieli; 
bez żadnych haseł rozwinięte 
tam są cele wojenne ij metody 
„dyplomatyczne* Japonii, Ad- 
mirał $uetsu oświadczył. że nie 
rozumiałby wtrącenia się Ame: 
ryki do konfliktu, który, jega 
zdaniem, musi doprowadzić dé 
zbrojnego starcia z Anglią. Tei) 
chi idzie krok dalej, polecająs 
„najlepszą- metode“ trzymania 
zdała od tego konfliktu Stanów 
Zjednoczonych; oświadcza on, 
że należy jaknaiŚśpieszniej poin 


Zwrot kosztów 
podróży służbowych 


Warsz. koresp. „Głosu Poran 
i nego“ telefonuje: 

W związku z oszczędnościa- 
mi budżetowymi wydany został 
nowy okólnik, dotyczący otrzy- 
prha diet przez urzędników 
|państwowych. Zwroty kosztów 


| 


formować Waszyngton, iż da 
Mandżukuno i do obsadzonych 
przez Japonię terytoriów chiń- 
skich dopuszczony będzie jedy- 
nie i wyłącznie kapitał amery- 
kański. Przynęta jest wpraw: 
dzie trochę za tłusta, aby mo- 
gla zasmakować Rooseveldowi, 
ale jest nader charakterysty"z- 
ne i smutne, że wogóle można 
było taką przynętą uraczyć a- 
merykan. „Gdy się naprzód po- 


zyska przyjaźń Ameryki przy 
pomocy przyrzeczeń i zamó- 
wień, i gdy z drugiej strony 


zmusi się Sowiety .do roli pa- 
sywnej, wówczas Japonia bez 
przeszkód będzie mogła stawić 
czoło Anglii". 


| Druga przynęta pana Teichi 
dotyczy więc Rosji. Autor zale- 
ca uspokoić Sowiety co do te- 
go, że Japonia nie zamierza ich 
atakować, ale Sowiety ze swej 
strony mogłyby utrzymać swe 
pozycje w Chinach i Mongolii 
wewnętrznej jedynie kosztem 
olbrzymich ofiar, podczas gdy 
Rosja miałaby o wiele lżejsze 
zadanie przy zawładnięciu Jn- 
diami i Azją centralną, które 
Teichi ustępuje jej bez zazdra 
ści. Jak widzimy płan jest rów 
nie ściśle specyzowany. jak 
wspaniałomyślny. przyczym nie 
przeszkadza to zupełnie fapon- 
czykom, że został om rozwinię- 


zółte niebezpieczeństwo 


Nr. 8 


> z 1 


ty bez bezpośrednio zaintere:v- 
wanych stron, aby fylko nie 
przeszkadzały one Japonii w 
urzeczywistnieniu tego plany. 


A więc „żółte niebezpieczeń. 
stwo" uzyskuje zupełnie kon 
kretną treść: może ono zasko: 
czyć tylko tych, którzy me 
chcieli - wyciągnąć należytych 
wniosków z ostatniego pochodu 
wojennego, z upadku Szamgha- 
ju i Nankinu. Przy obecnej sy- 
tuacji światowej jest omal nie- 
prawdopodobne, aby biała rasa 
chciała wyciągnąć jedyne mo- 
żliwe konsekwencje z otwarcie 
proklamowanych celów wojen- 
nych Japonii, t. j. ostatecznego 
przepędzenia wszystkich bis- 
łych z Azji į stworzenia olbrzy- 
miego bloku ludów azjatyckich 
pod hegemonią Japonii. Bo: 
wiem konsekwencje że musiały 
by polegać na tym. aby i białe 
narody połączyły się, stworzyły 
Jedność światową czterech poza 
stałych kontyneniów, aby mós 
przeciwstawić się „żółtemu nit- 
bezpieczeństwu z pewnymi wi 
dokami powodzenia. Tymcza- 
sem jednak białe narody wolą 
prowadzić między sobą morder 
czą walkę i nawet nie wykaza- 
ły przerażen ©, gdy politycy jt- 
pońscy wypowiedzieli swe groż 
by. 

P., F. Carns 


SAMOZATRUCIE 
NA TLE WĄTROBY 


Samozatrucie bywa przyczyną wielu | ją starość, Wątroba i nerki są organa 
dolegliwości (bóle artretyczne, łamanie |mi oczyszczającymi krew i soki ustro- 
w kościach, bóle głowy, wzdęcia. odbi- ju. 20-letnie doświadczenie wykazało, 


jania, bóle w wątrobie, niesmak w u 


że zioła lecznicze „Cholekinaza* H. 


stach, brak apetytu. swędzenie skóry ' Niemojewskiezo jako żółcio-moczopęd- 
skłonność do obstrukcji, plamy i wy ne są naturalnym czynnikiem odciąża- 


mdłości. język obłożony). 
wewnętrzne wytwarzające się we wła- 
snym  oręaniżmie,  zanieczyszczają 


krew, niszczą organizm i przyśpiesza- 


rzuty na skórze, skłonność do tycia, | jącym soki ustroju od trucizn włas- 
Trucizny | nych. 


Bezpłatne broszury otrzymać 
można w laboratorium fizjologiczno - 
chemicznym „Cholekinaza* H. Niemo- 
jewskiego Warszawa, Nowy Świat nr. 5 


Rzesza subwencionuie 


WIEDEŃ, 8 stycznia. — Parę 


podróży służbowych muszą od-| tygodni temu organ socjalistów 
powiadać w zupełności poniesio | czeskich „Pravo Lidu“ zwrócił |że nie udzielał Henleinowi po- 


om wydatkom. W tych wypad |sie do władz czeskiego banku 


kach, gdy urzędnik korzystał z 
darmowego przejazdu kolejowe 


|doliczać kosztów podróży we- 
dług obowiązujących stawek. 


| narodowego z zapytaniem, skąd 
Konrad Henlein, wódz hillerow 


adca|go Czy konnego, nie wolno mu |ców w Czechosłowacji, otrzymu 
radca A g 


je pieniądze na wyjazdy zagra- 
nicę i na propagandę w Rzeszy 


Nieśmiertęlna postać wielkiego wodza i patrioty 


Kosciuszko pod Rachawicami 


Rale główne: Barszczewska, Zacharewicez, Węgrzyn, Samborski, Pichelski, Kurnakowicz 


—.2 PORANKI 


„2 więc 


Reżyseria J. Lejtes, 


Mazyka Prof J. Maklakiewicz 


ZATMICZYM 


CENY od 85 gr. 


Jui Wkról W kinie 


Fred Astaire 
i Ginger Rogers 


niemców-hitlerowców w Czechosłowacji 


iw Anglii. Zarząd banku nara- 
dowego ogłosił oświadczenie, 


zwolenia na wywóz dewiz zagra 
nicę i na pytanie dziennika so- 
cjalistycznego nie może odpo- 
wiedzieć. 


Obecnie socjalistyczna „Arbe 
ter Zig.*, wydawana w Bazylei, 
ogłasza wiadomość, że Bank. 
Rzeszy w Monachium na pole- 
cenie ministra Rzeszy Hessa, za- 
stępcy Hitlera w partii narodo- 
wo - socjalistycznej, wypłacił 
Henleinowi w roku minionym 
dwa: miliony koron czeskich. 


Rialic 
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feruel zajele przez rządowców 


Najwięłcsza biiwa nocna w obecnej wojnie 


200 dział skierowało swój ogiej; 
na drugą i trzecią linię okopów 
nieprzyjacielskich, bronionych 
przez 13-tą i 15-tą brygadę mię- 
dzynarodową. Równocześnie z 
artyleria rozpoczęło bombardo- 
wanie lotnictwo, zrzucająe ol- 
brzymią ilość bomb na stano- 
wiska nieprzyjacielskie. Hura- 
ganowy ogień artylerii trwał do 


BARCELONA, 8. I. (PAT). —. |rzystując swe  przedwcćzorajsze 
Ministerstwo obrony narodowej sukcesy na lewym skrzydle w 
ogłosiło następujący komunikat pościgu za nieprzyjacielem, zdo- 
o działaniach ne froncie Levan- | były „La Cota* ostatnie wzgórze 
tu w dn. 7 bm: W godzinach |południowe ze wzgórz  Celaes, 
rannych nieprzyjaciel podjął a-|ciągnących się na północ od mia! 
tak na wzgórza Celadas, atak |sta. Po zdobyciu tego wzgórza 
ten jednak został całkowicie od| wojska narodowe stały się cal- 
party. Drugi, podjęty po połud-|kowicie panami nowej linii fron 
niu na te same pozycje, zo [ra i poważnie zagroziły siłom 
również odparty. K czerwonym na odcinku północ- 
Na równinie nieprzyjaciel, | nym. Wojska generała Franco 
pod silną osłoną artylerii i lot-|opanowały dolinę Alfamba, jel- 
nietwa usiłował posunąć się na-|ną z głównych dróg komunika 
przód, nie zdołał zdobyć jed- | cyjnych czerwonych wojsk. 
nak ani jednego metra terenu. We czwartek dowództwo po- 
Ofensywa nasza na odcinku | ystąńcze wydało rozkaz zdoby- 
Muela de Teruel, która rozwija | cją stanowisk nieprzyjaciel- 
ła się doskonale w ciągu dnia | skich na zboczach La Cota. Do 
wczorajszego, pozwoliła  ©dzy- godziny 18-ej wszystkie zamie- 
skać znakomite. pozycje w kie- pzone punkty zostały zdobyte, 
runku La Muela i wzgórza 1021.|Opór nieprzyjaciela był. słaby, 
Posuwanie się nasze na tymj|Nieprzyjaciel wycofał się na dru 
odcinku było tak szybkie, ŻE|gie linie chrony, gdzie dopiero 
dwie kompanie brygady nawar | stawił powsżny opór. Każdy od 
skiej, tak głośnej wśród pO- cinek zdobyty przez wojska na- 
wstańców, przeszły na nAaSZĄ rodowe natychmiast był kontr- 
stronę. Ogólna liczba dezerte-| atakowany przez czerwonych. 
rów wynosi 230 ludzi Lotnic-| Zacjętą walka toczyła się o kaž- 
two nasze doskonale współpra-| gą piędź ziemi. Od sodziny 19 
cowało z naszym wojskiem. - 
W ciągu dwóch godzin po po- 
łudniu, wyznaczonych na ewa- 
kuację. dzieci, rannych, kobiet i 
starców, ludność cywilna opuści 
ła T 


ernel. Wyszło również kilku d ; b d ł F 
żołnierzy. = > " |radzić o uznaniu 
Q godz. 21 dowódca garnizo- gag „de e y - Sa a 
ma Rey d'Hancourt poddał się stycznym i wystąpieniu z ligi 
Emi A ; 
Beed EEEN BUDAPESZT, 8. I. (PAT). — |politycznymi. Kwestie gospodar 
W niedzielę wieczorem. przybę- 


św. Klary uciekło 30 żołnierzy, 
dą do Budapesztu kanclerz au- 


w tej liczbie wartownicy. Woj- 
m Sanad przyjęły encom > striacki Schuschnigg wraz z pod 
BARCELONA, 8. I. (PAT). — sekretarzem stanu Schmidtem 
-17:30 wreczor ie| oraz min. Ciano, celem wzięcia 
Q -gols VERRA udziału w konferencji sygnata- 
riuszy protokułów rzymskich, 


komunikat, zawiadamia 
jący, iż miasto Teruel zostało FOŻUJÓW 
calkowicie zajęte przez wojska |"O7Poczynającej się 10 bm. wraz 
rządowe po poddaniu się ostat.|7 austriackimi mężami stanu 
nich żołnierzy powstańczych, |Przybędą przebywający w Bade| M | 
broniących się jeszcze w klasz- nie na urlopie wypoczynkowym silne mrozy. Zanotowano jaż 
torze św. Klary. Wśród przeby- | PTEMier Daranyi i min. Homan., | liczne wypadki śmierci z powo- 
wających w klasztorze znajdo.| Już dzisiaj całe miasto przy- du zamarznięcia. W Bessarabii 
wał się biskup Teruelu. strojone jest flagami włoskimi [po Dobrudży całe wioski nikną 

| 


i austriackimi. Uroczystość po-|pod grubą pokrywą śniegu, kto 
Komunikat powstańców witania gości zagranicznych na ra w wielu miejscach sięga prze 
SARAGOSSA, 8. I. (PAT). —-| przez radio. 


dworcu będzie transmitowana | szło 3 m. W północnych czę- 
ściąch krajn zjawiły się liczne 

Korespondent Havasa donosi,| Zdaniem tutejszych dobrze jstada wilków. Pociągi kursują 

że na froncie pod Teru.lem ro-|poinformowanych kół politycz. | z bardzo znacznym  opóźnie- 

zegrała się największa w czasie nych, obecna konferencja w od- | niem. W wielu miejscach komu 

obecńej wojny bitwa nocna. |różnieniu od dotychczasowych | 

Wojska generała Franco wyko-! zajmie się głównie sprawami 


nikacja kolejowa uległa prze- 
EEE CE IPN PY ES VT PORAZ ORK E RN © AREA 


stosunek Swiata pracy do Kapilału 


EL (Dokończenie) Sza mnastęjfujący komunikat: 
kami pracodawców“, a  dalej| Premier Chautemps przyjął pre 
„wywalczenia emerytur dla sta-| zydium generalnej konfederacji 
rych robotników, zwiększenia | pracy, 


s ę p OSA Se 
REUMATYŻMIE 
|arireEtyzmię | 
i oz erwób ólachi 
å stosuje się 2-3 tabletek 

Ą Togal 3 luh 4 ye dzien- j 
A nie. Togal jesi dobrym Ę 
przeciwbólowym. S% 


PaE 


Al środkiem 


K ő R ii 


BUKARESZT, 8. I. (PAT). — 
W całej Rumunii panują bardzo 


gając się od swych zwolenni- 

A „RSE tów odwoływania się do proce- 
re potwierdziło zgodę | dury legalnej i zachowania sta- 

zasiłków dla bezrobotnych i po-| na udział w przewidywanym na bowiska OSEE 

rzucenia dotychczasowej polity- | środę zebraniu, mającym na ce- 

ki gospodarczej. ` lu zmalezienie nowego  porozu- Zastrzeżenia 

Jak wynika więc z dotychcza | mienia pomiędzy przedstawicie. z 
sowych wypowiedzeń zaintere. | lami pracodawców a reprezew | _ DYZEMYSIOWKÓW 
sowanych stron, naczelna orga- | tantarmi klasy robotniczej w PARYŻ - . 
nizacja przemysłowców obawia | Sprawie warunków pracy. Pro- SĄ DAT EA 
się, iż program rokowań, zapro-| Mier © zakomunikował delega- | Związek syndykatów właścicieli 
jektowany przez _ premięra|(9m zamiar swój zaproponowa- 
Chautemps, może iść zbyt dałę. |Nia szeregu zarządzeń ustawo- 
ko, natomiast generalna konfe.|'ławczych, których celem jest 
deracja pracy, a przede wszyst-|zwiększenie gwarancji wolności 
kim organizacje zawodowe okrę|Zwiążków zawodowych, ochro- 
gu przemysłowego Sekwany idą |"A praey i zapewnienie posza- 
dalej ponad przypuszczalny pro nowanią dla orzeczeń arbitrażo | nych. Zdaniem autorów listu, e- 
gram rządowy i domagają się wych. Premier zaapelował do | lementy powodujące óbecną at- 
zgóry porzucenia przez premie- | Seneralnej konfederacji pracy, | mosferę niepokoju i agitacji, 
ra Chautemps „polityki pauzy”, aby wzamian za te gwarancje | znajdują się poza kołami zawo- 
o której konieczności przekona- | ?Aczyła swe wysiłki z wysiłka- | dowymi, Przyczyny obecnego 
ny był już rząd socjalistyczny | "i rządu, celem doprowadzenia stanu rzeczy należy szukać w 
Blutna. do uspokojenia społecznego. postępowaniu rządowym. 

W imieniu swych kolegów l.e | kończy się oświadczeniem, iż 
on Jouhaux przypomniał rezo-.| związek przemysłu -tkackiego 
lucję komisji administracyjnej 
konfederacji pracy i stwierdził, | twórczości, w których imienia 
że z chwilą gdy gwarancje słasz | mnsiałby powziąć zobowiązania 
Ja. nie żądane przez klasę robotni- | natury bardzo ogólnej, iakie są 
ministrów ogła |czą będą jej przyznane, rząd bę przewidywane. 


skierował do premiera Chau- 
tempsa list, w którym daje wy- 
raz zdziwieniu wobec propono- 


__ Plany 
aremsera Chautem5sa. 


PARYŻ, 8 stycznia. (PAT). — 
Prezydium rady 


dyonalariiszę prolokułów rzymskich 


| wszystkim uzgodnienie pogla- 
cze zejdą na drugi plan. Przed- (dów na sprawy stosunków wło- 
miotem rozmów będzie przede sko - rumuńskich pod kątem wi 
| dzenia możliwości 
| nia. kwestii maddunajskiej. Min. 


sieje śmierć i zniszczenie | 


dzie mógł liczyć na nią, doma: | 


zakładów przemysłu tkackiego | kie przeprowadził w Londynie 
| wanej przez premiera metody | ściśle prywatny i dotyczyły ra- 


załatwiania konfliktów społecz- |portu na temat ankiety gospo- 


List teskowe światło na 


reprezentuje różne rodzaje wy- | 


godz, 19.30 Okony czerwonych | = 
były zupełnie zniszczone. 


Mimo to piechota stawłała za- 
cięty opór. Gdy piechota po- 
wstłańcza rzuciła się do atakn 
ze stanowisk czerwonych ode- 
zwały się karabiny maszynowe. 
Nasilenie ognia było olbrzymie. 
Dopiero możdzierze piechoty po £ 
wsłańczej zmusiły nieprzyjacie- | k 
ła do wycofania się ostateczne- 
go i zaniechania oporu. Doszło 
jeszcze do krótkiej walki na 
bagnety, a o godzinie 20-ej La 
Cota została zdobyta, 


Przerała'ąte 
żn wo śmierci 


SAINT JEAN DE LUZ, 8. 1. 
(PAT). Straty obu stron walczą- 
cych pod Teruelem w czasie 23 
dni walk oceniane są na 60.000 
zabitych, rannych i ofiar mrazu 

Połowa stanu _ liczebnego 
obu stron zosłała wycofana z 
linii skutkiem odrarożeń rąk i 
nóg, Wielu żołnierzy zamarzło 
na śmierć. 


e 

jafska pomarańeza 

dla twego dziecka 
| e 


Jafskie 


momarańcze 
igrejpfruty 


su najgoczyslsze 


Owóc PALESTYŃSNI 


pakcie antykomuni- 
narodów 


-Proces Pędraka 
Ciano- ma podobno wystąpić z ny? zayzie Najwyższym 
konkretnym wnioskiem .w -tej to Warsz koresp- Głosu Poret 
sprawie. Jak przypuszczają, nego“ telefonuje: 

Włochy wystąpią też z projek- Izba karna sądu najwyższego 
tem uznania przez Wógyry i Au-; wyznaczyła na 28 marca r. b. 
strię rządu gen. Franco, przysta termin rozprawy kasacyjnej w 
pienia tych państw do pak'a sprawie przeciwko Pędrakowi, 
antykomunistycznego i ewentual oskarżonemu o zabójstwo ś. p. 
nie ich wystąpienia z ligi naro- Barana w Częstochowie. 


dów. PW A 
Zawieje śnieżne 


Kwestia uznania rządu gen 
Franco będzie, jak się zdaje, za- utrudniają komunikację 
w Kieleckiem 


łatwiona pozytywnie, nałomiast | 
jprzystanienie Węgier i Austrii 

do paktu antykomunistycznego| KIELCE, 8,1. (PAT) — Zawieje 
wydaje się bardzo wątpliwe. śnieżne w  Kieleckim utrudniają 
| Wystąpienia zaś ich z ligi nato- | poważnie komunikację autobuso- 
dów nie należy się, zdaniem tu-| wą, powodujac na szłakąch daleko 
tejszych kół politycznych, abs» | bieżnych dośc znaczne opóźnienia 
jlutnie spodziewać. Prasa wę-|w ruchu pasażerskinu Zaspy śnież- 
gierska nie poprzedza konferen ne sparaliżowały też częściowo 
cji własnymi komentarzami, za- ruch na niektórych odcinkach ko- 
mieszcza jednak liczne głosy lejek wąskotorowych w powiatach 
prasy zagranicznej szczególnie pinczowskim, jędrzejowskim 1 mie- 
austriackiej i włoskiej. | chowskim, 


uregulowsa- 


Raport gospodarczy van Zeelanda 
otoczony ścisłą dyskrecją 


BRUKSELA, 8 stycznia. (Pat). | darczej. Raport ten wraz z komu 
Agencja Belga donosi z Londy- | kluzjami ostatecznymi zostanie 
nu: Zasłaniając się koniecznoś- | doręczony rządom w Paryżu i 
cią zachowania ścisłej dyskrecji | Londynie prawdopodobnie za 
premier van ‘Zeeland  sd-| 10 do 15 dni. Ogłoszenie łego ra 
mówił udzielenia wszelkich ja-| portu nastąpi prawdopodobnie 
formacji na temat rozmów, ja-| jednocześnie w Londynie, Pa- 
ryżu i Brukseli W miedzyczasie 
—zaznaczył van Zeeland—wszel 
kie wiadomości na ten temat na 
leży przyjmować 7 daleko idącn 
rezerwą. 


z szeregiem osobistości kierow- 
niczych w polityce brytyjskiej. 
Rozmowy te miały charakter 


Mixer z baru w Lidze Narodów 
jako włoch podał się do dymisji 


GENEWA, 8 stycznia. Gro- 
sposoby 
zwalczania instytucji . genew- 
skiej przez oś Rzym — Berlin 
rzuca następujący autentyczny 
wypadek: 

Gdy wszysey włoscy funkcjo- 
nariusze ligi narodów zgłosili 


swoją dymisję na ręce Avenola, 
wczoraj włoski mixer z baru w 
restauracji ligi narodów, Carlo, 
zakomunikował sekretarzowi 
generalnemu ligi, że „wobec wy 
stąpienia Włoch z ligi narodów* 
widzi się zmnszonym porzucić 
swe lukratywne zajęcie. 


9.1.— ..GŁOS. PORANNY" — 1938 
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Dalsze incydenty w Szanghaju 


pomiędzy japończykami a wojskiem koncesji, międzynarodowej 
Rnolia nie ograniczy się do protestów, lecz przygotowuje obrone 


SZANGHAJ, 81, (PAT) — 


ty kilku innych ochotników rosyj- 


miejscach, jak to zostało już nie- 


dotychczas w życie przypisać na- konanie, że >remier Chamberlain 


Dzisiaj wydarzył się ponowny incy- skich, którzy zaalarmowali gwizd 
dent w Sząnghaju, kiedy doszło do kami dalsze, posterunki, Za chwilę 


starcia pomiędzy żołnierzami japoń | zjawiły się dwa samochody pancer- |- 


skimi i ochotnikami rosyjskimi w ne francuskie i samochód ciężaro- 
koncesji międzynarodowej. Interwe i wy z. ochoinikami rosyjskimi, -Po 
niowała również policja rumuńska, drugiej stronie bulwaru zajął pozy- 
przeciwko której żołnierze japońscy | cję oddział 100 żołnierzy  japoń- 
SKIEROWALI KARABINY MA- ,skich z pogotowiem wojennym. Na 
SZYNOWE. | prężenie trwało dość długo, dopóki 

Jak donosi Reuter, władze fran- | oficerowie japońscy i przedstawi- 


wąipliwie zadecydowane przez ko- leży rezerwie, z jaką odnośne propo PRZYGOTOWUJE PEWNE KRO- 


mitet obrony imperialnej, 
Te zakończenie dziennika każe 
„się domyślać, że brytyjski plan 
strategiczny w odniesieniu do Da- 
lekiega Wschcdu był istotnie przez 
„komitet obrony imperialnej dokład 
„nie rozważany i został niewątpli- 
| wie ustałony. Nie wprowadzenie go 


en nmm Iama i ëI Moo 


|zycje brytyjskie spotkały się w KI O CHARAKTERZE BARDZIEJ 
Waszyngtonie. Nie oznacza to jed- DONIOSŁYM, m. in. mowa jest o 
aak bynajmniej, że brytyjskie plany tym, że król Jerzy VI wystosuje 
strategiczne zostały zaniechane. Nie pismo osobiste wprost do Mikada. 
wydaje się, aby rząd brytyjski nie 
zareagował na obecne wystąpienia 
japońskie. W miarodajnych kołach 
politycznych utwierdza się prze- 


Zatrzymanie 


statku angielsk’ ego 
TOKIO, 8:1. (PAT) — Żandarme 


cuskie złożyły u dowództwa japoń- 
skiego energiczny protest. 

Również dzisiaj strzelcy japoń- 
scy zajęli hotel brytyjski „New 
Asia”, zastępując flagi brytyjskie 
flagami japońskimi. 


SZANGHAJ, 8.1. (PAT) 
Dzisiejszy. incydent z żołnierzanu 
japońskimi wydarzył się na bulwa 
rze, oddzielającym Naniao od kon- 
cesji francuskiej. Ochnotnik rosyjski 
interweniował w chwili, gdy żoł 
mierz japoński bił chinkę, która — 
wbrew zarządzeniom japańskim — 
udała się na stronę francustrą dro- 
gi po wode. Odgłosy kłótni ściągnę 


UWISFYĄ 


Upadłość 
towarzystwa „Oświata" 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
nego” telefonuje: 

Wydział handlowy sądu okrę 
gowego w Warszawie ogłosił 
wezoraj w godzinach popołud- 
niowych postanowienie wielo- 
krotnie odraczane w sprawie o- 
głoszenia upadłości tow. „Oświa 
ta”, które wydawało „Dziennik 
Poranny“, Sąd handlowy uznał 
tow. „Oświata“ za upadłe i mia- 
nował 
Bryzemejstra, a syndykiem ij 


sędzią komisarzem p.| 


ciele policji francuskiej nie doszli 
do porozumienia. 


Glębok'e rozgoryczenie 
w -Anglii 

LONDYN, 8.1, (PAT) — Brytyj- 
ska opinia publiczna poruszona zo- 
stała wiadomością o pobiciu przez 
żołniery japońskich członków poti- 
cji angielskiej w koncesji międzyna 
rodowej Szanghaju. 

„Yorkshire Post”, wyrażający 
najściślej poglądy brytyjskiego Fo 
reign Office, zamieszcza. charakte- 
tystyczny komentarz, 
przenika wyraźny ŻAL POD ADRE 
SEM STANÓW ZJEDNOCZONYCH 


‘| że nie zgodziły: się na wspólną ak- 
-| cję z- -Wielką Brytanią na Dalekin 


Wschodzie. Brak wszelkiej akcji ze 
strony» mocarstw białej rasy umac- 
nia — zdaniem pisma — japończy 
ków w przekonanii, iż mogą po- 
pełniać akty samowoli, tym  bar- 
dziej, że w prasie japońskiej nie 
wolno było ogłaszać pełnego teks- 
tu przeproszeń japońskich. 
Uważamy za rzecz wykluczoną 
— oświadcza dziennik — 
wzrastające wrogie objawy japoń- 


skie odpowiadać w daszżym ciągu 


JEDYNIE PROTESTAMI. - Naród 
brytyjski ma prawo oczekiwać, że 
siły brytyjskie na Dalekim Wscho 
dzie, o ile są niedostateczne, będą 


sv adw. Zaryna. wzmocnione w taki sposób, i w tych 


Radosne przygotowania 


do dzisiejszej uroczystości zaślubin. greckiego 


Grecki następca tronu książę Pa 


następcy tronu 


weł oraz księżniczka Fryderyka 


Hannowerska 


ATENY, 8 stycznia, (PAT)-— 


"Dziś w przeddzień uroczystych. 


zaślubin księżniczki Fryderyki 
z następcą tronu greckiego ks. 
Pawłem panował w całej:Grecji 
pełen gorączkowego wyczekiwa 
mia wesoły nastrój. W Atenach 
i innych miastach z pośpiechem 
hoficzono bogatą dekorację do- 
mów, ulic i placów. Na ozdoblo- 


Z prowincji przyjechały .tysią- 
ce, aby ujrzeć jutrzejsze wspa- 


niałe widowisko, 


Księżniczkę Frydęrykę będą 
prowadzili :do ślubu: następca 
tronu rumuńskiego ks. Michał, 
ks. Jerzy grecki i wielki książę ! 
rosyjski Dymitr. — Druchnami | 


księżniczki 


W. ZDROWYM CIELE—ZDROWY DUCH 


W myśl znanego przysłowia,|w hygienicznych torebkach, wy 
Panie Domu dbają troskliwie o|konywane maszynowa (z wiel- 
zdrowie swych najbliższych. — |kim nakładem kosztów. sięgają- 
Dlatego też pilnują, by gospody :|cych w krocie), bez dotyku rąk. 


! 
ria portu wojennego Yokosuks 


zatrzymała kapitana i 5 oficerów 
angielskiego statku handlowego 
„Mation Molier” pod zarzutem prze 
dostania się do strety ufortyfiko- 


z. którego: 


na te 


będą księżniczki: 
Eugenia i Ka!arzyna greckie o- 
nych flagami ulicach Aten spa-|raz obie córki księcia * Oskara 
cerowały olbrzymie tłumy, —-| pruskiego.: «> 


ni była czysta, by posiłek był 


przygótowany w warunkach hy- A 


gienicznych. 


| A jeśli polecają proszki od bó- 


z Kogutkiem 


—— 


wanej zatoki tokijskiej. Władze ja- 
pońskie poleciły statkowi stać na 
kotwicy aż do zakończenia śledz- 
twa. Kapitan statku oświadczył, t 
wpłynął do strefy zabroniońej w 
czasie burzy, 


Dbajcie o swe zdrowie i żą: 
jcie proszków „Migreno-Ner- 
vosin* — z KOGUTKIEM tylko 
w hygienieznych toreb.ach. 


Nansen, kierownik urzędu mie- 
dżynarodowego, 
go imieniem, 
przemówienie na temat stanowi 
ska ligi narodów w sprawie u 
chodźców. Nansen przypomniał, 


nazwanego je- 


wi, na którego czele stoi, upły- 
wa w końcu bieżącego roku. 
Zgromadzenie ligi narodów po- 


PARYŻ, 8.1. (PAT) — W depar- 
tamencie Aude w pobliżu Lanou- 
velle, na przejeździe linii kolejowej 
pomiędzy stacjami Narbonne—Per- 
pignan, samochód ciężarowy, wlio- 
zący benzynę, wpadł pod przejeż- 
dżający pociąg. Nastąpił ogłuszają- 
cy wybuch 15 tysięcy litrów benzy: 
ny, zawartych w cysternie, znajdu- 
jącej się na samochodzie. Rozlało 
się morze ognia, które objęło do- 
mek dróżnika isąsiadujące z nim 
zabudowania. Szofer nie stracił 
przytomności umysłu i chociaż do- 
znał ciężkich oparzeń, zdążył sko- 
czyć do pobliskiego kanału, co u- 


sucaatreyme MAKS LITMAN 


zostało przeniesione 
269-44 


Ba ZACHODNIĄ 66 tel: piano OYT 


Organizacja, reorganisacja ' prowa’ 
dzenie ksiąg handlowych ściśle wg 
myrmsgań Władz Skarbowych. 
Sporsądzan'e i analiza bilansów. 


Morderca za 20 zł. 


skazany na dożywotnie 
więzienie 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go“ telefonuje: 


Sąd okręgowy w Warszawie 
skazał malarza pokojowego Ra 
zimierza Przybylskiego na do- 
żywotnie więzienie za zamor- 
dowanie Jana  Siikowskiego, 
którego zwłoki poćwiartował na 
części i ukrył w różnych miej- 

|scach. Powodem  bestialskiej 
zbrodni był spór a 20 zł. 


12 lat więzienia 
za zabójstwo junaka 


| go“ telefónuje: 


| włówskiego. 


potrzebuje jeszcze pomocy 
OSLO, 8. 1. (PAT). — Michał |leciło radzie 


lu głowy—to tylko 
660 tysiecy uchodźców | wojsk japońskich 


„wygłosił wczoraj|decyzji, czy 


iż mandat, powierzony urzędo:- | 


$traszliwe skamśłci 


zderzenia pociągu z cysterną benzyny 


'Warsz. kor. „Głosu Poranne- 


Sąd okręgowy w Warszawie 
pakasal na 12 lat więzienia juna- 


Marsz 


TOKIO, 8.1. (PAT) — Jak doro 
m ,|si agencja Domei pól miliona żol- 
, ligi opracowanie! nierzy chińskich cofa się w kiernn- 
planu dalszej pomocy uchodž- 
com, nie powziąwszy 


rku połydniowym od rzeki Yangtse 
na ódcińka zachodnim i w klerin- 
ku'strefy linii kolejowej Lungkal 
prowadzona nadal w ramach li- na odcinku wschodnim. 
gi narodów. Nansen podkreślił, eMińskie zuajduja sie w 
iż opieki potrzebuje jeszeze prze przed równoczesnym  posuwaniem 
szło 600 tysięcy | uchodźców. się oddziałów japońskich w kierun- 
wśród których znajdują się ty-| ku poiudniowym wzdłuż linii kole- 
siące uchodźców z Niemiec. jowej Pekin — Hankou i va żachu 
dzie i wzdkrż kolei Tientsin — Pu 
| kot na wschodzie, 

Po upadku Tsinantu  chiiiczycy 
pod wpływem, marszu japończyków 
wzdłuż kolei szautuńiskiej swakuują 
prowincję Szantung. © Japońc 

raitowało mu życie, Maszynista po- | postwaja. ste w Kierunku ow 44 
ciągu jest ciężko ranny i poparze , wymi wzdłuż kolei Tsientsin — Pu 
ny. Dróźnik spłonął żywcem w kou zajęli już Talning na wielkim 
swym domku, który w ciągu kilku kanale w poladniowej części pro- 
sekund został całkowicie ogarnięty winceji, jak również Tseusien, 

przez płomienie, Żona dróżnika i Gen, Sung - Ten - Juan, dowód: 
syn zdołali się uratować, skacząc ca 29-ej armii chińskiej usiłuje zgro 
z I-go piętra. Odnieśli oni jednak madzić swe wojska w Tungming 
rany i doznali ciężkich poparzeń. | nad rzeką Żółtą. 

Era a zin N dA 


jednakże” 
akcja ta ma być 

Wojska 
odwrocie 


Wsisząsu podziemme 


w powiecie świętóchłowickim 


CHORZÓW, 8 _ stycznia. — 
(PAT). Na terenie gminy Rudy 
w pow. świętochłowickim dały 
się odczuć ostatnio dość silne 


ubiegłą środę i piątek. Wstrzą: 
sy trwały po kilka sekund. Na 
szosie Ruda — Bohrek w kilku 
miejscach obsunęła się ziemia. 
wstrząsy podziemne. W szcze-| Wstrząsy mają prawdopodob 
gólności wstrząsy te odczuto w | nie charakter tektoniczny. 


Kto wprowadził ghetto 


na uniwersytecie lwowskim 


LWÓW, 8. I. (PAT). Wobec | mowanła miejse w salach wykła 
nieścisłych wiadomości, jakie | dowych na uniwersytecie J. B. 
pojawiły się wczoraj - wieczo- wzwowio wydał nie rektor 
rem, rektorat uniwersytetu Ja- | prof, dr. St. Kulczyński, Jecz pro 
na Kazimierza komunikuje, że | rektor prof. dr. Roman Long- 
wczorajsze zarządzenie w spra- | champs, po ustąpieniu rektora. 
wie rozpoczęcia wykładów i zaj- 


Sprawa adw. Szumańskiego 


przed komisją dyscyplinarną rady adwokackiej 


Warsz. kor. „Głosu Poranne-|nie ministra sprawiedliwości 
go“ telefonuje: Grabowskiego, dowiadujemy 
W związku ze skazaniem 


się, że na jednym z najbliższych 
przez sąd okręgowy w Warsza- posiedzeń komisji dyscyplinar- 
wie w drugiej instancji adw.|nej rady adwokackiej w War- 
Wacława Szumańskiego na 8|szawie rozpatrzona będzie spra: 
miesięcy więzienia za znieważe- wa adw. Szumańskiego. 


Następca tronu Szwecji)  Wylew Duraju 
zachorował na nerki BUKARESZT, 8.-1. (PAT). — 
| Następca tronu szwedzkiego za- | Wylew Dunaju w pobliżu ujścia 


ka Bronisława Mrota, który w |chorował na "zapalenie nerek. spowodował powódź. w małym 
obozie junaekim dopuści? się 
zbrodni morderstwa na osobie 
- drugiego junaka Stanisława pa. | 


Jak urzędowo komunikuja, cho miasteczku Valcov, zwanym „ru 
roba ma lekki przebieg, mimo, mańską -Wenecją*. Wzburzone 
to jednak nastepca tronu nie be fale- żalały: dómy, zmuszając 
dzie obecny na otwarciu parla-, ludność do ucieczki w łodziaci 
[mentu w dn.-t1 stycznia br.- 


Wiadomość, że „Kid Tiger", 
najsłynniejszy „bootlegger” a- 
merykański, w ucieczce przed 
władzami zawitał do Marsylii i 
stamtąd natychmiast „przy po- 
mocy“ policji przetransportowa 
ny został na granicę Andorry, 
Komenda wojewódzka policji | skłonił dziesiątek dziennikarzy 
państwowej w Kielcach zrezy-; paryskich do natychmiastowe» 
znowała z obławv za zbiegłym | go udania się do małej repubii- 
bandyłą Maruszeczką, odwołując :ki pomiędzy Francją i Hiszpa- 
z terenu obławy resztę patroli | nią, aby zbliska przyjrzeć się i 
policyjnych. Nie znaczy to, by | dokonać wywiadów z tą posta- 
solicja całkowicie zrezygnowała |cią z filmów gangsterskich. 
z ujęcia bandyty, który poszu- „Kid Tiger“, to oczywiście 
kiwany jest nadal przez policję | jedynie pseudonim. Właściwie 
na terenie całego kraju. 


Nie może zestawić . 
listy dostawców 


i odbiorców na nielegalnym handłu alkoho- 
Warsz. koresp. „Głosu Poran-| jem w okresie prohibicyjnym 
nego telefonuje: zarobił majątek, oceniany na 
Liezne przedsiębiorstwa W/50 do 60 milionów dolarów. Byt 
Warszawie wystąpiły do izby|on zbyt wielki i zbyt ostrożny 
skarbowej o zwolnienie ich z 0-| — sumy łapówek. które roz- 
bowiązku udzielania  informa- | dzielał, szły również w miliony. 
cji o tranzakcjach z dostawca-| — aby można go było zwyczaj- 
mi i odbiorcami w roku ubie-| nie zaaresztować i wsadzić do 
stym. Zainteresowane przedsię-| wiezienia. Ale wiadomo było, 
biorstwa zgłosiły jednocześnie | że jako niewidoczny „Boss“ u- 
gotowość przedstawienia swych | trzymuje setki band przemytni- 
ksiag delegowanym przez izbę | czych, 
urzędnikom. Zainteresowane fir Aresztować więc go nie 'no- 
my twierdzą, że ścisłe wykona-|zna, ponieważ dotychczas przy- 
aie tych żądań izby skarbowej! najmniej, wszvscy poinformo- 
narażą je na olbrzymie wydat-|wani o jego działalności i taje- 
ki. W jednej ze wspomnianych mnicach, zaludniający prawie 
firm, która ma 19 tysięcy od-| bez wyjątku więzienia amery- 
biorców i około 160.600 pozycjij kańskie, zachowują milezenie. 
stwierdzono, że firma musiała-| Moźna sie jednak dobrać do 


Obiawe za Maruszeczką 


na razie wstrzymana 
KIELGE, 8 stycznia. (PAT). 


| dzi z Polski, choć jest pełno- 
prawnym amerykaninem. Jest 
on amerykańskim „królem pi- 


wa”, a poza lym mężem. który, 


by specjalnie zatrudnić 5 dodat- 
kowych urzędników na okres 
dwóch miesięcy. 


pieniedzy, które zarobił. I ame- 
rykańskie władze podatkowe d- 
świadczają, że musi im wypła- 


| zwie się on Sikowski i > 


cić okrągłą połowę swego nie- 
prawnie zdobytego majątku. 


Einstein organizuje wnie zdobytego majatku. 
j „Kid Tiger“ jednakże nie wła 
uniwersytet w Indiach | .*. dlatego jeździ już od dhuż- 


BOMBAJ, 8. L (PAT). Prof.| szego czasu po świecie, czyniąc 
ATbert Einstein, który po prze-| szeroki łuk okół Stanów, Zie- 
wrocie hitlerowskim opuś.ił| dnoczonych. Ale wszędzie dopę 
Niemey ł przez pewien czas wy | dza go list gończy władz nodat- 
kładał w Ameryce, przyjął obec| kowych i każde państwo stara 
nie zaproszenie maharadży Tra, się możliwie jaknajszybciej po 
vancore i w styczniu przyjeżdża zbyć tego niepozornie wyglą'ia 
na 6 miesięcy do Indii, aby zar-| jącego  multimilonera, który 

ganizować wydział matematycz-| rozrzuca wokół siebie pieniądze 
na - fizyczny  nowozałożonego|i wynajmuje w luksusowych ho 
uniwersytetu w Travancore w|telach całe piętra na swój uży- 


9. 1 — 


Wydaje się, że powtórzy się 
widowisko, które miało swego 
czasu miejsce z amerykańskim 
milionerem Insułllem. Insułla, 
jak wiadomo, ujęto wreszcie w 
Atenach i przetransportowana 
przymusowo do Stanów Zjedno 
czonych. 


Jednakże „Kid Tiger", ten 
wiełki współzawodnik Al Ca- 
pone, nie jest tak łatwy do u- 
jęcia. W ciągu trzech dni prze- 
bywał w państewku Andorra i 
absolutnie nie ukrywał się 
przed ciekawymi dziennikarza- 
mi. Wręcz przeciwnie. mówił 
zupełnie otwarcie i swobodnie, 
zresztą w nienagannym jązyku 
francuskim. 

— To skandal, że nie mam 
ze sobą mego amerykańskiega 
18-cylimdrowca, Wówczas ta pe 


licy górskiej miałaby łatwiejszy 
przebieg. Ale trzeba zrezygno: 
wać z pewnym wygód, jeśli się 
jest zdecydowanym nie rzucać 
w chciwą paszczę władz podat- 
kowych swych ciężko zapraco- 
wanych pieniędzy. 

Dziennikarze proszą: go. aby! 
opowiedział coś o Al Capone— 
„Kid Tiger“ robi pogaraliwy 
ruch dłonią; 


iż otworzyłiśmy 


w k OD 


SKŁAD JELIT. 


Skład zaopatrzony jest we 


Z 


Łódzke Febryxa Jelit 


emman a BA» KURSENB 


„„Zupełnie nie wiem, dlacze: | 
go ien typ jest taki sławny f H- 


chodzi za króla gangsterów. W | kszości ludności, Nie idzie tu © | Hiszpanii... 


m NN 


dróż moja po zaśnieżonej oko- | 


NzR CE 


> ZRWIADOMIENIE! < 


Niniejszym rawiadamiamy Sz. Klijentele, | 


„GŁOS PORANNY“ — 1958 


2 „Nd Tiger" tuła się po Eu 


Gangster odgrywa role dobroczyńcy ludzkości 


wybitna osobisłość, jest to stra- 

chliwy tchórz. Zawsze, gdy się 
robiła niebezpiecznie, ‘kazał 
pracować innym ludziom, a, 
sam usuwał się w bezpieczne | 
miejsce. To wszystko reklama 
wokół jego osoby. Ba, teraz sie 
dzi w więzieniu i nieprędko się 
stamtąd wydostanie. 


Dalsze wyjaśnienia tego fena 
mena gangsterskiego nie są ró- 
wnież pozbawione pikanterii; 


— Abstrahując od tego. że 
mie chcę płacić, byłoby teź bar- 
dzo głupie z mojej strony, gdy: 
bym to uczynił. Bo gdybym za- 
płacił choćby jednego dolara 
podatku, to oznaczałoby to, że 
sam czuję się winnym, iż zrobi. 
łem majątek nielegalną drosą. 
Wówezas. gdyby mnie schwyła- 
no, otrzymałbym conajmniej tu 
zin latek więzienia. Ale ja nie 
popełniłem niec kryminalnego: 
miliony amerykan chciały pić 
również za czasów prohibicji, a 
ja jedynie spełniłem ich życze- 
nie. 0, to były piękne czasy,. 
gdy 12.000 Indzi słuchało mo- 
ich rozkazów, a ja posiadałem: 
Fote przemytniczą, składającą 
się z 29 okrętów. Kryminalista? 
Kryminalistami są .„kidmappe 


rzy”. a nie ludzie, jak ja. Któ- 


koca 


Imam swe pieniadze, 


STAROŚC 


przy pełni sił | sdrowiń 
jest tak słoneczna, plękma 
dma By utrzymać jak- 
najdłażej pełnię sił i ener 
zü, pij Oroimaltynę! Ten 
pełnowartościowy, łatwo- 
strawny koncentral ed- 
tywezy, wzmacnia orgā- 
nizm, nle obciąża: 


ich ludzi nikogo nie zabił, nie 
napadł, ani nie ograbił, a więc 


czego chcą ode mnie? 
mnie to może być 


Zresztą 
obojętne. 
pewnie t- 
inieszczone, na zresztą dam so- 


bie radę. 


W istocie „Kid Tiger” opuści 
w międzyczasie zaśnieżoną Ah: 
dorrę i udał się do Barcelony, 
gdzie udzielono mu bez trudno- 
ści zezwolenia na pobyt. Pod o- 


| pieką policji franenskiej został 


ut. POŁUTN OWA 48, tel. 272-01 


wazèlkiego 


poważaniem 


ie L 


rych działalność polegała jedy: 
nie na spełnieniu życzeń wię | 


uprzejmie przeprowadzony 
przez międzynarodowy most w 
I'uigcerda a z drugiej strony 
równie uprzejmie przyjęty 
przez hiszpańskich urzędników 


RRS? R | uranicznych. 
rodzaju jelita po niskich cenach. | 


W Andorze odmówiono mit 
zezwolenia ną dalszy pobyt. po 
mimo, że zaofiarował się wybu- 
dować wielkie sanatorium, któ- 
re oczywiście miało się nazy- 
wać „Sanatorium Kid Tiger". 
Czy obecnie wybuduje to sana- 
torium w Barcelonie? Przy po- 
mocy 50 milionów dolarów mo- 
żna spełnić niejedno dobre dzie 
ło, szczególnie w dzisiejszej 


południowych Indiach. tek. rzeczywistości nie jest to żadna ! środki, lecz o cel. Nikt z nio: R. ©, 
. - "UPR sa REDY PORE Eae T ar E PYTA — CY TY EE IT 
BA + c E — polecamy piękne radioaparaty na rok 1938. — MER zA LSE GR 
KA aa j 03 arnawai NOWE MODELE -—— NOWE FORMY RADBIO-ADODICR 


5 sómików zginelo | 
w katastrofie kopalni | 
Giesche 


KATOWICE, 84. (PAT) — 
Akcja ratunkowa w szybie „Wi if- 
son” kopalni Giesche zostala nte- 

al zupełnie ukończona. Dziś rano | W związku z wydaleniem agita- 

rażyna ratownicza natrafila na |lora Hansen Nuvi doszło wczo- 
wioki ostatniej ofiary wypadku | raj wieczorem w Bizercie, w U- 
órnika Majera. Zwłoki te okolo ; gerta i Daami do manifestacji, 
soludnia wydobyto. Ogółem w ka- | w czasie których demonstranci 
tastrofie na kopalni Giesche zginę- | wystąpili z nowymi  groźbami 
ło 5 górników, a dwuch odniosło | pod adresem kupców. którzy na 
rany, znak protestu nie będą zamyka- 

Dziś rano odbył się pogrzeb |li swych sklepów. W Bizercie 
dwuch oliar wypadku w szybie | rozrzucano w nocy ulotki w ję 
„Wilson, a mianowicie ś. p. Sy-|zyku arabskim, wzywające do 
nówęa i Krzaski. strajku i manifestacji i grożące 


za ą miliony dolarów śmiercią każdemu, kto uchyli 


< się od udziału w demonstracji. 
wywieziono w grudniu 


mi te nalepiano również na 

[o ; drzwiach sklepów. Dziś rano 

PREAS z Ameryki idla ochrony kupców wysłano 
WASZYNGTON, 8.1. (PAT) - | na Plac Franeuski wszystkie si- 

Departament stanu _ ogiosił 

swiystyczae, dotyczące handlu , 


dane ||ę policyjne i kompanię strzel- 
bronia w Stanach Zjednoczonych. | 


TUNIS, 8 stycznia. (PAT), — 


Z dan,cu tyci okazuje się, że Chi- | 
ny i Japonia w grudniu 1937 były 
głównymi nabywcami broni i sa- 
melotów, Chiny zakupiły za 290,632 
dołary a Japouia za 250,282 do- 
Luy, ogółem wydano zezwoleń na 
wywóz broni, zmuticji ii samota- 
tów na sumę 1,930,747 dolarów. | 


Pierwsza Przychodnia 
WENEROLOGICZNA 


leczenie a wanerycznych 
1 skórnych 


Zawadzka 1, tel. 122-738 


czynna od 8 r. "ao 9 vitoa 
Porada 3 ał. 


Teiefunken, Elektrit, Capsile, Philips, Hornyphon, Unien : jn. 


ców. O godz. 10-ej manifestanci 
w liczbie około tysiąca, zaatako- 
wali policję i wojsko kamienia- 
mi i strzałami rewolwerowymi. 
Od uderzenia kamieniem rann» 
został komisarz policji. Obraże- 
nia odnieśli również trzej woj- 
skotwi. Po daremnym wezwaniu 
do rozejścia się, oddziały policji 


łotewscy 
z wizytą w Warszawie 


WARSZAWA, 8 stycznia, — 
(PAT). Łotewski minister finan 
sów Ekis przybywa do Warsza- 
wy dnia 18 stycznia z rewizytą 
do ministra przemysłu i handlu 
Romana, który bawił w r. ub. 
w Rydze. Pobyt min. Ekisa w 
Polsce potrwa cztery dni. 

W czasie pobytu min. Ekisa 
przybędzie również do- Polski 
łotewski minister spraw społecz 
nych Berzinsz. 


| 


i wojska zrobiły użytek z broni. 
Pięciu mmanifestantów zostało | 
zabitych, ą 3-ch ranionych. 

O godz. wpół do pierwszej ma- 
nitestanci zostali rozproszeni.— 
Aresztowano koło 10 osób. — 
W godzinach popołudniowych 
nie doszło do żadnych zajść. — | 
Obecnie w Bizercie panuje spo- 
kój. 


(Grand-Hotel) — Traugutta 


Krwawe starcia z polida 


demonsiraniów arobsicich w Tumisie 


Bestialski mąż 
zarąba! siekierą żonę 
LWÓW, 8.1. (PAT) — W dniu 

dzisiejszym wieczorem zamieszkały 
przy ul. św. Zofii 3, na dozorówce 
niejaki Michat Kozielewski liczący 
|lat 27 zamordował w sposób be- 
| stiałski swoją żonę Anastazję, za- 
dając jej trzy cięcia siekierą w gło 
wę i masakrując twarz. Ponieważ 
ofiara jeszcze dawała znaki życła, 
podciął żonie krtań brzytwą. Mor- 
dercę aresztowano, 


wycieczki: 


2-iygodniowa 


zł, 375— 


nna Biwiere 


ze zwiedzeniem Ziirichu, Monte-Carlo i Paryża 


28-dniowa 


zł, 575.— 


Na Sycylie 


ze xwiedzeniem Italii, Szwajcarii i Austrii 


23-dniowa 


zł, 620.— 


Ceny powyższe rozumieją sią wrez z pełnym utrzyma- 
niem i wszęikłiami świladszeniami. 


wyjazdy 5 lutego b. r- 


lnformacje i zapisy wyłącznie: 


P.B.P. „ARGOS 


Bf Łódź, ul. Piotrkow” 
ska 60, żel. 101-76 


9. F 


©rgan zwią 


| 


Frasa polska pisala: w, swoim 
ezasie'o czytankach niemieckich J. 

Przed paru łaty ukazała się W | Vipreka 
Ameryce książki „Zdanie najwybit | W, KB. i O. P. dla gimnazjów pol- 
niejszych mędrców świata o kohie | skich. Zawierają one hez żadnych 
cie”, ostatnio przełożona na fran | obsłonek propagandę hitleryzmu. | 
cuski. Człowiek, który zestawił te | Powraca dó tych podręczników w 
opinie prawdopodobnie wiele wy- | artyknle p. t. „Oficjalne wykłady 
cierplał ze strony płci pięknej. W | hitleryzmu w polskich gimnazjach” 
przeciwnym wypadku niewątpliwie | orgań Związku Legiovistów we 
wykazałby więcej bezstronności, W | Lwowie „Woly i Czyn”, który pi 


GEOS PORANNY” 


—— 193 


Oficjalne wykłady hitleryzmu 


zku legienistów o niemieckich czytan- 
kach w naszych gimnaziach 


trzeba im nadać 
więcej, 


aż Nr. 857), 


wspaniałe sterowce, 
poświęcono ustęp i wiersz, 

Przykładów 
my, bo iz tych wurywków widać 
metoe p. Pipreka przy wykładzie 
niemieckiego dla ucznićw pierw 
szej klasy. 


Uderza jeszcze jeden 


ca 
że stolica: Niemiec ma teź 
aprebowarych przez Min. kolej pudziemną i że Niemcy mają 
Zeppelinowi 


mnożyć nie będzie- 


Nr. 8 


caria i Austria to także Niemcy,, wydanym, mapą p. Pipreka jest 
choć na mapie te kraje mają Gd. | wykaz źródeł, jak się okazuje prze- 
dzielne granice państwowe, ważnie hitlerowskich. Istotnie plas- 

Oczywiście, że bohaterowie pier- | tyga doskonała, Parolą p. Pipreka 
wszej czytanki spędzili wakacje w | jest wiersz mocny i sugestywny 
„Jugendheim für Landarbeit”, | p. t. .Soldatenabschied”, w którym 
gdzie nauczyli się pracować, ko- | każda z pięciu strof kończy się ślu 
chać Vaterłand i... jeszcze czegoś, | bowaniem: „Dentschland muss le 
op.czym się już dowiadujemy pc- | ben, und wenn wir sterben müssen 
rednio, (str. 37). Ponieważ „tylko ten, kto 


książce zebrano przeszło tysiąć 
zdań 1 myśli. Platon, Arystoteles, 
Eurypides, Michał Anioł, Petrarka, 
Shakespeare, Leibnitz, Goethe, bł 
Augustyn, Luter, Byron, Bismarck, 
Kdison, prezydent Wilson, Gam 
ühis. 

Przeprowadzić bilans wszystkie- 
zo, co „najwybitniejsi mędrcy” po 
wiedzieli o kobiecie można krótko: 

„Kobieta to wyprysk piekla”. 

Nie ma zarzutu, który nie został 
hy jej uczyniony. Lista jej wad 
zest nieskończona. Niektóre afe- 
ryzmy nznaczone są literą X. 
Prawdopodobnie sa to myśli same- 
za autora książki: 

— Kobiety są z natury roztrze- 
pane, To tłumaczy fakt, że mówią 
one czasami prawdę. mać 

— Słówo „wierność? straciła 
wszelki sens wówczas, gdy Bóg 
wyjął żebro z ciała Adama. 

Ten ostatni aforyzm jest szcze- 
sólnie przekonywujące 


+ 
Je 


SPRAWDŹ 
TABLETKĘ! 


* 

O Maryse Hilsz, która odbyła 
wspaniały lot nad Azją, mówią, 
że nie chce wyjsć za mąż. Gdy py- 
tano ja czemu, odpowiedziała: 

— Nigdy nie potrafiłabym ko- 
chać tak mego męża, jak kocham 
mój samolot. 

A kiedy indziej: 

— Nie umiałabym się zbliżyć do 
nikogo z zaufaniem prócz może 
de lotnika, Ale znowu pary latają- 
ce nie są nigdy szczęśliwe, Więe 
lepiej dajmy temu spokój. 

= 


— Jak interesy, panie Eierweiss? 

— Znakomicie! Sprzedaję spe- 
sjalne chusteczki dla roztarznio- 
nych! 

— (o to za chusteczki? 

-— Sześciokątne, Można na -nich 
zrobić aż sześć supełków! 


w 

Czarujący młody człowiek chciał 
się ożenić z czarująca młodą 
dziewczyną. 

Skoro tylko dowiedziano się o 
tym, przybiegła cała rodzina, 

Wuj krzyczał: 

Ona nie ma grosza. 

Ciotka powiedziała: 

— Ojciec jej był zwykłym stu- 
sarzem. 

Dla babki młoda dziewczyna by- 
ła za wysoka. 

Dziadek twierdził, że 
«iiuda! 

Brat uważał, że nie jest ładna. 

Narzeczońego przechodziły ciar- 
zi. 

— Ale ma przecięż jedną ogrom- 
dą zaletę! — powiedział w końcu. 

— Jaką? 

-— Nie ma rodziny, która się do 
wszystkiego wtrąca. ` 

= 

Jeden z naszych przyjaciół at- 
zjelskich, mieszkający we Wło- 
szech, udaje się stałe do Szwajca- 
rii, ilekroć potrzebuje pomocy den- 
tysty. 

— Poco te podróże? Czy nie ma 
we Włoszech dentystów? 

— 0, tak, jest ich sporo, ale nie- 
bezpiecznie jest w tym kraju 
otwierać usta, 


jest za 


sze m. inz 

„Z wypiekami na twarzy czyta 
rię podręcznik p. Jara Pipreka, 
który ed czterech lat wychowuje 
młodzież polska, studiującą język 
1iemiecki w gimnazjach, Podręcz- 
tik to jedyny w swoim rodzaju i 
dlatego zasluguje- on- wyjątkowo 
na uwagę starszego społeczeństwa. 
W tym wypadku, problem wycho- 
wawczy zazębie się o zagadnienia 


szczegół | Chłopak w Lipsku dowiaduje się, | ma szacnnek dla przeszłości nasze- 
uatury podagogicznej. Gdy chłepcy | że „cały świat wie, że niemiecki | «c narodu (tekst mowy Hindenbur 
zbliżają się (na str. 40) do ciiopa, | przemysł jest wielki i wytwarzajga do młodzieży niemieckiej w 
sprzedającego choinki, pierwszym | dobre towary” (czy może dzięki j dniu 1 maja 1933 r. podany przez 
jego pytaniem jest: „czego szuka- | Goerinzowskim namiastkom? — |p Piprska na str, 42-3) może przy- 


cie, czy chcecie może ukraść | rrzyp. aut.). Z całego świata ludzie | szłością jego po mistrzowsku. po- 
drzewko?” Chłopcy  uspakajają | zjeżdżają się na targi lipskie, a w | kierować”, autor czytanki dla pol- 
chłopa, ale za to zaczynają się z | mieście tym jest też pomnik na | skich szkół przeznaczonej, podaje 


nim targować i zamiast 6 zł, pro- 
ponują mu za choinkę najpierw 2 
zł, a po tym 2.50 zł. Chłop bierze 
pieniądze (świetna propaganda Ku 


miejscu Klęski Napoleona. Duma j wykłady Scherfiihrera do młodzie- 
Fritza w tym miejscu musi zadzi- | ży hitlerowskiej, zizeszonej w Hi- 
wiać polskiego ucznia, który pe | tlerjugead o wielkich Niemcach 


polityczne i dlategc lekturę pod- 
ręrzaików -p. Jana, Pipreka. („Unser 


za 


BĘ 


powania. gdyż chłopcy „bEz- 
czelni”* i dlatego mu się podobaja, 
erstes, zwyeites, drittes, viertes Deu- | Jednym słowem — górą hezczetni. 
tsches Buch”). należałoby też u- a kta tę cechę charakteru w zcbie 
przystępnić tym, którzy kiedyś z wykształci, przebojem pokońywać 
innych uczyli się podręczników i będzie wszelkie problemy życiowe | 
tym  wroszcie. którzy walcząc o Q korzyściach podstępu i kłamstwa 
Wielką i Mocarstwową Polskę ma: | w życiu poueza b. Piprek w opo 
rzyłi nt in, jak to młode pokolenie 
następców bojowników e Niepodje 
głość kształcić się będzie na oby- 


skiem poległ ks. Poniatowski i wie 
ln bojowników o sprawę polska, a 
gayby nie klęska Napoleona, kta 
mie, jak ukształtowałyby się przez 
dlugie lata losy Polski. 
„Unser drittes Buch” 


| zyskał ten czas, - by dołączyć wię: 
wiadaniu na. str..49. Inve kwiatki kszą. mapę. na której Danzig 
(Gdańsk) stanowi już część składo- 


pomijamy, bo znajdziemy ich wie- 
cej w dalszych tomach, | wa Rzeszy. Trudno zresztą było 0- 


wateli i spadkobierećw Wielkiej j W rok późnioj, w 1935 r. wyszlo | przeć się pokusie, gdy podtytuł trze 
Idei. „Unser. zweites Deutsches Birch”, | cjej czytanki brzmi: „bDentsche 
P. Jau Piprek. najprawdopedob- | zaopatrzone mottem (powiedzmy | Lande, Deutsches Leben". Piękne 


nie tylko hitlerowskim): ..fthret die 
Arbeit", Autor miał więcej orani 
do namysłu i dlatego zaczyna mis- 


są te Niemcy Pipreka plus Szwaj- 
cariz plus Wiedeń (jedzie się tam 
Lez paszportów jak wewnątrz kra- 
ju 1 mie wzmiankuje się o grani- 
cach). 

W ezwartym tomie. w 1987 r. 


ślub 


ze skarbu państwa polskiego, za-| 


czynna swój wykład niemieckiego į tórnie od wszystkich krajów, w | 


| 


cd początków, Uczniowi pierwszej | których mieszkają niemcy. Z czy- 
klasy na wstępie pokazuje się na | tanki można wnioskować, że Szwaj 
mapie Polskę i Niemcy, Warszawę 

i Berlin i już przy tej sposobności 

wbija się w mózg chłopca: „Berlin 
jest bardzo wielki”, Ma to być ce- 

cha odróżniająca Berlinu od War- 

sząwy. 

Nowoczesna pedagogika wyma. 

ga ilustrowanych podręczników ij 
dlatego p. Piprek na str, 33 repro = 
dukuje serię znaczków niemieckich ' 
z Germanią, Hindenburgiem i swa-. 
styką. Ponieważ z początkiem ro- 
kn 1934, kiedy podręcznik tłoczo- 
no. znaczków g podobizną Ritlera 
widocznie nie było, p. Piprek zade- 
wala się wymieniem tylko nazwi- 
ska Hitlera. Zresztą jeszcze węześ- 
niej (na str. 15) charakteryzujące | 
kolegów klasowych autor podkre- ; 
śla, ża Adolf jest pięknym chłop- | 
cem © blond włosach i niebieskich ' 
oczach. Tego Adolfa uczniowie za- | 
zywają „Schöner AdoH*. Aluzja 2%. 
nazbyt przejrzysta. 

Uczniów pierwszej klasy p. Pi- 
grek nświadamia, że w Berlinie n- | 
lice są szerokie i piękne, że kursu- W Szwajcarii odbył sie orygisainy ślub. Mianowicie mloda para uda- 
je tam tramwaj Nr. 85 (a w War- | ła się do ołtarza na nartach. Łuk tryumfalay, jak to widzimy na 
szawie, pomyśli lub zapyta dziec- | zdjęciu, utworzyli również przyja ciele pomysłowych nowożeńców 
ko, mamy taż tyle traniwajiw, że ze sprzętu narciarskiego. 


P OSTATNI 
POCIĄG 


m My 


1 OBLĘŻONEGO MIASTA 
(Last Train from Madrid) 


NAJWIĘKSZA AKTUALNOŚĆ 
OBECNEJ DOBY! 


Następny program kina „EUROPA” 


Kolonia narciarska „Makabi“ 


Willa „Córuśka* Kursy narciarskie. Wikt obfity. 


Zapisy i informacje: „MAKABI”, Al. Kościuszki 21, 


"HR (ciw drobnym ciułaczom. 


winien wszak wiedzieć, że pod Lip- ,i fworzeniu sie Trzeciej Rzeszy, O 
| Bismarku opowiada Führer na dwu 
lekcjach, nie pomijając nawet n- 
| staw wywłaszczeniowych; ten etap 
pracy żelaznego kanclerza podda- 
no takiemu retuszowi, że polak za 


wyszła | zdnmieniem. przeciera oczy. 
zuowu o rok później, P, Piprek wy: | 


Gdy poznaliśmy już historie w 
| duchn_ hitlerowskim i oglądsliśmy 
raz fotografię Bismirka. dwa razy 
,Hindenkurga i dwa razy Hitlera, 
należy kilka bcdaj powiedzonek 
zacytować z ustępu p. t. „Der. Na 
tionalsczialismus”, Otóż najwyższa 
zasada narodowego socjalizmu nas 
zywa się. „Dobro ogółu idzie przed 
korzyścią osobista”. Narodowy ag» 
ejalizm pcważa, pracę robotnikćw, 
zarówno fizycznych, jak i wnysio- 
wych. Wrogiem nar,-socj, nie jest 
też kapitał sam w sobie, jak pouuzs 
marksizm- Narodowy socjalizm nie 
ma nic przeciw kapitalistom... prze 
Pańei se 
, ntr.-socj, troszczy čię też na udrin- 
„ku spcłecznym o wszystkich præ- 
ceowników przez renty inwalidzkie, 
| chorobowe i starcze, przez Topr1- 
prie stanu higienicznego w {uiej- 
tecach pracy, przez urlopy kuracyj- 
ne; podnosi dalej zdrowotneść o- 
gólną przez opiekę nad matka i 
dzieckiem, przez zakaz pracy m 'o: 
dzieńczej i przez sporty. „Kraft 
und Freude” umcżliwia robotniko- 
wi podróżować i wędrować, neze- 
srczać do kin i teatrów. A cały ten 
program kończy się krótkim zda- 
niem: „Niemcy mają znowu silną 
armię, która na wypadek wojny 
może być groźna dla sąsiadów” 
(str. 42 4). Zapytać sie godzi: Pa- 
[zie Piprak! Dla jakich sasiadów? 
Oczywiście, że nie brak też ra- 
| portu, żak to Heinz przeżył Partei- 
| tag 1936 r. w Norymberdze. .Jak 
bezgraniczny był nasz entuzjazm, 
pisze Heinz — nie potrzebuję CI 
zaprawdę donieść... — ..Słowa Ri- 
tlera vszczęśliwiły nas wszystkich.. 
Jak długo będziemy żyli, bedziemy 
zawsze słowa te pamiętać, które... 
wypowiedział do nas, swojej mie- 
dzieży” (a co to ma obchodzić mło 
tzież polską?) itd. itd. 
Wyrwaliśmy po kilka tylko słów. 
bo i cne dają obraz nastroju. kti- 
| ry w książce potęgują jeszcze dwa 
; piękne zdjęcia mas. Zdjęcia te, je- 
dyne wa wszystkich czterech to: 
i mach pojawiły się w artystycznych 
| obwódkach Dlaczego? Nie wiemy, 
tak samo jak wszystko w tej książ- 
| ce wydaje sie zagadkowe. 
Dewizą p. Pipreka jest tytuł jed- 
nego z cyklów. „Nichts für uns — 
alles für Deutschland”, 


Żaden propagandowo wychowaw- 


| czy środek nie został pominięty. 


aby z uczniów polskich szkół śred- 
nich, z polaków zrobić niemców, 
| przepojonych hitlerowską  ideole- 
gią”. 


Zakopanem 


Wyjazdy indywidualne. 


tel. 241-07. 


Nr. 8 


5.1— 


Wojewódzki związek zawodowy lekarzy 


wejdzie jako iedmosika łódzka w skład oģól- 
` mopolskiej, powszechnej erfamizacii 


Jak wiadomo, po rozłamie, ja 
ki powstał w łonie obwodu łódz 
kiego Związku Lekarzy Państwa 
Polskiego, powstają na terenie 
Łodzi dwa związki zawodowe 
lekarzy: powszechny i Ow- 
ski, przy czym mająlek rozwią- 
zanego obwodu będzie propor- 
cjonalnie podzielony. Dwie trze 
cie otrzymają zwolennicy po- 
wszechności, jedną trzecią — 
rasiści. 

W obu komitetach organiza- 


0,20 u aypan epetoway ZŁ 1.80 
gla dorosłych i dzieci 
łagodna i skuteczne 

| ZZO aaa NA 2 


Wiadomośii bieżąto 


wejdzie w styczniu 
pod obrady komisji 


Jak wiadomo,  preliminarz 
budżetowy Łodzi na rok admi- 
mdatracyjny 1938-39 został już 
w ogólnym zarysie przyjęty 
przez zarząd miejski i oddany 
do druku. 

Zamierzenia skarbowe Łodzi, 
według uzyskanych przez nas 
wiadomości, wejdą pod obrady 
radzieckiej komisji finansowo - 
budżetowej jeszcze w ciągu mie 
siąca stycznia r. b, Komisja ba- 
dać będzie preliminarz przy- 
puszczalnie przez 6 tygodni tak, 
że najdalej w końcu lutego, lub 
w pierwszych dniach marca 
budżet znajdzie się na forum 
plenum rady przybocznej. 
Lias aaa 

WIELKA WYGRANA W KOLERTU- 
RZE CH. WOLMANA 

W 2-gim dniu ciągnienia 4 kl 40 
Lot. zł. 10.000 padło na Nr. 168978 w 
Kolekturze Ch. Wolmaną, Narutowi- 
cza 88, Plac Reymonla 3-4. Powyższą 
sumę wygrało 2 pracowników handlo 
wych, jeden kupiec i jen raot 


———— 


e 7 z 


„PALACE” 


Dziś og. 12i2 


? PORANKI 


- Ceny od od 


cyjnych prace są w toku. Ko- 
misja likwidacyjna obwodu 
łódzkiego de facto skończyła 
już swoją misję i czeka tylko 


na  zalegalizowanie nowych 
związków; aby przekazać im 
fundusze. 


Ponieważ prace organizacyj- 
ne przy tworzeniu ogólnopol- 
skiego związku powszechnego 
(„Powszechny Związek Leka- 
rzy R. P.*) ze względów prawno 
statutowych potrwać muszą jesz 
cze dość długo, co automatycz- 
nie pociągneęłoby za sobą prze- 
dłużenie czasu urzędowania ko- 
misji likwidacyjnej, w Łodzi po 
wstał projekt stworzenia insty- 
tucji prowizorycznej, która sku 
pi wszystkich zwolenników po- 
wszechności, a następnie wej- 
dzie w skład Powszechnego 
Związku Lekarzy R. P. jako ob- 
wód łódzki. 

Ten nowy związek, którego 


nazwa ustalona została na „Wo | wiającą pracę do chwili. gdy sta, tę z opery „Car Sałtan”, Moniuszki | | 


jewódzki Związek Zawodowy 


wany ma projekcie statutu Po- 
Ap PEN Związku Lekarzy 

.P 

Statut został przesłany już do 
zatwierdzenia do inspektoratu 
pracy w Łodzi. W ciągu 21 dni, 
jeżeli nie wpłynie żaden sprze- 
ciw, statut zostanie zatwierdzo- 
ny, a tym samym związek po- 
wołany do życia 

Komisja likwidacyjna obwo- 
du łódzkiego przekaże przypa- 
dającą zwolennikom powszech- 
ności część majątku obwodu, 
po czym Wojewódzki Związek 
Zawodowy Lekarzy będzie czyn 
ny aż do chwili całkowitego zor 
ganizowania ogólnopolskiej or- 
ganizacji powszechnej, w skład 


której wejdzie jako jednostka 
łódzka, 
Nowopowstałej organizacji 


nie należy więc Lraktować jako 
samodzielnej jednostki, ale ja- 
ko przejściową forme, mnożli. 


tut ogólny 


Lekarzy* posiada statut wzoro- | ny przez władze. 
po mn kj Z REA 


fnspetcja budowlana w Lo- 


Już obecnie zakwalifikowano 


dzi zapoczątkowała po raz|w Łodzi de zburzenia ponad 20 


burzenia 


pierwszy w roku zeszłym akcję |drewniaków, 
ruder i drewni 


Po słynnej Katastrofie budo- 
włanej przy ui. Solnej, w na- 
stępstwie której zaszła koniecz- 
ność zwalenia  zarysowanych 
murów domu, inspekcja prze- 
prowadziła w mieścię kontrolę, 
W wyniku jej szereg drewnia- 
ków zakwalifikowano do zbu- 
rżenia. 


Zkolel przyszła pora na. zli- | Ę 


nielicznych drew- 
ulaków w centrum miasta, a 
szczególnie na ul. Plotrkowskiej 
Obecnie dalsze poczynania w 
tym kierunku natrafiają na du- 
że trudności, gdyź, jak się oka: 


zuje, właściciele. sklepów, miesz 
czących - się w parterowych | 


drewniakach występują prze- 
ciwko zarządowi miejskiemu na 
drogę sądową, skarżąc o nie- 
prawne co do bu- 
rzenia domków. — Wszelkimi 
środkami prawnymi właściciele 
domków, jak i ich lokatorzy, 
właściciele sklepów, usiłują wy- 
kazać, że domki te można umo- 
ceować i, ponieważ nie zachodzi 
żadne  niebezpieczeństwo, nie 
należy drewniaków ruszać. 

Mimo to włądze budowlane w 
Łodzi uporczywie j konsekwent 
nie przeprowadzają swoją poli- 
tykę hurzenia szpecących śród- 
mieście drewniaków, szczegól- 
nie, gdy stwierdza się ich wa- 
dliwą konstrukcję. 

Na wiosnę r, b. akcja burze- 
nia ruder zostanie podjeta na 
nowo z całą energlą. 


aków, |mów z poddaszami. 


"BAULA 


ESSELY 


w swoim najnowszym i najwspanialszym filmie 
pred.. wiedeńskiej 


IE NAJWIĘKSZY BŁĄD 
Ew RP We R Ri 


parterowych do- 


RI z koce KĘ 


„GŁOS PORANNY* — 1938 


IFAT 
Koncerty na pomoc zmową 
Ewa Bandrowska-Turska śpiewa dia radiosłuchaczy 


Polskie radio organizuje obecnie 
szereg publicznych koncertów sym- 
fonicznych, ktćryh dochód przezna | scenę baletowa; oba utwory wy- 


cza na „Pomoc zimową”. Koncer- 
ty te odbywać się będą w każdy 
poniedziałek wieczorem w sali 
Teatru Wielkiego w Warszawie w 
wykonaniu orkiestry symfonicznej 


pod dyr. Grzegorza Fitelberga z u- | oraz 


działem wybitnych solistów. 
Inauguracyjny koncert odbędzie 
się w poniedziałek Drugą część te- 
ge koncertu o godz. 22.00 transmito 
wać będa polskie rozgłośnie dla 
swych słuchaczy. Solistką pierwsze 


| „Hamlet”, 


Część druga zapowiada: 
Rouszela TV Symfonię i Kodaly'ego 


konane zostaną w radio po raz 
pierwszy. Z utworów wokalnych 
wykonane zostaną dwie „Wokali- 
zy, Rachmaninowa i Ravela, zin- 
strumentowane przez G. Fitelberga 
„Pieśni hiszpańskie” Obra- 
dorsa, 


Kolonia Makabi 
w Zakopanem 


Kolonia narciarska „Makabi“ mie- 


|$ śei się w wygodnej willi „Córuška“, 


go koncertu będzie znakomita śpie- | pokoje 2 i 3-osobowe, Wikt pensjona- 


waczką Ewa Bandrowska - Turska. 

Część pierwsza wieczoru obejmie 
utwory popularne, jak  Monieszki 
„Rajkę” „, Rimskij - Korsakowa sui- 


scene obłąkania Ofelii z opery |lerminach. 03000 Ofelii z opery 


ZNAWCA ZAWSZE WYBIERZE PATENTOWANE: zk z 


DWUWATKI n PREPARG 


„Fabryki Giiz „ S O K EV W. Kwaśniewski iF. Pacholczyk w 


Akcja burzemia rud 


wznowiona będzie przez inspekcję budowlaną na wiosnę 


drewniaków mieści się przy ul. 
Zgierskiej u wylotu Bałuckiego 
Rynku. 


Koledze naszemu p.P. Grylakowi - z powodu śmierci 


öita 


wyraża szczere współczucie 


PERSONEL 
Józef Krotoszyński, Sp. Kom, 


firm 


Wyrazy głębokiego T T koledze SWEMU, panu 
Ignacemu Birenholcowi z powodu przed wczes snego 
zgonu nieodżałowanej pamięci 


Żony 


składa 


iedo 


bzcą grupować po 1.000 ubezpieczonych 


W jednym z ostątnich okól- 
ników Zakład Ubezpieczeń Spo- 
łecznych stwierdził, że obsada 
lekarska, wobec wzrostu liczby 
ubezpieczonych oraz liczby po- 
rad lekarskich — w niektórych 
ubezpieczalniach społecznych 
jest zbyt szczupła. 

W związku z tym ZUS wydał 
zarządzenie, że tereny poszcze- 
gólnych ubezpieczalni powinny 
być podzielone na rejony lekar- 


skie, grupujące w zasadzie po 
1.000 ube nych. Rejony 
le mają być obsługiwane przez 
wyznaczonych lekarzy i nie mo | 
gą w żadnym wypadku DOE 


czać liczby 1.500 PY PAA 
nych, 
Równocześnie Zakład Ubez- 


pieczeń Społecznych polecił u- 
bezpieczalniom nadesłać w szyh 
kim czasie sprawozdanie z do- 
konanych zmian. 

Jeśli chodzi o Łódź, to obsa- 
da lekarska nie jest dosiateczna 
i w nowych rejonach miejsco- 
wych zajdzie potrzeba przepro- 
wadzenia poważniejszych zmian 
w myśl wskazań okólnika Za- 
kładn Ubezpieczeń Społecz. 
nych. 


Dając szybko na 
POMÓC ZIMOWĄ 


zmniejszasz bezrobocie 


1. PIEL", Sp. „Akt. JE 


Reiony lekarskie w Łodzi 


si Jan Mieliński (Chojny, 


lowy 4 razy dziennie. 

Codziennie przeprowadzany jest 
kurs narciarski dla początkujących i 
zaawansowanych pod WOEÓSU W 
,fachowych instruktorów P, Z. 

Uczestuicy korzystają z An Sit 
nych zniżek kolejowych. Wyjazdy in- 


zostanie zatwierdzo- | arię z opery: „Hrabina” i Thomasa | dywidualne i grupowe w dowolnych 


| terminach. 


arszawie -Și 


CE 


marzia na = 
70-leźnia staruszka 


Urząd śledczy w Łodzi powiado- 
miony zostal, że w Strykowie nad 
brzegiem Moszczenicy * znaleziono 
zwłoki 70-jetniecj Estery Majteles, 
mieszkanki Strykowa. 

Okazało się, że staruszka prze- 
chadzając się nad_rzeczką, zasłab- 
ła i usiadła nad brzegiem, Nie bę 
dac w stanie ruszyć się z mitlsca, 
zmarzła na śriieć, 

: Zwłoki zabeznieczono. 


: (Poturbowali policjanta 


Aresztowanie awantur- 
ników 


j. Do skłądu węgla A. Buchnera przy 


ul. Rzgowskiej 119 przybyli wczo- 
raj dwaj osobnicy, którzy bez po- 


3 wodu wszczęli z Buchnerem awan 
R turę. Właściciel skłądu wezwał po- 
Je licjanta, Który usiłował odprowa- 
SS dzić awanturników do komisariatu, 


Napotkał jednak na opór, a nawet 
w trakcie szamotania się został 
poturbowany. 


zag Policjant wszwał do pomocy ko 
BE legów. 
ZB stawiali opór. 


Awanturnicy nadal jednak 
Z trudnością obez- 
władniono ich i odprowądzono do 
komisariatu. 

Tu się okazało, iż są tó: Jam 
Sznycer (Chojny, Kolumna 135) i 
Dolna 3). 
Obaj zostali oszdzeni w areszcie 
do dyspozycji władz prokurator- 
skich. 


POKAZY 


w Szkole Gospodarczej, Wodna . 40, 
tel. 477-75. odbywają się co wiorek 
5 godz 17.50. — Program na miesiąc 
styczeń: 11 L legumiry zimne. 18.1 — 
bufet karnawałowy „zimny, 25.1. torty. 


3- -DNIOWA WYCIECZKA DO ZAKO- 
PANEGO 


W dn. 15 — 17 stycznia br. organi 
znje sekcja narciarska „Makabi“ 3- 
dniową wycieczkę do Zakopanego na 
zawody narciarskie o memoriał & p. 
Wójcickiego, 

W programie kurs narciarski oraz 
wycieczki do „Morskiego Oka“, „Do- 
liny Kościeliskiej * i in. Odjazd da Za 
kopanego nastąpi w dniu 13 bm. a 
godz. 22.25, powrót do Łodzi 17 b. m. 
o godz. 7.44 rano. 

Miejsca w wagonach są numerowa- 
ne (specjalne miejsca do leżenia z po- 
ścielą). 

Opłata wynosi zł. 38.30 i obejmuje 
przejazdy w obydwie strony, całkowi- 
te utrzymanie, kurs narciarski i nic- 
które wycieczki. 

Bliższych informacji udziela i zapi- 
sy przyjmuje _ sekretariat „Makahbi”, 
Łódź, Al. Kościuszki Nr. 21, tel. 241-07 
codziennie, prócz niedziel w godz. 10 

1— 14i 18 — 22. 


9. 1— „GŁOS PORANNY” — 1938 


Zjazd oświaty pozaszkolnej 


Jutro przybywają do Łodzi przedstawiciele ministerstwa W.R. i O.P. 


Z miarodajnego źródła dowia 'nem Polakiem, naczelnikiem wy 
dujemy się, że na dzien 10 stycz działu oświaty pozaszkolnej, p. 
mia r, b. zwołany został do Ło- | Antonim: :Konewką-i wizytato- 


dzi wielki, ogólnopolski zjazd, 
zagadnieniom Q- 
Światy pozaszkolnej. Zjazd ten 


poświęcony 


potrwa trzy dni do dnia 12 b. 
m. włącznie. 


rem ministerialnym, Józefem 
Janiezkiem na czele, 

Oprócz tego przybędą jutro 
do Łodzi delegaci kuratoriów 
szkelńyelr z terenu całej Polski, 


Na zjazd przyjadą do Łodzi oraz przedstawiciele inspektora. 
liczni przedstawiciele minister- | tów szkolnych. 


stwa wyznań religijnych i o- 


świecenia publicznego z dyrek- 


torem departamentu, dr. Maria- 


TRZ E TECZCE SP EZ E A AIEZPĘY ZPP 


> IOLL <= 
„GĄSECKI* į 
Oryginalna maść 

ARCZSOR -„Gąseckiegao” 

skutecznie usuwa zaczerwienienia 


a oorzęk oraz znakomicie .eczy ranki 
| owrzodzenia, powstałe na skutek 


lae GDMHROŻENIA <= 


Kącik L.0.P.P. 


PRZEDŁUŻENIE WAŻNOŚCI LE- 
GITYMACJI OPLG. 

Wszyscy zamieszkujący w Łodzi 
posiadacza . legitymacji instruktor- 
skich cchrony  przeciwlotniczo - 
gazowej winni do dnia 20 stycznia 
r. b. złożyć w obwodzie miejskim 
LOPP.(ul. Piotrkowska 149) swe 
legitymacje celem przedłużenia ich 
ważności na 1938 rok. Aaa * 

Instruktorzy OPLG, którzy przy- 
byli do Łodzi w 1937 r. na stały 
pobyt winni zgłosić się osobiście 
dla dokcnania rejestracji. 

Jednocześnie łódzki obwód miej 
ski LOPP wyjaśnia, że legitymacje 
instruktorskie OPLG otrzymują z 
reguły instraktórzy I i Ii katego- 
rii, zaś z pośród instruktorów III 
kategorii, tylko ci, którzy - ukoń- 
czyli kursy ogólno -  instruktor- 
skię (65 godz.) oraz współpracują 
z» chwodem w charakterze wykła- 
dowećw. 


CZŁONEK DOŻYWOTNI LOPP. 


W poczet członków dożywotnich 
LOPP zapisał się p. Mieczysław 
Krzeczkowski zam. w Łodzi przy 
ul. Abramowskiego nr. 1, opłacając 
jednorazową składkę członkowska 
w kwocie zł. 150.—. 

Łódzki obwód miejski LOPP 
z okazji ofiary p. Krzećzkowskiego 
podaje, że Łódź liczy obecnie 50 
członków dożywotnich i zwraca się 
z apelem do osób, którym warunki 
materialne na to pozwalają, o. zapi- 
sywanie się w poczet członków 
dożywatnich LOPP. 


Zjazd, poświęcony oświacie 
pozaszkolnej odbędzie się w 
|gmachu szkoły przy ul. Cegiel- 
nianej 26. 


Na otwarciu zjazdu obecni bę 
dą reprezentanci miejscowych 
władz państwowych, samorzą- 
dowych, szkolnych oraz delega- 
ci samorządów gospodarczych. 

W programie zjazdu przewi- 
dziano szereg referatów z zakre 
su oświaty nozaszkolnej, wresz- 
cie lustrację instytucji kultural- 
no-oświatowych, zarówno miej- 
skich jak i społecznych. 

Niezależnie od tego uczestni- 
cy zjazdu z delegatami minister 
stwa oświaty zwiedzą niektóre 


szkoły wieczorowe į kursy dla 


dorosłych oraz szkoły zawodo- 


we. - 


"Ww środę, dnia 12 b. m. pel: 


zamknięciu zjazdu odbędzie się 
w siedzibie łódzkiego inspekto- 
ratu szkolnego konferencja na 
temat dalszej organizacji oświa- 
ty pozaszkolnej w naszym mieś- 
cie. "W konferencji tej wezmą 


udział reprezentanci władz sa-- 


morządowych i szkolnych.. 
Warto wkońcu nadmienić, że 

wybrano Łódź jako miejsce zjaz 

du ogólnego z uwagi na poczes- 


U osób prowadzacych siedzący tryb 
życia i uadmiernie odżywianych 
szklanka naturalnej wody gorzkiej 
Franciszka - Józefa, stosowana rano 
na czczo, powoduje wydajne wypróż- 
nienie, szybko usuwa nagromadzone 
w przewodzie pokarmowym gazy, 
wpływa dodatnio na obieg krwi i spro- 
wadza spokojny sen, Zap. się lekarza. 


ne miejsce, jakie gród nasz zaj: | 


muje w rzędzie miast, krzewią- 
cych z dużą uwagą i planowoś- 


cia szkolnictwo zawodowe „p 
e 


wieczorowe. 


fr._8 


| Za ostatnie 50 groszy 


kupiła truciznę, aby skrócić nędzny żywot 


W lokalu wydziału opieki spo 
łecznej zarządu miejskiego przy 
ulicy Zawadzkiej 11 targnęła 
się wczoraj .na.życie  30-letnia 
Zofia Malewska, bezdomna. 


Denatka zażyła dużą dozę jo- 
dyny. Wezwany lekarz pogoto- 
wia przewiózł ją do szpitala w 
Radogoszczu. : 
Malewska usiłowała odebrać. 
sobie życie na tle skrajnej nę- 
dzy, w jakiej znalazła, się po u- 
tracie pracy. Za ostatnie 50 gro 
szy kupiła truciznę i zażyła ją 
w wydziale opieki społecznej. . 


* 
W mieszkaniu swym przy ut, 
Przędzalnianej 85 otruła się ja- 
kimś płynem 24-letnia Włady- 


„|sława Witezak. Odwieziono ją 


do szpitala. Przyczyna == me. 
porozumienia rodzinne. 
2: TEDOLYRYOGOŚTOTEKEZA4 


ZAPISY 


na 3-miesigcsny wieczorny kurs go 
spodarstwa domowego i 1-miesięczny 
kurs przekąsek — przyjmuje 


Szkoła Gospodar 
WODNA 40, pi o 


©99200406000900000506404 


Porządkowaniem posesyj 


zajmie się wydział zdrowotności i inspekcja 
budowlana 


Donosiliśmy, że na ostatnim po- 
siedzeniu kolegium magistrackiego 
znowelizowano niektóre przepisy 
sanitarno - porządkowe, dotyczące 
posesyj łódzkich. Ohecnie. władze 
miejskie przystępują do realizacji 


| tych postanowień. 


Sprawa wykładania podwórz u- 
pszonymi nawierzchniami, zakła- 


W sobotę Łódź szaleje!... 


Szkoły i 


"dia Głuchoniemych Dziedi 


Rewelacje gangstera Bucholca 
okazały się w całości zmyślone i nieprawdziwe 


Nie będzie rewizji procesu o porwanie młodego Budzynera - 
Minęło pół roku od chwili, | wał, a następnie zainseenizował 


W niedzielnym numerze za- 
miejscowego pisma p. t. „Sie- 
dem Groszy* ukazała się wia- 
domość o sensacyjnyni zwrocie 
w słynnej, nietylko w Łodzi, 
lecz w całej Polsce, sprawie por 
wania syna przemysłowca łódz- 
kiego, Beniamina Bndzynera. 

Przebieg całej sprawy znańy 
jest naszym €zytelnikom, przy- 
pomnimy więc tylko pokrótce: 
historię porwania syna przemy- 
słowca' przez pięciu gangsterów 
łódzkich i 

W grudniu 1936 roku matka 
Budzynera otrzymała w nocy 


|list, donoszący o porwaniu jej 


KURSY DLA KOMENDANTÓW. 
W dniu 17 stycznia r. b. rozpo- 
czynają się tegoroczne kursy dla 
kandydatów na komendantów 
c. p. l. bloków domów w Łodzi 
prowadzone przez łćdzki obwód 
miejski LOPP. 
Wezwania na kursy wysyła wy- 
zial- wojskowy zarządu miejskie 
w Łodzi. 


d 


ZARZĄD STOW. INŻYNIERÓW 1 AR- 
CHITEKTÓW W ŁODZI 
zwołuje na poniedziałek, 10 stycznia 
o godz, 20.350 zebranie informacyjno- 
dyskusyjne w lokalu stow, (Pietrkow- 


ska 58). Porządek dzienny: 1) Referat|. 


zarządu stów. w sprawie rząd. pro- 
jektu ustawy w przedmiocie tytułu dy 
plomowanego inżyniera ó inżyniera. 
2) Dyskusja. 3) Rezolucje. Ze względu 
na ważność sprawy, objętej porząd- 
kiem dziennym, obecność członków 
stowarzyszenia jest konieczna. 


CASINO 


Pocs. 12. 2.4. 6. 8. 10 


WAR 


TEN FILM 
muszą wszyscy 
zobaczyć! 


2. 


jakiego jeszcze nie było! 


omm (LĄ grande illusion) oem 


_ Dziś og 1242. orki 
PORANKI $ 
Ceny od JI. 


syna. Tajemniczy porywacze 
domagali się większej sumy pic- 
niędzy wzamian za uwolnienie 
młodego Budzynera. Nawiązane 
jzostały pertraktacje, a'e jedno- 
cześnie dano znać policji. 


W „rezultacie bardzo emocjo- 
nującego dochodzenia porywa- 
cze zostali ujęci w willi .„Baru- 
chówka* w Andrespolu. Młody 
Budzyner odzyskał wolność, a 
porywacze: Karol Ruchole, Hen 
tvk Baruch, Feliks Balczyński, 
Stansław Olszewski i Marian 
Szczepaniak osadzeni w więzie- 
nia. = aż 

W, wyniku rozprawy przed są 
dem okręgowym w Lodzi Bu- 
|cholc został. skazany na 5 .at 
więzienia, Baruch na 4 lata, Ol- 
szewski na 3 i Szczepaniak na 
półtora roku więzienia. 


TEMAT 


tiim 


gdy zapadł wyrok skazujący na 
gangsterów, gdy za pośredni- 
ctwem naczelnika więzienia 
wpłynęła do prokuraiury proś- 
ba najsurowiej skazanego Bu- 
chołca o rewizję procesu. Bu- 


.|cholc obiecywał dostarczyć re- 


welacyjnych wiadomości, które 


porwanie... Chciał w ten sposób 


wać nadwyrężone finanse. Do- 
stawał bowiem zbyt małe wy- 
nagrodzenie w firmie od ojca. 
W dalszym ciągu Buchole o- 
świadczył, iż w sądzie okręgo- 
wym ani apelacyjtym nie mó- 


muszą spowodować scnsacyjny | wił o tym, teraz jednak pragnie 


zwrot w całej sprawio i 


_Na skutek prośby .Bucholfca, 
do jego celi więziennej przybył 
prokurator Kopczyński celem 
przesłuchania więźnia. 

Bucholc złożył istotnie rewe- 
lacyjne zeznanie. Stwierdził, że 
młody Bnudzyner sam uplano- 
UCETTERZÓ R CEWCE a a S 


Film o życiu Ericssona 


W Stockholmie odbyła się w 
tych dniach premiera filmu szwedz- 
kiego, ilustrującego życie wielkie- 
go wynalazcy Johna Ericssona, 


wyznać prawdę i spowodować 
rewizję procesu, aby siebie i ko- 
legów częściowo zrehabilitować. 
Prosi przeto o spowodowanie re 
wizji procesu i przesłuchanie 
świadków, których poda. 

Na skutek tego sensaryjnego 
zameldowania, prokuratura 
wszczęła dochodzenie. Przestu- 
chany wspólnik Bucholea, Ba- 
ruch, potwierdził zeznania, inni 
jednak świadkowie 
przeczyli. 

Wobec negatywnych rezulta- 
tów dochodzenia — jak się do- 
wiadujemy— prokurator stwier- 
dziwszy, iż zeznanie Bucholca 


wręcz. za- 


uzyskać okup, aby podreperć 
| 


RIALTO 


danie ogródków w części dziedziń- 
ców, nieużytkowanych dła celów 
gospodarczych itp, została prze- 
kazana do załatwienia wydziałowi 
zdrowia publicznego. -—' 

Natomiast sprawy, związane z 
rozbudową podwórz, ich wymiara- 
mi, wznoszeniem zabudowań go- 
spodarskich, uporządkowaniem w- 
bikacji, kiatek schodowych, bram 
iip. przekazano do załatwienła in- 
spekcji budowlanej. Do jej kompe- 
tencji będzie również należało tu- 
strowanie posesyj, 


Niekoronowana 
"królowa piosenki 


MARTA: 
w swoim nowym wielkim 
przeboju p. t. 


Dziś og. 12i2 


Pieśń jej małki 

2 PORANKI, 00 gr. 

DG UGEPWIIREINA | 
Pociąg popularny 
do Zakopanego 


W dniach od 13 do 17 stycznia 
r. b, organizuje się trzydniowa wy 
cieczka pociągiem popularnym pod 
hasłem: „Na zawody narciarskie o 
memoriat ś. p. -Wójcickiego”, 

Pociąg ten zestawiony będzie z 
wagonów pilmanowskich turystycz 
nych z miejscami numerowanymi 
do leżenia, wyposażonymi w mięk- 
kie materace i poduszeczki, 3 

Odjazd z dworca Łódź - Fabr. 
nastąpi dnia 13,1 o godz. 22 m. 25, 
a powrót dnia 17,1 o godz. 7 m, 44, 

Opłata za przejazd w obie stro 
ny wynosi zł. 16 gr. 30. 

. Karty kontrolne na ten pociag 
sprzedają biura podróży „Orbis” í 
„Wagons Lits-Cook”, 


konstruktora propellera oraz pam | jest nieprawdziwe, umorzył do- 


gernika „Monitor”. „Monitor? zbu. | chodzenie. 


dowany był dla Stanów Północ 


Hampton Road 


Jednomyślność ze- 
znań Bucholea i Barucha tłuma 


| nych Ameryki i w czasie bitwy % | czy się tym, iż zdołali się w ja 
pomiędzy stanami  kiś sposób porozumieć w wię 


północnymi i południowymi zade- | zieniu. 


cydował o zwycięstwie stanów pół- 
mocnych. Film p. t „John Ericsson 
— zwycięzca z pod Hampion Ro- 
ad” zdobył uznanie. Krytyka sta- 
wia go na poziomie filmów tego 
rodzaju, co „Pasteur” i „Emił Zo 
la”. 


Tak więc próba wznowienia 
sensacyjnej sprawy, proba, kió- 
rej uzasadnienia trudnoby się 
doszukiwać, spaliła na panewce 
Bucholłc i towarzysze  odcierpią 
całą karę, rewizji procesu. nie 
będzie... 


ena a a 


LAPLTOL 


wyświetla najprzedniejsze filmy 


Dziś i dni następnych! 
Fascynujący treścią! Olśniewający 
wystawą! Pełen humoru, tańca 


| niezapomnianych melodii wspa* 
niały film reż. Roy del Ruth 


„zaczeło sie 


> | 

Rowerzysta pod kolami wozu. 

biie aiaa „TAKO BR ulicy Fiorkowskiaj W r. gł: bożyszeze kobiet 
Wczoraj w poludnie przed do- | trzył rany cyklisty, pozostawiając Sia 


,mem przy ul. Piotrkowskiej 96, | go na miejscu. i Rober t Taylor 
"jadący na rowerze 39-letni Feliks $ i najèynniejszā tancerka <w ata 
Waliszewski, mieszkaniec. wsi Gra- |. Na ulicy Śródmiejskiej przecha- 
‘bice, został najechany przez wóz. ; ny został wczoraj przez dorożkę | Eleanor P owel! 
Wskutek najechania Waliszew- 74-letni Mordka Szadkowski (Za- | 
| Ski. runął z roweru 1. dostał się chodnia 56). Został on . poważnie 
„pod koła wozu, odnosząc obrażenia ranny. Szadkowskiego opatrzył. le | 
cielesne. karz pogotowia. 
Wezwany lekarz pogotowia. opa 


Nadprogram: Tyvodnik oraz kro- 
- „nika aktualności PAT 


Ćeny miejsc na ali BA gr. 


wszystkie seanse 


Nz 


Nr. 8 


9.1— „GLOS PORANNY“ — 1938 3 


Felieton 


Ze „Słówek* Boya (narafraza) 


0 tem to w Polszcze poeta mieć winien 


Członkiem: P. A. L.u w miejsce | 
śp. B. Leśmiana wybrany zosłał Ka" 
zimierz Wierzyński. Kontrkandyda: | 
tem jego był Julian. Tuwim. 


Tarcie w kanale linowym spowodowało ogień 


Wczoraj o godz. 6.45 rano zą- ' Wieczorem wezwano straż o- 
alarmowano centralę straży, o |gniową do pożaru na terenie poj Na miejsce przybyły dwa plu- 
„gniowej do pożaru na terenie fa sesji Opoczyńskiego, Felatowej tony straży. Ponieważ ślusarnia 
bryki Karola Elserta przy ulicy i Fraidenberga przy ul. Wój- | była zamknięta, sirażacy zmu- 


rozprzestrzeniał. 


(Z prasy) 


Sądziła Akademia dorocznym zwyczaiem 
Kto się w poezji nalepiej odznaczył przed kraiem. 
O fotel się zabiegał, wyraźnie to mówim: 


Wierzyński ze sanacji 


y pan Iulian Tuwim. 


W długie się Akademia spory nie wdawała: 
leno im obu z sobą do łaźniey kazała; 


laka że tam rozsądzać 


będzie komisyia, 


Kto ma lepsze kondycie y nagroda czyja. 

Męże co nayuczeńsze zasiadły u stoła, , 

A ci dwaj, z szat rozdziani (iako rzec?) do goła. 
Pogląda Akademia kędy trza, a ono, 

Barzo nierowno obie skryby podzielono. . 
Wierzyński stawa. śmiele, bo ma rzecz w porządku: 


Zasię tamten żydowin 


skrył się w ciemnym kątku. 


„Wżdy—rzeknie prezes—sądząc pomyśleniem zdrowem 
lakoź mu dawać fotel z defektem takowem?* — 
Zaczem większość jurorów dała głos iednaki, 

Że on poeta cale ma, poważne braki. * 


Pokraśniał aż Wierzyński, chlubnie odznaczony, 


Zanucił coś wesoło y 


Pan Tuwim zmarkotniał: łza mu w oku błyszcze: 
Darmo: co raz człek stracił, tego nić cdzyszcze. 
Martwił się biedny długo y iachał tem chutniej 


wdział kalesony. 


Nie każdy w Polszcze weźmie po Leśmianie lutniey. 


————Ł: 


Żwirki 19. Komendant straży | czańskiej 27. 


insp. Kalinowski wraz z naczel- 


nikami Kosem i Komorowskim |ły się wiory w  śŚlusarni 


| obją 

| ratunkową. 

| W chwili przybycia straży 
objęty był kanał 


| płomieniami 

linowy w 3-pietrowym budynku 

|tkalni. AE 
Pożar powstał w dość niczwy 


|kłych okolicznościach. W cza-: 


"sie pracy pękła jedna z lin'i o- 
kręciła się dokoła Koła rozpę- 
dowego. Powstało wskutek tego 
silne tarcie. Powstały iskry, od 
których zapaliły się liny. 
Początkowo sytuacja przed- 
stawiała się groźnie, na szczęś- 


wała sytuację. O godz. 8.30 ra- 
no pożar został ugaszony. 
Zniszczone zostało urządze- 
nie kanału linowego. Straty o- 
bliczane są na roi 25.000 zł. 


Teatr, muzyka i radio 


Wystawa grafiki 
Leona Wyczółkowskiego 


W miedzisię, dnia 9 stycznia o 
godz. 12-ej w lokalu towarzystwa 
(AL Kościuszki 17) nastąpi otwar- 
cie wystawy prac graficznych Leo- 
na Wyczółkowskiego, urządzonej 
staraniem Oddziału Łedzkiego Pol- 
skiego Towarzystwa Krajoznaw- 
czego, 

Wystawa ta po raz pierwszy da 
możność mieszkańcom naszego mia- 
sta zapózźnania się z twórczością. 
niedawno zmarłego wielkiego pol- 
skiego artysty-grafika. -` 


TEATR POLSKI 
Dziś o godz. £ pop. „Tesm”. 
Dziś o godz. 8.30 „Gałązka rozma- 


rymu. 
TEATR KAMERALNY 
Dziś o 4 pop. „Kobieta bez skazy”. 
Dziś o godz. 8.30 wiecz, „Powrót 


mamy", - 
TEATR POPULARNY 
Dziś o godz. 430 „Jutro pogoda”. 
Dziś o 8.15 więcz. „Kobieta bez ska 


ży”. 
TEATR W SALI GEYERA 

Dziś o 4.30 pop. „Rozkoszna dziew- 
czyna'*. 

O godz. 8.30 wiecz. „Moralność pa- 
ni Dulskiej“ 

DANCING W „TIVOLI“ s 

Dziś o godz. 5 pop. Koło Przyjaciół 
Iiarcerstwa przy Gimn. im. Kopernika 
urządza w salonach „Tivoli“ frady- 
cyjny dancing - bridge. 

Cel godny poparcia, bowiem czysty 
zysk przeznaczony jest na zimowe Ko- 
lonie wypoczynkowe dla harcerzy gim 
nazjum im, Kopernika, 

A więc dziś wszyscy spotykamy się 
w „Tivoli“, 

TX SALON MALARSKT 

Dziś o 12-ej w południe nastąpi w 
Instytucie Propagandy Sztuki uroczy 
ste otwarcie w obecności władz i przed 
stawicieli społeczeństwa wystawy pn. 
„IX Salon Malarski*. 

Na całość wystawy złożyły się pra- 
ce utalentowanych arłystów - mala- 
rzy z całej Polski. 

Instytut w parku Sienkiewicza, 
otwarty codziennie od godz. 11 — 20. 
PETERSPURSKI I GOLD W „GRAND 

CAFE“ I „MALINOWEJ% i 

Od 1 stycznia w dwóch najpopułar 
niejszych lokalach 
Cafe* i „Malinowej Sali“ występuje 
znakomity zespół utalentowanych 
<ompozytorów Petersburskiego i Gol- 
da. Jak było do przewidzenia, nieco- 
dzienna ta atrakcja ściągnęła do wy- 
żej wspomnianych lokali najlepszą 
publiczność łódzką. Pełersburski i 
Gold popisują się zarówno w swych 
najnowszych przebojach, jak i starych 
sentymentalnych walczykach, wykony 
wanych przez nich z wirtuozerią naj- 
wyższej klasy. 


Wspaniała ta otkiestra koncertu je | 


w „Grand Cafe“ od 6 do 8 wiecz. w 
„Malinowej Sali* 6d 10 wiecz. do póź- 
nej nocy. Poza tym styczniowy pro- 
gram „Malinowej“ jest jak zwykle a- 
trakcyjny. Węgierska tancerka Relly 
Sorrel, estońska — Ilon Reny i fran- 
cuska — Gresegne : Marceline, stano- 
wią pierwszorzędne siły artystyczne, 


nie. — 


łódzkich „Grand-! 


DZISIEJSZY PROGRAM 
RADIOWY 
8.30 Muzyka poranna (płyty) 
9.00 Transmisja nabożeństwa 
10.30 Muzyka z płyt 
2.035 Poranek symfoniczny 


13.00 Felieton p. t. „Na nartach 
przez góry“ A, 
13.10 „Kwiat paproci“ — fragment 


z książki „Drzewiej* Orkana 


135.30 Muzyka obiadowa 

(Kapela ludowa, Janine Szymulska 
i chór Zaremby). 

14.45 Audycja dls wsi 


15.45 Audycja dła dzieci: „Wiewiór 


ka Marysi“ — opowiadanie dla dzieci 


16.05 „U starych mistrzów” (Altów- 


ka i foriepian) 


16.20 Najpiękniejsze polskie koly- 
sanki Jerusowe w wyk. Zboińskiej - 
Ruszkowskiej (śpiew) 

1645 „Anielcia j życie“ — powieść 
mówiona 


17.06 Podwieczorek przy mikrofo- 
17.50 Chwila biura studiów 
18.50 „Wywodziny* — fragment Z 
„Wesela na Górnym Śląsku* - 
1936 Felieton p. t. „Spalona fa- 
bryka“ wygłosi Władysław Kamiński 
19.50 Koncert solistów. 
20.40 Przegląd polityczny 
31.15 Wieczór piosenek Berangera 
22.00 Opowleść o Beethovenie 
23.00 Muzyka taneczna (płyty) 


Najkorzystnie| radio-odbiorniki 
Elektrit, Philios, Telefunken, 
Hornvphon, Capello I Unioń 


v» ELEKTROS - RADIO” 
Śródmiejska 5, tel. 156-59: 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 


LONDYN (342) 

22.05 Uwertura „Rusłan 
Glinki, Symfonia Nr. 14 Miaskow- 
skiego i „Szeherezada* Korsakowa. 


i Ludmila“ |. 


WIEDEŃ (507) 


43 Pfitznera. 


PRAGA (470) 
1750 Uwertura „Oberon“ 


- ZP 


zarta. > 
21.10 Koncert skrzypcawy D-dur Bee- 
thavena. 


RALUNDBORG (1250) 


21.25 „Opowieści Hoffmana“ — ope- 
ra Offenbacha (2 i 3 akt). 
PARYŻ (1648) 
21.30 „Dinorab'** — opera Meyerbeera. 


LANGENSERG (456) 


20.00 Uwertura „Mahfred* i Koncert' rozpocznie się cykl następny 


skrzypcowy Schumana, Muzyka na 


15.40 Trio C-moll Brahmsa i Duo op.: Niestety, 


Serenada Es-dur na dęte insirumen- | nością, dowcipem, _ li ł k 
ty. R. Straussa t Symfonia C-dur Mo | Pem- O tym wszystkim dowiedzą się 


szeni byli oderwać drzwi i pæ 


Od rozpalonego pieca zapali- | wybijać okna, po czym dopiero 


JAK SIĘ 


oto mądre SSP 
Organizm człowieka 
pozwala żołądek. Oczyszczajcie go, 
ysoywajcie 


THE 


Kas- | zalali źródło ognia wodą. 
ł kierownictwo nad akcją |przyńskiego. Ogień szybko się 


Wysokość strat nieustalona. 


MA PAŃSKI ŻOŁĄDEK ? 


owiłania Chińczyków. 
działa tak jak mu 


zaparcie 


ŁA FRANCUSKIE 


CHAMBARD 


pijae 


Pudełko zł. 1 30. podw. pud. zł. 1,95. torebka 35 gr 


Dzisiejsze audycie 


cie jednak straż szybko opano- |wrECZÓR PIOSENEK BERANGERA 


O godz. 21.15 nadaje Polskie Radio 
ciekawą audycję, poświęconą piosen- 
kom Berangera. Beranger zajął w 
poezji francuskiej zupełnie osobne 
miejsce. Dzięki niemu zwykła piosen 
ka francqska otrzymała rangę azla- 
checką. zajęła równe, miejsce obok 
zwroółek najznakomitszych posłów kra 
ju. Beranger — piosenkarz, a zwła- 
szcza Beranger — poeta mało jest zna 
ny polskim słuchaczom, ale w końca 
XIX wieku i nawet jeszcze przed woj 
ną był bardzo popularny; śpiewano go 
i czytano po francuskn i po polsku. 
te polskie przekłady jakże 
były nieraz ciężkie i niezgrabne w po- 
równaniu z lekkimi strofami Beran- 


Webera, (gera, których zdania zadziwiają traf- 


liryzmem i pięk- 


radiosłuchacze z niedzielnej audycji, 
opracowanej przeż Antoniego Bohdzie 
wicza. ; 
„OPOWIEŚĆ 0O BEETHOVENIE* 
Nie dawno zakończyła Polskie Re- 
dio cyk] składający się z pięciu audy- 
cji, który zatytułowany „Opewieść o 
Mozarcie* przedstawił  radiosłucha- 
czom najważniejsze etapy życia osobi- 
stego i rozwoju muzycznego salzhur- 
skiego mistrza. Obecnie o godr. 22.00 
„Opo- 


wieść o Beethovenie* — -opracowany 


arkiestre Stephana, 4 utwory na orjprzez Witolda Hulewicza, autora książ 


Teatr Meyerholda zlikwidowany 


za „burżuazyjne i formalistyczne stano wisko* 


kiestrę Brucknerz i Uwertura „Eg- 


mont” Beethovena, 
SZTUTGART (523) 
19.15 „Borys Godunow' — opera Mus- 
sorgskiego, 


00.00 Wieczór utworów Haendla. 


MONACHIUM (405) 

20.00 „Eugeniusz Onegin“ 
Czajkowskiego. 

SOTTENS (443) 

21.35 „Manon* — opera Masseneta 

(płyty). z 


opera 


MEDIOLAN (368) 


21.30 „Dafnis i Chloe”, „Pavane* i| ponieważ przez 18 lat nie mógł 


„Bolero Ravela. ` 


BILETY ULGOWE. 

Biblioteka im.. Bórochowa, 
-"chodnia 59, tel. 191.50) urządza 
w piątek, dn. 14 stycznia r. b. 
G godz. 8,30 wiecz. w Teatrze Pol- 
skim, Śródmiejska 15, jedyne zrze- 
szeniowe przedstawienie sztuki 
p. t« „Gałązka rozmarynu”. Tnsce- 
nizacja Aleksandra Węgierki. - 

Biblioteka czyana codziennie 6d 
10— 2 i od 4 —— 10 wiecz. 


Za- 


| Teatr 


|ki o Beethorenie p. t. „Przybłęda bø 
ży“ 


W cyklu tym, złożonym z sześciu 
audycji literacko - muzycznych rosz- 
snują się przed słichaczem dzieje 
wielkiego kompozytora, jego nieszczę- 
śliwe dzieciństwo i jego bunt we- 
wnętrzny przeciw życiu i przeznacze- 
niu, Bunt ten spowodowany był cięż- 
kim życiem i tragedią, jaką była dla 
niego utrata słuchu. W ścisłej łączno- 
ści z osobistym życiem Beethovena 
pozostawała jego twórczość artystycz- 
na. To też połączenie w cyklu radio- 
wym tych dwóch elementów: literae- 
kiego opo adania o losach człowie- 
ka z najistotniejszym wyrazem jego 
psychiki — twórczością muzyczną sta- 
nowi dla radiosłuchaczy możliwość 
zbliżenia się do niezwykłej indywidn- 
mooie Beethovena. 

ierwsza audycja z eykiu xos) tyńsk 
„Młodość heroiczna*. 


Dr. 6. Krausz 


choroby oczu 
Piotrkowska 86 
powrecił 


MOSKWA, 8 stycznia. (PAT|. 
imienia Meyerholda w 
Moskwie, na mocy postanowie- 
nia komitetu do spraw sztuki 
przy radzie komisarzy ludo- 
wych ZSRR, został zamknięty, 


uwolnić się od burżuazyjmego i 
formalistycznego stanowiska, 
obcego sztuce sowieckiej. Teatr 
ten — głosi rozporządzenie— w 
rezultacie lewicowego kuglar- 
stwa, nawet klasyczne sztuki 
wystawiał w formie skażonej i 
nieartystycznej. Co się tyczy 
wystawiania sowieckich sztuk 
dramatycznych, to teatr im. Me 
yerholda okazał się komplet- 
nym bankrutem. Sziuki te wy- 
stawiono tak, że były one pasz- 


przez swych rodziców o alimenfy 


Do sądu wiedeńskiego została 
ostatnio wniesiona ciekawa 
skarga o alimenty przeciw sław 
nej skrzypaczte, Erice Morimt. 
| Oskarżycielami są rodzice ar- 
tystki, profesor muzyki, Oskar 
Morini i jego żona, Amalia. — 


| Oskar Morini był znanym i ¢e- 


nionym pedagogiem  mnzycz- 
nym i posiadał bardzo wiele ucz 
ni. Gdy odkrył wielkie zdolnoś- 
ci swej córki, Eriki, poświęcił 
się całkowicie, aby rozwinąć jej 
talent. Ofarował oszczędności, 
zbierane w ciągu szeregu lat, a- 
by zrobić ze swej córki artyst- 
kę. Praca jego została uwieńszo 


| na pomyślnym skutkiem. Erika 


które zdobyły w Łodzi sukces wstęp-| Morini jest dziś pierwszą skrzy- 


nym bojem. 


paczką Świata į zarabia, jak z2- 


znaczone jest w skardze, mini-, nawet znaku życia. Rodzice jej 


mum sto tysięcy szylingów (100 
tysięcy złotych) rocznie. 
Artystka uznawała poświęce- 
nie rodziców i-ich materialne 
ofiary i początkowo dostatecz- 
nie wspomagała rodziców. Od 


pewnego czasu jednak, jak 
wspomniane jest w skardze, 
przestała całkowicie pomagać 


rodzicom i nie dawała o sobie 
240020000000000000000002 


FOTOPLASTIKON” 
MONIUSZKI 2. 
Od dziś! ` 
Alpy Wioski 
DOLOMITY 
Przebogata natura najpiękniejszych 
ór Świata. z 9—11 w. 


ilety 25 gr, dla mł. szkolnej 15 gr. 


są w starszym wieku, profesor 
Morini liczy 78 lat, a jego żona 
— 60 lat i cierpią oboje na ar- 
ginę pectoris. Zbiednieli całko- 
wicie i nie posiadają żadnych 
środków do życia. 

Wszystkie próby rodziców, 
mające na celn porozumienie 
się z córką były daremne. Zroz- 
paczeni. zwrócili się do adwo- 
kata, który wniósł skargę prze- 
ciw ich córce. W skardze adwo- 
kat żąda dla rodziców alimen- 
tów w wysokości 1.000 szylin- 
gów miesięcznie. Ponieważ w 
obecnej chwili miejsce pobytu 
Eriki Morini jest nieznane, inte. 
resy jej reprezentuje dr. Ul- 
mann w charakterze kuratora. 


om Z A 


kwilem na rzeczywistość sowisę 
ką. W ostałnich latach sztuki 
sowięckie zmiknęły zupełnie r 
repertuaru teatru. Poza tym te- 
atr nie tylko nie przygotował 
żadnej sztuki dla uczczenia 20 
rocznicy rewolucji, (lecz usiłc- 
wał wystawić antysowiecką 
sztukę Gabryłowicza p. t. „Ted- 
na życie”. 

Aktorzy teatru im. Meyerhoł. 
da mają być zatrudnieni w in- 
nych teatrach. Sprawa: korzysta 
nia z pracy Meyerholda ma być 
rozpatrzona osobno. 

- ZEE O 


Federacja Zrzeszeń Przedstawił 
cieli Handlowych i  Komisantów 
R. P. przystąpiła do wydawania 
miesięcznika p. t. „Głos Gospodar- 
czy”, którego Nr. 1 wyszedł na 
i stycznia r. b. : 

Czasopismo powyższe ma za z3- 
danie obronę inicjatywy prywatnej 
w życiu gospodarczym i stoi na 
stanowisku, źe prawdziwy postęp 
gospodarczy oraz dobrobyt szero: 


kich mas polega na liberalizacji 
międzynarodowych obrotów han: 
dlowych. 


Nr. 1 tego pisma oprócz szeregu 
interesujacych artykułów, jak np- 
„Na prokrustowym łożu autarkii, 
„Międzynarodowe obroty po Ery- 
zysie”, „Czynniki koniunktury mię 
dzynarodowej”, „Dynamika wkła- 
dów w polskich instytucjach finan- 
sowych” i wielu innych, zawiera 
bogatą kronikę gospodarczą, prze: 
gląd prasy, przegląd polityczny 
oraz specjalny dział poświęcony 
sprawom zawodowym przedstawi- 
cieli handlowych i handlu komiso 


wege. 


Łódź, 9 stycznia 1938 r. G ŁOS B= A Ma o ŁOWY Łódź, 9 stycznia 1938 r. 


Szkodliwe cissperumeniy Łodzi w U.S.A. 


Dzika konkurencja podcina eksport włókienniczy do Stanów 


W końcu października r. ub. po' 
raz trzeci udał się do Stanów Zjed- 
noczonych Ameryki Północnej 
Aleksander Gliksman w charakte- 


rze wysłannika szeregu firm prze- skich w słosunku do polityki jtowary na rynek z redukcją cen |było bezpośrednio towary 


mysłowych, przy poparciu izby 
przemyslowo - handlowej w Łodzi, | 
celem wzmożenia eksportu artyku-| 
łów włókienniczych. 

Po kilku tygodniowym pobycie 
na ierenie U, S, A. na prośbę naszą 
p; Aleksander Gliksman w poniź 
szej korespondencji scharakteryzo- 
wał nbecną sytuacje Stanów Zjed- 
noczonych i dalsze możliwości tks- 
portowe towarów włókienniczych. 
Informacje jego, nadesłane nam z 
Nowego Jorku pocztą na mołorow- 
cu polskim S. S. „Batory zamiesz- 
czamy poniżej. 

REDAKCJA 


Nowy Jork, 
w połowie grudnia 1937 r. 


Ostatni raz opuszczałem No- 
wy Jork w lulym 1937 r. Stany. 
Zjednoczone stały wówczas pod, 
znakiem ponownej ery „prospe 
rity“, Przemysł amerykański, w 
szezególności ptzemysł włókien 
niczy pracował na 2 — 3 zmia- 
ny. a produkcja sięgała skali 
przedkryzysowej. Społeczeństwo 
amerykańskie wierzyło w lepsze 
jutro, uruchamiano warsztaty 
pracy, puszczano w tuch fabry- 
ki, które bezczynnie stały od r. 
1929. Składy fabryczne zaczęły 
zapełniać się towarami, hurtow 
nicy robili wielkie zapasy, wró- 
żomo sobie niebywały sezon zi-| 
mowy. Importerzy za przemy- 
słem krajowym, plasowali wiel- 
kie zamówienia na towary ma- 
graniczne, Na skutek znacznego 
zwiększenia się importu, nasze 
możliwości rosły z dnia na dzień 
Na jednym tylko odcinku włó- 
kienniczym- wartość ekspertu 
naszego, w okresie pierwszych 
R miesięcy, wzrosła trzykrotnie 
w porównaniu z eksporłem ca- 
Iorocznym roku 1936 a sześcio- 
krotnie 1935. Zainteresowanie 
dla naszych towarów wzmagało 
się codziennie, przemysłowcy 


polscy byli zarzucani - 


| 
| 


mi importerów amerykańskich, 
szukających najrozmaitszych ar 
tykułów włókienniczych. 
Przybywszy po raz drugi w 
tym roku do Słanów Zjednoczo- 
nych, zaledwie po 9 miesiącach, 
zastałem na rynku ogólną de- 
presję i niepewność jutra społe- 
czeństwa. Zapowiadane na po- 
tzątku roku nadzieje i plany 
prosperity“, jak gdyby domek 
: kart runęły. Przez jedną noc 
nastąpiła rapłowna zmiana sy- 
luacji ekonomiczno - gospodar- 
czej i krótkotrwały okres do- 
brobytu załamał się nagle, od 
sierpnia przeistacza się w coraz 
dotkliwszy kryzys, przypomina- 
jący smutny rok 1929. 
Rozpoczęło się tutaj wszystko 
od karkołomnego spadku akcji 
i papićrów na giełdzie. Byska- 
wicznie powstął paniczny chaos 
na wszystkich odcinkach życia 
vospodarczego Stanów Zjedno- 
czonych. Jak gdyby za pociąg- 
nieciem różdżki magicznej, wy- 
cofane zostały płynne kapitały 
z majpoważniejszych przedsię- 
biorstw amerykańskich, a prze- 
mysł otcznwa wielki brak do- 
pływa świeżego pieniądza. Lud- 
ność Slanów ogarnięta została 
jakim nieuzasadnionym panicz 
nym strachem, a Ameryka stra- 
ciła swoją potęgę siły nabywczej 
w posłaci konsumentów. 
Zwykli politykierzy, nowojar 
scy, z dzielnicy „businessowej”, 
korzystając z przysługujących 


|mi skrócenia dnia pracy, 
bardziej liberalni dowodzą z o-|towarów do sprzedaży komiso- dla zmobilizowania 


(Korespondencja własna „Głosu Porannego") 


cała akcja krachu giełdowego, | Przemysł, w obawie zamrożenia | towarowych w postaci „Depart- 
jest planowym  odwetem wiel- | kapitałów w towarze zimowym, ment storów * większych i mniej 


kich kapitalistów amerykań-|aż do przyszłego sezonu, rzuca 


„deflacji** kapitałowej i dążenia- | stosuje 
Innijtychczas zwyczaje powierzania 


Listy zastawne 
wzmocniły swój kurs 
Wczoraj wobec zastoju w tram- 

sakcjach, tendencja dla pożyczek 
była w dalszym ciągu słabsza, 
Wzmocniły się listy zastawne, któ. 
re w związku z projektami reorga- 
nizacji towarzystw kredytowych 


Zjednoczonych 


szych sklepów detalicznych na- 
od 


|prezydenta, idącej w kierunku do 50 proe., w wielu wypadkach przemysłowców łódzkich, po ce-| 5% Poszukiwane przez publiczność. 
nie praktykowane do-| nach równych importerom. — 


4 i pół proc. pożyczka wewnętrz 
Department story” |na była bez zmian: za grubsze od- 
płynnej go-|cinki płacono 63,75, żądano 64,25, 


Sklepy łe i ,, 


łówkiem w ręku, że kryzys jest| wej. Ceny w handlu detalicznym |tówki, do okazyjnych zakupów | za drobne 63,25 kupno, 63,75 sprzę 
normalnym przejawem nadpro- |na skutek tego spadają z dnia,na rynku tutejszym, sprzedają | daż, 


dukcji. Przez podniesienie po- na dzień, wszędzie spotkać moż- 
ziomu cen produktów rolnych na i we wszystkich branżach 
i płac robotniczych, wzrosła, przedwczesne sprzedaże sezono- 
chwilowo, siła nabywcza mas | we, a mimo to, 


rę bezplanowo, chaotycznie wy-|muje stanowisko wyczekujące 


korzystywać zaczął wygłodnia-|w przekonaniu, że ceny jeszcze |store* za 39 centów, wtedy, kie- 


ły przemysł amerykański i nie- |silniej spadną. Powstała pewna 
współmiernie do rzeczywistego | demoralizacja konsumenia w 
zapotrzebowania, produkował, |tym kierunku. Cały szereg wiel- 
w pierwszych kilku miesiącach | kich sklepów i koncernów: deta- 
tego roku, towary, stwarzając licznych znajduje się w stanie 
olbrzymią nadprodukcję. | apelu likwidacji. Bankruc- 
„Businessmani”, czekali roz- |tWa przyjmują charakter choro- 
wiązania i spodziewali się po. mającej kilkadzieć prasie, zawie- 
prawy sytuacji z dwóch stron. |rajacej kilkadziesiat stronie dru 
Liczono na gwałtowną zmianę di „ły jio ja R h OE 
kontanktiry z DAE etig mk E awarii AKAD "a 
on E SE a 
O dwaORYzażÓći deklara. viększające się stale. Oficjaln 
cji a: Roosevelta dk ip e: akaze "E 
sprawie dalszego programu po-|>-. iy S * ZE 
lyki i radykalnych posanieć | dzierniku, ilość „ bezrobotnych 
w związ ) k i dż 
zw az u z ogó ge epresją hp obecnie eyfry 6.355.000. — 
Drugim zbawieniem miał być i 


kaha z sklepy świecą ;kureneja, sprowadzająca się dc 
amerykańskich. Tę koniunktu- | pustkami, gdyż publiczność zaj- |tego, że nasz szalik polski można 


jswoje zapasy towarów w cenie 
kosztu lub z minimalnym zarob- 
|kiem. Powstała zatem dzika kon 


3 proc. pożyczka inwestycyjna: 
I em. nie była notowana. TI em. 
obniżyła się o 10 pkt. i obracano 
nią po 78,90 kupno, 79,40 sprze- 
daż {serle 90). 


4 proc. prem. pożyczka dolarowa 
¿dy normalna jego cena utrzymy fdolarówka) zniżkowała © 25 pkt. 
|wana była w granicach od 1,35 Na rynku prywatnym obracano nią 
do 1.00 dol. za sztukę, po 41,75 w płaceniu, 42,25 w żą- 


daniu. 
Importerzy nasi angażując się 
na rok zgóry, wykładając go- 
tówkę na 8 — 9 miesięcy, nie 
mogą podołać tej konkurencji i 
spotykam się z oburzeniem ze 
strony tychże, na naszych eks- 
porterów. Oficjalnie jednogłoś 
nie zakomunikowali mi o tym 
że nie będą kupowali nadal pol 
skich towarów tak długo, dopó | ziemskie ser. V podniosły się © 25 
ki nie będą mieli zapewnienia | pkt. do 63,75 kupno, 64,25 sprze- 
że nasi eksporterzy zaprzestaną | daż. 
dostarczać towary odbiorcom de| z proc. listy zastawne m. Lodzi 


obecnie nabyć w „Department 


4 proc. pożyczka konsolidacyjna 
miała tendencję niejednolita: grub 
sze odcinki wykazały spadek 25 
pkt. do 66,25 kupno, 66,75 sprze- 
daż; drobne odcinki utrzymały się 
bez zmian: 65 w płaceniu, 65,50 
w żądaniu. 


41 pół próc. listy zastawne 


talicznym i zastosują się do po- 
lityki sprzedażnej, przyjętej na 


z roku 1933 również podniosły się 
o 25 pkt; płacono za nie 62, żąda- 


| Poważne przedsięhiorstwa ređu- 
sezon zimowy i ożywienie han- 
dla detalicznego, w związku z 
koniecznością nabywania towa- 
rów zimowych. 
I znowu obydwie nadzieje za- 


wiodły. Kongres został zwołany 
na 15 listopada, 


kuja pu kilka tysięcy osób jed- 
uorazowo, a przemysł włókien- 
niczy- zredukował obecnie pro- 
dukeję do 25 prec., mimo, przy- 
gotowań do sezonu wiosennego. 


Dla sprzedaży naszych towa- 


a praca jego W | rów importowanych, w ostat- 


tym rynku. W tym celu w pore | „„ 62,50. 
zumieniu z wydziałem handlo- | 128 

wym konsulatu generalnego Rze| Na-rynku akcjowym nieco siae 
czypospolitej w Nowym Jorku biej. Akcje Banku Polskiego stra- 
i izbą amerykańsko - polską od-| Siły 50 pkt. obracano nimi po 115 
była się konferencja naszych | kupno, 116 sprzedaż, : 


lionów doiarów. 


kierunku zażegnania ciężkiej sy-| nim sezonie, pozostały jeszcze 
tnacji idzie bardzo powoli i na|znączne możliwości. Wobec te- 
Lac nie dała Aspi ną aoi, go, że większość towarów, to 

ząd zamierza planowo. znaleźć i 
środki ZASAÓWO: ie idzie po li-| Back hy Na het zły 
nii obniżenia płac robotniczych, nie artykuł zbytu ptzedświątecz- 
szuka wyjścia na drodze Stoso- ny, ostatnie dni do Bożego Na- 
wania  liberalniejszej polityki rodzenia ostatecznie mogą zade- 
kapitałowej i zamierza znaleźć | cyqować o zapasach, jakie znaj- 
rozwiązanie kryzysowe w loka- dują się na rynku. Jest to okres 
tach inwestycyjnych. W tym kie.kjedy społeczeństwo amerykań- 
runku idzie praca prezydenta |skje hez różnicy na stan, pocho- 
Roosevelta i już w dniu 24 listo- | dzenie, wyznanie i przekonania. 
pada prasa doniosła o wielkim | wydaje krocie na wzajemne po- 
sukcesie prezydenta nad wysił-|garki gwiazdkowe, k zw. tutaj 
kiem wciągnięcia wielkich przed | christmas gifts“, Na ten okres 
siębiorstw prywatnych do jego | qwutygodniowy oczekują nasi 
programu wydatków  inwesty-|importerzy i jeśli ich. znaczne 
cyjnych. Jeden z wielkich kon- składy częściowe się wypróżnią, 
cernów elektrycznych postawił | możemy liczyć na nowe zamó- 
do dyspozycji pierwsze 100 mi- wienia, mimo to, że importerzy 
; zmuszeni są teraz towary te 

Zima w tym roku jest także sprzedawać w cenie koszłu, a 
tylko okresem kalendarzowym. |nieraz z wyraźną stratą. — Do 


W całych Stanach, za wyjątkiem | sprzedaży towarów ze stratami | 


drobnych okręgów, są pogody |zmusza naszych odbiorców nie 
jesienne. Jest ciepło i pogodnie. |tyle sytuacja rynkowa, ile 
To też towarów zimowych nikt | przyczynia się do tego polityka 
nie kupuje i w handlu detalicz-|i taktyka ich własnych polskich 
nym trwa nadal zupełny zastój. ' dostawców. Cały szereg domów 
L EA TYCZY TZ. WRZ 0497 0 R ZE WY EO R -a 


ROTOR PA BÓW WARE TNE PTE ZO OE ZOZ AOI TYT AE RZA ZAKO 
Bucżeł Sianów Zicdnoczomych 


zawiera deficyt miliarda dolarów 


Prezydent Roosevelt zwrócił się 7.408 miln. dol, dochody zaś 6,320 
do kongresu z orędziem, poświęco- | miln. dol. 
nym problemom budżetowym, w| W ten sposób _ przeszłor. 

á oczny 
szczególności zaś  preliminarzowi | prejiminarz przewiduje spadek za- 
budżetowemu na r, 1938-39, który | równo wydatków, jak i dochodów. 
rozpocznie się w dniu 1 lipca r. b Zarązem pewnej redukcji ma ulec 


Preliminarz , budżetowy przewi- jawnie deficyt. Według początko- 
duje wydatki w kwocie ogółem. WYCH zamiarów miał to być już 
6,869 milionów dolarów i dochody „rak całkowicie lub prawie całkowi- 
w kwocie ogółem 5.919: milionów cie bezdeficytowy, jednak Kkoniecz- 
dolarów. W tem sposób przewidzia- "Ości zbrojeniowe oraz pogorszenie 
ny deficyt budżetowy na r. 1938-30 słę koniunktury czynią konieczny- 
wyniesie 950 miln. dol, mi większe nakłady państwowe. 


W przyszłorocznym budżecie wy- 


im praw krytyki i wypowiada-| Orędzie zawiera również bliższe datki obrońy narodowej Tiguruj 
nia swych poglądów na sprawy | przewidywania. na temat wykona- w kwocie zaj 990 miln. dol zn 
publicznie, w pierwszym rzędzie nia budżetu w bież. roku budżeto- --osunkowo szczupłej. A A 


idąc po linji najmniejszego opo-| wym 1937-38. Liczby te nieray | 


ru, całą winę za gwałtowne zmia 
ny koniunktury, przypisują pre- 
zydenlowi Rooseveltowi. Narze | 
kają na jega politykę popierania 
robotników i nadmierne ©po-- 
datkowanie, 


ostatnio znanom w związku z róż- 
ną oceng dochodów i wydatków, budżetowego, t. zn. w dn, 30 czerw- 
Obecnie. prezydent przewiduje, że ca 1939 r., ogólna suma długu pań- 
bież. rok budżetowy zamknie się stwowego St. Zjednoczonych ma 
deficytem w kwocie 1.088 miln. do- wynieść nową 


Na zakończenie przyszłego roku 


Twierdzą oni, że|larów, przy czym wydatki wyniosą | 38,528 miln. dol 


artykuły, które stanowią głów-!. 


rekordową kwotę 


szkodliwych praktyk sprzedaży 
niektórych eksporterów łódz- 
kich na rynku tutejszym. 


Dla utrzymania tego rynku 
zbytu, należy poważnie liczyć się 
z wysuniętymi postulałami na- 
szych dotychczasowych odbior 
ców, gdyż rynek tutejszy z chwi 
lą zażegnania chwilowej depre- 


najpoważniejszych odbiorców, 
którzy przedstawili dowody Zwyżka ten 
bawełny amerykańskiej 


o Baweina amerykwisko yije 
ostatnio stałą rwyżkę cen, Ceny 
obecne bowiem w porównanłu s 
przed tygodnia podnłosty się © 
30—40 punktów, przy tendencji 
dalszego wzrostu, 


Ta zwyżka cen w chwili, gdy ca- 


sji, może nadal być ogromnie a- | ły rynek amerykański przeżywa de 
trakcyjny dla nas, tym bardziej, | presję jest bardzo symptomatycz- 


że na skutek eałkowi 


tego wye-|na. Świadczyczyłaby ona o tym, że 


liminowania towarów niemiec- | amerykańskie czynniki miarodajne 
kich, nie grozi nam konkurencja | opracowały już plan działania na 
tak poważnego rynku galanteryj | tym odcinku. 


no - włókienniczego, a co waż- 
niejsze, na skułek wzrastające- 


Jak słychać rzad St. Zjednoczo* 


go bojkotu ze strony społeczeń-, tych zdecydował się na szeroko 
stwa towarów japońskich, nada. | zakrojoną akcję interwencyjną. 


rza nam się znowu okazja wpro 
wądzenia szeregu nowych arty- 


kułów i powiększają się NaSZE | bardzo ostrożnie, 
możliwości w dotychczasowych konkretnie. 


artykułach, w których bądź co 
bądź Japonia konkurowała z na 
mi. — 


Reprezentując nieomal wszyst 
kie firmy eksportujące artykuły 
włókiennicze z terenu Łodzi do 
USA., dla dobra sprawy ekspor- 
|towej, przyrzekłem naszym od- 
|biorcom, że w przyszłości będzie 
my jaknajdokładniej przestrze- 
gać prawidłowej polityki sprze- 
dażnej. Sami będziemy unikać 
kontaktu z detalistami amery- 
;,kańskimi i mogą być pewni, że 
w przyszłym sezonie nie będą 
mieli niespodzianek, na jakie się 
narazili w roku bieżącym. 


Decyzja ich i ewentualne u- 
dzielanie zamówień ma nastą- 
pić w najbliższych tygodniach. 
przesyłam zatem tą drogą ogól- 
ne wiadomości zainteresowanym 


pozostawiając obranie właściwej | 


drogi sprzedażnej swoim prze 
mysłowcom - eksporterom. Zwra 
cam jednak uwagę, że dalszych 


eksperymentów nam robić nie 


„wolno, gdyż grozić nam może u- 


,trata tak bardzo pojemnego i wy 
|godnego rynku zbytu; gdzie za 


jtowary importerzy placą. pełną 


Polityka ta — zdaniem naszych 
informatorów — prowadzona będzie 
lecz nie mniej 
Chodzi bowiem o to, 
aby unikać boomów i wynikające- 
go stąd załamywania się cen. 

Pierwsze wyniki tej polityki na 
rynkach odbiorczych znalazły już 
swój wyraz nie tylko w zwyżce 
cen, ale pewnym, jakkolwiek lek- 


kim zaostrzeniu warunków tran- 
sakcyjrtych. 4 
— ETL FZ 
GIEŁDA ŁÓDZKA 
Na wczorajszym zebraniu gićrdo- 


wym m. Łodzi notowano: 
Trans. Sprzedaż Kopno 
Dolarówka 42.25 
„law. 2 em. 79.25 
Wewn. 84.00 


Konsolidacyjna gr. 65.75 66.50 
Konsolidacyjna dr. 65.25 65.00 
Bank Polski 11600 115.00 


Tendencja utrzymana 
NOTOWANIA BAWEŁNY 


LIVERPOOL. 

Zamknięcie z dn. 8. T. 

Bawełna amerykańska: Toca 4,96, 
styczeń 4.82, marzec 4.84, maj 4.88, 


lipiec 4.92, październik 4.98, grudzień 
5.00. 


| Bawełna egipska Sakellaridis: loco 


8.40, Upper: styczeń 6.03, marzec 5.39. 
maj 6.00, lipiec 6.02, październik 6.04. 


ALEKSANDRIA: 
Notowania z dn. 8. I. 
Sakellaridis: 'sty.zeń 14.38, marzeć 


|wartość za dokumentami załą- |+11. maj 14.46. 


dowczymi w Polsce. 


ALEKSANDER GLIGSKAN| 


Giza: styczeń 13.10, marzec 13.07, 
maj 13.06, listopad 15.17. 


Ashmouni: luty 17.35, kwiecień 10.350 
czerwiec 10.41, październik 10.54. 


GLOS SPORTOWY 


Bziś: Toznań--Lódź 


atrakcyjny mecz hokejowy o charakterze reprezentacyjnym 


Dziś ma lodowisku Ł. K. $.|otrzyma bogate ramy organiza 
rozegrany zostanie jubileu- |cyJne i rozpocznie się punktnal- 
sowy mecz hokejowy Poznańinie o godz. 12-ej. Drużyny wy- 
— Łódź, który zapowiada się |stąpią w  następijących skła- 
jako wielka atrakcja sezonu i|dach: 

4 pewnością zgromadzi tłumy| Poznań: Bramka: Stogowski 
publiczności. (Muszyński), obrona: Kacprzak 

Jest to zresztą jedyna okazja |I, Kacprzak II, (Klemczak), atak 
obejrzenia reprezentacyjnych ho jl: Patrzykont, Zieliński, Tirlig, 
keistów polskich: Stogowskiego, |atak II: Stampf, Kazimierczak i 
Kasprzaka, Zielińskiego i Kró- | Krzyżogórski. 
la, którzy wyjeżdżają już we Łódź: Bramka: Celmer (Jaku- 
wtorek na dwutygodniowe tour |biec), obrona: Frencel i Rusin- 
nee po Szwajcarii, a następnie | kiewicz, I atak: Król, Załęski, 
jadą na mistrzostwa świata do|Koczewski, II atak: Jesse, Jaco- 
Pragi czeskiej. Kiedy druga ta-|bi i Neuman, 
ka okazja się nadarzy? Mecz sędziują pp. Dreger i 

Mecz, jak już podawaliśmy, | Scherauts. 


ŁKS PRZED BATALIĄ 0 HO- 
Smutne echa KEJOWE MISTRZOSTWO 
zwycięskiej wyprawy JKP 


POLSKI | 
1KP. powróciło wczoraj rano Hokejowe mistrzostwa okrę- 
z wyprawy nadmorskiej, W Gdy 


gowe są już na ukończeniu. Do 
mi w meczu z Strzelcem, jak to |rozgrywek  międzyokręgowych, 
już donosiliśmy, łodzianie zwy- |które odbędą się 27 i 30 bm. sta 
ciężyli w DUDA sę a je 12 drużyn, a mianowicie po 
wie, w spotkaniu z Sokołem. s ź 
wygrana drużyny fabrycznej by dwie cj Śląska, Warszawy. Lwa 
ła jeszcze większa i brzmiała |Wa i Krakowa oraz po jednej z 
12:4, Poznania, Pomorza, Wilna i Ło 
Chmielewski, którego startu |dzi- 
oczekiwano w obu miastach z| W Warszawie mistrzostwo 
kolosalnym zainteresowaniem. |przypadnie Warszawiance, a o 
obie walki swe wygrał przez K |grugie miejsce stoczą walkę Po 
o. Spodenkiewicz po zwycię- lonia i AZS. Na Śląsku f 
stwie gdyńskim, przegrał w) 973 l AZS. na sąskU lawory- 
Tczewie i doznał poważnej kon|tem jest Dąb, a drugie miejsce 
tazji ręki. która go unierucha- |przypadnie najpewniej Pogoni. 
RS ie kilka Akwa " We Lwowie mistrzostwa dopie- 
Sportowo łodzianie wypad! s; i sytnacj i 
ardzo dobrze, z zachowaniem opie: rozpoczęły ze BO, RE 
«St hyi natomiast dużo gorzej. |Jest Jeszcze WY JSANIOpA: Walka 
bowiem jak nam donoszą z Gdy-|rozstrzygnie się między Czar- 
ni, drużyna łódzka zmuszona z6 nymi, Pogonią i Lechią. W Kra- 
stała do opuszczenia domu Ko-|kowie faworytem jest Cracovia, 
lejowego Przysposobitnia Woj- ; Na 
owoc = $i wra mi taie a do drugiego miejsca kandydu 
a fo z powodu niewłaściwego Je Kilka zespołów. W Poznaniu 
faworytem jest AZS Poznań 


zachowania się. 
tego |przed Wartą. 


U 


Nie znamy szczegółów 
zajścia, przypuszczamy jednak, 
że kierownictwo klubu wyjaśni| W pozostałych trzech okrę- 
sprawę i wyciągnie konsekwen- gach mistrzostwa już zakończo 
cje w stosunku do tych, którzy |no, przy czym mistrzem Pomo 
dobre jego imię narażają na rzą został Sokół Grudziądz, mi- 


szwank, obojętnie czy winni są ; i 
lu zawodnicy o popularnych na- a WBA REWA OE 


zwiskach, czy też mali, wybija- 
jący się dopiero pięściarze. 

Zle jest z wychowaniem na- 
szych pięściarzy, jeżeli dochodzi 
do tak przykrych zajść, 


Korporowicz w ŁKS$-je! 


Jak się dowiadujemy, Korporo- 
wiez, świelny piłkarz łódzkiego 
TUR-u, grający na pozycji kic- 
rowniża ataku, wobec zgody u- 
dzielonej mu przez TUR, na 
vrzejście do inuego klubu, pod- 
F<, "nie dla ŁKS-u, któ- 
zyskuje w nim cenną siłę. 
Kornorowiez wprawdzie pau- 
wowa? przez rok, ale obiecywać 
sobie można pe nim wiele, gdyż 
ieprezentował dobrą klasę a te- 
raz dostanie się pod opiekę tak 
rutynowanego trenera, jakim 
jest wiedeńczyk, Schurmann, 
Korporawicz byt reprezentacyj 
nym piłkarzem Łodzi i grał w 
drużynie rohotniczej Polski. 


Prezes P. Z. Kol. 


WSZYS (KIE 
ı MIEJSCA 


jedzie do Paryża 
międzynarodowego zw. kolarskie- 
EUROPA 
wiceprezes związku St. Radwański. 
organizacji mistrzostw świata w 


W pierwszych dniach lutego od- 
będzie się w Paryżu posiedzenie KINO 

go, ma które wyjeżdża prezes pel- 

zw. kolarskiego ppłk. Gebel oraz 

Na posiedzeniu. tym ma być załat- | p, 42. 2, 4, 6. 8. 10. 
wiona sprawa przyznania Polsce c STATNI 
1941 r. DZIEN 
c 


1:0). W iten sposób węgrzy do- 


| 


wywrócił się wózek 1 wyrzucił dżokieja na tor biegu. 


W 2-gim tygodniu rekordowego powodzenia 
CENY ZNIŻONE! 


sko, a mistrzem Łodzi — Łódz- 
ki KS. 

Pierwsze mecze międzyokrę- 
gowe odbędą się w dniu 27 bm., 
a mianowicie: Śląsk TI — Lwów 
I w Katowicach, Lwów [I — 
Kraków I we.Lwowie, Kraków 
— Śląsk I (w Krakowie lub Kry- 
nicy), Poznań — Pomorze w Po 
znaniu, Warszawa I — Łódź w 
Warszawie, Wiłno — Warsza- 
wa Il w Wilnie. Mecze rewan- 
żowe rozegrane zostaną 30 stycz 
nia, a mianowicie Lwów I — 
Śląsk II we Lwowie, Kraków I 
— Lwów H w Krakowie, Śląsk 
1 — Kraków II w Katowicach, 
Pomorze — Poznań w Grudzią- 
dzu, Łódź — Warszawa I w Ło: 
dzi i Warszawa I — Wilno w 
Warszawie. 

Według regulaminu  rozgry- 
wek przy równej ilości pun- 
któw w obu meczach między- 
okręgowych decyduje stosunek 
bramek. © ile po normalnym 
czasie drugiego meczu stosunek 
bramek i punktów będzie jedna 
kowy, wtedy sędzia automa- 
tycznie przedłuża mecz aż do o- 
trzymania wyniku. 

Finały mistrzostw Polski przy 
udziale 6 zwycięskich zespołów 
z meczów  międzyokręgowych 
odbędą się w dniach ad 26 lute- 
go do 3 marca w Krynicy. 


Cracovia bije 
Ferencvaros 3:0 


KRAKÓW, 8. I. (PAT). W so- 
bote na torze lodowym Craco- 
vii odbył się z okazji jubileuszu 
10-lecia istnienia okr. zw. hoke- 
jowego międzynarodowy mecz 
hokejowy pomiędzy węgierską 
drużyną F. T. C, Budapeszt i 
Cracovią. Zawody zakończyły 
się świetnym zwycięstwem Cra- 
covii w stosunku 3:0 (0:0. 2:0, 


znali pierwszej porażki w czasie 
swego pobytu w Polsce. 


SEA Lód dia 9 stycznia 108 
Z ZZ ZZ Z ZZO Z Z ZZ TE Eg 


W St. Moritz na lodzie 


Reproduknjemy -moment z klasycznej jazdy figurowej na lodzie, wykona» 

nej w St. Mori's. przez słynną łyżwiarkę Cecylię Colledge w towarzystwie 

jej trenera, znanego łyżwiarza szwajć arskiego, Gerschweilera. Jest to tre- 
ning przed światowymi mistrzostwami 


Rezerwowa reprezentacja Polski 
bije Łotwę 2:1 
drzejewski, Thirling (zmienił go 
później Dolewski), Przedpełski. 
U gości wyróżnił się przede 
wszystkim napastnik Peter 
Sohn, poza tym dobra była obro 
rezerwową reprezentacją Polski |na. U połaków doskonały był 
a reprezentacją Łotwy. Zwycię-, bramkarz Maciejko. Na obro- 
żyli nieznacznie polscy hokeiści nie Michalik był nieco lepszy od 
w stosunku 2:1 (1:1, 0:0, 1:0). | Kasprzyckiego. simae e 
Druż stąpiły w następu | ZY” najlepszy był Urzon. 
jących rdze > z ia wat R uderza- 
: - słaba kondycja fizyczna. 
tiir a LEA, Z Warszawy łotysze mdają 
Paegle, pierwszy atak: Klavs,| . wil dzi iedziel 
Petrovskis, Petersohns, drugi aig do Wina, KAZIA W in £ 


atak: Blukis, Putninsek, Zil-j 21074 Pod firmą reprezentacji 
SeS i z Rygi z reprezentacją Wilna. 


Polska; Maciejko, Michalik, Skład reprezentacji 


Kasprzycki, pierwszy atak — Polski 


Król, Tadecki (zmienił go Thir- 1 
na wyjazd do Szwajcarii 


W soboię wieczorem rozegra 
ny został w Warszawie na sta- 
dionie wojska polskiego wobec 
3 tys. widzów. międzypaństwo- 
wy mecz hokejowy pomiędzy 


Na wyścigach kłusaków w Nowym Jorku 


KRÓLOWI 


u. PRZEDMIEŚCIA 


ling), Urzon, drugi atak — An- 
Przypuszczalny skład pol- 


skiej reprezentacji hokejowej na 
wyjazd do Szwajcarii przedsta- 
wia się następująco: 

Bramkarz — Stogowski. 

Obrona — Ludwiczak i Kas: 
przycki, 

Pierwszy atak — Marchew- 
czyk, Wołkowski, Kowalski. 
| Drug atak,—Urson, Kasprzak, 
Stupnicki. 

Rezerwa — Przedpełski. 

Skład ten może jeszcze wlec 
nieznacznym zmianom, 


tę 


z; g 4 ) A 
ESO OTYM 24 JA RZ: 


od 13—17., zł. 16.30 
od 15—16G.1. zł. 7, — 


| RAID 
| kolejowo -narciarski 


od 30.1.—9.I. zł. 175,— 


Zapisy i informacje: 


Najlepsza komedia polska 
Reżyseria: E. Bodo 


EE SANNE yp 


W rol st uson | Wagons -Lits/Cook 
Zabzyśakć Łódź, Piotrkowska 68 


Gierasieńs k! 
Sielański 


Btr. 12 


KTO 


TABELA NIEURZĘDOWA 
(Bez gwaraneji) 

W trzecim dniu ciągnienia lo- 
terii IV-cż; klasy, 
zostały następujące numery: 

5.000 zł. — 146890 

10.000 zł. — 50025 
81220 


71697 


94517 122244 142718 


71746 71822 77082 76156 83613 
104508 116851 117793 124328 


9.1 — .GŁOS PORANNY” — 1938 


WYGRAŁ NA LOTERII? 


736 920 54002 225 352 35140 46 50 325 '79 664 736 937 62 138084 257 58 96 971 92 84050 52 234 391 9202 85008 29 
457 739 76 626 904 56002 75 145 201 58 354 62 71 400 5tt 650 79 95 858 139126 9c 304 84 54 501 689 712 48 63 907 34 
366 530 687 775 808 37 43 57656 98 728 408 744 857 927 


319 54 58149 61 254 381 596 646 773| 
wylosowane |822 59082 269 565 626 60 67 903 


85 831 904 61164 69 75 206 350 502 18 
5.000 zł. — 2762 48691 75064 |22 88 695 801 65098 277 841 943 56090 


458 525 608 86 719 44 983 67037 109 86 


= 281 92 475 78 511 55 726 45 68147 237 
2.000 zł. 14560 37699 31243 61 85 86 442 508 71 682 857 69296 318 


512 58 759 814 
70043 130 ż1 581 402 29 95 781 815 


126272 171116 178765 192534/951 84 71101 7 246 55 427 59 572 619 
1.000 zł. — 9072 9249 9474 |719 881 998 72070 259 98 500 604 16 


13396 14241 14962 22122 25291 


79 790 816 73213 78 87 347 69 486 710 
92 96 858 74291 371 74 86 849 919 89 


140102 10 54 79 362 468 81 


86123 362 630 757 806 87236 316 411 


858,94 505 710 924 88026 108 526 89832 


141106 65 245 342 599 608 644 142132 812 900 

60162 69 254 454 846 902 30 94 69 380 404 55 75 636 73 143154 416] 90095 320 617 795 91019 534 667 77 
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733 44 971 94 63073 85 208 94 350 614,77 95 595 689 733 40 99 913 62 149131 


[538 64 706 52 91 933 63 92 
| 


Narutowicza 33, 


| 150101 273 340 644 151094 272 75 
790 816 985 152108 514 827 60 65 


Zi. 1.000.090 


można wygrać w szczęśliwej kolekturze 


Płat Reymonia 3 4 
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Po 200 zł 
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57453 61 918 28 58159 73 680 738 831 
59019 315, 
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N. JATKA 
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Nowomiejska 1 


gdzie codziennie padają większe wygrane! 
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Urodził się połwerećl 


Niezmiernie rzadki wypadek w medycynie 


Z Tel Awiwu donoszą, że słery by są oczywiście bardzo drobne. 
Jekarskie miasta poruszone są nie- | Dwa palce u nóg są zrośnięte, trzy 


samowitym wypadkiem narodzin 
potworka, który przyszedł na 
świat w rodzinie robotnika porto- 
wego Abrahama A-s, Noworodek 
kształtem swoim przypomina zu- 
pełnie maipę. Kiedy dziecko przy- 
szło na świat, ojciec i krewni na 
widok jego zabrzli je czymprędzej 
z pokoju położnicy i umieścili w 
sąsiednim pokoju, by oszczędzić 
watce przykrego widoku, Zawez- 
wano szereg lekarzy-specjalistów, 
którzy orzekli, że zachodzi tutaj 
rzadki wypadek zahamowania roz- 
woju płodu, jakkolwiek dziecko 
przyszło na świat w normalnym 
czasie, 

Dziecko-małpa jest niezwykle 
drobniutkie i waży 1.75 kg. Głów- 
ka pokryta jest długimi włosami, 
podobuie uwłosione są całkowicie 
plecy i cała tylna część ciała. Po- 
tworek nie ma zupelnie rąk, a z tu- 
lowia sterczą natomiast dwa duże 
paztry, wzniesione ku górze. W 
ustach widoczne jest uzębienie, zę: 


i 


| 


| 
| 


inne są tak drobne, że trudno je 
TOZEZNAĆ. 

Jeden z dziennikarzy odwiedził 
nieszczęśliwa rodzinę, Która skar- 
żyła się, że dyrekcja szpitala miej- 
skiego odmówiła przyjęcia nowo- 
rodka, który wygladem swym bu- 
dzi niezwykłą odrazę. Ze łzami w 
oczach hłaga ojciec, by zabrano po 
tworka z domu. Na razie jednak 
pozostaje w domu rodziców. 

Przed domem rodziców dziecka 
gromadziły sie grupy ludzi, pra- 
gnac na własae oczy zobaczyć po- 
tworka. Nie zostali jednak dopnsz- 
czeni. 

Jeden z wybitnych pediatrów o- 
świadczył w rozmowie z dziennika- 
rzami, że tego rodzaju monstruaf- 
ne dzieci przychodzą na świat nie- 
ziniernie rzadko. Przyczyną może 
być albo zahamowanie rozwoju em- 
briona, albo choroba rodziców. 
Dzieci takie rodzą się bez mózgu 
i umierają zazwyczaj w parę dni 
po przyjściu na świat. 
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Nowości wydawnicze 


IKĄ*. Czerwone Książki M. Areta. — 


wa, W barwnej obwolucie S. Grzyba- 
jwicza, 292 strony, Wydawnictwo M. 
Arcia, Warszawa. Cena w brosz. zł. 5. 


JH. C. Rowland. „CZŁOWIEK Z TACZ barwnej obwolucie J, Szancera, (W 


dawnictwa M. Arelaj, Cena zł, t—. 


Tłamaczyta R. Czekańska- Hcymano- | Wydanie tanie zł, 2.80. 


Paulina Langley budzi sie nagle w 
nocy z nieokreślonym uczuciem grozy 
W domu i w ogrodzie panuje niezmą 
cona ciszy, a jednak młoda dziewcz; 
i nienzasudn guy 
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Gerald Verner. „CZARNY GARBUS™ 
Tłrnm. Antonina Rronikowska. w. 
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9. IT— „GŁOS PORANNY" — 1935. _ 


pitarchia wiókiemnięeza Italii 


realizowana jest przez rząd i przemysł włoski bzrdzo konsekwentnie 


Jak już donosił „Głos Poraa- 
ny”, bawiła przed miesiącem 
wę Włoszech wycieczka nrzed- 


ambasadzie R. P. 'i złożyli 


stawielieli włókiennietwa vol. | stóp pomnika Marsz. Pjłsudskie 
skiego, Wycieczka zwiedziła | go i pułk Nullo, wiązankę kwia 
wielką wystawę włókienniczą |tów z szarfami o barwach naru 


| 


SON ny 


PIERWSZE SYGNAŁY 
CZASU... 


to rysy i zmarszczki na tworzy, powsłałe wskutek 
zaniku włókien sprężystych, zwiotczenia i wysy- 
chania tkanki tłuszczowej. Skórę skłonną do 
więdnięcia nasycajcie udelikatniającym kremem odżywczym 
Abarid, zapobiegającym tworzeniu się zmarszczek, -rys i t. p. 
wad cery. Krem Abarid jest nowoczesnym, naukowo przygo- 
towanym kosmetykiem, na wyciagu lilji białej i miodzie, 
stanowi doskonałą odżywkę i ochronę dla skóry. 


KREM ABARID 


PRZECIW ZMARSZCZKOM 


w Rzymie oraz 6 fabryk wło-| dowych. 

skich w Mediolanie i Rzymie,| Sprawozdanie swe kończy iz- 
produkujących lub przerabiają- | ba stwierdzeniem, że polityka 
rych włókna krajowe i surowce | uniezależnienia się od surow- 
syntetyczne, ców zagranicznych realizowana 

Po powrocie wycieczki do|iest zarówno przez rząd jak i 
Polski zamieściliśmy w nowo- | Zorganizowany w korporacjach 
roczńtym „Głosie Porannym“ z| włoski przemysł włókienniczy z 
dn. 1 b. m. obszerne sprawozdaą 
nie ma podstawie informacji, u- 
dzielomych nam łaskawie przez 
naczelnika wydziału przemysło 
wego w urzędzie wojewódzkim, 
nż. Edwarda Głogowskiego. 

Obecnie izba przemysłowo. - 
landlowa w Łodzi, która pod 
przewodnictwem wicepr. dr. S. 
Borneta zorganizowała wyciecz 
kę, madesłała obszerne jej omó 
wienie, charakteryzując samą 
wysławę włókienniczą, jako też 
i produkcję włókien syntetycz- 
nych w Italii. 

Z uwagi na fakt, iż opisowi 
wystawy poświęciliśmy natych- 
miast po jej otwarciu obszerną 
korespondencję z Włoch, a u- 
zupełnieniem jej były cenne 
wywody nacz. Głogowskiego, za 
mieszczone w noworocznym 
„Głosie*, ngraniczymy się do 
przytoczenia z obszernego spra 
wozdania izby momentów naj. 
bardziej istotnych. 

Wycieczka zwiedziła szerszą 
fabryk koncernu ..Snia Visco- 
sa“, produkujących sztuczny je 
dwab, włókna ciete, lanital, ce- 
lulozę z trzciny, fabrykę kotoni- 
ny konopnej, fabryki, przetwa- 
rzające szłuczne włókna j koto- 
ninę, a wreszcie wykończalnie 
tkanin, zawierających sztuczne 
włókna i kotoninę. 

W Rzymie wycieczka dokład 
nie zwiedziła wystawę | fabry- 
kę konctjnu „Cisa Viscosa*, 
wyt”erzającą sztuczny jedwab 
i wiokna cięte t. zw. „cissa - 
fiocco“ i „eisalfa“, 


HEren o T WSTAC 


Wiókno z torfu 


Sprawozdanie roczne izby prze- 
mysłowo-handlowej w Bremie oma- 
wia m. in. prace nad produkcją 
włókna, olejów i benzyny z torfu. 
Prace te prowadzone sa na północ- 
no- zachodnich terenach Niemiec, 
posiadających dość znaczne obsza- 
ry blot i torfowisk. Daty one już 
pewne wyniki, zwiększając jedno- 
cześnie rentox4  * gospodarki rol- 
iej r prowadze gp, 

Jeanoczesuie sprawozdanie izby 
stwierdza, że obecnie rozważanz 
jest sprawa założenia fabryki dla 
produkcji celulozy ze słomy i ba- 


ze skór rybich. 


Ponadto uczestnicy wyciec7- 
ki przyjęci byli na herbatce w 
u 


"Pierwszy wóz tel 


————— r zz D e 


daleko idącą konsekwencją. 

Już obecnie Włochy zajmują 
w produkcji sztucznego jedwa- 
biu i; włókien ciętych  ezołowe 
miejsce. Produkcja tych surow 
ców wyniosła w 1936 r. 90 mi- 
lienów kg. (z czego 50 miln. 
przypada na sztuczne włókna 
cięte), a na rok 1937 oceniana 
jest na 120 miln. kg. (z czego o- 
koło 70 miln. kg. sztucznych 
włókien ciętych). Niezależnie 
od około 7,000 ionn wytworzo- 
nej’ kotoniny. konopnej „„ce- 
fiòc“, która to ilość w najbliż- 
szych latach ma być podwojo- 
na. . > 
We Włoszech znajduje się o 
becnie 50 zakładów produkują- 
cych sztuczne włókno. Zakłady 
te posiadaią 145 tys. dysz (filie- 
rek) 700 tys. wrzecion niciarko 
wych i zatrudniają 28 tysięcy 
robotników, nie liczac 150 tys. 
robotników, zatrudnionych 
przy przetwarzaniu  powyż- 
szych włókien. 

O postępach osiągniętych 
przez Włochv w polityce autar- 
kicznej świadczy jeszcze dobit- 
niej znaczny spadek importu 
bawełny, który w 1933 r. wy- 
niósł około 219 milionów kg., 
w 1936 r. zaś tylko 119 miln. 
kg. Gros artykułów włókienni- 
czych zawiera howiam już obec | 
nie włókna zastępcze, tj. sztucz 
ne włókna cięte, wzgl. kotoninę 
konopną orąz lanital, podczas 
gdy czysto bawełniane lub wet- 
niane wyroby należą do rzadka 
ści. Poza tym wyrabia się już 


prawo za królem). 


obecnie dość pokaźne ilości tka 
nin, wykonanych całkowicie z 
lanitalu wzgl. wiskozowych włó 
kien ciętych. 

Odrębne zagadnienie stanowi 
problem słosowania włókien za 
stępczych z pumktu widzenia 
cen, wybiegający poza ramy 
sprawozdania. Stwierdzić jed- 
nak należy, że realizacja polity- 
ki surowcowej Włoch spowodo 
wała podniesienie cem wyro- 
bów gotowych do poziomu za- 
pewniającego przemysłowi prze 
twórczemu odpowiednią ren- 
towność. 
totoee 
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DR. MED. 


Mita Marzyński 


SPECJALISTA 
CHORÓB NERWOWYCH 


ŻWIRKI i-c, TEL. 115-66 
przyjmuje od 5—7. 


— 


DR. MED. 


l Rozenfeld 


chor. uszu, nosa i gardła 
ZAWADZKA $. Tel. 241-53. 


POWRÓCIŁ 
Godz. przyj. 5.30 — 7 w, 


a 


— Z zz K 


DR. MED. 


r. S. GHWAT RIEWIAŻSKI 


LARYNGOLOG 


(chor. uszu, noss, gardła i krtani) 
przyjm. 1—2 | od 5-—7 


Piotrkowska 65, tel. 127-76 


Specjelleta chorób weneryczn 

skórnych i seksualnych m 
Andrzeja 5, telef. 159-40 
pswyjmuje od 8—21 rano i od 3—0w 
-~ w niedziele i święta od 9—12 


Domieszka wełny symietycznej 


przymusowo wprowadzona w Japonii 


Rząd japoński wprowadził przy: | 
mus niieszania wełny syntetycznej 
w produkcji przemysłu wełnianego. ' 


Tkalnie muszą przerobić przynaj- 
mniej 20 procent przędzy, produko- 


Defilada noworoczna w Bukareszcie 


ewizyjny 


dowa wytwórni syntetycznej skóry, oddany zosłał do użytku w Ameryce, przy czym w pierwszym samochodzie dokonywane «3 


zdjęcia, a drugi zaopatrzony jest w stację nadawczą. 


wanej z wełny syntetycznej. Przy 
produkcji tkanin, stanowiących ar- 
ivku? masowej konsumcji, domiesz- 
ka ta dochodzi do 30 procent. a io 
w celu obniżenia cen tych artyku- 


+8 


odbyła się w obecności króla Karola, następcy tronu Michała i nowego premiera Gogi (na 


łów i udostępnienia ich  najszer- 
szym rzeszom ludności, W  przę- 
dzałniach domieszka wełny synte- 
tycznej w niektórych gatunkach 
przędzy skręcanej wynosić musi 30 
procent, 

Od przymusu tej domieszki zwol- 
nione zostały zamówienia, których 
produkcja rozpoczęta została przed 
ukazaniem się tego rozporządze- 
nia. Poza tym zwolniono od do- 
mieszki produkcję artykułów spe- 
cialnych, jak np. filców dla fabryk 
papieru, dla pras rotacyjnych itd. 
Wreszcie również i artykuły zawie- 
rające przynajmniej 85 proc. wełny 
regenerowanej lub tkaniny prze- 
znaczone na dostawy wojskowe, a 
wreszcie niektóre artykuły ekspor- 
towe zwołnione zostały od stoso 
wania tej domieszki. 


DR. MED. 


spec, chor. oczu 


Śródmiejska 20 


(Wólczańska 10). Tel. 186-13. 
przyjmuje od 11—1 i od 5—T. 
DR. MED. 


N. JeleńkiEWiGZ 


Zawadzka 25, tl. 146-75 
powrócił 


Dr. med. 


L. NITECKI 


Specjalista chorób skórnych, 
wenerycznych i moczopłelowych 


Nawrot 32, front I piętro 
telefon 213-16. 


rsyjm od 8—9.30 rano i od 5,30 —9 w. 
W niedz. i święta od 9-12 w poł 


— 


DOKTÓR 


l. PIEGKOWIEŻ 


Akuszeria i chor. kobiece 


wznowił przyjęcia 


Śródmiejska 20, tel. 107-79 
przyj. od 8-10 i od 3-7 wiecz. 
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4 3 ASYSTY ” D i E == polaca === Polskie T dia Bandit 

Ep JĄ sg m 3 - Spółka z ogr. odp. 
| TEE TA aj: W T AM | Łódź, Al. Kościoszki BZ, te. wartb: 
z: ariera Fik- zł. £ ” Na żądanie wysyłamy naszych agentów 


t 
ł 


CIEPŁO w mieszkaniu!) 


Uszczelniam OKNA i DRZWI od 
wiatru, zimna i kursu ; 
pod gwarancją kilkuletnią. Ceny niskie 


[E Pinczewski, tel. 257-18 
Uczcie się Zawody!!! 


PIERWSZA , ii 


komafoicośicznaj Kancelaria T-wa „ORT4 w 


Heczmica $ 
ZE STAŁYMI ŁÓŻKAMI j Lodzi, Wólczańska 27, przyjmu 


Dr. med. Sa g 9 kę Í er S 4 i B g 6: zapisy na następujące kursy 


i pożera zawodowe: 
> > ż ię * Bieliźniarstwa į krój, 
Chirurgia zębów, szczęk i jamy ustnej i 
PIOTRKOWSKA 56 "igi TE y M E pana A 
Przychodnia esynna od gods. 9 do 12 


CHORZY NA PLUCA? 


Każdy, kto elerpl na kaszel, bronshit, chrypkęe, zatlegmienie 
płue oraz kokkusz, powimien natychmiast zabrać się do leczenia. 
Dobrym środsiem na ohoroby FAGO0S0L Przy użyciu Fa- 

płuc okazeł się preparat e gosolu zmniej- 
sza sią kaszel. — Fagosol dostać można we wszystkich aptekach, 


Skl. gł apteka H. Eosznsfadta, Warszawa, Piac Grzybówski 10. 


Krawiectwo damskie i krój, 
jłaft ręczny ; Piaszynow 
Wyrób swetriw i rękaw. 
Tkactwo mechaniczne, 
Pończosznictwo mechaniczne 
Dziewiarstwo mechaniczne, 

J itografia, 


RA 


7? URZĄD SKARBOWY w ŁODZI Dnia 8 stpcznia 1938 r. 


4 bwieszczemie o licyłacji 


W myśl $ 83 rozpcrsądzenia Rady Ministrów z dn. 25.V 32 r. 


o postępowaniu egzekucyjnym Władz Skarbowych (Dz. U. R. P. Nr. 62, poz. Ketl s 
580) podaje do ogólnej wiadomości, że celem uregulowania zaległych należ- etlowanie, 
ności odbętłzie się sprzedaź z licytacji u niżej wymienionych zobowiązanyk: Skręcan)e, 


Nawljanie. 
Kancelarja czynna codziennie od 
godz. 9-ej rano do 7 -ej wieczór. 


Dnia 11. I. 1938 w | terminie 
Retelewski Piotr — Franciszkańska 58 — meble oszacowane na Zł. 1645— 
Dnia 14. 1. 38 w I i H terminie 


Malt. Fiszer — Zgierska 137 — fortepian, radio, dywany f inne ruchomości 
oszac. na 120.— 

Appelt Hugo - Murarsku 8=towar, przędza, warsztaty tkack'e i ruchomości 
domowe, oszae. na Zł, 10118.— 

Zajęta przedmioty można erlądać w dniu licytacji na miejscu wyko- 


nywania czynności. ) 
Naczelnik Urzędu Skarbowego: (—) H. DĄBROWSKI 


b 


Wykwintne Rekawiczki 


MARIA PINCZUK 


Do akt. Nr. Km. 2067/57/3 


OBWIESZCZENIE 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło* 
dsi rew 3-go zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Al. I Maia 17 
na zasadzie art. 602 K, P.C. ogłasza, 
że w dniu11 stycznia 1938r, © godz. 
12 w Łodzi przy ul. 

Kilińskiego 95 
odbędzie się publiczna licytacja rucho- 
mości a mianowicie: 
szafy do odzieży, zegara, otomany, 
oszacowanych z koi, sumę vrieme by par lakierków damskich, 

zł. śe „| maszyny do szycia, maszyny nożnej 
które można oglądać w dniu licytacji | = f-my cieczy z i 
w miejscu sprzedaży, w czasie wz) takowych na ląezną sumę 


oznaczon |= 
| które możn : oglądać w dniu licytacji 


Do akt. Nr. Km. 2274 | 37/1 
OBWIESZCZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- 
dzi rewiru 2-go, zamieszkały w Łodzi 

przy ul. Przejazd 40 
na zasadzie art. 602 K.P.C. ogłasza 
że wdn. 18 stycznie 1938 roku o g 
12 w Łodzi, przy ul. Kilińskiego 136 
odbędzie się publiczna licytacja ru- 
chomości, a mianowicie: 
dęktmaszyny, abrychtmaszyny, szlif- 
maszyny, szpuntmassyny 


i 


Łódź, 
Piotrkowska 85 m. 16 
teleton 272-36 


ym. 

Łódź, dnia 5.1. 1958 r. 

Sprawa Banku Przemysłowców Łódzk. | w miejscu sprzedaży, w Czasie wy- 
p-ko f. „Przem. Drzew, St. Nowakowski  żej oznaczonym. 


Komornik: (—) Aniserewiez Łódź. dn. 19.12 19537 r. 
Komornik: (—) Ludwik Hollas 


Sprawa M. Matausiakowej 


= wa pko J. Stoińskiemu 
Higienajy— 


Do skt. Nr. Km. 2040 | X | 37/5 
"Me E OBWIESZCZENIE 
Cyklinowanie, drutowanie t fro- 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 
terowanie posadze.:, czyszcze” rew. 3-go, zamieszkały w Łodzi, 
nie wystaw i okien, sprzątanie 


r przy ul. Al. | Maja 17 : 
biur i pokoj. odkurzania elek- na zasadzie art. 602 K. P. C. ogłasza, 
troluxem. Rereracje linoleum. 


że w dniu 12 styeznia 1958 roku 
Pakowanie okien i drzwi. z 


o godz. 12 w Łodzi. 
| J. HUPERT i S-ka 


przy ul, Piotrkowskiej 112 
A Piotrkowska 44. 


odbędzie się publiczna licytacja ru- 
chomości a mianowicie: 

i tel. 202-14. 

IRRE TTW. T EOR ESSER 


massyny heblarki, frezar ki; tokarek, 


bormaszyny, piły sutomatycznej, ma- 
ssyny do polerowania, aparatu da fre- 
Choroby skórne i wenstyczne 
Nawrot 7, tel. 128-07 


zowanis, szlifierki, sztancy ręcznej, 
przyjmuje od 10—12 i 5—7 


4 


OLŚlościuaki 41 


GL. 201-895 


LECZNICA 


uszy, nos, gardio 
i drogi oddechowe 


Gabinet Rentgena. 
dla prześwietlań | zdjęć 


Piotrkowska 67, ter 127-81 


ko YZ EJPO wwa POPR T ZANE 


aparatu do spawania metali, 2 moto- 
rów elektrycznych. kuźni polowej 
oszacowanych na łączną sumę 
zł 70 
które można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaży, 
czasie wyżej oznaczonym. 
Łódź, dn. 4. 1, 1938 c. 
Komornik: (=) L Hollas 
Sprawa Wł. Bochenek 
p-ko St. Bochenkowi 


ih 


Bozwania na miasto. 


Ostatnie dni! 
wielka komedia muzyczna 
Z najmilszą parą amantów polskich PARIA 
dwie nowe gwiazdy Leitzkówna i 
Następny program: „Płomienne serca" z Barszczewsk 
Ceny miejsc: I m. 1,09, IJ m. 50 gr, Lil m, 50 gr. 
; Początek przedstawień w dni powszednie 


DZWIŁEOW: 


PREEDI; 


żarnmskieeo 74776, tel. 129-58. 


Trinn 


Słynni wesołkowie ekranu PAT i PATACHON 


w najweselszej komedii zakrojonej na wielką skalę p. £ 


Pal i Patachon w Raju 


SEE z" ZN OAZĘ 
ni nastepnych! 
< s 


GCziś i d p | 
“ADOLF DYMSZA 
n NIEDORRJDA 


w najnowszej ko- 
Passe-partout i bilety ulgowe nieważne 


T 


Ari 3; A 
y ; 
= 


cecieimizżm 


NZ) 


1è 


12 


a 

j m 
Rab 
ZR 

sda 


3-—5 i 5.30—8 w. przyim. Dr. Z. Rakowski 


Dziś iddmi nastepnych! 


+ KINO TEATR 


MIRAZ 
SRA 


Aby, poznat cynk 
ogłoszeniowy 
w Polsce. 


NU 
MI 


R.P 


1938 


rr 
N 


e S A E 
į Wolfia oraż w och. ż Z 
szych kiagoa ; OLR LG RG D 


WARSZAWA 
KRÓLEWSKA |], TEL. 51872, 61636, 51643 


Dr. med. 


S. KANTOR 


Technik włókienniczy 


deseniator — kalkulator, s dłatszą 
med z» „A „gaołon ych o zag 
= erstoffów', na stanowisku, 
gnie zmienić posadę. Oferty 6. Spec. chorób skórnych 
„Inicjatywa“ do ,,Głosu* - i wenerycznych 


UŁ. PIOTRKOWSKA 90 
tel. 129-45 


Preyjrnuje od 8—2 | od 6—9 wiar 
W niede. ! Święte od 8% 


Fens Bornstein 


AKUSZER - GINEKOLOG 


Śródmiejska 29, tel. 134-90 
powrOocił 
3—7 


i przyjmuje nade) w g. 10—12 i 
GABINET KOSMETYCZNY dla PAŃ i PANÓW Specjalista chorób 


ła Komeyas ANNY Ryde 


i 


DOKTOR 


REICHER 


skórnych 
wenerycznych i seksnalnych, 


fettenie promieniami Roentgena 
Południowa 2B, t2, 291-33 


przyjm. od 8—11 rano i 5—8Spp. 
w niedsiele i święta od 9—12 w. 


Piotrkowska 92, tel. 192.92 
zatw. przes Wł. Państw. — Wszelkie 
zabiegi najnowszej racjonalnej koa- 
metyki, Indywidualnie stosowane sa- 
pobiegają przedwczesnemu starzeniu, 
sprzyjają sachowaniu uroku, młodości 
i piękna. Usuwanie owłosienia bez- 


— 


otnie. |. 
Porady | bezpłatne DOKTOR 
paast KLINGER 
8 A Į a n S 0 y spec. chor.: WENERYCZNYCH, 
© BE SEKSUALNYCH I SKÓRNYCH 
CHIRURG Niej 


+ 


| Andrzeja 2, il -u 


Eragimuia od 9—1] rano i od 6—8 w 
| niedzielę i święta od 10—12 


Gdańska 68 5 


prsyjmuje od 4—6 w. 


Pam Redaktor szalej: 


BOGDĄ i ADAMEM BRODZISZEM. W pozostałych rolach Ćwi«lińska os. - 
adojewska, w rolach męskich Fertner, Sielański, Orwid i Bogucki. 


ą, Stępowskim, Węgrzynem i Białoszczyńskim w rol. gł. 
Kupony ulgowe po 70 groszy, w niedaiele i święta nieważne, 
o godz. 4, w niedziele i święta o godz. 12. 

. || cere "" M] 
— Blu — 


Małżeństwo z przypadku ł Małżeństwo z miłości 
oto opowieść o 4-ch zakochanych p t 


JEGO ZŁOTA RYBKA 


W rol. gł: Jean Harlow, William Powell 
Myrna Loy, Spescer Tracy 


Początek o 4-ej, w soboty, niedz..i święta o g. li-e' 


Dziś i dni następnych! 


YBUK 


W roli Cadyka z Miropola Abram Morewski 


Pocz. © i2-ej 


AF y 


REFORMY 


009000 OGŁOSZENIA DROBNE 0% 


s 


Dziś 
tozeg 


gą daaka j wychowanie wanie $È 


ANGIK z wyższym Pai 
niem handlowym wyucza szybko 
angielskiego i załatwia korespon- 
deieję. 11 Listopada 47-13. Tel. 
143-80. 


anuch mieszkaó niema! 


y wRZWI i OKNA 


uszczelnione specjalnym fil- 
(wyłącznie posiadanym) 
RYDENŻO A. Ceny obetnie zniżone! 


Dzwonić 43-54. 


W soboty telefon: 222-72. 
BERLITZ! 14 rok szkolny. Kov- 
cesjonowane Kursy Języków Ob- 
cych pcjedyńczo i w małych ściśle 
dobranych grupach i 1-roczne kur- 
sy hahdlowe, obejmujące: księgo- 
wość, arytmetykę handlową, ko- 
respondetcję, ustawodawstwo ban- 
illowe, socjalne i skarbowe, steno- 
yrafię, pisanie na maszynie i an- 
gielski język, Kurs wyższej księ- 
towości, obejmujący: rewizję ksiąg 
handlowych, analizę i krytykę bi- 
lansow etc. Zapisy codziennie od 
12 do 1.30 i od 5 do 8 Andrzę- 
ja 8. 7008-10 
MISS MARY udziela angielskie- 
go, francuskiego, niemieckiego. 
Załatwia wszelką koresponden- 
cję. Przyjmuje od 12 — 2, 4—8. 
Piotrkowska 24, m. 7. 


BUCHALTERII włoskiej i ame- 
rykań*"iej oraz pisania na ma- 
szynie gruntownie wyucza za 25 
zł. Skrócony kurs w ciągu 1 mie- 
siąca zł. 15. Pisania na maszynie 
5 zł. Udzielam również korespon 
dencji i arytmetyki handlowej i 
stenografij, Kilińskiego 50, po- 
przeczna oficyna. L piętro. Za- 
prowądzam księgi i sporządzam 
bilanse. 


— 


FRANCUSKIEGO krótką, łatwą 
metodą (Auson) nauczy się kazdy 
illa potrzeb w kraju i zagranicą. 
Absolwent Sorbony, Legionów 11 
m. 48. Dawidewicz. 12—83, 8—10 w. 


- ma z 


1 ZŁOTY. Angielski, hebrajski, 
judaistyka, konfirmacja, przed- 
mioty ogólne (korepetycje). Tel. 
157-59, Kamienna 10 m. 8 od 
3 — 10, 2 — 3. 


| m M A TM 


1.ACINNIK - SPECJALISTA ma 


; B 
JARE CY. 


kilka godzin wolnych, Zgłoszenia: ; 


je 22-10. 


—.„mfifynowany pedagcg, 
ekeyj z hebrajskim w 
iazjum i liceum. Dzwo 
4, godz. 2—5, 


ABSOLWENTKA Sorbony udziela 
lckcyj francuskiego,  dorostym 
craz dzieciom w grupach i poje- 
tlyńczo. 11 Listopada 47, m, 18, 
“at. TUI pietro, tel, 157-07. | 
obsolwentka kon- 
rszawskiego (pref. 
iela lekcyj muzy- 
rodz: 10—12, 4—8. 


WiUnu ŁYNI przedszkola 
z pełnymi Kwa „fikacjami przyjmie 
pracę. Oferty sub „Przedszkole”, 
MUZYKI fortepianowej uczy naj- 
= matoda — lącznić z teorią 
«dagog (dyplom War- 
pusrostoriewj, Te- 


„a i —— 


ista visili ya 
'mianych na Warszawę po- 


Jowiedzialny, dobrze wpro- 
rzadstawiciel fabryki jed- 


(Różne Różne Q M _ Różne $ 


DYWANY. Perskie, krajowe, ręcz- 
ne i maszynowe, naprawia Arty- 
styczny Zakład naprawy uszkadzo- 
nych dywanów H. Milgroma, Kiliń- 
skiego 18, tel. 192-46. 33—5 


LEKARZ, nostryfikani, wykonuje 
wszelkie zastrzyki, dyżnry nocne. 
Wiadomośł: Tel. 11-3-67, 


BUCHALTER ma wolne godziny, 

dobre referencje. Warunki b, przy- 

stępne, Adres w administracji. 
31—5 


--- 


WSPÓLNIK 
s kapitałem 50000 — 75.000 al. 
poszukiwany do poważnego przedsię- 
biorstwa przemysłowego. Kapitał za- 
gwarantowany, Oferty sub „,Wspólnik 
P. W.“ do Biura Ogloszeń Fuksa 
Piotrkowska 87. 


KSIĘGOWOŚCI (włoskiej, ame- 
kańskiej, przebitkowej) wyucza 
tanio buchalter - bilansista. Za- 
kłada i prowadzi księgi, sporzą- 
dza bilanse. A]. I-go Maja 35 m. 
35, 7 — 9 wieczór. 


— 


ZGUBIONO kwit kaucyjny Elek- 
trowni Łódzkiej za nr. 61238 z dn. 
27.130 r. na zł. 15— na nazwisko 
Druker Jakub. 


ADMINISTRATOR energiczny i su 
mienny przyjmie domy w admini- 
strację, daje zaliczki na komorne. 
Referencje pierwszorzędne. Oferty 
sub „Sumienny”, 


= M 


c 


ZAŁATWIAM korespondencję nie. 
miecko - francusko angielsko 

hiszpańską na godziny. Tel.213-39, 
(1—2 i pół). 


Besoen me ea 


Posady W 


MŁODA, inteligentna, sympatycz- 
Ea, z praktyką biurową polsko - 


riem. korespondentka, była nau-' 


czyciełka poszukuje posady w bii- 
rze lub do. dzieci. Oferty sub 
„Nauczycielka 


POTRZEBNY chłopiec na posyłki. 
Wiadomość w administracji, 


MAJSTER tkacki, łat 32, spocja- 
lista branży pół-wełnianej i streich 
garnowej artykułów męskich i dar: 
skich z długoletnia praktyką, pier- 
szorzędne referencje, poszukuje 
posady za skromnym wynagrodze- 
niem. Oferty sub „łnergiczny”. 


—_— - 


RUTYNOWANA korespondentka 
angielskiego ze znajomością języ- 
ka niemieckiego pcszukiwana. -| 
terty sub „D. F. 16” do admin. 
„Głosu”, 


PODRÓŻUJĄCY w wieku 25—30 
iat, z dobrymi referencjami, abez- 
nany z branżą konfekcyjną oraz 
klientelą Małopolski i Kresów 
petrzebny. Oferty sub „Hurtawnia” 


ee 


— —- ———k 


POSZUKUJE się lekarza - denty: 
sty (ki) de urząjdzonego gabinetu 
przy lecznicy w centrum miasta. 
Oferty sub „Leeznica”. 299—2 


POSZUKIWANY starszy chłopiec 
z dłuższą praktyką i dobrym go- 
leniem do zakładu fryzjerskiego. 


r do.Głosu' pod ,Hipoteta'j piytrzcwska 234. 


WEŁNIANE 


po cenach fabrycznych od zł. 


| 


a FU A zb ciotka do wujka, najlepsze jest 


m TROIKA" 


© 
Ue 


4,- 


ÈJ _Kapno i sprzedaż, E 


KUPIE używane pianino w bardzo 
dobrym stanie. Oferty do admin. 
sub „Pianino”. 


go 
KUPIĘ żelazne drzwi ca 2,40x1,60 
i ca 220x120 oraz 15 krat ca 2,50x 
1.40. Oferty sub „S.” do admin, 
„Głosu Porannego”, 


ama z 


DYNAMO - Maszyny prądu stałego 
115 volt 1 — 10 kw. kupię. Oferty 
pod „Dynamo”, 


W Łodzi, przy al. Wólczańskiej 19, tel. 140-42 
N ABT Ą PIŁO OT 


ZAKŁADÓW MLE ZARSKICH 


„„BROÓWIE” 


Sp. z 0, 0. 


które polecaja 
ŚKIETAMNKĘ | 
MLEKO pasto butelkach, 


KREM do ciast, $MIETANKĘ, KEFIR, 
JOGKOGURT, SERKI KREMOWE td. 


POCO ŚPICTE ua słcmie gdy od 5, RABKA — 


zł. tygodniowo dostać można ma- 


terace, otomany., tapczany, leżan- 
ki i krzesła. Solidne wykonanie, 
Tylko u tapicera P. Wajsa, Łódź, 
Sienkiewicza 18, 46—2 


SUKNA, wełny. welwety i dodat 
ki krawieckie. Przejazd 36, tel. 
269-17. 75—14 


RESZTKI jedwabne na suknie 
ślubne i balowe oraz na przybra- 
nia b. tanio. Kilińskiego 36, oficy- 
ra; IT w. I p. 


——— 


mz — 


KUPIĘ maszynę do szycią w do- 


brym stanie. Telef, 248-42, od 

10—12 i 3—. 

szepcze są, 
: KRZESŁA | FOTELE 


wiedeńskie) NAJTANIEJ 


a fabryka mebli 
ctych F. Sznarman 


— GLOS PORANNY“ — 


Tylko kilka dni 


sprzedaje Fabryka 
Wyrobów Trykotowyc 


i tel. 169 87. 


1938 


99 


ZAKOPANE. Pięknie położona wil- | 


la „Astoria”, droga do Białegc. 
Nowoczesny, komfortowy pensja- 
nat pod zarządem d-rowej Gold- 
blat, Kuchnia wykwintna, na żąda- 
nie dietetyczna. Tel. 19-45. W stycz 
nin o 20 proe. taniej, 49—8 


—> 


KOLONTA w domu Ż. D. A. „Ogni- 
sko” na Bystrem w Zakopanem. 
przyjmuje zgłoszenia. Opłata za 
turnus 10-dniowy 38 zl. Zgłoszenia 
przyjmuje Z. Szacówna, Piotrkow- 


ską 37, tel, 230-85, 43—2 


WARCIE 


następujące przetwory: 


homogenizowaną 
ste-ylizowaną, 


euryzowane 


„Riwiera”, pełnokom- 
fortowy pensjonat, zarząd Gołdma- 
na. Telefon: 267. 241—10 


Olga. Markusówna, 


Tłumacz przysięgły 


mieszka obecnie 
tel. 


Piotrkowska 50, =: 
|--Lokale 


OD 1 LIPCA 2 i 3-pok. mieszkania 
z hollami, gorącą bieżącą wodą. 
Źwirki 1-2. Wiadomość Żwirki 1-c, 
2—4 


LADNY POKÓJ umeblowany z nie- 
krępującym wejściem Jla jednej 
cgoby. Z używalnością pianina lub 
tez. Dr. Sterlinga 18, m. 11. 


3 POKOJOWE mieszkania 
w nowym domu Radwańska 16 
do wynajęcia. Informacje na 
miejscu. 94—232 


— -a 


| POKÓJ umeblowany dla jednej 


46 CEGIELNIANA 16 osoby do wynajęcia Przejazd 19, 


w podwórzu 


jeee w śródniisściu zł. 48.000 zł., 
| dochód 12.500 żł. 
| zł. 30.000, wille komfortówe oraz 
place i pareale poleca: Biuro „Ze- 
nit”, skie Si dba ska S2, tel. 260.25. 


B Uzdrowiska ~ uzdrowiska E 


Zaświecie 
obok Skolego 


najpopularniejszy dziś zakątek 

najpiękniejszy pobyt dla uzdrowień- 

ców, wypoczynkowców t dzieci. 

żalnie, słońce górskie, beztroska. Pię- 

| kne pokoje. doskonałe utrzymanie. 
Telefon Skole 44. 


aa 


RABKA - „PALACE“ pierwszo- 
rzędny pensjecnat pod zarządem 
d-rowej Pauliny Keinerowej. Pełny 
nowoczesny komfort.  Wykwintna 
kuchnia. Salony. Garaże. TeL 325. 


ZAKOPANE. Kasprusie 38. Pen- 
sjonat pod zarz. Cecylii Zemelowej 
czynny. Lokal komtortowy. Ciepła 


woda. „Kuchnia wykwintna. Inf. w 
Lodzi. tól, 151-82. 202—-3 


m. 9, tel. 222-08, dzwonić 2—4 pp. 


— — 


SLONECZNEGO, wygodnego Jaka 
ju poszukuje urzędniczka, Oferty 


Oficyna nowa pod „Šródmiešcio”. 


2 POKOJE umeblowane w okolicy 
sądu, nadające się dia adwokata 
do wynajęcia od zaraz, Dzwonić: 
159-11, a acte 41—2 


po WYN AJĘCIA pokćj z kuch- 
nią. Piotrkowska 161, Wiadomość 
u POPE. 


PRZYJMĘ “pena na 
Śródmiejska 4, m. 20. 


mieszkanie. 


4 | 
t 


15 


A 
g 


NIEKREPUJĄCY pokój z telefo. 
nem do wynajęcia od 15-70, Orla 
nr, 
POKÓJ ładny, duży, z niekrępuja- 
cym wejściem, z wszelkimi wy- 
godami, w eentrum miasta do wy- 
najęcia. Telefcn 233-23, 


POSZUKUJĘ umeblowanego po- 
koju. Wejście z klatki schodowej. 
Oferty sub „Cena obojętna”. 

DO WYNAJĘCIA 2 pokoje z kuch 
nią, z przedpokojem, wszelkimi wy 
godami, bez lokalowego, I piętro, 
Limanowskiegc 14, Wiadomość u 
dozorcy. 


DUŻY, dwuokienny. frontowy po- 
kój z wszelkimi wygodami do wy- 
najęcia. Cegielniana 18, m. 21, 


POMIESZCZENIE w osobnym po- 
koju przy małej rodzinie, I-sze pię 
tro, front, wygody. Gdańska 5, 
m. 28. 


DO WYNAJĘCIA od zaraz 3 poko- 
je z kuchnią i wygod. na. parte 

rze na- mieszkanie lub biuro. Na-- 
rutcwieza. 80; dozorca wskaże, 


| POKÓJ umeblowany z oddzielnym 
wejściem do odnajęcia,  Sienkie- 
wicza 40, m. 10, tel. 335-17. 


PORÓJ umeblowany % wszelkimi 
wygodarui dla jednego ewent. 
dwuch panów (izr.) do wynajęcia, 
Meniuszki 1, m. 18. Obejrzeć moż- 
na od 2 — 3 piod BR w  — 


—— — -e 


4-POROJE z wygodami, trent, 


słoneczne, II piętro do wynajęci. 
Południowa 28, 


— 


3.POKOJOWE mieszkanie slonecz- 
ne, frontowe. T piętro, wszelkie wy 
gody, dwa balkony. Kilińskiego 
mr. RS (m. Przejazd i Nawrot) a do- 
zCICY. 

5-POROJOWE mieszkanie komfar 
tewe oraz takież 2.pokojowe miesz 
kanie (łazienka, służbowy) do wy- 
najęcia. Piotrkowska 189. 


2-POROJOWE mieszkanie słonecr 
ne do wynajęcia. Kilińskiego 125. 
8-POKGJOWE mieszkanie oraz 
sklepy w nawym domu, Zachodnia 
32, z centr. ogrzewaniem natych- 
miast do wynajęcia. Telef. 185-95. 
228 46. 


- z z ą 


WE WIEDNIU w pobliżn Wyższej 
Szkoły Handlowej przy kulturalnej 
rodzinie izr. do wynajęcia ładny 
pokój ew. z utrzymaniem. Frida 
Stock, Wien XIX, „ Chimanietr. 20. 


$ POKOJE z kuchnią, wszelkie wy 
gody, centralne ogrzewanie do 


wynajęcia. 6-go Sierpnia 61. 

SŁONECZNE frontowe 2 wielkie 
pokoje, kuchnia, z wszelkimi wy- 
godami do wynajęcia. Wiadomość: 


tel. 150-78. 39—2 
4 POKOJE, kuchnia z wygodami 


zaraz i od 1 kwietnia do wyna- 
jęcia. Cegielniana 55, obok: Placu 
Dąbrowskiegc. 


| 


„POLTOUR” 


Polskie Biuro Podróży Sp. Akc. 
Oddział w Łodzi, Traugutta 2 — telef. 107-56. 


n ia, Paryża i Włoch 
Wycieczki do Palestyny i na Bliski Wschód 


Zapisy i informacje w P. B. P. „POLTOUR*, 
Traugutta 2, telef. 107-56. 
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KONSUL ' Wielotysieczne rzesze klientów podziwialą nasze niskie ceny 


| korzystaj 2 Okazji, przekonaj się DSOBIECIE o do*roci, wielkim „ KO EA $ U Wi j È 
STTTS A wyborze i nader ETERSETE TI OESE cenach artykulów Ppa WADE bad s 


rni książek dia MŁO DZIEŻY ZAKŁAD MECHANICZNY TOKARSKO - DRZEWNY. — KOŁODZIEJSKI. 
Wykonuje wszelkie roboty w zakresie drzewnym: STOLARSKO- BUDOWLA 
NYM I MEBŁOWYM. Karoserie samochodowe najnowszych systemów, wozy 


asza CZ telnia dętkowe, toczenie drzewne wszelkich rodzajów, rohoty kołodziejskie nowc 
5 


Wykonanie terminowe. — Własna kaźnia i lakiernia na miejscu. 
a Łódź, Tar Targowa 55, tel. 233-29 AA na AeA C t 

Lektura szkolna. — Pomoce 12% 3,6 URSY: ZAWODOWE ZAWODOWE Prof, P p, . SZEJNFINKIEL LEKARZ - DENTYSTA 
z ALEJA |-go MAJA 
Nowości. STYCIEJ_ ODELOWANIA a BAENA NE SPECJALNY KURS przpgofowawczy 
F DAMSKIEGO i DZIEGNNEGÓ do egzamimów w Izbie Rzemieślnieze'. 
Szkoła gimnastyki i tańca artystycznego Opłata przystępna. Prospekty bezpł. 

UREE ZE RZEZ POCZET i UREN YE URZ 


7 z } A E A WON A 
BLI ABER PRACOWNIA OKRYĆ SZ HUZĘ Gaci: ięję bro Gig 
zawiadamia, że ada w ll półroczu jae DAMSKICH l FUTER £ PIOTRKOWS 11, PE 28 dz, przyjęć o iaa h 6-7 


Poi d 
się rozpocz ty, oieca się nadal Se xt iente 
Sekretariat: Mata Hend er. DR. MED. 


Inf je Í Zapi dzienni dz. od £do 7 l Założone w roku 1891 

e RE 4 i M JAKOSSON E. Ha p mer 
LEGZNIGA ila ZWIEPZ Í r 

3 al A A EB Y | ERA T REEDA ARUSZER - - GINEKOLOG 


Hay. Mt. H. WARRIKOFFA || 579%, ch rurgia kostna POWRÓCIŁ 
z bocznicą przy stacji Łódź-Kaliska ui. KOPERNIK: 22 Tel. 172-07. STERLINGA 22 Gdańska 11 I Ustopoae) 
poszukiwane 


ODDZIAŁY: wewnętrzny i chirurgiczny tel. 174-42, telef. 128-39 
dd zaraz przez poważną Spółkę Akcyjną. 


SZCZEPIENIA psów i kont 
Oferty sub. „Bocznica" do administracji. 


STRZYŻENIE psów i konl —— 
| PĄCZKI po 15 gr. h | skórnych 


Kąpiele psów. Dr. med. M. gl. HELLER 
KUCIE KONI, O. kopyt. ii 
Przyjącia w przychodni od 8- fi 3—8 i ER ZY SUDYA 
Członkowie towarzystwa opieki nad Rwa chorôb wenerycznych, mar 
zwierzętami płacą ulgowe bic e ERA. ezopłolowye 
Traugutta 8. Tel. 179-88 
E eaS AAR 05 © |LEGIONÓW 11 ta sag |PTZE ani i 4-8 meem 
li Wszelkie wyroby cu 'tiernicze na samówienie G E 8 E 3 i n arnap DTM pk eik smg T ZE 
Sniadania i kolace jarskie KDa ma 
z 4-ch dań zł. 1.10 wraz zobsiugą (sala dawnego teatru Kameralnego) Dr. med. Hy I | M] j rj 
» LJ 5 
Cukiernia ŹRÓDŁO” w gmachu Grand-Hotelu H. GUTSZTADT powrócił 
i ; Akuszer-Ginekolog 
LL do wynajęcia na kale, raufy ity. : è s 
| Łódź, Przejazd 1, tel. 209-87 ynaję á „R Zachodnia 66, tel. 128-52 | EMI. Kościuszki A 


——! Wiad. w dyrekcji Grand-Hofelu! vsrimuie od 2-50 1 od s~? w. tel. 173-00 


PIERWSZORZĘDNA poleca NAJNOWSZE MONLE 
prow Sim Ot aia R ANDZIAKONĄ SPZOZ O WE 
UL, „GŁÓWNA 59. m. 1 BMISTRZYNI DYPLOMOWANAM s własnych i powierzonych materiałów 
Przyjmuje zamówienią od ozone a do p niae dj-e po cenach b. prageiepngel, = SRdne i Bias ia Pw e. 


= A 


-e 


Da a Pm a m am 


NIEDOŚĆ 


ORYGINALNE TYLKO s: Doktór Nodycyny Pasz się 


ZTYM ZNAKIEM 


i FABRYCZNYM od zaraz SKKADÓW 
i ELASTYCZNE + „©LLA+) E P d l i [M A Lewi | Git R z bramie keota pr przy gtacii ŁÓDŹ — KALISKA. 


ura ogłoszeń Fuksa, 


b 4 j specjalista Ślotcwociie '81. 

F PATENT FRANC NR: 790.504 Josz chorób kobiecych I i akuszerii ghorób koblacych l akuszerii | 

MJ PATENT AT - NR 1039704 ; d i i 

Sza BAR B ABA Śródmiejska 28 — | piłsudskiego 51, te. 170-03] Balowe 

przyjmuje od 12—2 | od 4—8 wiecz Przyjmuje 8—10 i 4—8 w. napierśniki, 

b ań w ia owy: ES — -— 1 S 1 R biustonosze i całości 
z r go yndy mczasowy Mas 
Upadłości „Zakładów Przemysłu rze dem 4 Dr, med. Dr. med. De sportów 
LUDWIK GEYER Spółka Akcyjna* podaje do . paski f 
se e, w na zasadzie la półęzaawiaca Pa- L Wolkowyski i biustonosze - kamizelki 
na Będziego, Komisarza Sędziego Handlowego ; 
inż. Oskara Grossa, odbędzie się w czwartek "spec. chorób wenerycanych, seues D SZENBERGÓWA 
dnia 10 lutego 1938 r. o godz. l2-ej w połud- s seksuainych ! skórnycn PIOTRKOWSKA 134, TEL 105-86 
nia w gmachu Sądu Okręgowego w Łodzij AKUSZER-GINEKOLOG Benielniana 11, tel, 238-0 1 
(Plac Dąbrowskiego 5) w sali Jll-ej zebranie Pomorska 7, tel. 127-84 Prsyjmuje od 8—12, 4— w. 
wierzycieli nasy upadłości „Zakładów Prze- przyjm. od 3—10 | 4-8 wiece. « nieds. i święta od 9 do 1 po poi = 
mysłu Bawełnianego LUDWIK GEYER Spółka kupuje: 
Akcvjna”, a to w celu wysłuchania sprawo- = zc 6 
zdania Syndvka Tymczasowego i zawarcia ukła- Gsbinet kosmsatyki DR. WED. LĄ LiL ér: 
du z upadłą Spółką Akcyjną SAA a łecznicze] | toalatowej UEDA a 
utworzenia związku wierzycieli i wyboru syndy- i E W H N = Wielki wybór: 
ków ostatecznych. Z. SZWALBE $. 

ć Wstęp na to zebranie mieć będą jedynie dyplom Uniwersytecki CHOR. WEWNĘTRZNE | ŁSŻEK metalowych er T 7 
wierzyciele sprawdzeni lub ich pełnomocnicy. |H Moniuszki 1, tel. 127-99. $| przeprowadził się na ul. MATERACY wyścielanych marki „Rubber” 

pod ç MATERACY spreż LODÓWEK 
SYNDYK TYMCZASOWY Usuwanie wszekich A Lipowa G-a "PTE Patent” || LEŻAKÓY 1 
MASY UPADŁOŚCI |É usuwanie bespowratnietbez jj (AL. I Maja 28) Tel. 192-43. | | ŁOŻEK polowych ÓWERĆ 
„Zakładów Przemysłu Bawełnianego śladów szpecących włosów. © przyjmuje 4—6 wiecz. 


Łód 
LUDWIK GEYER Spółka Akcyjna |3 Preyjmaje 10--8 i 4—8 wiesz m b ładzie „DOBRÓPOL” w ros- 


(—) Karo! Wędziagolski 


RRETETĄ | MKA Eoen | dan Kepara =- Czar Cygak sri 


Przecudowna epopea miłości, tęsknoty i poświęcenia, oparta na motywach powieści Murgera. Muzyka G. Puccini 


610500 a A a a daah dida | 


Sienkiewicza 40, tel. 141-22 _ Film produkcji austriackiej mówiony i śpiewany po NIEMIECKU. Aj 
Dziś i dni następnych! Początek w dni power. © g. 4, w niedziele i święta o g. 12 w poł. Na pierwszy seans wszystkie miejsce 


z e O OR R GRO RA CE PO REC SE SPOBE YA 
$ a iliraetrowy i-szpaltowy (strona 6 szpalt): l-sza strona 2 zł; Re 

f miesięczna „Głosu Porannego“ ze wszystkimi do za wiersz mi 

y enumerata datkami wynosi w Łodzi zł. 4.60, za odnoszenie — ogłos enia redakcyjnym zł. 1.50; w tekście: z zastrzeżeniem miejsca 60 gr. bez zastrze? 


g e = A: js 50 gr. nekrologi 40 gr. Zwyczajne istr. 10 szpalt) 12 gr. Drobne 15 gr. za wyraz, najmniejsze ogłoszen i 
KO groszy x przesylka pocztową w kraju — sl A, "z gamie — st 9 Poszukiwanie pracy 10 gr. za wyraz, najmniejsze zł. 1.20. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 7 


Redakcja rękopisów nie zwraca. atenia w dodatku niedzielnym „Rewia“ (str. 5 szp.) 1 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są 0 zał 
firm zagr. 100%. Za ogłoszenia tabelaryczne mb fantaz. dodatkowo 50%. Ogłoszenia dwukolor. a 


p OE OO AE ZER EE R Z W EC 
Redaktor odp. Lucjan Lipiński Za Wydawnictwo: „Głos Poranny — Jan Urbach i S-ka“ Eugeniusz Kronman, AW. drukarni własnej Piotrkcws 


e 


ilustrowana. 


2 Specjalny dodatek „GŁOSU 


ld 
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z 


AW 


y 


tygo 


nmówa. 


PORANNEGO* z dnia 9-go stycznia 1938 r. 


Dzisiejszy numer 


s: F E WwW a 


zawiera następujące arlykuły: 

W. Orieczkin: 
rupejczyka 

S. Czeczelnicki: 
wizmu 


Hymu na cześć eu- 


Fiasco slachano- 


Mgr. 1. Epsziajn: Kobiela ro- 
botnik najemny 

**%*; Boy rchabililuje Marysieńkę 

Stefa Tita:  Czlerdziestodniowa 


wojna 

Dr. Hilda Krampflitschek: Dlacze 
go jesteśmy zazdrośni? 

Clark Gable: Na co wydaję pie- 
niądze. 

**t; Saniotua cesarzowa 

Dr. Paweł Klinger: Kryzys psycho: 
analizy x 

Dr. K, Fabri: Potworności chiń 
skiego prawa karnego 

Junius: Ewolucja przestepstwa 

Themas Williams: Ludzie, z któ 
rych świat sie śmieje, 

Karol Capek: O czytaniu 

Józef Białoskórski: Przeżycia w 
Legii Cudzoziemskiej. 


Hymn na cześć europejczyka 


Konrad Heyden wierzy w przyszłość kuli ziemskiei 


Świat staje się fiasny. Lud- 
ść Europy — co”zosłało bez 
strzeżeń stwierdzone — po- 
dja się w ciągu stulecia, a lu- 
ość kuli ziemskiej nawet 
asta poczwórnie. Narody 
taja: czy wystarczy miej- 
u na ziemi dla tych, którzy ją 
snie zaludniają, a tymbar- 
ef, 
ry starczy miejsca dla tych, 
którzy pojawią się na świe- 
cie za pięćdziesiąt lat? 
lania takie rodzą masowy 
¿i człowiek, tep król stworze 
n nie wie, jak na nie odpo- 
jedzieć. 
'uropa przeżywa polityczny 
i socjalny 
` dzieje się obecnie na na- 
ym świ ż dokąd zmierza- 
v na czym polega nasza mi- 
r? Na ten temat napisali już 
ele książek.. działacze poli- 
zut i filozofowie. Wśród 
'h specjalne miejsce zajmuje 
aca znanego publicysty KON 
(DA HEYDENA p.t. „LOs 
woopy“: autor w lekkiej, inte- 
sującej czytelnika formie cha 
kteryzuje współczesną rzeczy 
słość, zręcznie podajać praw 
„wy cocktail z faktów współ- 
esnego życia kulturalnego í 
cialnego. Można się nie go- 
i5 z filozoficzną koncepcją 
ydena i sprzeczać się na te- 
at wielu jego tez — ale ta 
iążka, opierająca się na wie- 
w wyjałkową siłę ducha 
Izkiego, daje 
wiele materiału do rozważań 
temat naszej najbliższej 
rzyszłości. 
Zwyciesxa droga 
białej rasy 
“aei gi dst królem stworze 
REL > apominajmy, że 
PR AwyszT "wynalazł maszy 
p. znkuje LĘBIG wykrył ta- 
zakresie gim1grotnego powię- 
nić. tel, 201-84}. KOCH—bak- 
i L3 PASTEUR — 
czepionkę : przeciwko  wście« 
liźnie. BELL wynalazł sztukę 
zmawiania na odległość, bra- 
WRIGHT odkryli tajemnicę 
tron motorowych, a EIN- 
——_ 4 teorię wzglę: 
PIANISTKA, otrzymał mo- 
serwatorium wa hOla Świata, 
Drzewiecki) udzęż na odie- 
ki. Tel. 10974, gje po to, a- 
sBinęli z gło- 
u wr'avowąwczwytresowanej 
podwładney zajjówiekowi przy 
ody? i 
Biału rasa zwyciężyła. cały 
5, Świał 
nowsz$? „Władzę nad światem. 
rutynewany p hymn Europy 
szawskiego K 'ałej kuli ziem- 
lefon 233.03, eraz Europa mu 
=} wać? 


Prz 400 lat 
'kanin weirzeni wielu wieków 


szu uje o Irżjao: = "Ró 
wadzony  zlegał w. obliczu 


wabiu, Ofert 18 


śmierć zmęczyła się 
I ezłowiek okazał się jak by sil- 
niejszy od niej — statystyka 
przynajmniej Świadczy, że 
śmiertelność zmniejsza się. 

W walce ze Śmiercią człowiek 
odkrył cały szereg nowych me- 
tod i praw samoobrony 
— bądź to środki walki ze 
śmiertelnością wśród dzieci, 
bądź nowe metody odżywiania, 
zaopatrywania w odzież, dzięki 
zmechanizowaniu jej produk- 
cii, uzdrawiania miast przez ka 
nalizację i oświetlenig — mo- 
Żna przytoczyć milion przykła- 
dów osiągnięć człowieka w cią- 
gu ostatnich 150 lat. Uzbrojony 
we współczesną wiedzę czło- 
wiek idzie na spotkanie przys 

szłości. Jeśli 
ludzkość co rok liczbowo wzra- 
sta o 1 procent, G 
to znaczy, że w € 70 lat po 
dwaja się jej liczba, Jeśli przy- 
jąć tę normę wzroślu ludności 
kuli ziemskiej w ciągu ostatnie 
go stulecia 0,86 proc. rocznie, 
to okaże się, że w 2008 r. na 
kuli ziemskiej żyć będzie 3,9 mi 
liarda ludzi, w 2089 r. już 7,8 
miliarda, a 

w 2330 r. liczba ludzi na kuli 

ziemskiej dojdzie do fantastycz 

nej ilości 62 miliardów. 

Ludzkość doszłaby do tej astro 
nomicznej liczby, gdyby wszyst 
ko toczyło się dalej tak, jak 
w ciągu ostatniego stulecia. Ale 
nie możemy się uwolnić od 
wrążenia, że 

historia bynajmniej nie rozwi- 

ja sie spokojnie i pokojowe 

i że jedno, a może nawet dwa 
pokolenia przeżyją potworną 
w swej grozie katastrofę, która, 
jeśli się można tak wyrazić, „o- 
czyści atmosferę“, 

To uczucie wywołuje 
masowy lęk, rodzi morder: ` 
stwa i samobójstwa, 
skłania ludzi do ograniczania 
realizacji prawa płodności i 
rozmnażania. Po iednej z pora- 
żek armii francuskiej kardynał 

MAZZARINI powiedział: 

— Jedna noc w Paryżu daje 
życie wiekszej liczbie ludzi, niż 
ich zginęło podczas bitwy! 

Czy tak jest w rzeczywisto- 
ści? 

Wsnółczesny człowiek dąży 
do wolności i uważał wolność 
pe największe swoje osiągnie- 
cie. 

Mógł dysponować sobą j swo 
im potomstwem. Czy będzie 
mógł i nadal rozporządzać swo- 
ją osobą, jak mu się spodoba? 

Starożytna kultura i cywili- 
zacja zginęły być może dlatego. 
że nie doszły do tvch wyżyn d- 
siągnięć technicznych, na któ- 
rych poziomie znajduje się ' o- 
hecnie biała:rasa. Biały czło- 
wiek manewruje losami Świata. 

Czy da sie pomyśleć, aby wy- 
kształeony janończyk, lub mu- 
rzyn, zdolny był do rozwijania 


„stwem, a | 
socjalnego — kłamstwem. f 
3 A więc zadanie polega na har 


zdobyczy współczesnej techni- 
ki? 

Konrad Heyden — europej- 
czyk do szpiku kości — vdpo- 
wiada na to pytanie przecząco: 
nie słyszeliśmy dotychczas, aby 
w laboratoriach w Tokio osia- 
gnięto coś, co niożna by porów 
nać z maszyną parową, telefo- 

nem, czy też dynamo... 

Biali ludzie,  europejczycy, 
kierują ludzkością. To nie o- 
znacza jednak bynajmnięj, że 
rację mają t zw. zwolennicy 
teorii rasowej. W niemieckim 
słowniku nauk państwowych 
można przeczytać, Że 
Niemcy przezwyciężyły kata- 


„strofę w okresie 1914 — 1924 


r. głównie dztwęki czterem u- 
czonym:  HABEROWI, 
SCHOWI, MITASZU i CARO. 
*" Z pośród tych ezterech ludzi, 


którzy wykryli . możliwość ma- 
sowAfCNBNIE HY SUE mieso 120 
tu, i AAN ; 

„- dwóch było żydami... 

. Biedakom trzeba 


Mówiliśmy dotychczas © 
technicznym postępie ludzko- 
ści. Ale przecież istnieją jeszcze 
inne strony naszego życia. Kon- 
nad Heyden analizuje je rów- 
Chleba na ziemi jest więcej, niż 

dosyć. 

Trzeba -go tylko umieć rozdzie- 
lić. Czy można mówić o spra- 
wiediiwości podziału bogactw 
światowych i czy można mówić 
o sprawiedliwości wogóle? 
Większość ludzi stanowią bie- 

dacy i im trzeba pomóc 
— to przyznają również boga- 
cze. Ale nie można poprawić sy 
tuacji mas, jeśli ladzie sami nie 
staną się lepsi. 

Postęp: socjalny hez postępu 
moralnego jest — barbarzyń 
a postep moralny bez 


monijnym rozwoju obu postę- 
pów. P: ; 
Droga. która kroczy 
robotnik 

Postępowi technicznemu mu- 
si towarzyszyć socjalny. Daw- 
niej znaliśmy walkę klas — m 
hecnie . toczy się walka w kla- 
sach. l 

Marksistowski -pogląd na pro 
blem robotniczy, który przez 
pewien czas wydawał się lekar 
stwem -na wszystkie bolączki, 
przestał być uważany za nie: 
wzruszoną prawdę. 

Klas robotnicza wyszła x ram 
swoich „proletariackich ide- 
ałów* 

i postawiła sobie za cel te sa- 
me ideały równości ludzkiej i 
odrodzenia społecznego, ną któ 
rych'opiera się cały system po- 
stępu, Czy może ktokolwiek u- 
wierzyć. że rewolucję rosyjska 
zrobili robotnicy. ta najcieńsza 


BO. 


warstwa na rosyjskiej masie ©- 
wych czasów, ta warstwa, dla 
której specjalnie wymyślono 
teorię  dyktatur proletariatu! 
Kwestia robolnicza jest kwe 
stią ogólnołudzką i 

robotnik idzie tą samą drogą 
wyzwolenia człowieka, którą 

dąży cały Świat. 


Kryzys intel'gencji 
Ale oprócz robotników jstnie 
je jeszcze „klasa inteligentów. 
Kryzys inteligencji jest po- 
wszechnym złem naszych 
czasów. 
Mówi się o naprodukcji ludzi £ 
wyższym wykształceniem. Hitle 
rowskie Niemcy przeprowadzi: 
łv próbę sztucznego ogranicze- 
nia produkcji inteligencji i mu- 
szą obecnie płacić za to szalo- 
nym brakiem fachowców. 
Amarat naszej cywilizacji wy- 
maga obsługi przez inteligencję. 
Nędza socjalna ludzi z wyż- 
szym  wvkształceniem  bynaj- 
mniej nie dowodzi, że dla inte- 
ligencji niema zastosowania — 
w rzeczywistości odbywa się im 
ny proces: 
lekarz zastęnnie felczera, inży- 
nier przychodzi na miejsce maj 
stra, dyplomowany agronom 
zmienia ekonoma. 
Ale bez inteligencji obejść się 
nie można. Inteligent jest cho- 
rążym ducha ludzkiego postę: 
pu, inteligentny specjalista jest 
sługą cywilizacji. dobrowolnie 
poświęcający sie tej zaszczytnej 
służbie. 
Obok techniki i życia socjal- 
nego 
jest jeszcze polityka. 


"Mówi się o krvzvsie demokra- 
„cji, o zwycięstwie idei dyktatu- 


ry. I jedno i drugie są to poję- 
cia względne. Co innego być 
kierownikiem nawy państwo- 
wej, a co innego posiadać dane, 
gwarantujące powodzenie w 
mniejszym masztabie. WIKTOR 
HUGO dał tego żywy przykład: 
sześć milionów oddało swe gło- 
sy Napoleonowi MI, ale żaden z. 
nich napewno nie zgodziłby się 
uczynić go administratorem swe 
go domu, czy nawet mieszkania. 
Na początku abisyńskiej wojny 
pewna młoda włoszka powie- 
działa w rozmowie z obcokra- 
jowcem o MUSSOLINIM z en- 
tuzjazmem i upojeniem, ale jed 
nocześnie dokładnie wypytywa- 
ła się o możliwości przesiedle- 
nia się ponieważ we Wło- 
szech może nastąpić katastro- 
fa. 


Wojna i pokój 

Kwestie polityki wychodzą po 
zą ramy państwowe i nacjonal- 
ne. 
Współczesne życie co raz upor- 
czywiej wysuwa na pierwszy 
plan zagadnienia wojny i poko- 

ju. 

Ludzkość wychowywana jest 

w duchu konieczności nowych 


wojen. Chłopcy w mundurach, 
uzbrojeni w sztylety i rewolwe- 
ry, ćwiczą się w lasach, aby na- 
uczyć się zabijać ludzi. Na 
dźwięk syren ludność miast kry 
je się w podziemiach, a w wiel- 
kich państwach dosłownie każ- 
dy człowiek przyjmuje udział w 
przygotowaniach do wojny. 

Wojna nigdy nie była szczę- 
ściem dla ludzkości, a jednak 
ludzkość nigdy się wojny nie 

wyrzekała. 

Mówią, że nasze życie jest ży- 
ciem dla wojny. Cywilizując ku- 
lę ziemską. jednocześnie milita- 
ryzujemy ją. Nie znaczy to, że 
ludzie za wszelką cenę dążą do 
wojny — poprostu przyoblekli 
oni pokój calego świata w wo- 
jenne kształty. jako najbardziej 
odpowiednie dla osiągnięć na- 
szej cywilizacji. Człowiek ma- 
szych czasów boi się wejny, en- 
ropejczykowi nie śpieszno do 
śmierci, 

Europa nie jest malutkim ką- 
cikiem kuli ziemskiej, ale obej- 
muje całe terytorium współcze 
snej cywilizacji, 

Pod względem geograficznym 
Europa obejmuje całą kulę 
ziemską. 
tu w większym stopniu. tam — 
w mniejszym. Europa jest syno 
nimem kultury, ostoją cywiliza: 
cji. wyzwalającej człowieka z 
podporządkowywania się przy- 
rodzie. Przed europejczykiem 
znajdują się wielkie zadania 
kulturalne, związane z olbrzy- 
mią odpowiedzialnościa: masy 
ludzkie powinny stać się naro- 
dami, a 
szczęście szerokich rzesz jest 
najwyższym celem społeczności 
ludzkiej. 


Człow:eX, czy gangster? 
Europa, przeżywająca kryzys; 
zginąć nie może. Bowiem euro- 
pejczyk zna swoją historię, zda- 
je sobie sprawę, jakie powinien 
wyciągnąć z niej wnioski. Przed 
nimi widnieje wielkie zadanie 
przebudowy i poprawienia świa 
ta, — 
Europejczyk jest typem, bez któ 
rego ludzkość dawno by już zgi- 
nela, 
europejczyk głosi prawa człowit 
ka w imię miłości bliźniego, w 
nim człowiek przeciwstawia się 
„światowemu gangsterowi'. 
Kto zwycięży: człowiek, czy 
gangster? 
Obydwa te typy związane są je- 
den z drugim, jak życie związa- 
ne jest ze śmiercią — wiecznie 
walczą oni ze sobą, nie mogąc ' 
się od siebie oddzielić. Śmierć 
jest nieuniknioną koniecznością, 
a życie zawsze będzie nieśmier- 
telną, stale wciąż odradzającą 
się wolą. W tej walce 
życie musi pokonać śmierć, czło 
wiek — gangstera, europejczyk 
— tych, którzy hamują postep. 
kulfurę i cywilizację. 


B. Orieczkin, 
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Fiasco. stachanowizmu 


które przepowiadal.śmy już przed kilku i rid 


W dniu 31 sierpnia 1937 roku 
niinęło dwa lała od chwili słyn- 
nego wyczynu STACHANOWA. 

Ta druga rocznica slachano= 
wizmu przeszła bardzo blado;-w 
terenie, tam, skąd ruch przyszedł 
„dzie się rozwijał, rocznicy wca- 
le nie obchodzono i prasa .pro- 
wincjonalna o niej prawie nie 
wspomiinała, 
s Wprawdzie prasa moskiewska 
poświęciła jubileuszowi urzędo- 
we tasiemce, w których na gwałt 
fabrykowano entuzjazm i pisana 
ò wciąż nowych - zwycięstwach 
stachanowizmu, ale tym oficjal- 
nym zaupewnieniom mało kto na- 
wet w Moskwie wierzył. A ta 
tym bardziej, że w swych arty- 
kułach codziennych, nie galo- 
wych, nawet takie organy praso- 
we, jak moskiewska „P%rawda*, 


„wieckiej 


1. Nowy samolot amerykański, 


„Za! Industiializacju*, „„Bolsze- 
wik“ — od dłuższego czasu po 
dawały konkretne fakty; 
świadczyły a ujemnym bijąnsie 
stachanowizmau. : 

,. Publicysta S. SZWARC, „który 
w paryskim  „Socjalisticzeskom 
Wiestnikie* stale prowadzi dział 
spraw robotniczych w”ZSSR, 
podał na podstawie prasy so- 
szereg bardzo cieka- 
wych: nowych danych; dotyczą- 


cych stachanowizmu. 


Z przytoczonych przez anty- 
bolszewika S. Szwarca danych 
wynika, co następuje: 

1) w ogromnej ilości znanych 
sowieckich zakładów przemysła 
wych praca nie tylko jest bardza 
nierównomierna, ale urzędowa 


ustalone normy-w ogóle nie są 
wypełniane; 


i 


=- 


który 


"które - 


- dzie dywersji i 
Ale dotyczy to zwłaszcza spe , 


,wieckie, 


"obecnie nawet 


podobno nie jest trudniejszy, do kiero- 
wania, niż .samochód. — 2. -Po osta- 
tecznie decydującej partii dr. Euwe 
składa życzenia dr. Aliechinowi, który 
odzyskał utracony tron  sząchowy 
świata. — 3. Po ogłoszeniu uroczystym 
äl nowej konstytucji. prezydent de Vale- 
ra (bez kapelusza) opuszcza gmach 
rządowy -w Dublinie (Irlandia). * 


2) bardzo, duży. odsetek robot- 
ników nie jest w stanie wyrobić 
wyznaczonych norm. indywidu- 
alnych (do 25-procĄ; J; 

-3) nie mogą podołać uržędo: 
wym wymogom nawet najbar- 
dziej słynni siachanowcy, 

4) prodakcja — zarówno ilo 
ściowo, jaki jakościowo — zna 
cznie spadła w-szeregu kluczo 
wych przemysłów, jak tow ko- 


, palniach węgła (Donbas), w me 


talurgii, we włókiennictwie itd. 
5) w wielu działach przemysłu 


'na tle stachanowizmu wyraźnie 


występuje nie -tylko znaczne po- 
zgorszenie organizacji pracy, ale 
nawet najbardziej rabunkowiał, 
ekstenzywna gospodarka. 

S. Szwarc podkreśla destruk- 
cyjny: wpływ wytworzonej w Sa 
wiełach psychozy szukania wsz 
szkodnictwa, zdr 


dy. 
ców i kierowmków „sowieckiega 
życia gospodarczego; uniemożli: 
wia-jakąkolwiek racjonalność: i 
planowość. Wpływ tej psychozy 
na wyniki słachanowizmu jest 
właściwie tylko pośredni. 

To też wspomniany publiey- 
sta słusznie szuka przyczyn: ťia- 
ska. stachanowizmu w wypacze- 
niu tego ruchu przęz władze so- 
Autor - podkreśla „po 
tworny charakter tej (stachanow 
skiej) racjonalizacji, która dba- 
ła'nie o organizację całości przed 
siębiorstwa, czego wymaga każ 
da istotna racjonalizacja, lecz 
o organizację poszczególnej pla: 
ceówki pracy i dążyła do stwarza: 
nia wyjątkowo dogodnych wa: 
runków pracy „dla poszczegól- 
nych stachanowęów, by następ: 
nie wykorzystywać rekordy sta: 
chanowskie dla wymagania wyż: 
szych rekordowych norm pro 
dukcji od całej masy robotniczej, 
która wi drodze: niesłychanega 
natężenia, wysiłku „fizycznego 
musi wyrównywać wszystkie 
niedomagania , organizacji pra- 
cy”. 


W. konkluzji swego artykułu 


. S. Szwarc pisze:. 


„Inicjator zy ruchu słachanow 
skiego żywili. nadzieję, iż w roz- 
woju wydajności pracy w Sowie- 
tach przeprowadzą istną rewolu: 
cję. Z tych nadziei pozostały je- 
dynie wspomnienia. Ruch sta- 
chanQwski sprowadził się do na- 
rzędzia wywyższania poszczegól 
nych zdolnych i energicznych 
robotników; natomiast.0 maso- 
wym podwyższeniu wydajności 
pracy, o jej intensyfikacji, ani o 
podwyższeniu, stopy życiowej 
masy robotniczej «w Sowietach 
w wyniku ruchu słachanowskie- 
go nie może być nawet mowy... 
Stachanowizm, jako zjawiska 


„masowe odumiera*, 


Jak dalece ujemne są wyniki 
stachanowizmu, widać z tego; iż 
„Prawda™ mo- 
skiewska przyznaje się do fia- 
ska stachanowizmiu, «a wyga- 
czony na styczeń b. r.. „miesiąc 
stachanowski* został odwołany. 
O tym nowym stanowisku „Praw 
dy“ moskiewskiej w sprawie sta- 
chanowizmu podawała prasa w 
dniu 29'ub. m., co nastepuje: 

„Wezorajsza Prawda* zamieszeża 
artykuł wstępny 0 nicdociąguię: 
ciach obechego ruchu stłachanow 
skiego, który. oparty wyłącznie na 
jednostkowych rekordach, przynosi 
według opinii „Prawdy“ WIĘCEJ 

SZKODY, NIŻ KORZYŚCI: Jest ta 

bodajże pierwszy krytyczny: głos w 


prasie sowieckiej o bezcelowości ru - 


cha słachanowskiego: w jego: zg 
-siejszym pojęciu. wam 

| „Prawda“ podkreśla, że OPINIA 
SOWIECKA POZWOLIŁA ZASUGE 
STIONOWAĆ SIĘ. REKORDAM/ 


JEDNOSTKOWAMI, zupełnie uło R, 


miast zantedbano: wysiłek ariipowy } 


w kierunku wzmożenia prodakcji..” 
w pogoni za rekordami — pisze 
„Prawda“ — zaszliśmy tak daleko, 


że interesują nas dziś już wyczyny p 


sięgające w tysiące proceut ponad 


zwykłą normę produkcyjną. Nasta” 


wienie to dziennik nazywa szkodli: : 
wym i zaznacza, że należy ZERWAĆ. 


Z. TA MANIĄ REKORDÓW, a zwró: 
cić większą uwagę na wysiłek gru- 
powy. | 

„My wolimy, — pisze „Prawda*, 
— zwiększenie wydajności pracy © 
10 do 20 proc. ponad ustalona nor: 
nię, pod warunkiem, że będzie ta 


wysiłek gromadny, niż jednostko . 


we rekordy, idące w tysiące pro: 
cent. Siła ruthu staehanowskiego, 
podkreśla dziennik, leży w jego 
masowości. , Dotychczas - jednak, 
stwierdza dalej. „Prawda“, NIE 
MAMY W. CAŁYCH „SOWIE TACH 
ANI JEDNEJ FABRYKI ANI JED- . 


NEGO ZAKŁADU, W KTÓRYMBY 


RUCH  STACHANOWSKI 

BRAŁ FORMY MASOWE*.. 

Jak zwykle, i przy tej walcie, 
„Prawda“ załatwia . sprawę po- 
wierzchównie, nie ma jące. odwa- 


PRZY- 


-gi sięgnąć w -głąb. zagadnienia. 


Jednakże nawet ta powierz 
chowna krytyka. „Prawdy“ . po: 
twierdza SŁU SZNOŚĆ STANO.. 
WISKA, JAKIE OD POCZĄTKU 
ZAJĘLIŚMY W SPRAWIE STA- - 
CHANOWIZMU. 

W. swoimi czasie Hisaliśiny; iż 
istota ruchu -stachanowskiego 
polegała na dążeniu do najbar- 
dziej racjonalnego- zorganizowa- 
nia pracy, do wprowadzenia nie 
tyle 
lub layloryzmy, ile zwykłego, tes 
chnicznego podziału prący, do 
rac jonalnego wykonania poszcze 
gólnych funkcji. 

Podkreślaliśmy przy tym, iż 
najważniejszą cechą stachanowiz 


grozi Klasie: robotniczej pogorsze: 
niem. jej warunków pracy i płacy, 
nić tyłko bez korzyści dla gospodar 
stwa narodowego, ale ze szkodą dła 
“tegoż; gdyż gospodarce sowieckiej 
zagraża nowa fala uiczdrowych i 
; ciężkich. perturbacji, 
»Sfachanewizmowi, który się zro 
dził z entuzjazmu wyblinych jedno 
stek 1 mógł wywołać entuzjazm ma 
4 SOWY, stachanowizmowi, z nalury 
rzeczy zjawisku niesłychanie dodat 
niemu, które mogło doprowadzić 
do żasadniczego i wybitnego polep- 
szenia stosunków społecznych po- 
między wsią a miastem — grozi 
zupełne : wyjalowienie i wypacze 
a nic“, - 
W sREWLUH"“ z dnia 24 grud 
nia 1936 roku w artykule „Sta- 


< chanowizm na.manowcaełi* wy- 


kazajiśmy, iż wypaczony przez 


, sowięckich anarchistów i roman 


i byków; gospodarczych, przez po- 
lity kierów dyktatury monopar 
tyjnej. i służalczych speców sła- 


.chawowizm, zaniiast racjonaliza 


„rekordomanii, albowiem 


cji pracy, doprowadził do nowej 
niepo- 


„ wołani opiekunowie stachanowiz 
"mu uczynili,zeń nowy: mił, nowe 
„wydanie: zanarchizowanej eni- 
„lacji, nową edycje szturmowych 


' 


„brygad, działając, jak mówił ro 
,syjski poeta — „razsudku wo 
preki; naperekor stichiam'*, 
„wbrew zdrowemu rozsądkowi 
naturze. 

Wystarczy porównać 
„tezy z roku .1936 


— 


naszł 
ze wstydliwą 


„krytyką „Prawdy;, aby przeko- 


i nie tylko das stze gry i 


mu było samorzutne, oddolne dą , 
żenie robotników do stworzenia 


najbardziej racjonalnych waruu 
ków pracy: usunięcie tego niesły 
chanego bałaganu, jaki, pomimo 


planowości, istniał w sowieckich » 


warsztatach pracy, oraz w, ca- 
łokształcie sowieckiego gospo- 
darstwa narodowego. 

Ale jednocześnie ZAARA CZAI 
my, iż pod wpływem biurokra- 
tycznych opiekunów ten pier- 
wolny, samorzutny, oddolny sta- 
chanowizm został odrazu wypa: 
czony: sprowadzony, do „nowej 
formy „udarniczestwa' (szturma 
wych brygad), chaotycznej, bez- 
myślnej i dla gospodarstwa. so- 
wieckiego .szkodliwej rywaliza- 
cji. 

Zarazem zaznaczaliśmy, iż w 
SW ej wypaczonej formić stacha- 


nowizm prowadzi do dużego 


zróżniczkowania płac, powodu- 


jąc przy tym zbyt- wielkie, dla , 


normalnej pracy. szkodliwe. pod-. 
wy ższanie średnich norm, a = 


średnia i wzmożenie wyzysku. i 

obniżenie płac. 

~ Już.w mareu 1936 roku w kon 

kluzji artykułu 

„DOBRA IDEA NA ŚLISKIEJ 
.  DRODZE*. 

pisaliśmy : 


„W warunkach nórmalnych sta- 
chanowizm doprowadziłby do upo- 
wszećhnienia racjonalnych metod 
pracy, do znacznego wzrostu wydaj 
ności pracy nie oddzielnych jedno- 
stek, 1ecz' calej masy. robotniczej, do 

„wydatnego zniżenia' kosztów pro- 
dukcji, , do uporządkowania i har- 
„monizacji eztej zgospoflarki. 1 sowięc- ` 
kiej. 

„Natomiast wypaczony stacharo 
„wizm słaje się nawrotem do anar- 
chii, do gospodarczo nieuzasadnio: ; 
nej eksploatacji wysiłku pracowui 


ków, do zmaterializowania ruchv - 


naé, się, jak dalece mieliśmy 
Faci 
U progu. FS pięciołatki 59 
„wieckiej 
m stajemy w zupełności przy 
-r tezach naszych 
"Z LAT 1930 — 1937. 
Zwalczając ówczesne. legendy 


i mity sowieękie, pisaliśmy: 
„Znakomita rosyjska pięciolatka 


jest nacechowana. antygospodar 
czym romantyzmem, gigantomanią, 
z gruntu fałszywym nastawieniem*; 
przy tym sławełnym planie sowiec: 
ka gospodarka w swej tragicznej 
rzeczywistości stała się istną ziemią 
obiecaną hezplanowości, bałagauw 
unarchii,.. 
(„czy technika ma dyktować cko 
nomii, czy też ma ona być na usłu- 
gach ekonomii, czy rekordowania, 
czy , sławetne współzawoduictye 
„socjalisłyczne*, przy którym nie 
tylko każda jednostka gospodarcza, 
ale nawet. każda poszczególna ko- 
mórka, dżiała na własną rękę, nie 
oglądając się na całość, czy takie 
współzawodnietwo nie rujnuje sa 
mych podstaw planowości gospe 
darczej?* 
„entuzjazm nie jest wszystkim, 
materia ma swe niezłomne prawi; 
` również: i „socjalistyczna“ ekono- 
mia-podlega pewnym prawom, któ- 
rych nie «wolno bezkarnie naruszaóg 
celówości, -ani pojęcia możliwośc). 
ani prawa harmonii i proporcji nie 
"można przekreślać, gdyż są to pod- 
sławy „planowości*. 
Legendę pierwszej pięciolatki 
zastąpił mit drugiej pięciolatki, 


_ a następnie mit stachanowizmu, 


jako jakiegoś nowego cudu, ja- 
„kiejś rzekomo specyficznej for- 
'my„šocjalistycznej“ organizacji 
produkcji. Tym wszystkim zmia 
nom legend i mitów towarzyszy 
ły te. sanie kardynalne błędy. im 
dalej, tym więcej i głębiej po- 
drywające, podstawy- ekonomiki 
sowieckiej, która wedle jej o- 
brofńiców wszelakiego autoramen 
stu — miała przecież być wzo- 
irem planowości. 

' Otóż? wedle starej maksymy 
„errare humanum est, perseve- 
rare diabolicum*'. 

178. CZECZELNICKI. 


(Łódka sunie po Wiśle prze. 
: r dowi: mężczvźni wiosłu 
w i<ełelnym pocie czoła. Ko- 
My: siedzą bezczynnie i gwa: 
, Czyż nie byłoby rozsądniej, 
y i one jęły się wioseł — łód 
prędzej przybiłaby do brze- 
a praca zostałaby rozłożona 
nomierniej między wszyst- 
dn... 


owłarzamy już za kimś sło- 
autora „Emancypantek' Ba 
ława Prusa. Nie też dziwne- 
że zwolennik emancypacji 
biet żąda, aby kobieta praco- 
ła tak jak mężczyzna. Dziś 
bzół są to już spory i hasła 
:kfualne, w tym oczywiście 
sie, iż życie samo wprowa: 
ło kobietę do fabryk, biur j 
szłatów. Dążenie kobiet do 
modzielnienia się przede 
ystkim przez pracę, przez 
ce zarobkową, jest zjawi- 
em zupełnie zrozumiałym. 
rlo jednak zastanowić się 
tym, jakie są konsekwen 
tak żywiołowo rozwijające: 
sle pędu kobiet do pracy na: 
neh | 


ola kobiet w dziejach pracy 
a różna. Stanowisko kobiety 
procesie pracy produkcyjne! 
a bowiem zależne od społecz 
o stanowiska kobiety w da. 
j grupie ludzkiej z jedne! 
ony, z drugiej znów strony 
nowisko kobiety, jako robot 
ta - pracownika zależało od 
temu gosnodarczego, od sto- 
.ków. ckonomicznych, panu- 
ych w określonym czasie. w 
rym: zespole ludzkim, które- 
kobieta była członkiem. Nie 
"lriemy tutaj analizowali dzie 
weto rozwoj tiati a x 
sty, jakó pracownika, 
wiem podział pracy m tesy’ 
bietą a mężczyzną jest bar- 
o stary, a początki tego po- 
iału kryją się w mrokach 
iejów. 
Zażdy prawie wie o tym, że 
niat okres: t zw. matriarcha- 
. w którym. ponoć kobieta 
iała przewagę mad mężczyz- 
ı, mówi się o okresie patriar= 
‘twe w którym mężczyzna 
iał przewagę nad kobietą. Je: 
hakże należy pamietać o tym; 
à powyższe tezy nie mówią 
4m nie o tym; jaka byta rola 
obiety w procesie produkcji w 
rych ezasach. Parnnowanie ma: 
iarchatu nie oznacza, że ko: 
jota panowała nad mężczyzną, 
;jąc wyłącznie z płodów jega 
racy, tak jak patriarchat nie 
znacza wcale, jż mężczyzna 
ic nie robił, a kobieta tylka 
racowała. Coprawda i takie 
vwają stosunki, że dziś p. nm 
iektórych plemion murzyń- 
ich ineżczyzna za bydlo ku- 
uje sóbłe żony, te zaś swoją 
raeg żywią męża, pana i wlad- 
c. Cb więcej: w naszych wa- 
unkach widzimy, iż częsta ko 
ietom przypada rola zarabia: 
ia na utrzymanie rodziny, gdy 
'ąż pracy dostać nie może; a- 
- bynajmniej nie wnioskujemy 
tych faktów o stanowisku ko 
mety w procesie pracy. Należy 
duak zaznaczyć, że utarło się 
„niemanie, głoszące, jź kobieta 
1 czasów zajdżwułejscych aż 
+ dziś dnia bsła i jest na każ- 
v pelu wykorzystywaną przez 
leżczyzne, Zawsze była jego 
''ewolnica, a jej stanowisko, 
uko matki i żonv nie pozwala- 
o wpłynąć na ukształtowanie 
ię dla niej mrzychwlniejszych 
losunków -gosnodarczo - sho- 
teznych. Oczywiście, że wska- 
uje sie na wviatki: dowcipnie 
uówi Pascal, iż gdyby nos Kie 


3 


opatry był dłuższy, losy Rzymu, 
a może i świata, byłyby dziś im: 
ne. Z drugiej znów strony po- 
ważny zbiór. praw Manu każe 
się wystrzegać -przed kobietą, 
jak przed „istoią niebezpiecz: 
ną”. Jednakże -tego rodzaju u 
jecia nie tłumaczą wcale roli ka 
biet w procesie rozwoju gospo- 
darczego. Aby zrozumieć dzi 
siejszy stan rzeczy, - trzeba się 
gnąć nieco głębiej. 


Zwróćmy pokrótce uwagę na 
to, jakle były stosunki w epo 
ce, poprzedzającej czasy obec 
ne, czasy panowania przemysłu 
i kapitału. Społeczeństwa w o- 
kresie przed - kapitałowym by: 
ły rozbite na warstwy, stany. 


Byli tam panowie i poddani. 
Panowie żyli sobie na zamkach, 
na dworach. zajmowali się infe- 
resami państwa (co było jedno- 
znaczne z ich własnym intere- 
sem) * żyli z pracy „pasję 
(chłopów, rzemieślników). 

biety „pańskie a wice i 
żony, córki panów nie brały u 
działu w procesie pracy produk 
cyjnej wogóle, najwyżej rola 
ich polegała na dozorowanin, 
prowadzeniu gospodarstwa do- 
mowego. Kobiety, przynależne 
do klasy poddamvch, a więc żo- 
ny, matki, córki chłopów prace 
waly narówni z nimi, były pod: 
danymi, opłacały daniny. 


A ponieważ jakoś zawsze na 
świecie mniej jest bogatych na 
nów, niż biednych „poddanych 
pracujących, przeto i w stosun: 
ku do kobiet słuszne jest twier 
dzenić, iż w poprzedza 
jacym epokę ohecna, olbrzymie 


masy kobiet jako poddane pra- - 
.eowały. Warte zaznaczyć, iż w. 


tobie powstawania rzemiosł ró 
wnież kobiety biorą udział w 

tym przekształceniu  stosume 
ków. Żoma chłopa, zajmująca 
się wyrobem sukna, płaciła pa- 
nu daninę w tvm towarze, Czę: 
sto na zamkach pańskich jstnia 
ły wielkie pracownie, gdzie pra 
cowały wyłącznie kobiety przy 
rzemiosłach „kobiecych': tka- 
nie, wyrób koronek, ubrań etc. 


w dalszym rozwoju rzemiosł 
powstaje ciekawa rozhieżność 
między pracą rzemieślnika - 
mężczyzny, a rzemieślnika - ko- 
biety: oto zorganizowani w ce- 
chy rzemieślnicy - meżezyźni 
nie dopuszczają do tych organi. 
zacji kobiet! Rzemieślniecy - ko 
biety były zatym bardziej Dz 
rzystane, a że stanowiły konku: 
rencję dla meżazyca, zrodził się 
stosunek wrogi, powstał antago 
nizm między pracownikiem 
mężczyzną, a pracownikiem ko 
bietą. Na uwagę ponadto zasłu- 
guje, że kobiety sarnęły się da 
rzemiosł „męskich, iak, jak 
dziś często powtarza się, że ko- 
biety. przechodzą do „zawodów 
męskich“, ` 


Otóż w tych warunkach w e- 
poce powstawania zorganizowa 
nego rynku pracy: rzemieślni” 
czej kobiety, wypchnięte z orga 
nizacji zawodowych. stały się 
na owce czasy czyn po- 
garszającym warunki płacy i 
pracy. Sąto zarzuty, które i 
dziś bardzo często mnadnoszóne 


są w stosunku do pracy kobiet. 


Ale wracając do tego okresu 
rozwoju rzemiosł, zaznaczmy, 
że oprócz wykwitłego antagoniz 
mu 
meżczyznami a rzemieślnikami 
kobietami widzimv tendencję 
do prawnego osraniczenia pra: 
ty kobiet. T tak np. w roku 


1640 rada miejska m, Tuluzź , 
wydała uchwałę, zakazującą 


= 
-a 


obieta-robotnik najemny 


obniża płace, konkuruiąc bez pardonu z mężczyzną 


między rzemieślnikami:-_ 


eW 


pracę zawodowo - zarobkową 
kobiet- pod pretekstem, iż praca 
zawodowa odciąga kobietę od 
życia rodzinnego. Czyż i dzisiaj 
nie «słyszymy, tvch argumen- 
tów?,Dość stwierdzić, 1ż praca 
kobiet skrępowana. została do 
tego stopnia, iż w przedednin 
rewolucji francuskiej, (w roku 
1789) kobiety wniosły do króla 
podanie o nadanie im praw i 
wolności pracy. Oczywiście mu 
simy tutaj podkreślić, że o pra- 
wo do pracy walczyły wówczas 
kobiety niższych warstw j sta- 
nów. W rodzinach zamożniej- 
szych, chłopskich, szłacheckich 
i mieszczańskich, kobieta albo 
wogóle nie pracowała, albo by- 
ła pochłonieta rraca w gospo- 
darstwie domowym. Rodzina 
zamożna była mocnym gospo- 
darstwem wytwórczym. Czegóż 
łam nie wytwarzano! Wypiek 
pieczywa, wyrób tkanin i odzie 
ży, zabijanie bydła i wyrób wę: 
dlin i konserw. lanie świec, wy: 
rób mydła, pedzenie gorzałki 
ete, ete. W tych wszystkich 
czynnościąch uczestniczyła ka- 
bieta zamożna, pani domu wiej- 
skiego. czy też mieszezka boga: 
ta. Dopiero wiek 19-ty otworzył 
szeroko podwoje fabryk dla ko 
biet pracujących, dla matek, 
żon i córek ludzi ubogich, robot 
ników i najmitów, i dopiero 
tym faktem należy tłumaczyć 
pęd kohiet warstw zamożniej- 
szych do pracy zarobkowej. 


Należy zawsze pamiętać, że 


„w okresie ruchu kobiecego, w 


okresie walk o emancypację, ka 
biety ze sfer robotniczych już 
oddawna brały czynny udział 


'w przemyśle. W:r. 1839 w An- 
«ylli na 177264 mężczyzn robot 


ników fabrycznych pracuje 
242.296 robotnie kobiet. W tej 
że Anglii kobiety w pierwszej 
połowie ubiegłego wieku praco- 
wały już prawie we wszystkich 
gałęziach rzemysht, przewyższa 


„jąc w niektórych gałęziach pra- 


cy liczbę zatrudnionych meż- 
czyzn. W tym samym czasie ra 
dzi się ruch „sufrażystek“, ro- 
dzi się walka o dopuszczenie 
kobiet do pracy! Przestanie- 
my się temu dziwić, jeśli powie 
my, iż walka © emancypację ke 
biet była walka o emancypację 
kobiet sfer zamożnych. Dokony 
wujący się, w XIX wieku po 
dział pracy nrzekształcił stosun 
ki wytwórcze w. rodzinie. Arty- 
kuły pierwszej potrzeby — 
chleb, mięso, obał ete. — zosta- 
ły rzucone na rynek handlowy i 
fabryczny. - Gdy wszystkie nie- 
zbędne da życia produkty stały 
się przedmiotem wytwórczości 
fabrycznej, gdy wszystko m©- 
żna było kunować na rynku, 
lub w nareżźnym sklepiku, ko- 
bieta mieszczańska straciła 
swój domowy warsztat pracy. 


Pozostawić ją w domu bez za- 
jęcia — znaczyło uczynić ją 
darmozjadem, uzależniając ją 
od woli mężczyzny. I te warun 
ki gosnodarcza - wytwórcze 
zmusiły kobietę do szuka- 
nia zajęcia zarohkowego po za 
domem. Tak więc ruch eman- 


BRZEG "ZTS WTYTY TTS ACTON 
W SĄDZIE. 

Sędzia pyta świadka: 

— Czy pani jest zamężna? 

Świadek wzdycha. Sędzia dc 
qwotokulanta: — Niech pan zapi 
sze — panna! 

Sędzia. do świadka: 

— Czy jest pan żonaty? 

Świadek wzdycha, 

Sędzia: — Niech pun pisze: 
natyt : 


że 


cypacji kobiety sfer zaimożniej- 
szych nie był ruchem. powsta- 
łym z agilacji tej lub innej 
książki, tej lub innej jednoslki. 
lecz był to ruch, zrodzony z po- 
trzeb i warunków życia. 


Į tu znów należy podkreślić 
podwójną buchalterię życia spa 
łecznego: to, co było zasadą 
wśród warstw robotniczych, 
mianowicie, że kobieta razem 
z mężczyzną pracuje, jako ro- 
botnik najemny, było terenem 
walk kobiet zamożnych warstw. 
Dvrektor fabryki, który nie 
chciał słyszeć o ustawodaw- 
stwie społecznym dla kobiet. o 
ograniczeniu jej pracy nocnej 
ze wzgledu na zdrowie ten sam 
pan gorąco zwalczał dążenie 
swej córki da usamodzielnienia 
się zawodowego. Oczywiście, że 
względy konkurencyjne były 
istotną przyczyna zwalczania 
ruchu kobiet. Kobiety bowiem 
sfer mieszczańskich nie szły do 
fahryk, ale do hanków. biur. dv 
sadownictwa i innych zawo- 
dów wolnych. Oczywiście, że 
życie przemawiało za sprawą 
kobiet i dzisiaj jnż nie kwestio- 
nuje się jej praw do samodziel- 
nego wykonywania pracy. Dzi- 
siał w Europie pracuje prawie 
30 milionów kobiet we wszyst- 
kich dziedzinach pracy wytwór 
czej. Zwłaszcza ostatnia wojna 
światowa pracowała na ko- 
rzyść kobiet. Mężczyźni poszli 
na front, do okopów, -pozosta- 
wiając odłogiem zajęcia, do któ 
rych jęły się kobiety. Procento- 
wy wzrost zatrudnienia kobiet 
po wojnie w stosunki dy cza- 


«ów przedwojennych jest ogro- 


many: Kobieta też wtargnęła da 
wszystkich zakładów pracy, do 


wszystkich zawodów. I należy 


podkreślić, że dziś kobieta, jd- 
ko pracownik, swego najwię- 
kszeso przyjaciela ma... W prze 
mysłowcach... Przemysłowcy 
najchetniej przyjmują kobiety 
do pracy... 


I w tym ukształtowaniu się 
stosunków widzimy pewne kon 
sekwencje dla przyszłego rozwa 
ju stosunków społecznych. Ko- 
bieta bowiem, jako siła robo- 
cza, jest tańsza. Zawsze kobie- 
ta pracowała taniej, niż męż- 
czyzna, od chwili powstania 
przemysłu fabrycznego aż do 
chwili bieżącej. Płaca kobiety 
wynosiła połowę płacy meż- 
czyzn. Rozwój techniki: ułatwił 
ogromnie proces zastępowania 
robotnika mężczyzny robotnicą 
kobietą. Oczywiście za niższą 
cenę. Stąd pochodzi owo woła- 
nie rohotników, iż kobieta spy- 
eha płace! Powstało tragiczne 
zaczarowane* koło. Dawniej, 
gdv kobieta w pewnej mierze 
nie pracowała, minimum zarob- 
ków mężczyzny musiała wystar 
czyć na utrzymanie jego, Żony 
i dziecka. "Kobieta: poszła do 
pracy, by pomagać meżczyżnie. 
Zepchnęła i jego zarobki dzięki 
niskim swoim wymaganiom. 
Mężczyzna więc otrzymuje dziś 
płacę nafwvżej wystarczającą 
na jego tylko utrzymanie. Ko- 
bieta zarabia poniżej kosztów 
utrzymania, a młodociany jesz- 
cze mniej... 


Nic też dziwnego, że ta konse 
kwencja kształtowania się, płac 
pod wpływem udziału kabiet w 
pracy naiemnej budzi daleko 
idące zainteresowanie. Płlacze- 
go kobieta praeuje taniej? Mó- 
wi się, że jej zarobek był tvlka 
pomocniczy w rodzinie: mówi- 
ło się. że kobieta pracuje mniej 
produktywnie i słusznie wska- 
zuje się. że „kobiety przez wra- 


dzoną nieśmialość. zakorzenio- 
ną bierność, brak zspołecznie- 
nia j obawę utraly nracy nieza 
wsze zdobywają się na protest 
przeciwko złym warunkom pra 
cy i niechętnie rozpoczynają ak 
cję zbiorowa", (H. Krahbelska). 


Słusznie podnoszą juni argu- 
ment, wyjaśniający dlaczego 
kobieta spycha płace, tego ro- 
dzaju: oto kobieta poszukująca 
zajęcia w współczesnych wa- 
runkach społecznych mia do 
sprzedania prócz swojej siły 
roboczej, również swoje ciało, 
Stając się źródłem dochodów u- 
zupełnia jących niedostaleczne 
płace kobiet, nierząd odgrywa ra 
lę czynuika, ułatwiającego spy- 
chanie plae kobiecych na po- 
ziom znacznie niższy od pozio- 
mu płac męskich, 


Nie trzeba wcale mówić o sto 
sunkach, panujących w niektó- 
rych gałęziach pracy kobiet, 
gdzie obok pełnienia pracy Ko- 
bieta musi jeszcze „Świadczyć 
usługi osobiste*, aby się przy 
pracy utrzymąć, lub też powię- 
ksza tym głodową płacę. War- 
to tej. str onie pracy kobiet po- 
święcić oschne studium! Tulaj 
chcemy jeszcze zwrócić uwagę 
na to, iż niskie płace kobiet są 
do pewnego stopnia powiększa- 
rie przez życie obyczajowe, na- 
Tzitcone warstwom . niższym 
przez grupy uprzywilejowane! 
Oto w pogoni za „modą“ wszcze 


"pia się w sfery robotnicze prze 


konanie o honorowaniu kobiet, 
Licho płatny robotnik inężczyz» 
na uważa za swój punkt honorm 
płacić za kobietę, gdy sle z nią 


gdzieś wybiera, Jest to zakorze- 
„niony obyczaj, płynący ze śr 


dowiska zamożnego mieszczań- 
stwa, gdzie towarzyskie wydat- - 
ki kobiety niezarabiającej pono 


= „ sił towarzyszący jej mężczyznac== 


Przenoszenie tych stosunków 
do świata pracy najemnej jest 
przerzucaniem kosztów niektó- 
rych z budżetu kohiety do bud- 
żetu mężezyzny. Precyzyjna sta 
tystyka stosunków kosztów ue 
trzymania robotników powinnz 
się $ tym szczegółem zająć. 


Ale wróćmy do w: atku, Wi- 
dzieliśmy, iż w rozwoju stosum: 
ków pracy kohieta powoli staje 
obok meżczyzny na wszystkich 
posterunkach jego działalności 
gospodarczej. Technika produk 
cji, zastosowanie maszyn i roz- 
wijający się podział pracy, po 
dokonaniu olbrzymich przes 
kształceń w systemie wytwór- 
czyin „rodziny, zmusiły kobiety 
wszystkich  wąrstw de zajęcia 
miejsca w społecznym procesie 
produkcjh. Frzystąpienie kobiet 
do pracy przekształciło stosun- 
ki wewnątrz - rodzinne i co gor- 
sza wpływa na spychanie płac. 
Z uwzględnienia  całokształtm 
slosunków płynąć musi ocena 
roli kobiety, jakopracownika na, 
jeniuego. 


„Robotnieca — gkrepuy wys 
raz, którego nie znał żaden ję- 
zyk przed naszym wiekiem*, 
mówił MICHELET. 


„Robotniea—szischctny wznia 
sły wyraz, znany wszystkim na- 
rodom, odkąd zniosły niewolni- 
ciwo. i voddaństwaoń — wołał 
LEROY - 3EAULIEN 


Sa fo giosy wieków poslroa- 
nych, z kiórymi nie koniecznie 
muszą się zgadzać opinie zain- 
teresowarych w lej kwestii bez- 
pośrednio ludzi świata pracy 


Mgr. I. Epsztajn 


vewa 


Boy zrehabilitował Marysieńke 


Tadeusz Żeleński (Boy) zaj- 


muje w literaturze polskiej sta- ' 


nowisko wielce osobliwe. Z za- 
wodu (ongiś) lekarz, z ducha 
humanista, wyborny tłumacz, 
którego przekłady analizowane 
są dzi$- na seminariach uniwer- 
syteckich, w młodości. niezrów- 
nany kpiarz, który w epoce „Zie 
lonego Balonika* stworzył szko 
łę poetyckiej satyry, wytrawny 
publicysta, społecznik j wnikli- 
wy krytyk teatralny (16 tomów 
recenzji), a przy tym błyskotli- 
wy essaista i świetny pamiętni- 


karz, nieoceniony wydawca ar-' 


cydzieł literatury francuskiej — 
oto w. skrócie sylwetka literac- 
ka: tego: pisarza. 

„A tematy jęgo książek? Naj- 
różniejsze, lecz zawsze trakto- 
wane zę znawstwem przedmio- 
tu. Właśnie niedawno ukończył 
nową pracę, której treść znacz- 
nic odbiega nawet od dotych- 
czasowych zainteresowań pisa- 
rza. Oto, w pierwszym tygodniu 
stycznia ukaże się gruby tom 
Boya — i 
monografia królowej Marli Ka- 
zimiery p. t. „MARYSIENKA 

SOBIESKA*. 

O książce tej jest już głośno 

W Kolach naukowo- literackich. 


Zwróciliśmy się przeto do auto- . 


ra z prośbą o wywiad. 
,— Książkę o królowej Mary- 
SIERCE — oświadczył Boy -— na- 
pisałem właściwie na zamówie- 
nie firmy, która zainicjowała 
niedawno cykl „Portretów. wy- 
bitnych polaków* pod redakcją 
prof. Bvstronia. Z tej serii uka- 
żą się wkrótee prace o Kazimie- 
rzu Wielkim, królowej - Bonie 
Sforzy 1 in. wybitnych pósta- 
ciach historycznych. Mnie zaś 
powierzono Marysienkę.. :Przy- 
znam się pann szczerze, Że. - 
dopiero w trakcie płsania roz- 
5 paliłem się do tematu. 
„-.„„0<óż za interesuiąca postąć!— . 
=FiyOszę a iaa Na Leiala RA DO- 
czątkowo miała to być jedynie 
bopularna monografia, a tu nie 
spodzianie 
urosła mi do wielkiego — około 
400 stron!— 1 do najmniejszych 
szczgeółów udokumentowanego 
dzieła. 


Sama bibliografia zajmie ze 
cztery stronice druku! Ą praca 
była ciężka i mozolna. Sam mu- 
siałem wyszukiwać po archi- 
wach i muzeach listy i_doku- 
menty, robić odpisv ze zniszczo 
nyeh manuskrr"tów, , pisanych 
często straszn» francuszczyzną. 
Okropna jest zwłaszcza ortogra 

fia królowej. 

Od czwartego roku życia wy- 
chowana w Polsce. nie znała zu 
pełnie pisowni. Wiele rówmież 
trudu kosztowało mnie żmudne 
wyszukiwanie książek oraz ro- 
bienie notatek, uwag i odnośni- 
ków. Zebrałem co tylko. można 
Dyło; chciałem, aby każdy. fakt 
zyałazł swe odbicie w dokumen 
cie historycznym. Większość 
małeriałów, 
żek, była w iervku francuskim, 
musiałem wiec również tłuma- 
czyć. Z oryginału czerpałem 
brzede wszystkim "listy, z któ- 
rych zaledwie. kilkanaście uj- 
rzało dotąd światło druku, Cho. 
dziło tu wiec o 
listy Marysienki do wojewodzi: 
ny Sleniawskici oraz do hetma- 

na Sohieskiego, 
gdy mója heroina była jęszcze 
panią Zamojską. 

W sprawach polityki, ofiejal 
nej i zakulisowej, posługiwa: 
łem sie 3-tommqowym „Archiwum 
polityki zagr nicznej francus- 
kiej-za Jana II“ w dobrym o- 
pracowaniu Kazimierza WALE 


SZEWSKIFEGO. — Przy okazj] 


| wspomne, że tenże Waliszew- 


i 


rękopisów i ksią- $ 


i poważny historyk XIX w., 
yapisal swego czasu pierwszą 
siążkę o Marysience, która do- 
zekała się kilku wydań. Ale u- 
cazała się ona w języku fran- 
zuskim, gdyż 

itor pokłócił się o coś z Aka- 
mią krakowską i przestał wo- 
| góle pisać po polsku. 

j Stał się nawet-w końcu ruso- 
filem, wydając w Paryżu kilka 
bszernych monografii człon- 
ców dynastii Romanowvch. — 
„Katarzyna H“ była we 
Francji nagrodzona. U nas — 
dodaje Boy — był on jednak 
źle: notowany. 

W pracach archiwalnych wie 
le. dopomógł mi mjr. Otton LA- 
SKOWSKI z instytutu wojsko- 
wego. Chodziło tu'o listy. Sobie 
skiego, znajdujące się: w Biblio: 
tece Jagiellońskiej. Listy nato- 
miast już publikowane czerpa: 
łem z dzieła Helcla według od 
pisów Bandkego. Jak“ pan wi 
dzi; i- i È 
przygotowywałem się solidnie, 
Słudiowałem nawet ceremoniał 
dworski — dodaje z uśmiechem 
pisarz. — I może dlatego poru 
szyłem-tyle ciekawych; a -zanie- 
dbanych momentów, których in 
ni tak-starannie unikali. 

MARYSIEŃKA 
dotychczas niedoceniona przez 
historyków, -którzy traktowali 
Ja pod katem: jej rzekomych ka 
prysów —' 


1. Maria Pfeifer, emigranika rosyjska w Niemczech, 


była mądrą kobietą, rozumną 
polityczką, dobrą żoną i wierna 
córką. 
Potrafiła tak zręcznie i umiejęt 
nie przeprowadzać swe plańy, 
łe nawet 'sam „Król - Słońce" 
„Ludwik XIV -czul się wobec niej 
ezradny, on — ‘przed którym 
‘uropa drżała! — Dyplomacja 
rancuska owych czasów była 
koimpletnie zaabsorbówana spra 
wami: Marysieńki i jej ojcezulka, 
„papy d*Arquien'*".. —  Trzęsła 
wszystkimi. . : > 
d niej w wielkiej mierze zale- 
żał ewentualny sojusz z Francja. 
Nie dziwmy się więc, że miału 
zawsze wielu nieprzyjaciół: 
Wiele uwagi poświęciłem SO 
BIESKIEMU `i dziejom jego” ro 
mantycznej miłości: ' 14 
Ten prawdziwy typ polonusa 
był najwierniejszym_ koehan- 
kient i mężem, , 
do niewiarogodnych czasem gra 
nie. Listy miłosne tej pary śmia 
ło można zaliczyć "do najlep- 
szych kart „polskiej literatury e 
pisłolatnej. Wiele z tych perel 
było jeszcze * w słanie dziewż:' 
czym. Spokojnie leżały po archi 
wach, cierpliwie- wyczekująć 
swych odkrywców - badaczy, — 
W książce mej starałem się, o- 
pierając się na :źródłach, 
wyświetlić lub. sprostować błęd- 
ne lub niejasne fakty, przedsta: 


wiające królową w ujemnym 


"świetle.: , 


R 


Unikałem także wszelkiej, do 
wolności, nawet w szczegółach 
U mnie wszystko ma swoją pod: 


-stawę źródłową — kończy Boy 


swe zwierzenia 0 Marysieńce. 

Przechodzimy na inny temai 
Pytam o „BIBLIOTEKĘ BOYA“ 
Przed niedawnym czasem prze 
stały się ukazywać dalsze jej to 
my. — : 

— Powód — mówi założyciel 
— dość prosty - i smulny zara: 
zem. 

Zabrakło mi funduszów. Zosła- 
łem z poważnymi długami. 
Dołąd wydałem - 80 tomów na 
sta kilkanaście projektowanych. 
Czekam więc lepszych czasów 
łub wydawcy, Z tej scrii ukąże 
się jeszcze tylko BALZAKA „Oj- 
ciec Goriot: Musiałem zrobić 


wyjątek dla tej książki, bo oka- 


zało się, żć ,„Komed ! ludzka” 


nie -możć się bez niego obyć; ta 


jej kamień węgiel. Inne prze: 
kłady, jak np. PROUSTA, wy: 
daję u prywatnych nakładców 
Właśnie. i 
"kończę przektad 9 
Pronsta, 
którego cheę możliwie szybka 
ukończyć, choć jego. proza! jest 
diabelnie trudna. w 
Wspominam memu rozmów- 
cy o "SG i ; 
projekcie komisji przekładoweż, 
która będzie w przyszłości czu: 
wać nad jakością * tłumaczeń, 
chroniąc czytelnika i' literaturę 


1 10 tomu 


wynalazła „nową technikę, będąca połączeniem tkac ` 


twa gobelinowego z malarstwem. Stworzone przez.nią'„obrazy” -są : wyjątkowo plastyczne. — 2. Od- 
dzialy z żywnością i amunicją towarzyszą wojskom japońskim podczas ich wymarszu na front w Chinach. 
— 3. Winda dla narciarzy wciąga ich w St. Moritz bez wysiłku na . wysokość 2600 mtr. — 4. Główna 
ulica w Tsinanfu, stolicy prowincji Szantung, zajętej przez wojska japońskie. 


ia są kiepskie, bo ludz'e nie kupuią książek 


od wątpliwych przekładów. -— 
Boy- Żeleński dość sceptycznie 
zapatruje się na pracę ewentu 
alnej komisji. 

— Trudno — mówi —. prze 
prowadzić tu jakieś selekcje i 
reglamentacje. 

Przekład może być dokonany 
dobrą polszczyzną, ale to bynaj 
mniej nie przesądza o jego war- 
tości literackiej. 
Trzebaby wówczas rzecz skon- 
frontować z oryginałem, I tu od- 
razu nasuwa się pierwsza trud- 
ność: ktoś przełoży Hamsuna, 
lub Ibsena, ale niewiadomo, czy 
prócz tłumacza, ktoś: jeszcze, 
nawet sama komisja, na tyle 
znać będzie norweski, lub duń- 
ski, aby móc obiektywnie wy- 
rokować o jakości przekładu. — 
Po drugie 
można wyłapać takie, czy inne 
usterki, ale sam przekład może 
hyć dobry, zgodny z duchem 0- 
ryginału. 
Moim zdaniem niedociągnięcia 
w przekładach wynikają bardzo 
często z winy wydawcy iù czy» 
telników. z żę 
£mdzie nie kupują ksiażek, wy- 
dawca. zatem iiczy się z każdym 


groszem i bierze lichych Huma- 


czy, 

lub zachęca początkujących. 
`Z drugiej strony nawet debry 
tłumacz. zawodzi w obecnej ko- 
niunkturze „wydawniczej. 
Trudno przecież wymagać, ahy 
tłumacz siedział cały rok nad 
książką, skoro mu za nią zapia- 
cą maksimum 300 — 400, zł. — 
A żyć cały rok musi! 
Pracuje szybko, w pośpiechu i 
w rezultacie partoli. I jeszcze 


jedno pòd adresem: wydawców. 
Ci panowie czują jakiś 
< „ofłziwny wstręt do korekt. 


Znam wypadki, że nie chciano 
tłumacza dopuścić do. korekty, 
a dobrze wiemy, co daje pisarza 
wi perspektywa druku. Im wic- 
ksza ilość korekt, tym lepsze liu 
maczenie. Ja sam muszę zrobić 
trzy korekty. Częsta płacę za 


nie, gdyż'naweł:te-groszowe wy- 


datki mają znaczenie w kalkula- 
cji wydawcy..Oto nasze stosun- 
ki. Doprawdy NSE ME 

nieraz zazdroszczę francuzom. 
Mają tyle korekt, ilć dusza za- 
pragnie. Komisja więc łu nic 


-nie *wskóra:” -Frzeba zacząć od 


propagandy czytelnictwa. A po 
tym wziąć się do tłumaczy. 
Pytam o zamierzenia literac- 
kie. = 
— Przygotówuję obecnie książ 
kę o Pronscie p. t. „Prousti je- 
go świat „NR 
Będzie ona jakgdyby, komen- 
tarzem do przekładu „W poszu- 
kiwaniu straconego czasu“. 
— Jak pracuję technicznie? 
— Nie mam specjalnych me- 
tod, ani przyzwyczajeń, choć pi- 
szę bardzo wiele. ` `’ 
Przepisuję tekst kilkakrotnie, a 
czasem dopiero na odbitce dru- 
karskicj ustalam ostatnie po- 
prawki. 
Tak robię np. z Proustem. Czę- 
sto jakieś szczęśliwsze zwroty 
dopisuję w ostatniej chwili na 
korekcie. Francuzi pracują chęt 
nie na korekcie. Np. Renan i 
France mieli zwyczaj posyłania 
osobno każdej kartki manuskryp 
tu do drukarni, a dopiero na 
przysłanej odbitee usłanawiali 
późniejszy tekst. Jest to bardzo 
pomysłowe, zważywszy, iż 
dopiero w druku można zauwa- 
żyć usterki i niedociągnięcia sty 
listyczne. 


ja lubię pracować na korekcie, 
lecz u nas jest to bardzo kosz- 


B lowne.., — kończy pisarz. 
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„zterdziestodniowa wojna 


(Fantazja, którą dzieli tylko krok od rzeczywistości) 


iv odróźnieniu od innych wo 
o których dzieje mniej lub 
'cej się rozpisują, była czter 
todniowa wojna walką zu- 
uie szczególnego rodzaju, 
cechował ją absalut- 
brak powodów do okrutnej 
„akry. Pewnego pięknego 
ı  Persylia wypowiedziała 
Sudlandii. Historycy 
łamali sobie głowy, 
wyjaśnić to zdarzenie i wy- 
vé „historyczną prawdę“. Na 
szukali po archiwach 
umentów, rzucających świa 
na tę zagadkę. której osta- 
wmie mie dało się rozwiązać. 
oli zaś któryś wpadł na ślad 
awdy, nie zdradzał się z od- 
yciem, jakby się go wstydził. 
nym było jedynie, że poda- 
w ultimatum powód nie za: 
rał w sobie nawet setnej 
ści prawdy, umyślnie znie- 
tatconej do niepoznania. 


nieważ 


wojnę 


różno 


zno 


N 


Ja 


erokim masom powód woj- 
pozostał wogóle nieznany, 
w podręcznikach szkolnych 
azła się krótka jedynie 
nianka, że po światowej woj 
wybuchł pomiędzy Persylią 


udłandią zbrojny konflikt, 
orego powody nic są bliżej 
adóme: 


z 


ie mogły wpaść na ich ślad 
jskrupulatniejsze badania fa 
Zataroi terytorialne 
e wchodziły w rachubę, po- 
e vaź oba kraje leżały daleko 
| siebie i nie posiadały wspól 
«b granie. Persylia leżała na 
l nocnym krańcu Europy, 
nilandia zaś na jej południu. 
ly szereg krajów zajmował 
elką przestrzeń pomiędzy ni- 
i Nie mogły również spowo* 
względy ekono: 
jiczne, bowiem struktura gos- 
"łarcza obu krajów była zu- 
lnie różna i pozbawiona 
„'któw tarcia. Persylia była 
-«waźmie rolniczą bez macz- 
«(szego przemysłu. Sudlandia 
„eciwnie opierała swoje ist 
tnie wyłącznie na tym 
im. Aż do wybuchu zagadko- 
40 konfliktu oba kraje pozo- 
„wały w bliskich stosunkach 
padlowych. wymieniając so- 
c produklw z wzajemną ko- 
a ścia, Różność ich produkcji 
(la tak wielka, że kraje te ma 
y prowadzić handel zamien: 
| z zupełnym wyłączeniem 


wców, 


„wać wojny 


osta- 


. nnika pieniężnego,  wskrze. 
«jąc niejako i modernizując 
«rożytne slosunki handlowe 
niosły pomiędzy. sobą granice 

te i załatwiały wszelkie kwe 


'e sporne w drodze przyjazne 
porozumienia. 


Brak tervlorialnyvch 1 gospo 


„rezych qarżagonizmów nasu 
af przypuszczenie. Że wojnę 
» wołała ebraza. doznana 


rzez Persylię ze strony Sudlan 
ii. Lecz badania 
'wkazały 
ic] npolezy, 


historyczne 
bezpodstawność ti- 


Thi 


Ambasador Persylii w 


"szydzenie z suwerenności 


baldenburgu. stolicy. Sudlandii, 
doręczył na 24 godziny przed 
rozpoczęciem działań wojen- 
nych ministrowi spraw zagra- 
nicznych Sudlandii następującą 
notę: 


„Królewski rząd Persylii ma 
honor zawiadomić republikań- 
ski rząd S$udlandii, że dnia 17 
kwietnia bieżącego roku persył 
ski pełnomocny minister dr. Ri- 
naldi stał się ofiarą wstrętnego 
zamachu. Gdy przejeżdżał w 
powozie poselstwa przez ulice 
stolicy, obrzucono jego auto ka 
mieniami. Jedynie dzięki szczę» 
śliwemu przypadkowi minister 
Rinaldi i szofer nie doznali 
szwanku. Pomijając. że wypa* 
dek ten świadczy, iż życiu per- 
sylskich obywateli zagraża w 
Sudlandii niebezpieczeństwo, 
zamach dokonany na przedsta- 
wicielą naszego króla jest obras 
zą godności naszego państwa. 
Z tego powodu w celu utrzyma- 
nia przyjaznych stosunków po- 
między naszymi krajami żąda 
my zadośćuczynienia w niżej 
wymienionej postaci: 

Rząd sudłandzki ma wyrazić 
ubolewanie przez specjalnego 
posła. Zamachowcy mają po% 
nieść karę smierci przez powie- 
szenie, a ciała ich mają być w? 
stawione na widok publiczny 
na głównynr placu stolicy Thi- 
baldenborga. © ile żądaniom 
naszym nie stanie się zadość w 
ciągu 24 godzin, ambasador 
nasz opuści Sudlandieę, z którą 
od tej chwili będziemy pozosta- 
wali na stopie wojennej'- 


Rząd  Sudlandii, pomimo 
szczerej chęci utrzymania poke 
ju, nie mógł uwzględnić tej wy 
zywającej noty, tym bardziej, 
iż wdrożone natychmiast śledz 
lwo stwierdziło ponad wszelką 
wątpliwość, że „wstrętny za- 
mach“ był jedynie niewinnym 
przypadkiem. Mianowicie gro- 
madka dzieci grała na ulicy w 
piłkę, która przypadkiem ude- 
rzyła w szybę przejeżdżającego 
auta i stłukła ją. Nie mogło być 
mowy o złośliwym rzucaniu 
kamieniami, jak również o u- 
karaniu winowajców tego śmie- 
sznego incydentu śmiercią 
przez powieszenie. Ten ostatni 
warunek ze strony rządu Per: 
sylii przyjęto w Sudlandii za 
kra- 
ju. gdzie nie istniała kara śmier 
€l, 


Wojna więc stała się nieunik 
niona Istotnie juź po upływie 
48 godzin po doręczeniu noty 
samoloty persylskie obrzuciły 
bombami Thibaldenborg, þu- 
dząc micopisaną panikę w gęsto 


zaludnionym mieście. które u- 
legło częściowo zniszczeniu. 


Sudlandia posiadała wprawdzie 
wojsko, lecz nie liczyła na woj- 
nę i uzbrojenie jej armii nie 
stało na wysokości zadania. 
Rozpoczęły gorączkowe 
zbrojenia, Rząd, na czele któ- 


się 


rego stał baron Hardi, zażądał 
od parlamentu nadzwyczajnych 
kredytów. Ogłoszona pożyczka 
wewnętrzna na cele zbrojenio- 
we została pokryta już w ciągu 
pierwszego dnia. Pieniędzy by- 
ło dość i po upływie niespełna 
20 dni zakupiono w międzyna- 
rodowym konsorcjum broni 
„Spis“ trzydzieścipięć wagonów 
karabinów. wprawdzie niezupeł 
nie nowego systemu, lecz z na- 
tychmiastową dostawą, siedem- 
dziesiąt pięć samolotów, czter- 
dzieści łodzi podwodnych, nie- 
co zardzewiałych ze starości, 
lecz zdatnych jeszcze do użyt- 
ku. pięć tysięcy czterysta armat 
polowych, osiem tysięcy trzy- 
sta karabinów maszynowych i 
osiemset ciężkich dział, Tan- 
ków, masek i gazów rząd sud- 
landzki nie mógł nabyć, ponie- 
waż firma „Spis“ nie posiadała 
na składzie tych rzeczy, a inne 
państwa zabraniały ich wywo 
zu. Wydano na zakup broni 49 
miliardów dalafów -— tak nazy 
wała się sudlandzka waluta. 
Ilość materiału wojennego była 
wystarczająca. chociaż pod 
względem jakości nie mógł się 
równać z nowoczesnym. 


Karabiny systemu „Ruber“, 
dostarczone przez firmę „Spis“; 
wycofano już od dawna we 
wszystkich krajach. Samoloty 
były również przestarzałego ty- 
pu. Dwupłatowce nie nadawały 
się do pościgów i ałaków. Cel- 
ność armat pozostawiała wiele 
do życzenia. Ciężkie działa 
zwłaszcza chvbiały często, cho- 
ciaż czyniły dużo hałasu. Jedy- 
nie karabiny maszynowe odzną 
czały się zdumiewającą dosko- 
nałością. Był to nowy system, 
zastosowany po raz pierwszy w 
tej wojnie. Dawał-trzy tysiące 
strzałów na minutę. 


Wojna trwała czterdześci dni. 


Nie była to walka klasyczna z 


szarżami 
naciskiem piechoty 


Ulica nędzy 
w Hollywood 


Opodal centruni metropolii lilmo- 
wej, gdzie powietrze pełne jest za- 
wrotnych liczb, określających gaże 
i honoraria, znajduje się dzielnica, 
gdzie mieszkają biedacy, którzy 
są szczęśliwi, gdy mogą zarobić 
parę dolarów. Na tej ulicy nędzy, 
znajdują się małe atelier filmowe, 
w których drobni producenci krącę 
krótkie filmy, wyświetlane po tym 
w nadprogramach. Artyści, anga- 
żowani do tych filmów, są nowi- 
cjuszami, stawiajacymi pierwsze 
kroki filmowe. Niektóre z obec- 
nych wielkich gwiazd tu tozpoczy- 
nały swą karierę, z gażą kilkunastu 
tołarów tygodniowo. Prócz nowi- 
cjuszy, w filmach tych występują 
aktorzy, kiórzy wyszli z mody. 
Kobiety i mężczyźni, którzy kiedyś 
czarował świat į zarabiali pyliany, 
które wyslawali, są teraz szczęśliwi, 
gdy otrzymują w tych krótkich fil- 
mach małe rólki, Dzielnica nędzy 
Hołlywood jest częste terenem tra- 
gedii. jakich nic wymystiłby naj- 
bardziej zdolny reżyser filmowy, 


atakami na bagnety, 
kawalerii, 


pod osłoną artylerii i innymi 
strategicznymi manewrami. O- 
graniezyła siędo kilku zderzeń 
floty na morzu Północnym, 0- 
raz na oceanie Atlantyckim i 
polegała przeważnie na ala 
kach lotniczych.  Bitew lądo- 
wych nie było wcale ze wzglę- 
du na neutralność krajów, leżą 
cych pomiędzy stronami wal- 
czącymi. Walka srożyła się w 
powietrzu, a ofiarą jej była lu- 
dność cywilna, tępiona przez 
bomby.  Trzymotorowe bom- 
bowce persylskie zjawiały się 
kilkakrotnie nad Thibaldenbot 
giem, rzucając setki tonn mate- 
riałów wybuchowych, niszezą* 
cych tysiące istnień ludzkich, 


oraz mnóstwo budynków i skar‘ 


bów sztuki. 

Nielepiej działa się w Genni, 
stolicy Persylii. Sztab general- 
ny Sudlandii wysłał tam pewne- 
go dnia cała flotę lotniczą w ilo 
ści 396 samolotów bojowych, 
które w ciągu godziny zamie: 
nity w gruzy większą część tę 
tniącego życiem miasta, Ta ka- 
tastrofa _osłudziła wojowni- 
czość Persylii i skłoniła obie 
strony do pokoju, który zawar- 
to w Wurmachu, siedzibie ligi. 
Persylii przyznano zadośćuczy* 
nienie, połegające na przepro- 
szeniu ministra _Rinaldi'ega 
przez dzieci, które stłukły piłką 
szybę w jego aucie. Sudlandię 
ułagodzono usumięciem  Rinal- 
diego ze służby dyplomatycz- 
nej po przeproszeniu przez dzie 
ci. 


Czterdziestodniowa wojna po 
ciągnęła za sobą następujące 0- 
fiary: 

Po stronie Sudlandii: 114,000 
zabitych, przeważnie starców, 
kobiet i dzieci. 

Po stronie  Persylii: 93,000 
zabitych, przeważnie starców, 
kobiet i dzieci.. 

Bomby. rzucone na Thibal 
denborg, zniszczyły muzeum na 
rodowe z bezcennymi skarbami 
sztuki, słynną w całym świecie 
poliklinikę profesora Vassa, in- 
stytut przyrodniczy, elektrow- 
nię, która zasilała prądem cały 
kraj, oraz mnóstwo prywat- 
nych budowli, cennych pod 
względem architektonicznym. 

W  Genni, Stolicy Persylii. 
bomby zniszczyły bibliotekę, 
drugą na świecie pod wzglę- 
dem wielkości, mnóstwo wspa- 
niałych gmachów i olbrzymie 
spichrze. w których złożono cą 
ły zapas zboża z ostatnich 
żniw. 

W przerachowaniu na pienią 
dze czterdziestodniowa wojne 
kosztowała S$udlandię 118 mi- 
liardów dałafów, Persylia zaś 
wydała na nią 96 miliardów im 
perialów. posiadających 
kszą wartość od dalafów, 
jednostka monetarna. 

Wszystkie fe dane nie wyjaś- 
niły jednak w 
nawet stopniu przyczyn wojny. 


WIĘ: 
jako 


najmniejszym 


Tajemnice tę zdradził jeden tył 
ko dokument, będący poufnym 
sprawozdaniem, rozesłanyjm 
członkom zarządu firmy „Spis* 
wraz z roczną dywidendą. Spra 
wozdanie zaczynało się bilan: 
sem i mówiło następnie: 


„Wobec tego, że przedsiębior 
siwo nasze miało na składzie 
55 wagonów karabinów przesta 
rzałego systemu „Ruber“, któ- 
rych nikt już nie nabywał, poza 
tym czterdzieści zardzewiałych 
łodzi podwodnych, 275 dwttpła- 
tówców dawnych systemów, 
5.400 armat polowych, 800 eięż 
kich dział i 8.300 karabinów 
maszynowych nowego systemu 
Klinsa, którego jeszcze nie Wwy- 
próbowano praktycznie. powstą 
ło w łonie zarządu pytanie, w 
jaki sposób, możnaby pozbyć 
się tego materiału, który oe da- 
wna leżał na składzie. przedstą 
wiając znaczny kapitał, które 
go nierentowność wpływała n? 
obniżenie dywidendy. | 

Po dokładnym zbadaniu mie 
dzynarodówej sytuacji dwrek- 
cja postanowiła wywołać rcwo- 
lucję w Sfederowanych Sta- 
nach Okcyterii. Miała nosić na 
początku charakłer socjalny i 
spowodować wkońcu  oderwa- 
nie się kilku prowincji. Jednak 
po długiej rozwadze plan len 
został zarzucony. bowiem w nai 
lepszytn razie mogliśmy w len 
sposób pozbyć się zaledwie po- 
ławy leżącej na składzie broni. 
Zgodzono się wkońcu. że jedv- 
nie zbrojny konflikt dwóch 
państw, z których jedmo nie po 
siądało dostatecznego  uzbroje- 
nia. mógł opróżnić nasze maga- 
zyny. przepełnione przestarzałą 
bronią. Ponieważ mogliśmy li- 
ezyć na współdziałanie kilku 
członków rady ministrów. sud- 
landzki zaś premier. baron Hat 
di, jest wybitnym członkiem na 
szego koncernu, zadecydowana 
wybuch wojny pomiędzy Persy- 
lią a Sudłandią. Załączony bi- 
lans stwierdza, że nasze oblicze 
nia opierały się na solidnych da 
nych. Wojna persylsko - sud- 
landzka dała naszemu przedsię 
hiorstwu czysty zysk w kwocie 
18 miliardów w złocie. Składy 
nasze zostały opróżnione do 6- 
słatniej sztuki. 

Zawiadamiamy z zadowole- 
niem, że odbudowa  zniszczo: 
nych obiektów zarówno w Per: 
sylii, jak w Sudlandii, została 
powierzona naszemu koncerno 
wi za pośrednictwem naszych 
mieiscowych przedstawicielstw 
w tych krajach. Roboty, które 
będą trwały przynajmniej 12 
rat, pozwolą wypłacać piękną 
dywidendę, W nadzici. že wW 
przyszłym roku bedziemy mæ 
gli przesłać nie mniej pomysl- 
ne wiadomości. załą zamy wy- 
razy szacunku. 

Naczelny zarząd firmy „Spis“. 

Treść powyższego sprawozda 
nia nie została zamieszczona w 


podrecznikach szkolnych 


TYDZIEŃ UBIEGŁY W ILUSTRACJI 


zad e 


Premier rumuński -Goga (na. prawo) odczytuje swoje orędzie do narodu. -- 2. Oddziały japońskie wchodza przęz- -jedną z bram 
Popiersie Marszałka Józefa- Piłsudsk odsłonięta. uroczyście w Rzymie przy alei Marszałka Piłsudskiego 


Ir zdobytego Nankinu. 
m. Wieniawą Długószowskim na czele. Twórca popiersia jest znany rzeźbiarz 


(dawniej aleja TParioli), przy udziale specjalnej 
prof. H. Kuna, Obok popiersie bc haterskiego pułkownika włoskicgo 
: o, który zginął na ziemi polskiej w walee o niepodległość naszej ojczyzny, dłuta H. : Kuny, zostało odstłoniętė-w-Rzyntie `prży>Viaļe Medici na Monte Pincio 
- 6. Trzej ministrowie trancuscy — Blum, Dormoy. i Faure: — opuszczają gmach Hotelu „Matignon”, gdzie w związku z sytuacją straj kowa odbyła s 
Ww oczekiwaniu porodu, który da Holandii- następce, albo. następezynię tronu, we - wszystkich oknach wystawowych. Haagi . widnieją’ okolicznościowe  prezerty. 
Maurice Ravżl, znakomity  korvusozytor francuski, - zmarł-w ostatnich dniach grudnia w 62 róku' życia. — 9. Mohamed Mahmud, , przywódca a roji w parlawnencih 
otrzywał z rąk isje utworze nia mowego gabinetu w Egipcie. — 10. Król grecki Jerzy złożył w Białogrodzie wizytę  jużostowiań skięmu księciu regentcwi awłowi 
(na lewa), — ie eston ków korpusu dyplomatycznego, którzy pfzybyli do prezydenta Francji, Lebruna, celem złożenia życzeń noworocznych znalazł się 
również przedstawisiel nemisa abisyńskiego, Haile Selassie; który formalnie pełńi ńadal swe funkcje. 12. Prezydent Lebrun podejmował: gościnnie. przy choince 


ms 

1. 
+. 
È 


narada gabinetu. 


dziatwę, 
Z 


i 


t 


Pewa- 


INTIKA E DZEECKO 


) 


Co zrobić z nieznośnym 
dzieckiem 
Wszyscy znamy rozpieszczo. 
i rozgrymiaszone dzieci,-kłó 
doprowadzają swe matki da 
'zpaczy bezustannymi humor? 
ali złośliwymi figlami. 
Lecz czy zawsze wina jest p, 


ne 


Stronieji paa Czy- nerwowa- 
„_ nieci iwa matka przez swą 


byt 3 ce opiekę często. nie 


przyczynia Się do- nerwowośs , 


i hałaśli ości dziecka? 
Tę pzławda. dzieci powinny . 
być 


woś b 
powinny odczuwać. że są ośrod 
kiem  zaintęresowania całego 


domu, a już napewno nie wolno . 


im stać się orbitą burzy domo- 
wej. 


Często słodkie, małe, lecz nie 


znośnę dziecko rozwiewa wszy 
stkie piękne marzenia, 
młoda kobieta miała o macie- 
rzyństwie! 
Znam 
chłopczyka, który. ma teraz 
trzy lata. Kiedy skończył dwa 
lata, był przez wzgląd: na swój 
rozwój 


na swój rozwój umysłów. 
jako czteroletni chłopak. 
Rezultat: chaos, kłopoty, bum 
ty. Matka otaczała dziecko bezu 
stanną opieką, drżała nad kat- 
dym jego krokiem i wola jej 
rozbijała się o uparte i złośliwe 
nastawiemie dziecka. 


e życia i. energii, cieka. 
i humoru, ale nigdy nie. 


jakie 


takiego 'niezn OŚriegu , 


fizyczny traktowany... 
jak niemowię, przez; kląć 3 Tu ; 


MIĘCZEKSTWO I 


Cierpienia ` dzieci...” Jakies 
setce "kobiece "oprze, się te- 
mu? ' -a 

Gdziekolwiek, „jakakolwiek 


kobieła znajdzie Się: w obliezn 
dziecka głodnego, lub nieszczę- 
śliwego, natychmiast otworzy 
swe ramióna, otrze ży, naksar- 
mi. je, naweł jesli sama I jest gło 
dna. 

Dzisiaj w zóżnęth częściach ` 
świata, na drogach. grzmiących 
od' wojny, Sdziesialki tysięcy 
dzieci: umęcżonyćh "kroczy hie-' 
przerwańym: szeregem. ni 

Małe sieroty, które widziały: 
śmierć  swyćh _ najbliższych, 
, dzieci zgubione 'wśród pamiki, 
inne chore, głodne, ranne. po- 
zbawiene « jakiejkolwiek“ opieki 
i "wydane na łup molocha -woy 
ny. I jeszcze - widok najgorszy: ' 
trupy - dzieci, ' często” straszliwie 
zmiekształcone, często -z niewin- ' 


‘José dzieci, zabitych “przez 
bomby, zrzucone z aefoplanów 
w Chinach; Hiszpanii, nie jest 
jeszęze znana. 'Prawdopodobme 
nigdy zana“ mie-będżie. Ale 


. wiemy; że jest ona ogromna. 


"Dąodczas bombardowania w, 
Hiszpanii jedna jedyna bomba- 
"zabiła około  pięćdziesięciofo' 
' dzieci. 


„Był to właśnie dzień powzro-. 
tu do szkoły. Nauczycielka Toz- 
mieściła dzieci i” rozpoczęła lek 
cję. Rozbrzmiał: chór głosików 
"czystych i dźwiścznych, oczy, 
błyszczały radością, „nóżki wy- 
stukiwały rytm: Nagle jakis‘ 
szum... £ początku odległy, pó. 
źniej” bliski Siina detonacjá. 

auczyciełka zbladła. Zaczę- 
tat zwóływać dzieci. chciała je 


- wyprówadzić i ukryć. Zapóźno! 


Druga: bomba padła. Dach 'szko 
ły został: zerwany. Młoda kobie- - 


ną twarzyczką o nieruchomych ta nie_ widziała jhż tego. Nie wi 


Żrenicach, żwróconą 'ku niebu. 
Tysiące, tysiące dzieci w Che 
nach i w Hiszpanii. 


Śmierć z nieba 


we wszystkich religiach 1 
wszystkich mitologiach 
niebo jest i było "zawsze. miej- 
sxem zamieszkiwanym. * przez 
Dobro, Piękno i Ideały; 

Niestety, ludzie zmienili 


to 


wszystko. Niebo,.załludnione do 


świata « 


"działa również strasznego wido 
"ku, jak w sali szkolnej śŚmterć 
dosięgła. 56 małych, ludzkich 
niewinnych istnień, z otzami 
‘rozszerzonymi od strachu. 


- Wyścig ze śmiercią - 

"Trzeba uciekać, uciekać 
„ przed 'tą ‘śmiercią, - która przy- 
„chodzi zewsząd, z nieba, z gór, 


_„zmórza. 


: Uciekać! Matka i dziecko 


Chłopczyk tem ył prawdzi: tychczas dla „dzieci przez nąj- siadają na osła, ojciec idzie 0- 


wą dynamomaszyną -energii 1 
witalność. = - 


Nigdy nie wydawał: się szczę: 


piękniejsze, marzemia, 


pełne dobrych wróżek,.. skąd ` 


zstępuje. - św. Mikołaj 4 „WOF*. ; 


miebo;: hok. To są szczęśliwcy. Ale in: 


mi? Inni muszą uciekać „pieszo. 


"Ochetnicy |eudzoziemcy, leka z, 


śliwy, póki nie zrobił czegoś za : kiem zabawek, miebo;, gdzie maoae, siostry. miłosierdzia, wszy- 


kazanego lub niebszpiecznego. 


zbrodniczego czynu. 

Biedna „matka zrezygnował Í 
z walki. ^ Poradzono jej, ażeby 
chłopca mmieściła w internacie, 
nk potrafiła się na to zdo- 


Kiedy tem go, mały Ro- 
bert był PA e złym i zło 
śliwym zwierzątkiem, . którego . 
Żywotność i energia kierowana _ 


była wyłącznie na. drogę Tobie. 
nia przykrych figl ów i złośliwa 


bci. 


Poradziłem zrozpaczonej mat, 


ze, aby zupełnie., „przestała się 
interesować TOZ- 
wojem Roberta -i żeby całkowi- 
cie zmieniła system jego swo 
wania. 

Pokój dziecinny Robera, „któ. 


ry dotychczas był składem; naj: , 


rozmaitszych „zabawek, został 
opróżniorty. , Pozostały „w nim, 
tylko nieodzowne. meble . Przy- 


był natorriast. 


mały warsztat Ślusarski. 
Dziecko zostało pozostawio- 
ne samo.sobie,  zastosąwano 
zdrową i witaminową. . dietę. 
Mamusia, której „w: /początku 
bardzo trudne: było . „nie zaglą-. 
dać do dziecinnego pokoju, po- 
starala się opanować, być spo 
kojną, niesokazywać "żadnego. i 
zdenerwowania, ani strachu na 


wet wobec niebezpiecznych po: , 


czynań swego. jedynaka. 

Chłopiec . z.początku czuł się | 
nieswojo. potym zaczął z za” 
miłowaniem pracować: Tutaj * 
wreszcie znalazła ujście jego e: 
nergia i żywotność, 

Kiedy kilka ani łemu spot: 
kałem panią K, na uliey, pode- 
szłą do mnie rozpromieniona: 

Nie ma pan pojęcia, dokio- 
rze, jaka szalona zmiana. Ræ 
bert stał się zupełnie innym 
dzieckiem. Mój mąż był chory 
przez kilka tygodni i byłam 
zmuszona zupełnie zaniechać 
dziecko. Byłam zdum'=sa iegg 


Ee 


mały, stołek „4. 
przyrządami stolarskimi. i takił , 


gwiazdy i obłoki, na które dzie” 


Kareenie doprawadzało go da ' ci patrzały dotąd z zachwytem go męczęństwa dzieci. 
wybuchów- szata fk nadzieją: -dzisiaj dzie 


ci chińskie i hiszpańskie wie. 
"dzą, że z tego nieba idzie 
śmierć. 


Dobry Salad nie wystarcza 


Dziecko może mieć tylko pozory 
zdrowego wyglądu. Należy „czuwać 
nad jego wzrostem i wagą, nie tyl- 
ko wtedy, jeśli jest ono spóźnione 
W rozwoju, ale nawet, jeśli „jest po 


4 


Wisk _ Obwód klatki pier- 

wo _-.siowej w” metrach 
i U6— 7 0,53 do, 0.55. ` 
| 0— 8 0,55, do: 0.56 
8— 9 0,56.do 0,57 
9 — i0 0,57:do 0,58. 
10 — 11 0,58 do 0:60 

SA = iZ 0,60 do 0.63 = 

—,13 0,64 do 0.66 


ESEE dziecko STA AEAN być 
* tęgie. Tfzy -kilo ponad podaną ncr- 
"mę stanowi już "balast, którego "na. 
leży. dziócka pozbawić: se. ij 
7 Ażeby zachować zawsze: mmiar i 
normę w. wadze "dziecka; «naląży 
kierować .się kilku. zasadami. Naj- 
ważniejsza z nich" jest racjonalne i 
- dobrze dozowane odżywianie. z 
"Oto kilka prostych rad: 

1. Należy, porównać wagę (i mia- 
rę SWEGO dzisokas podług szałączo: 
nej tablicy; * „Jeżeli rćznica w dél 
jest znaczna, „należy. koniecznie po 
radzić się „lekarza, co a ua 


| pomtystowością, =i" daitódzielno- 
„ Suląć Całymi godzinami” bawił 
"się zupełnie, sam: i; zachowyw? 
sie absolutnie spokojnie, Cza- 
sem zaobserwowałam, że éhe. 
uczynić coś; za co napewno z0- 
stałby skarcony. Rozglądał się 
wokoło, a nie widząc mnie w 
_ pobliżu, rezygnował z dawnego 


* cytryn ach, 


zahamowanie stożwojn: dziecka. =Je- ‘$ rćlach;* ziaruach zbożowych i sło- 
nn ay wy 


séy dają okrutne świadectwo te 


"»Łekarz z-Kanady spotkał pe- 
wnego dnia na drodze maszeru 
jące dzieci poniżej lat dziesię- 
- (ii w ilości około Uaz tysię- 


nad wiek rozwinięte. Również na- 
leży zwracać baczną uwagę na Toz- 
wój' klatki piersiowej u ' dziecka. 

Nastepująca tablica może być 
wskaąźnikiera: 


-ehłopcy dziewczęta 
20:do 22 19 do 24 
22 do 24 21 do 28 
24dh 26 24 do;z5 
a2zqd0:29'.-> - +98 do. 28 
29-do* 81 « -29 do 31 
32/do 34. 31 do 35 
34- do. 38 35 do 59 


-želi dziecko' tośliłe zbyt szybko, lub 
jesto zau tegien małeży również 
* zmienić sy, Ac odżywiania. 

'2. Na ździecku „latem, a jesz 
zei bardziej! zima (nie. ma! słońca). 
dawąć, dużo witamin” * 

Witaminy, A wpływają na. fapt: Ei 
'mość. * przeciw infekcjom, «przeciw 
nadmiernej: wadze, : “ha racjonalny 
rozwój. tkanek. Zawarte . są one w 
; pomarańćzach, mar- 
cEwi,’ kapiście. i ołiwie-z «wątroby, 

Witaminy. B działają; dobrze: na 
„ttawienie i tyrkulację krwi. Zawar- 

„ te;są w: , pomictorąch, szpinaku, mo- 


"dósyć: czasu; aby zająć się do- 
mem i ‘czyje, się szczęśliwa, że 
za”, poradą: ‘pana potrafiłam na- 
„prawić” Swój, błąd w wychowa: 
niu syna. I rakiowałam go zbyt 
poważnie” i otączałam go zbyt 
gorliwą opieką!“ 

_ Wiele jest matek, którym do: 
mowy spokój zakłócają dzieci «© 


' figla tub złośliwości, „Niema jej: podóbnym charakterze. Chciał 


tutaj, więc nie będzie żadnej e: 
niocji!* Wydawało mi się, 
tak sobie myślał. 

Mamy teraz spokój w domu 
Nóce są ciche i spokojne: Mam - 


że. wać mój: regulamin 


bym, ażeby spróbowały zastost 
chociaż 
przez ‘krótki czas. 

- Jestem pewien. że spokój za: 
wita „80 ich domu. Dr. Meron. 


i błaga jąc o pomoc. 


„noce bez przerwy, aby 


. zać pomocy, . 


cy. Ogromna większość łe- 
dwie odziana i boso. Niektóre. z 
nicl były uwieszońe. na ramie- 
nin. matek (marsz trwał cztery 
doby), ogromna 'większość by- 
ły 'to dzieci zagubione, dzięci sa 
motne. 

Kiedy nieszczęśliwy ujrzeli 

lekarża, rzucili się” do niego, 
Ale komu 
pomóc najpierw? Wybór był 
okrutny i straszliwy. 
Kogośmy mieli wybierać? 
— opowiada lekarz. Czy 
wpierw ratować dziecko, umie- 
rające na dezynterię, czy też od 
obłąkanej matki odebrać nowo 
rodka, który się urodził.w dro- 
dze, zawiniętęgo w gałgan? 

Rodzice wyciągali przed sie- 
bie swe dzieci. 


'— Weź jel Jest ranny! - Ra- 
tuj! Umiera ` przecież! 
— Widziałem — mówi ten 


sam lekarz — malców. ocieka- 
jących krwią, dzieci o. nogach 
spuchnietych i zranionych, pła- 
czące z bólu, głodu i zmęczenia 
Pracowaliśmy trzy dni“ i trzw 
choć 
część dzieci opatrzyć i przesłać 
do pobliskiego portu. A pod- 
czas tego, gdy gromada mal- 
ców odpoczywała przy drodze, 
czekając swej kolejki opatrze- 
nia, znowu rozpoczął się nalot 
i ci, co sądzili, że uciekli już 
przed śmiercią, zamknęli oczy 
na wieki. 

T;ekarz ten, człowiek o wisi 
kim sercu; który z dwoma po- 


„mocnikami czynił nadludzkie 


wysiłki, aby choć trochę ©ka- 
„dodał zroznacz©- 

ny: serj | 
— Wobec takich widowisk 
człowiek staje bezradny i przy- 


Ez" pz 


dzie. 

Witaminy © działaja przeciw 
szkorbutowi, anemii i zawarte są 
w cytrynach, pomarańczach, zielo: 
nych jarzynach, pomidorach, 

Aiai D-przeċiw rachityzmo- 

wii braku wapna w erganizmie, Są 
w oliwie z wątroby stokfisza i w 
tranje. 
„ Witaminy E, które działają o- 
Żywczo na cały organizm i wpły- 
wają 'na jego dobre funkcjorowa- 
uje, zawarte są w maśle, ziarnach 
zbożowych, mleku i rzeżnsze. 


JAK NALEŻY ODŻYWIAĆ 
DZIĘCI? 


Rano szklankę mleka i czarny 
chleb z masłem. O, dwnastej jablko, 


* lub, jeśli dziecko jęst głodne, jesz- 


cze polmarańcz, Obiad winien sią 
składać z pcżywńej zupy, jarzyny, 


sałaty i owocćw. Mięso tylko trzy 


razy na tydzień. Na podwieczorek 
owoce, na zołącję czarny. chleb z 
twarożkiem, Czasem szynka, jajko 
rzadko.. Naturalnie mowa jest tyl 
ko o dzivciach znpełnie zdrewyć! 


'o nerimalnej wadze i wzroście. 


Na zakończenie chciałabytn jesz- 
cze zwrćrić miłym mamusiom kil- 
ka uwag. Nigdy nie należy gnio- 
wąć się na dziecko przy stoles Na- 
turalnie drobne uwagi w rodzaju: 
„Nie trzy maj łokci na stole” lub 
„ Trzymaj się prosto” nie mają zna- 
czenia. Wszelkia poważne rozpra- 
wy zawsze należy odłożyć na po 
tym, gdyż dziecko nie pcwinno się 
denerwować przy jedzeniu. Stwórz- 
my przy stole atmosferę wesołą 1 
miłą i nigdy nie namawiajmy dzie- 
ci do tego, by prędko jadły, co 
czyni dzisiaj większość matek. 
Dziecko powinno żuć długo i do- 
kładnie i otrzymywać na talerz ta 
ką purcję, jaką zjeść potrafi. 

CARON 


DZIIEC 


tłoczony ogromem nieszczęść i 
męczeństwa dzieci! 


W obron'e dzieci 
Nie trzeba opisywać okropna 
ści wojny. Każdy mniej więcej 
zdaje sobie sprawę, jak wyglą- 
da dzisiejsza wojna. Należy tyl 
ko, aby każda kobieta zdała so- 


bie sprawę, jakie jest meczet- 
stwo- dzieci podczas womy. 
Chciałoby się zamknąć oczy, 
by nie widzieć potwornych 


liczb i. statystyk, chciałoby stę 
zamknąć uszy. by nie słyszeć 
strasznych wynurzeń ludzi, któ- 
rzy wrócili z piekła wojny. Te- 
raz, do szeregów umeczonvel 
dzieci hiszpańskich przybyły 
jeszcze dzieci chińskie. małe, 
żółte figurki o czarnych lśnią 
cych włosach. 

"TI nad nimi rozpętała sie kas 
łastrofa: W- chińskich mia- 
stach, niezwykle licznie zalu- 
dnionych, bomby i granaty zro 
biły straszne spustoszenia. Po- 
grzebano całe dzielnice. wsród 
których ginęły legiony niewin- 
nych dzieci, 

"Matki w panięznym strachu 
uciekały z  przytwierdzonymi 
maleństwanii na plecach, ucie» 
kały. rozpoczynając straszmy 
wyścig ze śmiercią. 

Gromady dzieci bezdomnych 
błąkają się po drogach. Niektó- 


re z nich umierają z głodu i 
wyczerpania. 
Czerwony międzynarodowy 


Krzyż raluje ile może i karmi 
je małe skośnookie stworzenia, 
które jak zwierzątka rzucają 
się na jedzenie. 

W raju dzieci umarłych, mati 
chińczycy ij mali hiszpanie ono 
wiadają sobie te same straszne 
historie. 

Kobiety całego świata sa peł 
ne przerażenia į zgrozy wobec 
okropności tych wojen, krwaw 
szych i okrutniejszych od tych, 
które były kiedyś. Kiedyś bo- 
wiem stykały się ze sobą tylko 
armie, dzisiaj padają niewinue 
aliary, kobiety, starcy i dzieci. 
Przede wszystkim dzieci: 

Wojna dzisiejsza kosztuje 
więcej krwi cywimej. niż woj 
skowej. * ` 

Dziesiątki organizacji kobiece. 
cych spieszy na pomoce. Ekspe- 
dycje młodych dziewcząt wyrn- 
szyły, by zapewnić rannym 
transfuzię krwi. 

Oto w jaki sposób kobiety 
pojmują bohaterstwo: oddać 
swe życie dlą ratowania innych, 
a nie niszczyć życie. 

Dzisiaj, kiedy większość mę 
czyzn cąłego Świata zajęta wa 
na odeinku śmierci i pracuje na 
nim w ten. lub inny sposób, po- 
woli kobiety całego świata za- 
czynają rozumieć niebezpieczeń 
stwo i grozę wojny. -Chcemy 
ratować nasze dzieci! Na to ha- 
sło odpowiedzą PRO ku: 
biety. i 

Wielu mężczyzn o . wielkim 
sercu poświęciła się sprawie 
pokoju. ale głoś ich został za- 
głuszony przez politykę, grę dy 
plomatyczną i ambicje. 

"Gltyby kobiety potrafiły. woj 
na 'zuiknęłaby z całej kuli ziem 
skiej. 

Jedyna nadzieja naszych czn 
sów leży w sercach kobiet, kló- 
re , boleśnie odczuwają grozę 
wojny. 

W obronie swych dzieci mat 
ki zdobędą się na polrzebną «ia 
walki siłę. 

Gdyby kobiety całego świa 
chciały wydać okrzyk: „Precz 
z wojną!*, może ludzkość ma 
głaby jeszcze być uratowana! 

Fernande Feron 


Ə 


Na co wydaje pieniądze 
znakomity artysta filmo- 
wy Clark- Gable 


Hollywood, w grudniu. 

W Kalifornii cenią mnie conaj 
mniej na 300.000 dolarów. Ozna- 
cza to, że zarabiam rocznie wy- 
mienioną wyżej sumę. Moi przy- 
jaciele, a mam na myśli tych, 
którzy byli już” moimi druhami 
przed więcej, niż dziesięciu laty, 
Kiedy „wart*.byłem wszystkiego 
5.000 dolarów, pytają mnie, ca 
ja właściwie robią z tymi _pie- 
niędzmi. 

Przed dziesięciu laty- byłem 
jeszcze mało znany i marzyłem 


o rolach, za: które płacońo naj-' 


wyżej 200 dolarów. Obecnie po- 
siadam własny dom, 
samolot i imię słynne w Świecie. 

Mógłbym znależć tysiące spo- 
sobów wydawania pieniędzy, — 
Nie czynię jednak tego. Nie za- 
pomniałem czasów, kiedy zara- 
białem wszystkiego 20 dolarów. 
Moje upodobania — posiadam je 
naturalnie — nie są tak koszto- 
wne. Drugorzędny artysta mógł- 
by sobie również na nie pozwą- 
lić. Któż bowiem mógłby: twier- 
dzić, że rybołówstwo, lub polo- 
wanie, należą do luksusowych 
zachcelanek? 


ŻYJĘ BARDZO SKROMNIE 


Oprócz tych dwóch rozrywek, 


które szczególnie lubię, | dzielę 
wolny czas pomiędzy konną jaz- 
dę na wierzchowcu Agnarze, ma 
ły samolot „Zine“ o 
mój aparat fotograficzny i auto, 


rozwijające z łatwością szybkość) 


180 do 200 kilometrów na godzi- 
nę. Jest to prawie.wszystko, U- 
prawiam jeszcze codziennie 
przez godzinę boks, 
ten wchodzi już w 
zawodi. 
nie znajdzie mojego nazwiska 
w obfitej rubryce skandali .ani 
w statystyce rozwodów, zamiesz 
czanej przez wielkie dzienniki. 
Żyję zupełnie skromnie w mo- 
jej willi w Bewerley Hills. Nie 
spekuluję moimi. pieniędzmi, 
składam je w banku i podejmu- 
ję z nich jedynie tyle, ile potrze- 
buję na bieżące wydatki. © 
ŻYCIE JEST NIEOBLICZALNE 
Nie zapomniałem początków 
mojej kariery i dlatego pamię- 
tam o innych. Największą pozy- 
cję w moim rocznym budżecie, 
wynoszącym 30.000 dolarów, sta 
nowią zapomogi dla. : podupa- 
dłych artystów. Pamiętam bo- 
wiem, jak często byłem głodny 
na początku mojej kariery. — 
Przed dwoma laty ufundowałem 
wspólnie z trzema przyjaciółmi, 
Robertem Montgomery,- Gary 
Cooperem i Wallace Beery'm, 


sanatorium na 150 łóżek, wypo- 


sażone we wszystkie najnowsze 
urządzenia. 
mogą znaleźć przytułek wysłuże- 
mi, niezdatni już do pracy arty- 
ści. 

Życie jest tak nieobliczalne i 
niepewne, że nie ma człowieka. 
który mógłby *wierdzić, że iest 
zabezpieczony przed ciosami lo- 


su. Nie jeden z tych, którzy. opły- 


wają dziś w dostatki;, może Zo- 


stać jutro nędzarzem, łaknącym 


chleba. Jestem wobec tego prze- 
konany; 


ska nie tylko o jutro, 
nież o dalszą przyszłość. 
Clark Gable. 


własny 


120 HP., 


lecz sport 
zakres mega 
Z drugiej strony, niiti 


| 
«i 


laczego jesteśmy zazdrośni? 


T EiS "= 


Nieskończenie wiele przyczyn kryje sie u źró. 


Można być zazdrosnym o mnó 
stwo.rzeczy. O bliskich lub ob- 
cych ludzi; © psa, okazującego 
przywiążanie do innych, o róż- 
ne przedmioty, a nawet o oder- 
wane pojęcia, idee lub twór ima 
ginacji. Rozmaitość powodów za 
zdrości dowodzi, że więcej zna- 
czy tu osoba zazdrośnika niż 
przedmiot, budzący zazdrość, 
która powsłaje zwykle na po- 
dłożu niepewności. Człowiek za- 
zdrości, ponieważ pragnie zrzu- 
cić odpowiedzialność za swoje 
czyny na kogoś lub, na coś. 


Zazdrość z miłości 
Wyborem w miłości kierują, 
jak wszystkim w. naszym kultu- 


ralnym "środowisku, określone 
dążności. Móżna stwierdzić 


obecność w każdym ludzkim czy 
nie. Zbadanie. psychiki człowie-. 
ka zazdrosnego 


stwierdzi prze- 


ich. 


dei tej strasznej wady 


ważnie, że dany osobnik już w 


dzieciństwie doznawał uczucia 
upośledzenia, "obawy złekcewa - 
żenia go przez innych. Okazuje 
się prawie zawsze, że,ludzie za- 
zdrośni, byli w dzieciństwie nie 
samoódzielni, brakło im zdolno- 
ści do ukształtowania sobie ży- 
cia-w sposób przyjemny i roz- 
sądny. 


Kob' ety są pewni iejsze 
siebie 


Jeszcze nie tak dawno dawały 
kobiety największy kontyngent 
zazdrosnych zakochanych. -Od 
niedawna: stosunek ten ' zaczął 
się, zmieniać, na-korzyść męż- 
czyzny. Główną. przyczyną tej 
zmiany: stanowi fakt, że kobiety, 
biorące już w ciągu jednej gene- 
racji udział w:życiu. społecznym, 


pizebyły. widocznie ogniową pró, 


"większą 


bę usamodzielnienia i zdobyły 
pewność siebie. we 
wszystkich dziedzinach, nie wy- 
łączając dziedziny wyboru towa 
rzysza życia, `w- której 
świadomość celu ograniczyła ła- 
twość rozczarowania. Nie mało 
wpłynęła na pewność siebie ko- 
biety jej pomyślniejsza sytuacja 


materialna w porównaniu z męż, 


czyznę; W i-:sza łatwość zdoby- 
cia pracy. 


Problem bezrobocia-nie prze-. 
„staje być dla mężczyzny bardzo 


groźnym. Wciąż: jeszcze wymaga 
się od niego, aby był żywicie- 
lem, obrońcą i głową rodziny. — 


Wychowawcze: znaczenie. Żywe- .- 


go przykładu dominuje dotych- 
czas. Tragiczną jest rola dorasta- 


jacego chłopca, który - -napróżno ' 


szuka dla siebie wzoru i widzi 
żywiciela rodziny w. matce lub 
siostrach.: 


pewna; 


„į zazdrosny mąż 


Uczucie upośledzenia, narasta 
jące przez długie lala w męż- 
czyźnie, odbiera mu pewność 
siebie zarówno w miłości, mał- 
żeństwie, jak w innych dziedzi- 
nach życia. Poczucie słabości bu 
dzi w nim'przesadzoną obawę 
utraty towarzyski i czyni go za- 
zdrosnym. Wybór bez względu, 


. czy- chodzi o miężczyżnę, czy ko- 


bietę, 'odbywa się zwykle” w ten 
sposób, że pewność siebie jedne- 
go z partnerów stanowi rekom- 
pensatę słabości drugiego: Nie- 
pewny siebie osehnik ogląda się 
zawsze za wspólnikiem, w któ- 
rym, spodziewa. się znaleźć opar- 
cie. Jeden decyduje się na żonę, 
która zabezpieczy go materialnie 
inny szuka żony, podziwianej 
przez mężczyzn, wybór taki bo- 
wiem krzepi jego zachwianą mę- 
ską odwagę. . Do takiegó męż- 
zyzny dadzą się zastosować sły 
ne .słówa Richarda Dęhmela: 

— Cóż to musi być. za męż: 
czyżna, do którego może „mależeń 
taka kobieta!. 


- Falszywy. wybór _ 


Jest" rzeczą jasną, że taki tet- 
dencyjny wybór -nie zapewni 
trwałego sżczęścia ani-harmonij 
hego współżycia. Zazdrość -jedne 
go „współmałżonka -oddala go od 
drugićgo miast zbliżyć: Podpora, 
na której chciano się oprzeć, po 
czyńa: chwiać się sama. Naste- 
puja rozpaczliwe wysiłki, aby, 
ratować sytuację. Miłość, którą 
zazdrość czyniła ponętniejszą, m- 
stępuje miejsca üdrece, dokncza 
niu, ZO: sie czasami nawet 


 azitott zawodowa 


W zakładzie tymig 


że obowiązkiem moim 
względem samego siębie jest tro- 
lecz rów- 


suwają. energicznie z drogi istota 
nych. lub mniemanych. przecięp 
ników i stwarzają sobie nieogra= 
niczone iluzję własnej dzielno= 
ści. Im bardziej jednak toną w 
marzeniach, tym mniej. potrafią 
sprostać zadaniom  rzeczywisto- 
ści. Jak wielkim jest wpływ za- 
zdrości na polu zawodowych za- 
dań, świadczy przechodzenie jej 
ze sfery wyobraźni w. dziedzinę 
czynu, „usuwającego drogą mor- 
du mniemanego współzawodni- 
ka, którego stworzyła sobie wy 
obraźnia nieudolnego człowieką 
zazdroszczącego innym zalet, jæ 
kich poskąpił mu los lub pozba: 
wiła własna niezaradność. 

Dr. Hilda Krampflitschek. 


1. Lotnik francuski Arnoux- uste 
„nowił nowy -rekord światowy, pod- 
nosząc się na awionetce na Wyso- 
kość 7000 metr. — 2. Wodospad 
Niagary w okowach lodowych. — 
3. Piechota angielska maszeruje 
przez. palące piaski pustyni pod- 
czas manewrów w Egipcie. — 4. 
Pomnik ku czci powstańców 1863 
roku, wystawiony przez ludność 
gminy kurzenieckiej, powiatu wi- 
lejskiego. — 5. Min. Bokeman, 
poseł szwedzki w Warszawie, zła- 
żył p. Prezydentowi R. P. swe listy 
odwołujące. — 6. Francisco J. del 
Castillo, został mianowany przed- 
stawicielem gen. Franco w Tokio. 


SAMOTNA CES 


Dziecku, które przyszło na 
świat w królewskim dómu' Wit 
telsbachów wieczorem 

24 grudnia i837 roku. zn 

«mię Elżbiety. 

V rodzinie nazywano ją później 
sie Zwrócił szczególną uwagę 
fakt, że księżniczka 
urodziła się, jak .Napeleon, z jed- 

nym ząbkiem. 

W dziewiątym roku życia 'nie 
odznaczała się urodą, lecz. posia 
dała już niezwykły wdzięk, ja- 
kim czarowała przez całe. życie. 
Lubiła zwierzęta i ptaki i' 'hodo- 
"wała je troskliwie: 

sarny, owce, króliki i kury. 
Cesarz Franciszek Józef, ulega- 
jąc woli matki, arcyksiężny Zo- 
fii, miat poślubić księżniczkę ba 
warską Rene.. Z pierwszego wej- 
rzenia: „jednak. 
zakochał się w jej siostrze Sisi, 
w jej pięknych włosach i dziecię 

tej. twarzyczce. 


Dwudzieśtego kwietnia 1854 ro ` 


ku Sisi udała . się do Wiednia, ja: 
ko narzóczona. Sześciokonna ka 
roca odwiozła ją do Straubingu - 
nad Dunajem, gdzie czekał na 
nia wspaniały statek. Z dwóch 
córek, jakie wydała na świat w 
ciągu pierwszych dwóch lat mał 
żeństwa, Zofia zmarła w drugim 
roku życia. 

Dnia 21 sierpnis 1857 roku uro- 
dził się następca tronu Rudolf 
którego wraz z siostrą Gizelą, 
wychowywała. matka Francisz- 
ka Józefa. 

Nieporozumienia 
Elżbietą. i jej teściową mnóżyły 
się zarówno z powodu zagarnię- 
tej przez tę ostatnią opieki nad 
dziećmi cesarskiej pary jak i na 
tle. polityki: 

Elżbieta eryntta tezarmywi gory 
kie wymówki x powodu ulege- 
nia we wszystkim matee, 
Franciszek Józef był zdania, że 
matka jego lepiej nadaje się na 
kierowniczkę wychowania na 
stępcy tronu, niż cesarzowa, któ 

rą nazywał 

kapryśną 1 rostzrgnioną, 

nomimo, że kochał namiętnie 
swoją Sisi. Giągła walka podko- 
pywała zdrowie Elżbiety. Szuka 
ła samotności. Trwająca godzi 
nami konna jazda wyczerpywa: 
ła -jej siły. 

Złamaąna na ciele i duchu zapom 
niała o obowiązkach cesarzowej 
i matki, szukając na Maderze 

spokoju. 

Nie rozumiała „głównego zarzu 
tu, jaki jej.czyniono, oskarżając 
o brak świadomości wysokiego 
dostojeństwa i brak dumy kró- 
lewskiej. Wymag gania etykiety 
dworskiej. nie mogły zmienić 
wrodzonych skłonności Elżbiety, 
która 
pod wielu względami wyprzedzi 
ła swój wiek fizycznie i ducho. 

wo. 
Cesarzowa dbała o wysmukłą li- 
nię ciała, które: ćwiczyła spor: 
tem i gimnastyką. Etykieta, du- 
ma rodowa, wysokie mniema- 
nie o majestacie królewskim — 
były to pojęcia, z „którymi nigdy 
nie mogła się zżyć, 
wychowała się bowiem w zbyt 
wielkiej wolności ducha i myśli. 

Była niezwykle uczuciowa 
lecz musiała kryć się z tym w 
dworskiej atmosferze, użnającej 
jedynie zewnętrzne formy. Elż 
bieta pozostawała 
w ustawieznej wojnie z kastowy 

mi przekonaniami otoczenia. 
Konflikty należały do porządku 


` 
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Życie i losy Elżbiety austriðckiej t 


i nia 1868 roku, 

której nadano imiona Marii Wa 
lerii. Dziecko to stało się jej po- 
ciechą. Mogła je chować sama 
po śmierci arcyksiężny Zofii i 
poświęcała mu całą swą troskli- 
wość i czułość. Miłość macierzyń 
ska nie zamknęła jej serca przed 
zwierzętami, które zawsze - ko- 
chata. 

Psy towarzyszyły jej wszędzie. 
Jedna z dam dworu opowiada w 
swym pamiętniku, że cesarzowa 
uwalniała czasami przy stole któ 
regoś z piesków od dokuczliwej 
pchły i/zabijała ją na talerzu, 
„który natychmiast zmieniano. — 
Sympatia dla koni i psów była 
w rodzinie cesarzowej stałym zja 
, wiskiem. * Ojciec Elżbiety miał 
powiedzieć pewnego razu: 

— Gdybyśmy nie byli książę- 
tami, bylibyśmy jeźdźcami cyr- 
kowymi. . 

Elżbiecie nie - wystarczała w 
końcu konna jazda na spacerach 
i w manężu. Chciała wydoskona- 
lić sięw tej sztuce i nabyła dwa 
wierzchowce cyrkowe, nazywa 
ne/ Flock i Flick. Ulubioną jej 
rozrywką było 
zapraszanie znajomych do ma- 
neżu i i bawienie się ich przestra- 

chem, 


poza 


gdy oba konie: biegły. pędem 


wprost na cesarzową, zatrzymu- 
jąc się tuż przedenią prawie i 
Odbywała * długie 
galopem. — 


stając dęba. 
przejażdżki dzikim 


, Czyniła . to: nawet 


brała lekcje fechtunku 


za granit: 
szczególnie w Anglii. 
Pewnego razu 


| koń zrzucił.ją tak nieszczęśliwie, 


że wegła wstrząsowi mózgu. 
Zapadała na szalone bóle. głowy 
i lekarz przyboczny nie miał jnż 
innej rady,. jak obcięcie prze- 
pysznych włosów cesarzowej. — 
Nastąpiło jednak polepszenie i 
ocalała ta wspaniała ozdoba u- 
rody Elżbiety. 

Poza konną. jazdą .cesarzowa 
i odby- 
wała marsze, trwające po 6 —' 8 

godzin, 
nie przyjmując żadnego pożywie 
nia, oprócz szklanki młeka: w 
nocy. 

Cesarzowa odbywała wciąż pó 
dróże. tZwiedziła' całą. Europę. 
W. tym życiu wędrownym : 
nabawiła się ischiasu, który:zma 
szał ją/do. szukania ulgi: w -róż- 
nych miejscowościach - karacyj 

nych. 


V roku 1867 przyszło w Salz- ` 


a do słynnego spotkania z 
cesarzową Eugenia, w' którym 
świat przyznał Elżbiecie pierw* 
szeństwo pod względem urądy. 


Eugenia nie dorównała jej w dzię i 


kiem. 
Po tragicznej śmierci . Rudolfa 


RZOWĄ 


w Meyerlingu, Elżbieta zamknę: 
ła się jeszcze- szczelniej przed- 
światem. 
Dzienniki pisały, że dostała po 
mieszania zmysłów, i kołysała 
w ramionach poduszkę, pytając 
obecnych, czy nowy następca 
tronu jest ładnym dzieckiem. 
Dzienniki przesadzały wpraw- 
dzie, nie ulega jednak wątpliwa 
ści, że okropne przeżycie wywo- 
łało ujemny wpływ na stan psy* 
chiczny cesarzowej, powodując 
chwile niepoczytalności. Pewne: 
go razu np. podczas przechadz- 
ki, rzekła nagle do towarzyszą” 
cej jej Marii Walerii: 

— Kocham wielkiego Jehowę 
i ubóstwiam Go w prochu! 

Mówiąc to, cesarzowa rzuciła 
się nagle na ziemię, i, wyciąg- 
nąwszy się na niej, dodała: 


— Jedynie w takiej pozycji 
„mogę się modlić. 
Niesłusznym jednak byłoby 


przyrównanie Elżbiety do lrudwi 
ka II, Mieli jedynie wspólnega 
pradziadka, który nie zdradzał 
żadnych objawów  przyćmienia 
świadomości. Usuwanie się Elż: 
biety od świata było wynikiem 
trybu życia, jakie wiodła. 

Ważyła 46 kilogramów. Była te 
waga, zą mała na wzrost, wyno 

+,szący 1.72 centymetry. 


Jadała przeważnie tylko jaja ł 
iW mleko lub pijała sok, 


wyciśnię- 
ty'z surowej wołowiny. Poza 
tym: zjadała dziennie sześć po- 
marańcz. Używała łaźni i bez- 
pośrednio po niej wchodziła da 
wody, której temperatura wy< 
nosiła pięć stopni poniżej zera. 
Odbywała codziennie przechadę 


ki na RO 10 — 20 kifo 


metrów. 
Podróżowała, nie interesujące się 
absolutnie sprawami polityczny- 
„mi i społecznymi, o. 
Stała się w Genewie ofiarą mor- 
dercy; Luccheni'ego, który przed 
spełnieniem zbrodni, rzekł do 
przyjaciela: 
' — Chciałbym zabić kogoś. — 
Musiałaby to być jednak jakaś 
wybitna osobistaść, aby dzienni- 
ki o-mnie pisały. 

r Gdy dowiedział się, że cesarza 
wa ;przybywa do Genewy, rzekł: 

v- Cesarzowa byłaby dla mnie 
odpowiednią osobą. W ten spo- 
sób możne: wyinicrzyć cios pa- 
nującej, klasie i stać się sław- 
nym. 

„Tak więc przyszło do zbrođmi 
na «wybrzeżu. genewskiego je- 
ziora. — 

Ląccheni czatował na Elżbietę, 
podbiegł do niej i udając, że się 
potknął, wbił jej pilnik w piersi. 
Cesarzowa upadła na wznak, 
nie wydawszy głosu, Obfite wło- 
sy.uchroniły ją od mocnego ude- 
rzenia w głowę. Podniosła się. — 
Ludzie, którzy nadbiegli, chcieli 
jej dopomóc, lecz powiedziała, 
że nic ją nie boli i 

udała się z towarzyszącą jej da: 

mą. dworu na statek. 

W, kilka minut po oddaleniu się 
od wybrzeża, -Elżbieta zbladła i 
zemdlała. Wtedy dopiero dama 
dworu spostrzegła krwawiącą ra 
nę i pośpieszyła do kapitana: 

— Na pańskim statku umiera 
cesarzowa austriacka; zawróć 
pan natychmiast. Nie powinna 
umrzeć bez ostatniego namasz- 
czenia! 

Kapitan bez słowa skierował 
statek do brzegu. Zaniesiono ce: 


W parku Wolskim w Wina odbyło się uroczyste odsłonięcie 
pomnika: soateczkiegi obróńcy Woli—beżnogiego generała Józefa $ 


dziennego. sarżową do szpitala. Nie odzy 


- Węgrzy podarowali 4 swaje Sowińskiego., — '2. Śląski afisz propagandowy, który zdobył: pier- Moc UŚ JAY ga: 
kt rze. lg AN Etor, wszą nagrodę w konkursie, ogłosz: nym przez związek propagandy noszący o PEREŁ Elżbiety, an 
stał się dla niej przytułkiem, do + SA ; s 
kąd chroniła się, ilekroć łaknęła aryityki waj, ESO 3. W mundurach generałów i admirałów krył tw arz rękami i rzekł, łka: 


dzieci japońskie biorą udział w wielkich uroczystościach, jakie od- 
były s: w Tokio z okazii zajęcia Szanghaju. — 4, Maska pośmiert. 
va gen. - Ludendorifa, 


spokoju. Na zamku tym ~ p 
— Niczego nic oszczędzono mi 


wydała na świat córkę 22 kwiet- na tym Świecie 
4 
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Ludzie, z których Świat sie Śmieje 


U trzech najwiekszych humorystów 


Po wsze czasy istnień zawo» 


dowi Żżartownisie,, klowni w 
cyrkach lub w literaturze, któ 
rzy zabawiali ludzi żartami 


bądź płaskimi, bądź mającymi 
slębsze znaczenie. 


Słuchacze śmieli się i zapomi 
nali ò dowcipnisiach, . skora 
stracili ich z oczu. Niezapomnia 
nymi =ozoslali jedynie ci, któ- 
rzy bawią bez zamiaru bawie 
nia, którzy zmuszają do śmie 
chu, nie tracąc powagi, których 
wesołość brzmi ukrytą nutą po 
ważnej myśli. Humor jest ich 
ojczystą mową. Nie opowiada- 
ją wesołych rzekomo history» 
jek, lecz widza świat, ludzi, sie- 
bie samych z otwierającej naj- 
większe głębie perspektywy, 
którą nazywamy humorem. Hu 
mor słanowi zasadniczy rys ich 
istoty i sąsiaduje zawsze z po 
wagą. 


Współczesność posiada trzech 
takich wielkich  humorystów 
Są to jrlandczyk Bernard Shaw, 
francuz ristan Bernard * 
włoch Toddi. 


Odwiedziny u BERNARDA 
SHAW*A należą do niemożliwo 
ści: niema go nigdy w domu! 
Można natomiast spotkać go na 
wybrzeżu Kuby, na zebraniu 
pacyfistów w Buenos Aires lub 
na purowcu, kursującym pomię 
dzy Singapore i Kairem. Naf 
częściej na okręcie, gdyż lubi 
podróżować. Spacerując po po- 
kładzie w białym płóciennym 
ubraniu z wykładanym kołmie- 
rzem, spogląda na słońce i wy 
»Iawia głowę na słony wiatr. 
Gdy pytają się ga w takich 
chwilach, nad czym pracuje 
wpada w wściekłość, podróżć 
bowłem=są-dła niego wypoczyn 
kiem, podczas którego nie chce 
słyszeć o pracy, Której miej- 
scem jest jego wiejski dom. 
Istnieje jeszcze jedno miejsce, 
gdzie można czasami przyłapać 
Shawa. Miejscem tym jest jego 
ondyńskie mieszkanie. Przehy: 
wa w nim zawsze, gdy zdarzy 
ię jakaś oficjalna okoliczność: 
publiczna manifestacja lub u 
roczysty obchód. Wtedy Shaw 
ucięka spiesznie do swej lon- 
*tvńskiej kwatery, aby wykrę- 
cié się od udziału w nich i za- 
wiadomić wszystkie dzienniki 
o lej decyzji. która jednych gnie 
wa, innyel zaś bawi, Bernard 
Shaw jest chudy, ma rzadkie si- 
we włosy, czerwone policzki -i 
mate wesołe oczki, jest bardzo 
stary. lecz ruchliwy jak żywe 
srebro. Z niesłychaną energią 
potępia przy każdej okazji ty- 
loń, alkohol, mięsne pożywie: 
mie i wiele innych rzeczy, cie 
szących się ogólnym uznańiem 
Jest tak żywy, że, idąc po scho- 
duch, przeskakuje po trzy stop“ 
nie od razu i ma zamiar dożyć 
do stu lat. Powodzenie w życiu 
i literaturze przypisuje nie swt 
mu talentowi, lecz  jarskiemzu 
lrybowi życia. 


Anglicy chętnie akeentują, że 
Shaw nie jest humorystą, lecz 
filozofem W rzeczywistości 
jest jednym i drugim, więcej je 
dnak humorystą, niż filozofem 
Zdaje sie, że sprawia mu naj- 
większą 'uciechę  zaprzeczanie 
(emu, co ogół uważą-za natural 
ne i zrozumiałe. Na tym polega 
tajemnica jego humoru i pawo 
dzenia. Stad też płynie tenden- 
cja podciągania pod. rodzaj 
Shawa wszelkich anegdot, o ile 
zbijają ogólnie przyjęte poglą: 
ły, W nierwszym obszernym 
wywiadzie z Shawem stwierdza 


no, Że zasadą jego jest nie mieć 
zasad; że nie broni czegoś, lecz 
jest mu "rzeciwnym. Najchę- 
tniej jednak przeczy wszystkie- 
mu! Pierwszy wywiad, w któ- 
rvm doprowadził do rozpaczy 
dziennikarza, przekonał cały 
świat o negatywnym ustosunka 
waniu się Shawa do przyjętych 
norm i od tego czasu został „ir 
landzkim kpiarzem*. Wywiad 
ten zasługuje na miano pierw 
szej anegdoty w guście Shawa. 


— W jaki sposób: stał się pan 
sławnym? —- zapytał dzienni- 
karz. 

A Shaw na to: 

— Nie jestem wcale sławny. 

Dziennikarz milczał, namy: 
ślając się nad nowym pyta- 
niem: 


— Jakie, podług pana, są naj 
większe zalety naszegó narodu? 


— Nasz 
zalet. 


naród nie posiada 


Dziennikarz westchnął: 

r. Jaki jest pański pogląd 
na... 
— Nie mam wogóle poglą- 
dów — przerwał Shaw. 

— Zdaje mi się, że pan nie 
chce odpowiadać na moje pyta- 
nia. Czy woli pan onowiedzieć 
mi coś ze swego życia? 

— Nie. 

— Dowidzenia. 

Od czasu tej rozmowy dzien- 
nikarze uważają wywiad z Ber 


nardem Shawem -za jedno z 
najtrudniejszych zadań. 


Prawdziwy paryżanin 


Odwiedziny u wielkiego humo 
rysty francuskiego TRISTANA 


Najczęściej kierowanym do 
ludzi pytaniem jest następują- 
ce: 


— Jaka jest pańska ulubiona 


książka? , 

Pytanie to jest bardzo nie do- 
kładne. Powinno ono bowiem 
brzmieć: 


w Jaką książkę 
najchętniej w takiej 
sytuacji? 

Napewno uważa się inna 
książkę za najlepsza, gdy się 
jest w sytuacji chłopca, który 
zastanawia się, co lepiej nabyć: 
proce czy książkę Juliusza: Ver: 
nego; inną — gdy się jest zako- 
chanym, i jeszcze inną, gdy się 
na grzebieniu znajduje pierw- , 
szy i następne siwe włosy. . To 
nie nowego. Lecz należy. się dzi, 
wić z jednego powodu: jeżeli u- 
kazują się książki dla- młodzie- 
ży, dlaczego nie. wychodzą 
książki, przeznaczone dla siwo- 
włosych starców, dla rozwódek, 
lub samotnych mruków? 


czyta pan 
lub innej 


Jeżeli nawet nie będziemy 
zwracać uwagi na różnice wie: 
ku. nie każda książka — na- 
wet jężeli jest bardzo dobra —- 
nadaje się do każdej sytuacji 
Np. nie można czytać biblii w 
przedziale kolejowym. W po: 


KAROL CAPEK 
„EEEWOOÓRE KRZ ZAB. 


- dzień. 


BERNARDA_ są- osiągnięciem 
tak samo trudnym, jak wizyta 
„u Shawa. Łatwiej jednak mo- 
żna go przyłapać, bowiem trzy 
czwarte dnia spędza w kawiar- 
ni. Prawdziwa paryska kawiar- 
nia literatów nie da się pomy- 
śleć bez obecności Tristana Ber 
narda, jak również trudno so- 
*bie wyobrazić wielkiego humo- 
rystę w jnnym otoczeniu. 


Nikt jeszcze nie widział, jak 
śmieje się ten człowiek, zmu- 
szający wszystkich do śmiechu, 
być może, że widzieć uśmiech 
Bernarda przeszkadza wielka 
broda, zasłaniająca podbródek 
„i usta. Broda jest już gęsto przy 
prószona siwizną, lecz humory- 
sta wydaje się młodvm. Jest to 
widocznie skutek działania hu- 
moru! Na głowie nosi małą nie 
bieską po junacku wciśniętą 
czapeczkę baskijską. Tak prze- 
siaduje w kawiarni, dyskutuje, 
sprzecza się, dowcipkuje, popl- 
jaiąc od czasu do czasu z kie- 
liszka, do którego kelner wciąż 
dolewa. Siedzi przy kieliszku 
od rana dr późnego wieczora, 
będąc pod tym wzgledem tak 
samo prawdziwym  paryżani- 
nem, jak pod względem innych 
właściwości, nie wyłączając 
stroju i dowcipu, którym prze- 
szedł sam Paryż. Nikt bowiem 
nie może mu dorównać dowci- 
pem w tym mieście, gdzie zdol 
ność powyższa należy do dobre- 
go tonu i obowiązuje. każdego, 
rhociażby był zwyczajnym tyl- 
ko kelnerem. czy szoferem ta- 


,ksówki. 


Bernard hojnie szafuje Żarta- 
mi w kawiarni. Sławę humory- 
sty zdobył nie literacką pracą, 
lecz dowcipna gawędą. W jego 
dziełach mema  tysiącznej na- 


czekalniach dentystów nigdy 
nie leżą tomiki wierszy, który- 
mi mógłby się rozerwać oczeku 
jący pacjent. Zrana nie zaczy- 
na się czytać wielotomowej pó: 
wieści, lecz zagląda się do ga- 
zety. Wogóle twierdzę, że po- 
czątek dnia nie nadaje się do 
czytania książek. Wydaje stę 
to wówczas trwonieniem czasu 


Dopiero z rozwojem dnia wzra- 
sta powoli zdolność i potrzeba 
czytania książek, która późnym 
wieczorem osiąga swój punkt 
kulminacyjny. Mówiąc ogólnie, 
czytelnik należy do zwierzą! 
nocnych i dlatego godłem jego 
jest sowa, a nie np. kura, lub 
kaczka, które przecież bardzo 
dobrze uzmysławiałyby żarłocz 
ność czytelnika. Tylko gazeta 
stworzona jest dla rannych czy 
telników, którzy przy czytaniu 
piją kawę z bułką, lub trzyma: 
ja się rączki w tramwaju. Gaze 
ta jest jakby żaglem z pomocą 
którego wypływa się w piękny 
Czasopisma zaś  najle- 
piej czyta się po obiedzie, pad- 


czas gdy książka, tak jak mi- 
łość lub huianka, jest nocną 
sprawą. 


Sprawa staje się znacznie bar 
dziej skomplikowana, gdy 
wziąć pod uwagę różne okolicz 


wet.części tego humoru, jaki 
umieścił w niezliczonych żar- 
tach i zwrotach, cechujących 
jego rozmowy. Najwięcej uwagi 
poświęca drobnym  żartobli- 
wym rozprawkom, jakie pisuje 
od czasu do czasu do humory- 
stycznych bułwarowych wyda 


wnietw. Jest prawdziwym 
przedstawicielem artystycznej 
evganerii. obdarzonym  złośli- 


wym dowcipem. Praca Mterac- 
ka przyniosła mu duży mają- 
tek, chociaż trudno uwierzyć, 
że Tristan Bernard znajduje 
czas na pracę, Wszak pół doby 
spędza na wyścigach, premie- 
rach, sypiąc złośliwym dowci- 
pem, którego charakterystycz- 
ną cechą jest krótkie, dobitne 
„bonmot“. Gdy zaszła pewnego 
razu mowa o pojedynku, Ber- 
nard oświadczył, że jest zdecy- 
dowanvm przeciwnikiem tej 
procedury. 

— Jeżeli jednak ktoś nazwie 
pana kłamcą — wtrącił jakiś o- 
ficer, — Cóż panu pozostanie 
innego. niż bić się! 

— Ależ nie — odrzekł Ber- 
nard. — Poprosze tego kogoś, 
żeby mi dowiódł kłamstwo 
Jeżeli nie zdoła tego uczymić, 
okryje się sam hańbą. Jeżeli mn- 
da mu się stwierdzić fakt kłam 
stwa, słusznym będzie, gdy się 
z nim pod tym względem zgo 
dze. 


Profesor uniwersytetu 
zosta'e humorystą 


TODDI nazywa się włoski 
humorysta, nieznay prawie 
światu, lecz niezwykle popular 
ny w Italii. Dowcipy jego jed- 
nak znane są powszechnie. Za- 
mieszczają je wszystkie dzienni 
ki. 


CZYTANIU 


ności życiowe. Jeżeli się. jest 
zmęczonym, pragnie się lektu- 
ry podobnej do soczystego ka- 
wała mięsa. Nie ma się chęci na 
łasuchowanie, a pragnie się kon 
kretnego pożywienia. Sięga się 
więc po prawdziwą powieść z 
sumienną akcją: będzie to po 
wieść awanturnicza, mrożąca 
krew w żyłach. Przy lekkiej nie 
dyspozycji lub w momencie 
trosk i zmartwień, odpowiednie 
«a powieści egzotyczne, histo- 
ryczne lub utopijne, chociażby 
dla tego, że czytelnika właści: 
wie nie obchodzą te dalekie kra 
je i czasy. Przy katarze lub in- 
nej nagłej chorobie, człowiek 
pragnie podniecającej i cieka- 
wej lektury, która jednak nie 
możę być sentymentalna i musi 
się dobrze kończyć: jednym sła 
wem historia detektywna. Przy 
chorobie chronicznej, odkłada 
się na bok powieść detektywną 
j szuka się czegoś dobrotliwego 


i wzbudzającego zaufanie; 
prawdopodobnie będzie ta 
Dickens, 


W niedzielę czyta się najche- 
tniej noezje, choćby dlatego. że 
przy nich człowiek się przecię- 


tnie i odświętnie nudzi; następ - 
nie klasyków, których czytanie - 


jest obowiązkiem każdego wy- 


. podróżnik, 


„starych obyczajów. 


Życie Toddi'ego jest samo w 
sobie anegdotą. Toddi nazywa 
się właściwie RIVETTA i był 
profęsorem, orientalnej filozofii 
na jednym z włoskich uniwer- 
sytetów. Po dziś dzień uchodzi 
za jęden z największych. autory 
tetów w tej dziedzinie wiedzy 
Napisał wiele poważnych dzieł 
Włada w słowie i piśmie jęzv- 
kiem japońskim i chińskim 
jak również angielskim, francu- 
skim. niemieckim, norweskim i 
cąłym tuzinem jnnych. Pewne: 
go dnia znudziła mu sie praca 
profesora, przvjął pseudonim 
Toddi i został humorystą. 


Na stanowisku redaktora hu 
morystycznego tvzadniką „Tra 
vaso delle Idee“ Toddi stał się 
nie mniej sławnym, niż profe- 
sor Rivetta. Sam kreślił ilustra- 
cje dla swego wydawnictwa, 
które wypełniał mnóstwem nie- 
zrównanych  żarcików i a- 
negdot. Pisał nowieści, w któ- 


rvch każde słowo zawierał 
wielokrotny dowcip. 
Gdv Colin Ross, znakomity 


ubolewał podczas 
odczytu. że wvśniarze Południo 
wego morza wyrzekli się swych 
zerwał się 
nagle jeden ze słuchaczy: sie- 
dzący w pierwszym rzędzie i za 
wołał; 

-— Nie jest to żadna 
iecz szczęście. : 

Słuchaczem tym był Toddi. 

— Dlaczego? Zapytał Ross, 
zły, że mu przerwano. 


— Ponieważ pan 
już od dawna przez 
żarty! 


szkodń. 


zostałby 
niech po 


Thomas Willams 


kształconego człowieka! Lektu- 
ra niedzielna jest podobna da 
szlachetnego czynu, podczas 
gdy czytanie w dni powszednie 
przypomina raczej  rozpustę 
nbżarstwo i opilstwo. 


Na letnisku czyta się najchę 

tniej stare kalendarze, którc 
zmajdują się w hołelikach i peu 
sjonatach. Jesienią i zimą czy: 
telnik trawi wszystko, nawel 
grube, psychologiczne powieści. 
których nigdy nie czytałby la- 
tem. Wogóle nudne tasiemce sa 
w zgodzie z niepogodą: im gor- 
sza pogoda, tym grue_zu po 
wieść. W łóżku nie czyta się 
wierszy, tylko prozę. Wiersze 
czyta się tylko, gdy się „lekko“ 
siedzi, tak jak ptaszek na ga- 
łązce. Chodząc — czyta się Bae 
deckera, gazetę. ostatni rozdzia] 
powieści i aktualne paszkwile 
Przy bólu zębów wybieramy 
lesturę romantyczną, którą od: 
rzucamy z pogardą przy kata- 
rze. Gdy się na coś czeka, np 
na list. najchętniej czyta się ne 
welki. 
_ Poza tym istnieje jeszcze ca- 
ła masa książek, które — do 
prawdy nie wiem kiedy į w ja- 
kich specjalnych okoliczno 
ściach — są wogóle czytane. 


a 
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KRYZYS PSYCHO. 


Ma czym polega psychoanaliza? = Pojęcie „Kompieksuec, 
urazy - Niezatarte wrzzenia dzieciece - Pierwotne popecdy 


 Tewja_ 


Ta 


< 


) 


NALIZY 


- Stłumione 
iimstymkty" 


nasze skłonności i cechy ukryte -Psychoanaliza demaskuje -Przyczy-= 
mar niepopularności - Rolz w przyszłości 


Pojęcia „psychoanaliza, 

kompleks i .„podświado- 
mość' stały się obecnie tak mo 
dne, że spotykamy się niemal 
codziennie z tymi terminami. i 
to nietylko w literalurze, lecz i 
w życiu codziennym w mowie 
potocznej każdego przeciętnego 
inteligenta. 

Mimo całej popularności psy- 
choanaliza przechodzi obecnie 
bardzo poważny kryzys, gdyż 
spotkała się -z niechęcią nietyl- 
ko wśród - szerokiej publiczno- 
ści, lecz i w świecie lekarskim 
i jako metoda lecznicza znajdu 
je u nas rzadko zastosowanie, 

Czemu tak się dzieje zrozu- 
miemy -z dalszych wywodów. 
Narazie niech mi wolno będzie 
uprzytomnić czytelnikom na 
czym właściwie polega psyclwu- 
analiza. ` 

Otóż psychoanaliza, krótko 
mówiąc, jesf fo nauka o pod- 
świadomości, a raczej o Spo0s6- 
bach ujawniania ukrytych w 
podświadomości pragnień, eech. 
skłonności i urazów, które po- 
siadają znaczną siłę dynąmiez- 
ną i wywierają przeogromny 
wpływ na calą uaszą psychikę. 
Działają one hamująco na-nor- 


malńqy bieg procesów psychiez- - 


nych; częstokroć wywołuioc za 
burzenia w postaci najróżnorod 
niejszych nerwic i psychoz. 

Te uiajone w naszej podświa 
domości urazy często pichodzą 
jeszcze z okresu najwcześniej- 
go dzieciństwa ij tworzą zespół 
wzruszeniowy o. silnym, zabar- 
wienig uczuciowym, -nazywany 
w nauce „kompleksem'. 

Kompleksy mogą być różne 
w zależności od jakości urazu. 
Mamy więc ..kompłeks niższo- 
ści“, ” „kompleks kastracyjny*, 
o OE Edypa* i najnow- 

„kompleks żydowski“ u an- 
ję mitów, wywołany jak tego 
dowiodłem w' art. „Antysemi: 
tyzm. jest chorobą”, urazem: z 
lat najwcześniejszego dziecię- 
twa. 

Kompleks powstać może nie- 
tylko z urazu, doznanego w 'o- 
kresie dzięcięctwa, lecz i w wie 
ku dojrzałym, jak to się często 
zdarza u podwładnych, którzy 
nie mogą zareagować na uwagi, 
czy domniemaną krzywdę ze 
strony szefa lub w stosunkach 
małżeńskich, gdzie reakcja- by: 
wa cz o.u niemożliwa i uraz z0- 
staje zepchnie*y do podświado 
mości, wyw ołująe neuroze na- 
stępczą. 

Poza tym pamiętać leży. iż 
treścią maszej podświadomości 
są popędy i instynkty prymitvw 
ne, na które „cywilizacją ani 
kultura do dziś dnia Żadnego 
wpływu nie mają. Panują w 
niej wszechwładnie: instynkt 
zachowania gatunku, niena- 
wiść, pragnienie zemsly į zagła 
dy tych, którzy stoją na prze- 
szkodzie, Żądza posiadania 
płciowego i gwałtu oraz życze- 
nia śmierci często dla najbliżej 


stojących 0:»b. Oto W ól- 
nych zarysaeh nasze skłonno- 


ści i instynkty głęboko utajone 
w podświadomości, 

Widzimy więc, że'w każdym 
z nas drzemie bestia, niezależ- 
nie od kultury, cywilizacji i wy- 
kształcenia, która' pragnie się 
wyżyć za wszelką cenę i kto 
wie, czy dzisiejsze oblicze świa 
ta nie zawdzięczamy właśnie tej 
bestii w człowieku? 


Teraz dopiero jasnym się 
staje dlaczego psychoanaliza 
nie może sobie zdobyć miru ani 
uznania, bo demaskuje bezlitos- 
nie ukryte nasze cechy i skłon- 
ności i obnaża przed nami praw 
dziwe, lecz ukryte przed świa- 
tem i ludźmi nasze drugie „ja“. 


A prawdy nikt nie lubi,- tým 
bardziej, jeśli fa prawda miłą 
nie jest. | , 
Najsilniejszy opór. napolkała 
psychoanaliza sekswalna jako 
metoda lecznicza -w cierpie- 


niach seksualnych, co jest zresz 
tą zupełnie zrozumiałe, jeśli -się 
zważy, że niema prawie człowie 
ka, którego życie seksualne nic 
uiiało by * jakichś tajników. 

Ludzie chcą być Slepi 1 glu- 
si na te sprawy. albowiem każ- 
dy człowiek ma w-ełebi swcj 


jaźni kompleksy tajników sé- 
ksualnych (Geheime Sexual- 
kompléxe) a psy ehoanaliza 


grozi ich xdómasków aniem. O- 


to psycholog jezna 
poru i niêpepularnošei tej me- 
tody. Nie ulega kwestii, że z 
biegiem czast teh masowy o- 
pór chiknie pod wpływem cuda 
wnych wprost efektów leezni- 
czych, jakie lą metodą Osiąga- 
my. 

Pierwszym krajem. który się 
poddał i otworzył: wrota swych 
uczelni dla tej metody była 
Szwajcaria, kłórą reprezentuje. 
iesti chodzi o psychoanalizę. 
sławny: B'euler. Nastepnie skapi 
iulowała Ameryka. Najeickaw- 
sze, že w obu tych krajach u 
etisk wszelkiego rodzaju seksa- 
liżmu - bvł bardzo: wielki: 
kraje le słyna 
swej proderii. > Doszła dotego, 
ze w _Amervee: psyctkomializa 
seksualńa przybrala %vorast roż 
miary > ćpidemiczne “i władze 
widziały Ste zmuszane do inte: 
wencji. Chjaw ten <jesl-ćharuk 
teżystyczny; z pirktu widzenia 


podstawa o-, 


toć” 


dotychczas ze "ihwazją niemieck= 


psychoanalitycznego, gdyż jesł 
to..typowe - „odręagowanie* na 
skutek duszenia w sobie przez 
długie, lata swych myśli A prze- 
Żyć seksualnych. 

W ślad za tymi krajami po 
szły Niemcy: (przedhitlerow skie 
oczywiście) i- Austria, gdzie. psy 
choanaliza zdóbyła sobie nawet 


Kliniki -uniwersyteckie i gdzie- 
przebywają .. sławni analitycy 
Freud i Stekel. 

Największy . opór SENT 


dotychezas kraje łacińskie, Wło - 


chy i Francja. lecz i tam pierw 
sze lody, zosłały - przełamave 
Francja Froniła. się przed psy: 
choanalizą. jako swego ródzaju 
“Jeez w kañ- 
cu; przyjgła ją: z wielkim enlu- 
zjazmem. Obeenie . literatura 
irunieuska, scena. powieść i ro- 
mans: przepojgne są <zagadnie- 
niami psychoseksnalnym:. 

+ Fo- samo; będzię i.u nas; w Pal 
SEE, Jakka „jeszcze stę 


Usunięcie gruczołutarczykowego 


leczy ciężkie przypadki anginy. pectoris 


: W ostatnich latach pojawia 
się od czasu do czasu sensacyj- 
na wiadomość o nowej  czynią- 
cej cuda terapii, która rzekomo 
przywraca zdrowie. chorym, - -0- 
puszczonym już przez lekarzy. 


Wiadomość nić. powtarza się je-- 


dnak i niedycyna kroczy dawną 
drogą. 


"Nie więc: dziwnego, że- przed 7 


czterema laty wzięto za tak 
przelotną sensację wiadomość 
o terapii, której twórcami byli 
trzej -- lekarze: - BLUMGART, 
LEVIN i BERLIN. Oświadczyli 
oni, że znaleźli - 

sposób operowania. leczący naj 

cięższe wypadki anginy 


' pectoris, 
oraz innych cierpień serca, w 
których zawiodły -© wszystkie 


znane dotychczas środki, 
Zupełne: usuniecie yruczołu tar- 
". czykowego 

jest wvrawdzie wielkim ryzy- 
kiem, ale wobec zdumiewają- 
cych wyników. za jakie należy 
uważać wyzdrowienie - bezna- 
dziejnie nawet chorych w razie 
udanej operacji, ryzyko traci 
groze. 


Upłynęły jednak cztery lata. 
Tu i'owdzie podjęto badania 
nowej terapii, lęcz SZerszy ogół 
nie usłyszał już nic 
wym /odktyciu. Czy było rów- 
nież omyłką, 
Tym razem nie. Lekarze badali 
możliwości nowej terapii i pró 
bowali ja na nieuleczalnie cho- 
rych na serce. 

Niedawno wiedeński kardio- 
log SINGER zaznaczył pomyśl- 
ne wyniki operacji gruczołu tat 
czykowego u chorych na serce. 

Zdania o nowej terapii są po 
dzielone. Jedni są zdumieni wy 
nikami operacji, inni -zapatrują 
się na nią: sceptycznie. 

Powód iego podziału opini 
tkwi w nieuwzględnieniu wä- 
runków, w- jakich operacja- mo- 
że być“skuteczna. Nie każdy wy 
padek anginy pectoris j nie każ 
de cierpienie serca może wyle- 
czyć operacja. gruczołu tarczy- 
kowego. 

Badania ustaliły, że 


o epoko- 


jedną z wielu? 


wytwarzanej 


operacją. daje pomyślne: wyniki 
w wypadkach, gdy cierpienia 
wywołane są usterkami w. funk 
cjońowaniu gruczołu. 
W dziesięciu . dokładnie zbada. 
nych wypadkach. ciężko cho- 
rzy odzyskali po -operaeji zdro- 
wie.-Jędna- z. operowanych 
biet była do tego stopnia. uszczę 
śliwiona udanym zabiegieni, że 


namawiała do poddamia się jej. 


wszys!tkie swoje znajome, , dò 
tknięte cierpieniem serca. 
B'cz sercowy 

Czym "można wytłumaczyć: 


pomyślny'wpływ operacji gru-. 


ezału tarczykowego. na choroby 
serca? „Czyni to jeden z twót- 


ców nowej terapii dr. Blumgart.. 


Jak wiadomo, 


gruczoł tarczykowy. odgrywa ro 


lẹ miecha w procesie wewnętrz 
nego spalania,- 
wytwarzając. niezbędne dla or- 
zanizmu ciepło. Chore serce nie 
może skutkiem osłabienia wtła 
czać -do -narzadów krew; zaw- 


rajacą ilens; pozbawia ję. w ten, 


sposób niezbędnego, produktu. 
Usuniecie gruczołu tarczykowe. 
go osłabia proces wewnętrzne- 

so spalania, 
co powoduje: z ;kolei 
zapotrzebowanie stlenusze> stro- 
ny narządów `i daje 'chóremu 
sercu możność + pokrywania go 
wtłaczaniem  -muiejszej ilości 
krwi, 

Teorii tej przeczy niewątpli: 
wie stwierdzonv przez obserwa 
tie fakt, że pomvślne wyniki 0 
peracji występują również, gdy 
wewnętrzne spalanie nie słab- 
nie. lub zachowuje poprzednią 
intensvwność przez wprawa. 
fzanie do organizmu pigsłek, 
zawierających wyciąg gruczołu 
tarczykowego. 

Doktór Levin zaś utrzymuje, 
že 
operacia obniża wrażliwość na 
działanie „trucizny serca —, 

adrenaliny, 
przez organizm. 
Słuszność tego noladu również 
nie została stwierdzona. 

Przyczyna pomyślnych wyni: 


-Ka-, 


inniejsze ` 


ków polega | raczej na 

usunięciu" „ucisku, jakiego do 
propa sereć że strony gru- 

: : -- ezohi 

Co się tyczy. - uleczonych 

rych, torci "z pewnością naj: 

miej troszczą: się a naukowe 

wyjaśnienie zabiegu, który speł 

nił 'qajważnietsze swoje zada: 

nie, „Prace im. zdrowie. 

Dr. Scherf. 


1..W dawnym pałacyku b. 
skiego w Zernej (woj. białostockie, powiat wołkowyski) został ntwac- 


ty.13. zkolei wiejski uniwersyte: ludowy. — 2. 


„cho: 


broni przed psychoanalizą, lecz 
wkrótce, należy przypuszczać, 
pójdzie w ślady Francji. 

Należy wszakże przyznać o 
lwarcie, że psychoanaliza prze- 
chodzi obecnie kryzys, a to dia- 
tego, że stała się zbyt jedno: 
stronna., Nie widzi ona nic pa 
za kampleksem Edypa 1 kastra 
«yjnym. Metoda la rozkwitnię 
kiedy zajmie się całym człowie 
kiem, Który jest jej domeną. a 
nie tylko cząstką jego przeżyć. 

Przyszłość tej gałęzi wiedzy 
jest -niewatpliwie b. wielka. 
Przyjdzie czas, że psychoanali- 
za znajdzie się w rękach 
każdego lekarza, niczalężnie 
od specjalności, w jar 
niej pracuje, Już z racji sweg$ 
powołania powinien każdy le 
karz być psychologiem, alba- 
wiem stan psychiczny wywiera, 
jak wiadomo, ogromny wpływ 
na przebieg choroby organicz: 
nej. 

Jeśli chodzi o życie seksual- 
ne, to psychoanaliza odegra 
główną rolę w stworzeniu no 
wej moralności społecznej, w 
której seksualizm nie będzie w 
ważany za grzech. 

Punkt ciężkości psychoamalik 
zy seksualnej leży niewątpli- 
wie w profilaktyce, t. j. w wy: 
chowaniu seksualnym, Jeśli ro 
dzice będą tak wychowywalł 
dzieci, że nie będą popełniali 
błędów, wówczas wyrośnie zdra 


Wwa generacja i narodzi się wras 


z nią nowa moralność społecz 
na nie znająca obłudy, hype 
Kkryzji, ani też „grzechów cie 
lesnych*. 


Dr. Paweł Kiinges, 


rosyjskiego wicegubernatora grodzień- 


W Modac County 


w'Kalifornii istniało wielkie jezioro po którym kursowuł stale statek. 


Z. czasem , jezioro doszczętnie 


wy schlo, a states pozostał w 


SZCZE 


rym polu, przy czym na wiele mił dokoła nie ma ani śladu większego 
zbiornika wody, 
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PIĘĆ KAR WYSTARCZ: 


Potworności starochińskiego prawa karnego 


Przy końcu ub. stulecia, -na 
krótko przed reformą zhińskiego 
prawa karnego, zaznajomiłem 
sie niespodziewanie z dawną 
procedurą karną w Chinach, 

W domu, w którym mieszka- 
lem, zmarł po dziesięciodniowej 
chorobie jakiś człowiek w śred- 
nich latach. Rodzina przywdzia- 
la przepisową białą żałobę, po- 
chowała zmarłego z zachowa- 
niem zwykłego ceremoniału —i 
uskarżyła lekarza a nieudolne 
leczenie jej krewniaka. Oskarże- 
uje takie nie było, jak mnie pou- 
czono, osobliwością w Chinach. 


Pierze sie... 

w Chinach nie było fakulte- 
lów medycznych na europejską 
modłę. Tstnieli wprawdzie profe- 
sarowie. udzielajacy swym ucz- 
niom wiadomości z dziedziny 
medycyny, opartych na nauko- 
wych teoriach, lecz poza tym 
każdy, kto chciał, mógł pełnić 
lunkcię lekarza. 

Tacy „dzicy lekarze* szukali 
przeważnie pracy na wsi i cie- 
szyli się nawet powodzeniem w 
odległych zakątkach kraju. Nic 
też dziwnego, że wielit życio- 
wych rozbitków  obierało sobie 


zawód lekarza, wymagający 
mniej przygotowania, niż rze- 
miosło.  Wystarczało bowiem 


przeczytać „wielką księgę lekar- 
ską, zawierającą nie tylko me- 
lody leczenia wszystkich echo- 
rób, lecz również wskazówki po- 
stępowania w trudnych momen- 
tach życia, Np.: 

„Gdy wybuchnie pożar, należy 
wziąć trzy ptasie jaja, napisać 
na płaskim końcu słowo „cie- 
pla, ma śpiczastym — słowa 
Jłudnie* i wrzucić jja kolejno 
w ogień. 

luna praktyczna wskazówka 
miała pomóc podróżnym, którzy 
zmalęźli się ua skrzyżowaniu 
dróg i mie wiedzieli którą wy- 
brać: 

„Weż żywego żółwia, umieść 
go w środku skrzyżowania dróg 
i idź jego Śladami. 

Na podstawie tych przykładów 
można ocenić naukową wartość 
lego uniwersalnego źródła daw- 
nej chińskiej medycyny. Jako 
środek ochronny przeciwko za- 
nadlo niebezpiecznym fuszerom 
prawodawstwa chińskie dawało 
krewnym _„wyleczonego* na 
smierć, możność Ścigania nien- 
dolnego lekarza na drodze są- 
dowej. 

Każdy laki wypadek podlegał 
zbadaniu przez lekarzy, zatwier= 
dzonych przez państwo. Opinia 
'ch służyła sędziemu za podsta- 
wę ferowanego wyroku. 

Wobec tego, 


wypadek karygodnego leczenia 


zdarzył się w domu. należącym 


do mojego znajomego, skorzy 
stałem skwapliwie z okazji asy 
stowania przy chińskiej rozpra- 
wie sądowej. 


Szybki wymiar sprawe- 


dl'wości 
Publiczność, zgromadzona w 
sali sądowej, przywitała głoś 
nymi okrzykami sędziego, który 
zjawił się w otoczeniu 


otoczenia sędziego 


cy w rękach 


jak mi powiedziano 


że taki właśnie 


licznej 
służby i usiadł przy stole, nakry- 
tym czerwonym suknem. Na le- 
wo od niego stanął służący, któ- 
zy ochładzał go wachlarzem, na 
prawo siedział sekretarz. Wśród 
wyróżniali 
się dwaj wysocy chińczycy w 
czerwonych czapkach, trzymają 
kije bambusowe 
dwumetrowej długości. Byli to, 
wykonaw- 
cy wyroków. W Chinach bowiem 


wyrok, o ile nie opiewał na 
śmierć, lub więzienie, wykony- 
wany był natychmiast po ogło- 
szeniu go, 

Wobec tego, że sprawa oskar- 
żonego lekarza nie była pierw- 
szą z kolei, miałem być świad- 


kiem innej wcześniejszej roz- 
prawy. 
Wprowadzono oskarżonego, 


który dosłownie pełzał na czwo- 
rakach, głowa jego bowiem tkwi 
ła w kłodzie, ważącej 25 kin, 
co wynosi około 15 kilogramów. 
Kłoda oblepiona była arkusza- 
mi czerwonego papieru, na któ- 
rym wypisano nazwisko wino- 
wajcy i rodzaj  popełnionega 
przezeń przestępstwa. 

Został skazany za kradzież na 
50 uderzeń bambusowym kijem, 
które wyliczono mu natychmiast 
po czym obaj pachołkowie sądo- 
wi wynieśli go z sali. 


Życie, albo p'eniadze 


Z kolei stanął przed sędzią „le 
karz“. Nie towarzyszył mu ð- 
brońca. Dawne prawodawstwo 
chińskie wychodziło z założenia, 
że jedynie sam oskarżony może 
dokładnie podać szczegóły prze- 
stępstwa. Rozprawa nie trwała 
długo. Odczytano opinię .,prote- 
sorów*. którzy oświadczali, że 
pacjent umarł skutkiem braku 
wiedzy lekarskiej ze strony .„do- 
ktora“ i wadliwego zastosowania 
leków, Na mocy tej opinii, lekarz 
został skazany na śmierć. 

Skazany uczynił ruch, który 
wydał mi się sięgnięciem po u- 
kryły w kieszeni nóż, aby ode- 
brać sobie życie. W pierwszej 
chwili zdziwiłem się, że nikt mu 
w tym nie przeszkodził. Nie wy- 
jał jednak noża, lecz spory wo- 
rek pieniędzy, spokojnie odliczył 
na stole sędziowskim pokaźną 
sumę, skłonił się grzecznie i z 
uśmiechem opuścił salę sądową. 

Znajomi, widząc moje zdumie 
nie, wyjaśnili mi, że prawodaw= 
stwo chińskie  przypisywała 
śmięrć pacjenta winie lekarza i 
traktowało tego ostatniego, jaka 
mordercę w wypadku, gdy za- 
stosował nową terapię, czyniąc 
z chorego doświadczalnego kró- 
lika. O ile jednak śmierć nastą- 
piła skutkiem nieuświadomienia 
lekarza, lub mylnej diagnozy, 
karę śmierci zamieniano na o- 


'kup z odebraniem prawa wyko- 


nywania praktyki. W ten spo- 
sób bronili się chińczycy przed 
złymi lekarzami, pozwalając im 
jednak uśmiercić przed tym czło 
wieka, który powierzył swoje 


zdrowie ich opiece. 


wyobrażające wolność prasy. 


Chiński kodeks karny, zrefor- 
mowany dopiero w r. 1910, zo- 
stał opracowany na piśmie w 17 
wieku, procedura jednak, będą- 
ca jego podstawą, była w użyciu 
od trzeciego tysiąclęcia przed 
Chrystusem, Stosowano pięć ro- 
dzajów kar, poczynając od pięt- 
nowania twarzy, kończąc zaś na 
straceniu. Pomiędzy tymi głów- 
nymi karami istniało wiele po- 
średnich, uszeregowanych we- 
dług rozmiarów, w jakich znie- 
kształcały i kaleczyły ciało. — 
Okrutna na początku procedura 
karna została później złagodzo- 
na przez ulepszenie metod bada- 
nia. Już w jedenastym wieku 
rozporządzenie cesarskie naka- 
zywało sędziemu brać podczas 
badania, pod uwagę zmiany w 
wyglądzie oskarżonego, zważać 
na „mowę, oddech, wzrok i 
wpływ swoich słów na obwinio: 
nego . 


Zreformowane prawo karne z 
roku 1910 wprowadziło również 
pięciostopniowy podział kar, in- 
ny wprawdzie, niż przed cztere- 
ma tysiącami lat. w każdym jed- 
nak razie. brziniący dziwnie dla 
europejskiego ucha. Kary te dzie 
lą się na chłostę bambusowym 
kijem cienkim i grubym, wygna- 
nie na ograniczony przeciąg cza 
su, wygnanie dożywotnie, karę 
śmierci. 


Względy dla artystów 


W prawodawstwie tym ude- 
rzał brak dwóch ftodzajów kar, 
stosowanych bardzo często w E- 
uropie, mianowicie kary pie- 
niężnej i kary więzienia. Pierw- 
sza była Stosowana czasami. jū- 
ko złagodzenie dotkliwszej, jak 
io bywały przy zamianie lekarze 
wi kary śmiercina okup Kara 
więzienia, jako spęcjalny dział 
procedury karnej, nie istniała w 
Chinach nigdy. Pozbawienie o 
skarżonego wolności. trwało je- 
dynie do chwili rozprawy sądo- 
wej, po której albo wymierzano 
mu natychmiast karę i puszcza- 
no wolno, albo zwracano wol- 
ność jako uniewinnionemu. Jedy 
nie w wypadku skazania na 
śmierć winny pozostawał w za- 
mknięciu aż do chwili wykora- 
nia wyroku. 

Kara wygnania była dla chiń- 
czyka bardzo dotkliwa wobec 
jego przywiązania de rodzin- 
nych stron Wygnanie na ograni 
czony termin trwało do trzech 
lat i skazany musiał przebywać 
w odległości nie mniejszej, niż 


500 li czyli 320 kilometrów. — 
W razie dożywotniego wygna- 
nia, odległość, w jakiej musiał 
przebywać, wynosiła do 3.000 li 
czyli 2.000 kilometrów. Prawo 
chińskie wyróżniało w szczegól- 
ny sposób artystów i muzyków, 
zamieniając im karę wygnania 
na terminowe zamknięcie w obre 
bie sądu. 


Za „najłagodniejszy* rodzaj 
kary śmierci, uważano powiesze- 
nie, za ostrzejszy — ścięcie, za 
najcięższy zaś —— „literi“ — ipo- 
wolne krajanie na kawałki. sto- 
sowane w szczególnych wypad- 
kach. Skazanego przywiązywa- 
no do krzyża. Kat otrzymywał 
skrzynkę z mnóstwem noży róż- 
nej postaci. Na każdym fuguro- 
wała nazwa części ciała, dla ja- 
kiej był przeznaczony. Kat chwy 
tał którykolwiek z noży i rozpo- 
czynał egzekucję. O ile skazaniee 
był zamożny, mógł przekupić 
kata, aby wyciągnął odrazu nóż, 
odcinający ważny dla życia or- 
gan, i skrócił męki ofiary. 

Chińskie prawo nie uznawało 
wypadku obrony koniecznej, ze- 
zwałało jedynie na zabicie noc- 
nego włamywacza i zranienie na 
pastnika w obronie krewnego 
linii wstępnej. 


Nie dla wszystkich 
równe prawo 


Również w Chinach panowała 
zasada, przyznająca jedynie pań- 
stwu prawo karania przestęp- 
stwa, Człowiek prywatny jest tyl 
ko obowiązany donieść władzom 
a popełnionej lub zamierzonej 
zbrodni. Nie wolno wymierzać 
samemu kary przestępcy ani 
wchodzić z nim w układy. Przy- 
jęcie od przestępcy okupu, kara- 
no na równi z kradzieżą. 

Pojęcie mordu ujmowało pra- 
wodawstwo chińskie bardzo sze 
roko. Na równi z zabójstwem 
traktowano. pozbawienie kogoś 
odzieży lub żywności, usunięcie 
drabiny z pod nóg wspinającego 
się w górę, naprowadzenie na ja- 
dowitego węża, umyślne przed- 
stawienie głębokiego miejsca, ja 
ko płytkiego, niepewnćgo mostu 
jako trwałego, o ile we wszyst- 
kich tych wypadkach spowodo- 
wano takim postępowaniem 
śmierć człowieka. Jako morder- 
cę również karano tego, kto obel 
gą. groźbą luh przez złe obcho- 
dzenie spowodował czyjeś samo- 
bójstwo. Prawodawstwo chiń- 
skie nie uznawało równości 
wszystkich wobec prawa karne- 


CZTERY WIELKIE RZEŹBY 


wol ność zgromadzeń, wolność słowa i wclność: pracy. zostana nata wio 


dokoła głównego wejścia na wystawę światową w Nowym Jorku w 1939 roku. 


S a 


go, zezwalając na przywileje 
i wyjątki Do uprzywilejowa- 
hych należeli członkowie vodzi- 
ny cesarskiej, szlachla oraz cl 
wszyscy, którzy zasłużyli sie kra- 
jowi w jakikolwiek sposdól: 


Fatalne pokrew eństwo 

Jeśli umysłowo chory popel- 
ni} mord, oddawano go pod o- 
piekę rodziny. dwukrotny zas ta- 
ki morderca, podlegał karze 
śmierci. Dzieci poniżej lat pię!- 
nastu, starcy powyżej siedem- 
dziesięciu, kobiety, ślepi na jed- 
no oko oraz ludzie, pozbawieni 
ręki lub nogi, mogli wykupić się 
od kary, leez jeden tylko raz. — 
Dzieci. poniżej dziesięciu lat, star 
cy powyżćj osiemdziesięciu, zu- 
pełnie ślepi oraz pozbawieni rąk 
lub nóg nie byli karani za lżej 
sze przewinienia, winnych zaś 
polecano łasce cesarza. Dzie- 
ci poniżej siedmiu lat i starcy, 
powyżej dziewięćdziesięciu lat, 
byli wolni od kary z wyłącze- 
niem zdrady stanu. 


Zdrada stanu podlegała w Chł 
nach zawsze szczególnie suro- 
wym karom. Powodem tej suro- 
wości było istnienie wielu taj" 
nych związków. mających na ce< 
lu obalenie dynastii. 


Zdrada stanu pozbawiała wim 
mego wszelkich przywilejów. — 
Ścinano nie tylko zdrajcę, lecz 
również wszystkich krewnych 
płci męskiej, kłórzy mieszkali £ 
nim pod jednym dachem, „cho- 
ciaż nie brali najmniejszego w 
działu w zbrodni, 

Istniał jeszcze cały szereg wy 
padków. pociągających za sobą 
a ode acc krew- 
nych, Zona musiała podzielić 
wygnanie męża. W wypadkach 
potrójnego morderstwa, dokona 
nego na członkach jednej rodzi- 
ny, lub zabójstwa w celach czar- 
noksięskich, żona i dzieci skaza- 
nego na śmierć mordercy ulega 
ły karze wygnania. 


Najstarsze prawo prze- 
ciwko hałasowi 

Nieznany nam jest cały szereg 
artykułów kodeksu chińskiego, 
orzekających kary na czarowni: 
ków i związki, uprawiające kult 
przesądów. na czcicieli fałszy- 
wych bogów, na gwałcicieli cere 
mioniału dworskiego, na prze- 
stępujących bez zezwolema kom 
naty cesarskie, na zachowują: 
cych się nieodpowiednio podczas 
przejazdów cesarza, 

Prawo chińskie karało poza 
tym za nienoszenie żałohy w cią 
gu przepisowego czasu, ag- 
szącego od trzech miesięć; do 
trzech lat, za odmowę pomocy 
starym lub chorym rodzicom, za 
palenie lub topienie zmarłych. 

Istniała również: kara za zakłó- 
canie spokoju na ulicach głoś- 
nym zachowaniem się. a działa 
się tak w Chinach już od jede- 
nastego wieku przed Chrystusem 


Poręczenie sedziego 


Prawo chińskie brało w szcze- 


gólną opiekę urzędmików. lecz 
karało również surowo sħhiżbo 
we przestępstwa. Urzędnik pal 
cyjny podlegał karec. a ie me 
ujął przeslępcy w przepisany 


czasie. -Strażnik więzienitę ue 
siał odcierpieć kare za wiąźnin 
któremu ułatwił ncieczieą 
dzia, który świadomie «rzekł 
niesprawiedliwą karę. musiał 
ją sam ponieść, O ile zas świędo- 
mie uwolnił przestępcę od zastu- 
żonej kary. masci tę karę sam 
odcierpieć. 


SU - 


Dr. KB. uhri: 


Praktyczne rady 


1. Jeśli guma w.-sportowej - 
bluzie się wyciągnęła, należy ją . 
odciąć i: na okrągłym drubie do 
robić z elastycznej REI szeroki 
pasęezek. , 

2. Ażeby wzmocnić zda 
bione. brzegi 
łów, jak np. flaneli, nalęży je 
wąsko podłożyć Ea zeszyć ścię- 
giem, wskazanym na rysunku. 

3. Ostatnia rycina pokazuje , 
nam dokładnie, jak haftuje się 
tak zwane trójkąty, które służą 
do wzmocnienia kieszeni, fałd 
i rozporków, oraz dla ozdoby. 


— a 


Dla pań, które cka 

> utyć 

Naw=t į dzis istnieją Cóbiety, ` 
które chciałyby utyć, dla nich poi 
ji następujące przepisy; , 

- Należy. ześć- potrawy solidne, - 
a wie się na pewien czas róż- ` 
qych sałat. 

2. Trzeba pić dużo ciepłego lub 
zmnuego mleka, albo też MAZ 
Em S ' i 

` Polecane są cztery posiłki ' 
aska, Do obiadu. należeć powin- ` 
10: mięso, ryka:i jajka. ł 

t. Dużo wypoczynku, a walo zde- 

nerwowania. 


5. Przez kilka tygodni aba 
wcześnie kłaść się spać. 


grubych materia- - 


Tajemnice karty. wizytowej 


Tewa 
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SREE EEEE REEE EBE aE E 


SA DZIEŃ PIEKNEJ PANI Æ 


S aaa a n 


W słyczniu już panuje w. pa- 
xvskiej 


kwietniowa pogoda i demon- 


,struje się kostiumy na Rivierę, 


komplety plażowe i ciągłe jesz- 

czę narciarskie ubrania. 
Jakkolwiek  paryżanka za- 

wsze wybiera czarny kolor, je- 


f dnäk w : tegorocznych .kolek- 
cjach panuje ogromna- różno- 


rodność,, szczególnie w. stro- 
iach wieczorowych i. kostiu- 
mach do sportów zimowych. 
Każda pani, której znudziło 
się już. granatowe narciarskie 
ubranie .ucieszy.się, na widok 
pięknych © brązowych modeli, 
lub nawet RE i zielo- 
nych! : 
Do czarnych spodni pięknie 
wygląda mocno różowy swete- 
rek i czarna w różową ` kratę 
czapka. Tak samo barwnie į we 
solo. wygląda kostium, złożony 
z brązowych. spodni, żółtego 


hąute . couture. dawno. 


' tylko jeden kostium, , 
' zrobią, jeśli wybiorą -granatowy 


, chas. 


swetra ji pomarańczow ego szą- 

ła. . JJ 
Najpiękniejszym. w Gzyst. 

kich zaś był model, na który 


składały się białe spodnie, błę- 


kitny sweterek i SKADERKI i ró- - 


zowa czapka. 

Naturalnie panie,. które. mają 
najlepiej 
lub brązowy Slakycaiy strój 
narciarski., 

Takie dodatki 
być zbyt jaskrawe, 
nowane.' 

W: mieście panuje siarczysty 
mróz, i: wszechwładnie „panuje 
płaszcz futrzany. Pod. krótki 
lub trzyćwierciowy dobrze jest 
włożyć wełniany kostium z nie- 
zbyt krótką. spódnicą. 

Piękny model. kostiumu pod 
brązowy płaszcz pokazał Ro- 
Jest on beige w bordo 
kratę z czerwoną błuzeczką. Do 


nie powinny 
raczej sto- 


Od rana do wieczora 


tego brązowy, wysoki kapelusik 


.i ciepłe, beige rękawiczki. 


Na. sukienki . popołudniowe 


bardżo więle noszony jest jesz- 


cze jersey. 


Model 
czarnego jersey, ozdobiony haf 


towańnymi ptakami z' pailletów. 
"Jeden umieszczony jest: 
* sie; drugi: — przy: syi, 

Chanel pokazuje urocze suk- . 


nie wieczorowe z tiulu z bardzo 
szeroką spódnicą i obcisłym sta 
niczkiem. Spódnica może być z 
czarnego tiulu -w -czerwone 
kwiaty j.staniczek. z czerwone- 
go aksamitu. Pieknie wygląda 
marszczona obcisła suknia ze 
srebrnej lamy z szarfą szafiro- 


- wo . czerwona. Do tego!'powłó- 


czysty.płaszcz -« z czerwonego a- 

ksamitu. z ogromnym : 

wym bukietem przy szyi.. 
Amni. 


Święta Bożego Narodzenia i 
Nowego Roku toną przeważnie 
w: powodzi rozmaitych kart wi- 
zytowych Z. życzeniami | È powin 


: szowaniami, 


wskazówki, jak należy posługi- 
Moe się wizytówkami. 


PRZEPISY OGÓLNE. 
1 Na wizytówce, przeznaczo 
nèj dla życia towarzyskiego; ni- 


- 


ady nie podaje się swego PpS 


ru telefonicznego. 


adresu, Może on figurować tyl; 
ko na karcie małżonka io Da- 
ry: małżeńskiej. 


"8. Imienia nie podaje się ni-' 


gdy w skrócie. 


4. Nigdy: nie podaje się hono- 


rawych odznaczeń "ýa towarzy- 
skiej karcie, jedymie tylko przy 


wymianie kart wśród kolegów, 


lab w sprawach handlowych. 


Karnawałowe 
= CJ 
drobiazgi 
1. Bardzo wygodnyi odpowied 
ni do każdej sukienki jest aksa 
mitny -wcięty żakiecik 
kim rękawem. Efektownie wy- 
głąda zarówno z gładkiego, jak 
ie - _ „stego aksamitu. 


%. Tegoroczne kwiaty włeczo 
rowe, są bardzo strojne i.fanta- 
zyjne. Do ciemnych sukien wy- 
zlądają ładnie kwiaty z brylan. 
tów, a do jasnvch aiski po 
wiewne bukiety. - 


5. Ostatnią nowością Paryża 
śą paillety. -Ale nietylko jako 
ozdoba sukni lub płaszcza. 
Ekscentryczne kobiety „haftują 
sobie na przezroczystej narzut- 
ce łiulówej brwi lub usta z 
patlletów. MS? 1 j 


4. Torebki wieczorowe są wy 
iatkowo ozdobne tego roku.: Ro 
bi się je z brokatów, pereł, la- 
my, diamentów i innych drogo- 
cenności, 


z.krót- 


,jaciółki na herbatę, 


Istnieje wiele przepisów - do- . 
brego, wychowania, które dają 


MŁODA PANNA ;. 
zasadniczo nie powinna- posia- 
dać swej wizytówki. | 

Jeśli chce ona zaprosić przy- 
bierze wi- 
zytówkę matki, przekreśla, imię. 
i pisze swoje. Ojciec i matka 
dopisują" na swej karcie: ;,z 


i córką“ z chwilą wejścia jej w 
. świat. x 
Jeśli młoda panna pracuje za 
: wodowo, ma ona swe handlowe 
' wizytówki, ma których jest wy- 


mienione jej: imię, nazwisko, 
stanowisko- firma, która ją za- 


' trudnia. 
"2. Kobieta zamężna A> na - 


, swej karcie nie drukuje .swegó , 


Młoda panna nigdy nie wy- 
syła.swych kart: z życzeniami, 


, pisze ona krótkie listy do przy- 


jaciół i znajomych. Nie .powin- 


na ona nigdy pierwsza napisać 


dd młodzieńca, ale może mu po 


"słać świąteczną pocztówkę z ży * 


czeniami 


MŁODZIENIEC 
posiąda zawsze swą wizytówkę 
nazwiskiem i swym 
Powinien 


z imieniem,, 


adresem, również 


mieć swe, karty: handlowe'z po- 
daniem.-swego stanowiska, adre 
sem piura. i telefonu, 
Młodzieniec posyłając damie 
kwiaty, zawsze 'dółącza do nich 


wizy tówkę. 
Jeśli 'młodzieniuc ` otrzymuje 
zaproszenie, zawsze powinien 


w odpowiedzi przesłać swą wi- 


zytówkę,:na której.kreśli kilka - 
Í wyraża . 
zgodę na WE zaproszenia. - 


słów « podziękowania - 


MĘŻATKA 


nioże 2 na swych” kartach podać 
„lub też nie. 


k ońcówkę . „owa, 


Nigdy ' "natoiniast nie powinna 


podawać adresu, Zawsze powin: 


na złożyć” pierwsza "kartę u o- 


sób starszych lub wyższych sta- ' 


nowiskietń. : 


MEŻCZYZNA ZONATY 
posiada: karię” towarzyską ` z 
imieniem. nazwiskiem: 'i. adre- 


sem oraz kartę handlową zewy- 


inienieniem, stanowiska, firmy 


i adresu 


MAŁŻEŃSTWO 
winno „posiadać , wspólne, karty 
wizytowe np. „Jan. i Matylda 
Korczyńscy!”. „Należy: je je składać 
u- osób starszych . wiekiem „lub 
w yższych stanowiskiem. DGM 


EIE T 
zatrzymuje, swe karty mężatki, 
ale ma prawo : dodać - na nich 
swój adres "a, p 


JAK NALEŻY ZAGINAĆ 
-... WIZYTÓWKI.” ., 

Karty zwykle wręcza się po- 
kojówce lub składa na tacy do 
tego przeznaczonej. Z okazji 
ślubu, świąt, zaręczyn zagina 
sie prawy rożek wizytówki : na 
wewnątrz, Przy składaniu kon- 
dolencji zagina „się lewy rożek 
na zewnątrz. | 

Para małżeńska, która ` zosia- 
wia swe karty znajomemu mał- 
żeństwu, winna zostawić karte 
sspólną i BE pana, -' 


- Naturalnie. w czasach, w któ- 
rych obecnie żyjemy, te. reguły 
dobrego tonu są bardzo elastycz 
ne. Wszystko zależy - od środo- 
wiska, , w którym się znajduje- 
my. Rekord lakonizmu . pobił 
pewien pan, który na A 4 
zytówkach . podał -tylko . 
eisk własnego palea. 


Lucile Paray ` jest z. 


'w' pa- ' 


. Pośrodku ułożyć 


koloro- - 


„sławiona jest tej zimy 


Witaminowy deser 
zł 5 


1 kilo pomidorów 
* cytryn, 


jedna dziesiąta litra śmieta- 
ny, ` 

orzechy. 

Pokroić w plasterki- duze 
zdrowe pomidory i ułożyć je 
na płaskim talerzu. Pokropić 
„je cytryną i posypać cukrem. 


twardo ubitą 
śmietanę, przysirojoną orzecha 


mi. 


Jak powinna sie ubie- 
rać mała kobieta 


Pomimo pokus, na jakie wy- 
kobieta 
małego wzrostu, nie powinna 
ona im ulec į nósić wysokie ka- 
pelusze, 


-Mylą: się ci, którzy sądzą, że 
wysoki kapelusz podwyższa ka 
bietę, przeciwnie przylłacza ją. 

Także wieczorem nie powin- 
na.mała kobieta stroić swą 
główkę w rafinowane  uczesą- 


: nie lub ozdoby. Wysokie pióra, 


kwiaty lub loki pormmiejszają 
wbrew powszechnemu miiemta 
niu wzrost kobiety. 


‘Im skromniejsza: fryzura te 
łej. „damy, tym. bardzie) jest oma 


„dla niej korzystna. 


Długie rękawiczki, które mt. 
dużej Ak eleganckó i inte- 
resująco. wyglądają, czynią ma- 
łą kobietę jeszcze drobniejszą. 
Diatego powinna ona wybrać 


krótkie rękawiczki, małą toreb 


kę, dyskretną biżuterię. 

Mała' kobieta nie- powinna 
również nosić . sukien .o 'krojm 
princesse.. Suknią..z paskiem ad 


"powiada bardziej jej figurze. 


Należy także pomyśleć e 
tym, ażeby poprawić błąd na- 
tury: swój mały wzrost. Bar: 
dzo wskazana i skuteczna jen 


- „oddnowiednia gimnastyka. 


"Należy położyć się na grzhie- 
cie i kilkokrotnie wyciągać- to 
jedną to drugą nogę. Szyję prze 
chylamy w. tył, siedząc. na_krze 
śle i opierając nogi na podło- 
daz. 

Teraz należy uklęknąć, 
ciągnąć ręce do przodu 


wy- 
i całe 


; ciało- cofnąć -do tyłu. 


"Dobrze jest uwiesić się jakie- 
£goś.gzymisu u szafy lib drzwi 


į starać się nogami dosięgnąć 
podłogi. 
Jeśli ćwiczenia te- przerabia 


się cierpliwie i systematycznie, 
dają one nadspodziewanie pię 
kne rezultaty, 


Czy pani wie, że... 


Srebro, które zeżerniało, kładzie 
się do wady kartoflanej, Po takiej ką- 
pieli, srebro wygląda, jak newe. 

„plamy piwne usuwa się z jedwabiu 
za pomocą salmiaku; miejsce wytarte 
salmiakiem, spłukuje się po tym lek- 
kim -róztworem kwasku cytrynowego. 
Przed tym zabiegiem należy na kawał- 
ku materiału spróbować, czy salmiak 
ikwasek nie wywabią również barwy 
z towaru. ` 

„jeżeli się chce, aby muchy nie sia- 
dały na mięsie, należy je pokropić cy- 
tryna. Dzięki temu mięso się równirź 
lepiej konserwnie. 
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Ewolucja przestępstw 


-te wja- 


” 


+" * 


Morderstwo rabunkowe przestało się kalkulować 


Wykrycie wielkich zbrodni 
a jeszcze więcej ujęcie zbrodni- 
czej bandy. która dokonała sze- 
regu mordów, wywołuje zwy- 
kle 
utyskiwania na „okropne cza: 
sy“, na moralny upadek spo- 

łeczeństwa, 
w klórym mogły wychować się 
takie zwyrodniałe jednostki, na 
nieudolność policji i brak o 
chrony przed zbrodniarzami. 

Zdumienie i oburzenie, wyw 
tane sprawą WEIDMANA i jega 
wspólników w Paryżn, jest pod 
wielu względami usprawiedli- 
Można istotnie dziwić 
i oburzać, że zawodowy 
zbrodniarz mógł przez tak dłu- 
gi czas tak zręcznie mordować 
ludzi, że cały szereg jego zbro- 
dni pozostał niewykrytym; że 
przestępca, będący w dodatku 
cudzoziemcem, podlegającym 
zwykle szezególnemu nadzoro 
wi policji, mógł tak długo nie 
budzić podejrzenia, aż przypań 
kowy 
ślad. należący do innej zupeł- 

nie Sprawy; 
spowodował wykrycie pozosta- 
tych zbrodni. 

Przestępca nie wypierał się 
i nie mógł tego uczynić wobec 
niezachowania żadnych szcze« 
gólnych środków ostrożności 
przy zącieraniu śladów dokona 
nych zbrodni: - 

zakopywał poprostu trupy I 

przechowywał u siebie rze- 

rzy, należące do zamórdo- 

wanych. 

Można poimyśleć,. że tekkomyśl 
ność famiała swe źródło w 
sprawie LANDRU, z którego 
Weidman najwidoczniej wziął 
przykład. posługujac się jego 
zdsadniczą „idea“ podmiejskie; 

willi, dokad zwabiał swe 

ofiary. 
Willa ta stanowiła nieodzowny 
Mement „techniki“ zbrodnia 
rza. Weidman kierował się rów 
weż zasadą Landru, że 
zamordowani muszą zniknąć. 
aby trup nie stał się punktem 
wyjścia dla śledztwa. 

Landru urządził oprócz tego u 
siebie „instalację“, niszczącą 
Irupy i należące do nich rzeczy 
Procedura ta nie uratowała ge 
jednak i z tego zapewne powo 
du Weidman wyrzekł się za- 
slosowania drugiej części „tech 
niki”, 

Drogą zasadniczą różnicą u- 
bu spraw stanowi u Weidmana 
obecność wspólników, 
których rolę stara się wyjaśnit 
śledztwo. Wiedzieli niewaątpli 
o zbrodniach, wiedzieli. 
jak się okazuje, również inni 
Dzienniki wirzymują, że byłe 
i więcej „wtajemniczonych“, 
którzy nie brali żadnego udzia 
lu w zbrodniach, którym mie za 
leżało nawet na ukrywaniu ich 

lecz... 
nie chcieli „mieszać się do nie 
swoich spraw*. 


wione, 


sie 


wie 


5a lo istotnie okropne spra- 
wy Nie można myśleć o nich 
spokojnie: Nie ulega jednak 


waąlpliwości. że „oznaką czasu” 


jest tu nie sam fakt możliwości 


cuskiego od Niderlandów. 
to ubodzy ludzie, farbiarze, tka 
cze, 


takich zbrodni 1 takich zbro- 
dniarzy, lecz postać, w jakiey 
zostają dokonywane. 


Dawniej przestępca posiadał 
własne „terytorium“, 
którego nie można mu było © 
debrać. Władza liczyła się a 
faktem istnienia „terytorium* 
i zrzadka tylko zjawiała się w 
jego obrębie. Rozbójnik ukry- 
wał się po lasach, w pieczarach 
górskich, skąd udawał się de 

„pracy“ na gościniec. 


Był „rycerzem* gościńca. 
Nazwa ta była zupełnie słusz 
na, gdyż poprzednikiem jeg 
był prawdziwy rycerz, pomna- 
žający swoje dochody napada- 
mi na sąsiadów i rabowaniem 
kupców na gościńcach. Rozbój- 
nictwa na lądzie j morzu należa 
ło do zjawisk obyczajowych 
przez długie jeszcze wieki po 
zlikwidowamiu feudalnej anar- 
chii, 

Nawet w Anglli do końca 18 
wieku nie można było do- 
wieźć do Londynu z pro- 
wineji jakiegoś cenniejsze- 
go ładunku hez zbrojnej 

ochrony. 


Likwidacja rozbójniczego tery- | 


torium spowodowała, że prze- 


słiępcy przenieśli się do najbez-: 


pieczniejszego dla nich po tery- 

torium środowiska, jakim były 

wielkie miasta. - ł 

Tu nastąpiła również lokalna 

ewolucja, . polegająca na- „ustmię 
ciu. 


rozbójnictwa z ulic, 
które w owych czasach były w 


nocy doskonałym terenem dla 
wszelkiego rodzaju gwałtów. 


Gromada znużonych ucieki- 


nierów dotarła do granicy, od 


dzielającej państwo króla. fram 
Byli 


drobni kupcy, którzy po- 
rzucili dom į ojczyznę, wysta- 
wiając się chętnie na udręki da 
lekiej podróży i możliwą niego- 
ścinność obcych, byle pozostać 
wiernym protestanckiemu wy- 
znaniu. , 

W Amsterdamie zgromadzili 
się właśnie panowie w ciemnej 
odzieży z-wielkimi białymi kre- 
zami dokoła szyi przy stole, pa 
krytym mapami i grubymi księ 
gami, oprawnymi w świńską 
skórę. Czerwonym atramentem 
podpisywali swe nazwiska ną 
akcie założenia nowo-holender: 
skiego towarzystwa Handlowe 
go. Przed trzema laty przybyły 
okręty, wiozące wieść o wyspie 
na dalekim zachodzie, załudnio 
nej przez miłujących spokój 
czerwonoskórych i obfitującej 
w zwierzęta o cennym futrze, 
Kilkakrotnie już wysłano tam 
słatki, które wracały po kilku 
miesiącach .z ładunkiem cen- 
nych skór. 

„Był to bezwzględnie zyskow- 
ny interes. Lecz panowie, zgra 
madzeni przy stole, wiedzieli, 
że nie dość jest wysyłać statki 
z przygodną załogą, 


Z drugiej jednak strony 
wzrost miast pogłębił charakte 
rystyczną cechę miejskiego 
życia, 
polegającą na tym, że „jeden 
drugiego nie zna", że sąsiad nic 
nie wie i nic nie chce wiedzieć 
o żvciu sąsiada, że zbrodniarz i 
ofiara mogą zniknąć, „rozpły* 
naé się“ w bezimiennym tłu- 
mie. Prawdą jest również, že 
jednocześnie rozrasta się apa- 
rat polic”*nv. 


Lecz sam fakt tego rozrostu na- 


prowadza przestępców na wy: 
najdywanie nowych najstrasz- 
niejszych właśnie postaci „przy 
stosowania ''. 


Właściwy rozbój, zmierzający 
jedynie do grabieży i uciekający 
się do mordu dopiero wobec 
sprzeciwu, natrafia na coraz 
większe trudności, 
jak wszelkie postacie przestęp- 
stwa, w których zbrodniczy 
czyn natychmiast wychodzi na 
jaw, a poszkodowany, który po 
zostaje przy życiu, żąda wmie- 
szania się karzącej sprawiedli- 
wości. We-wszystkich tych wy- 


: padkach | 


= 


aby po- 


każde” następne przestępstwo 
zwiększa szansę wykrycia 
,zbrodniarza. 


raz mocniej fatalna sieć. 


I oto pojawia i stę -nowy typ: 
nie rozbójnik, ldz 
"zawodowy morderca, . 
mający: na celu zniszczenie, 
„zmiknięcie* pomordowanych 
ofiar. 


Jedynie: w sowieckich warun 
kach pierwszych lat po rewelu 


TRANSAKCJA 


Piotr Minuii kupił N. Jork za szklane paciorki 


Holandia* powiózł .pozbawiorą 
znów do amsterdamskiego por 
tu. Potrzebni byl koloniści, któ 
rzy, obejmą w posiadanie wyspę 
i zapewnią towarzystwu stałe 
dochody. 

Francuscy uchodźcy przybyli 
na czas. Pewnego. mglistega 
marcowego dnia ~ okręt „Nowa 
Zelandia" powiózł pozbawioną 
ojczyzny gromadę w daleki nie 
znany świat. 

Toporem i ogniem wytrzebili 
las. Na uzyskanej wolnej prze 
strzeni stanęły schludne drew- 
niane domki. + Na wystającym 
cyplu wyspy. wrzy nającym SIę 
głęboko *w:* morze, ustawioito 
działo, świadczące o usadowie- 
niu się w puszczy ludzi z oświe 
conych krajów. 


W jednym z-domków mie: 
szkał Piotr. Minnit. Przybył z 
francuskimi  uchodźcami na 
statku „Nowa Holandia“. Towa 
rzyszyła mu żona, pracowita i 
rządna '/' gospodyni, 


Pod małżeńskim: łożem stała 
skrzynka, napełniona koloro- 
wymi paciorkami i szklanymi 
perłami. Minuit kupił je od 
ma jtka, który upewniał go, że 
czerwonoskórzy. dają -za takie 
świecidełka skóry i zwierzynę. 

Koloniści wznieśli dokoła 
swej ziemi-niewysoki wał, któ- 


cji mógł działać PIETROW 
KOMAROW. Ten ..sowsłuża- 
szczyj*, któremu pobory ..nie 
wystarezały na upicie się“, 


chodził regularnie na koński 
targ w Moskwie i propono- 
wał kupno konia pierwsze- 
mu lepszemu człowiekowi, 
którego spotkał. 


Q ile transakcja została zawar- 

ta, 

zapraszał nabywcę do siebie. 

zabijał go młotkiem, a trupa 

wyrzucał do któregoś z sąsie- 
dnich ogrodów. 


Komarow zabił trzydziestu 
ludzi, 


zanim władze zainteresowały 
się jego osobą. W innych wa- 
runkach zawodowy zbrodniarz 
musi posługiwać się bardziej 


skomplikowaną techniką. (Lecz 


umożliwia mu wogóle wykony- 
wanie krwawego rzemiosła 
mnóstwo okoliczności, powodu. 
jących, że zniknięcie człowieka 
nie zwraca niczyjej uwagi, luh 
nie budzi przynajmniej podej- 
rzenia, że popełniono zbrodnię. 
To ostatnie przypuszczenie wy- 
daje się istotnie najmniej uzasa 
dnionym. 


Na. jedną ofiarę jakiegoś 


' Wełdmana da i 
dokoła którego zaciąga się e0-' id przypadają tysiące 


ludzi, którzy „wyjechali*, nie 
pozostawiwszy z różnych | żyj 
dów adresu. - 


„Pomijając jaż typ shnóżsika, 


nie posiadającego zupełnie kre- 


wnych, ani bliższych majo 
mych, typ. którego występowa- 
nie w coraz większej liczbie 
zwróciło uwagę niektórych a: 
merykańskich socjologów. 


— 


ry oddzielał ich własność od 
obszaru. zamieszkiwanego przez 
tubylców, Żona Minuita prze- 
chodziła często na ten obszar i 
badała grunt, którv był bardzu 
urodzajny. Kobieta zastanawia- 
ła się nad możliwością odkupie 
nia ziemi po drugiej stronie 
wału za znajdujące się w 
skrzynce świecidła. Możnaby za 
siać na niej kukurydzę i pszeni 
cę i odsprzedawać grunt no 
wym kolonistom. Żona Minuita 
zaczęła namawiać meża do tega 
korzystnego kupna. Śmiał się z 
jej pomysłów, lecz kobieta nie 
dawała za wygrane i ponawiała 
namowy, aż pewnego dnia 
Piotr Minuit poszedł do czerwo 
noskórych, napełniwszy uprze- 
dnio kieszenie paciorkami. 


„Interest doszedł do skutku 
Tubylcy sprzedali koloniście 
cały obszar za dwadzieścia czte 
ry dolary, płatne w paciorkach. 


Tak odbyło się kupno wySpy 
Manhattan przez Piotra Minuit. 
Stoi na niej obecnie Nowy Jork 
Ziemia, nabyta za paciorki, sta 
ła się z czasem tak droga, jak 
nigdzie na świecie. Nie słarczy 
jej dla wszystkich mieszkań- 
ców olbrzymiego miasta i dla- 
tego rośmie ono nie wszerz. a 
wzwyż. 


Walter Kunze 


nawet ci, którzy interesują się 
w pewnej mierze losem człowie 
ka, którego stracili. z oczu, 
przypuszczają zwykle, = iż miał 
powody do oddalenia się i nie 
byłby wcale wdzięczny niepro- 
szonym opiekunom, którzy by 
próbowali go odnaleźć. 


W wypadkach, gdy ludzie 
wszczynają poszukiwania za- 
ginionego, unikają pomocy 
policji. 
przypuszczając. iż „ucieczkę“ 
spowodowały przyczyny osobi- 
ste, do których nie wolno wtrą- 

cać postronnych. 


Policja uważa pobudki takie 
za naturalne. Przecież przypus? 
czała sama. że 

Jean de Koven „uciekła z 

kimś“. 
Nie myliła się. Tancerka istot- 
nje udała się do kochanka, ale 


„był nim Weidmar. 


Landru zwabiał swoje ofiary 
— wyłącznie kobiety — propo- 
nując małżeństwo. Wybór więe 
jego padał na 


kobiety, którym ciążyła sa- 
motność, 

Liczył zatym, że nikt nie be 
dzie ich usiłnie szukał. 

Weidman nie ograniczał tak 
dalece sfery, gdzie zarzucał sie- 
ci na swoje ofiary i z tego po- 
wodu wpadł prędko w ręce po 
ficji. 


Nieomożna wkońcu pominąć 


jednej okoliczności, która 
zmniejsza znacznie niebezpie- 
czeństwo, grożace ze strony 


zbrodniarzy. Jak donosiły. dzien 
niki. Weidman i jego wspólni: 
cy 

mieli z „przedsiebiorstwa“ bar: 

' dzo skromne zyski. 

JEAN BLANG, który tinanso- 
wał je, nie pokrył nawet wydał 
ków. 

Zwyrodniałe jednostki, gòto- 
we przelewać krew, aby zdobyć 
ieniądze, istnieją obecnie, jak 
istniały zawsze. (Lecz 
krwawe rzemiosło- staje się co 

raz mniej zyskowne. 
U amerykańskich gangsterów 
zabójstwo odgrywa jedynie rolę 
świadka pomocniczego w intere 
sach, polegających głównie ne 


wymuszeniu i politycznej ko- 
rupcji: 
W obecnych warunt * 
x b a stu 7 
mordowanie, ani kradzież-"nie 


mogą dawać znacznych docho- 
dów po prostu dlatego. że 
ludzie nie noszą przy sobie wię 
kszych sum pieniężnych, ani 
klejnotów © wielkiej wartości. 

Zwyczajne zestawienie zarob 
ku, jaki daje zbrodnia, ze stu - 
procentowym prawie ryzykiem 
gilołyny, lub szubienicy. jako 
końca kariery, powinnoby skło 
nić ku innym zawodom wiele 
zdolnych do naśladowaD:3 
Weidmana. 

Powojenna psychologia 
kryje w sobie z pewnością 
przyczynę, która stanęła na 
przeszkodzie temu nawrotowi £ 
popiera wkraczanie drogę 
wystepku. 


al 


nau 


Janina, 
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W dzisiejszym numerze „ Rewi“ rozpoczynamy druk szeregu o 
brazków z życia Legii Cudzoziemskiej, złożonej z ochotników ohcń. 
krajowców, którymi Francja zastępnie w*swoięl koloniach własne 
wojska. Autorem obrazków jest Józef Białoskórski, były starszy sier- 
żant Legii. Prostym żołnierskim stylem kreśli własne przeżycia oraz 
zwyczaje egzotycznych szczepów, w walce z którymi upływa pełne 
trudów i niebczpieczeństw życie odważnych legionistów, wstępujących 
z różnych powodów lo- pułku, wysyłanego często na stracenie 


(REDAKCJA) 


Pułapka na żołnierzy Legii 


Na peryferiach afrykańskich 
miast znajdują się kawiarnie, 
przeznaczone wyłącznie dla ara- 
hów. Siada ją wschodnim zwycza 
jem na ziemi, grają w karty, po- 
pijają herbatę lub kawę, kłócą 
się często, zwłaszcza przy zawie- 
raniu umów handlowych. Ka- 
wiarnia bowiem odgrywa tu czę- 
sto rolę: giełdy. Wobec zakazu al- 
koholu przez koran nie każą ni- 
gdy podawać sobie wina lub in- 
nych wyskokowych napojów. -— 
Nie też dziwnego, że właściciel 
takiej kawiarni mało zarabia na 
gościach krajowcach i rad widzi 
w swoim zakładzie żołnierzy, dla 
których trzyma piwo, zwane „a- 
nize, 

Taka waśnie kawiarnia istnia- 
ła w Willage Negro w Urda. Le- 
głoniści odwiedzali ją często, a- 


Krajono pośpieszyli mu z pomo 
cą. Uspekoiliśmy ich jednak szyh 
ko kóolbami karabinów, Drzwi 
do bocznego pokoju były zary- 
głlowane.  Wyłamaliśmy je w 
mgnieniu oka i wpadliśmy do iz- 
by. Legionista stał w kącie nic- 
tknięty i wskazał nam na otwór 
w podłodze. Zaświeciliśmy latar- 
ki elektryczne -i zajrzeliśmy w 
głąb otworu. i 
Ujrzeliśmy dużą piwnicę, z któ 


Żywcem 


Gdy Legia Cudzoziemska zdo- 
będzie w. górach Atlasu Kkazbę 
(wioskę), buduje niezwłocznie za 
nią fort z kamieni, który ma sta- 
nowić:obronę przed krajowcami. 
Pierwsza kompania drugiego puł 
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rej drugi otwór " prowadził do 
rzeki. è 
Jeden z żołnierzy wszedł'do lo- 
clu; gdzie: roiło się ód wielkich 
szczurów. Gdy. go *wyciagnęlis- 
my, trzymał w ręku sześć skórza- 
nych pasów,. jakie naoszą-żołnie- 
rze Legii. Część żołnierzy zaczę- 
ła "przeszukiwać kawiarnię i 


przylegające do niej zakamarki, 


gdzie znaleziono Kości ludzkie, 
poobgryzane przez szczury. 


Zeszła na miejsce komisją. są- 


dowo -lekarska i władze śtedcze ` 
Na podstawie numerów cwiden-- © 


cyjnych, znajdujących się na we- 
wnętrznej stronie pasków, usła- 
lono, ` że w lochu zginęło osiem- 
nastu żołnierzy. Znalezione ko- 
ści pochowano uroczyście w jed- 
nej trumnie. W tydzień po -po- 
grzebie rożstrzelano wszystkich 
arabów, zaa it sou w kawiar. 


"ni. — 


ku zbudowała taki fört i rozlo- 
kowała się w nin; czekając na 
przybycie zmiany. Szaro płynie | 
życie w takim forcie, Legioniści 
siedzą wciąż za murami. Jedyną 
rozrywkę stanowią noche ataki 


Przeżycia polaka w Legii (udzoziemski 


arabów. Dni schodzą na.opowia- 
daniu tłustych historyjek i grze 
w karty. 

Pewnego dnia, zabrakło nar: 
wody. W ogóle trudno było © nią 
w: porcie.:który nie posiadał" wię- 


*kszego zbiornika: Musiefiśmy ro- 


sió w*-g6r --ten. skarb prawdziwy. 
Pragnienie dręczyło nas, ale nie 
mieliśmy-ochoty wychylać się na 
zewnątrz murów. przeczuwając, 
że za'nimi czają się arabówie: 


Był w naszej kompacii polak 
górnośląski, chłopiec nieżwykle 
odważny, który nieraz już dał 
się we znaki krajowcom. Wzia 
cztery bidany. (rodzaj dużej ma- 
nierki), wysunął się cichaczem z 
förta i zszedł w “doline. po. wodę, 
którą chciał uraczyć, pragnie: 
nych kolegów.- Rozumie się, żę 
oficerowie nie wiedzieli o tej wy- 
cieczce. Nie zęzwo liliby bowiem 
na'nią. Wkrótce po odejściu, ko 
legi odbyła się zbiórka kompa- 
nii. Okazało się; Że brak jednagu 
żołnierza. Ustalono, ż że.nie ma 


' poląka, Zaczęliśmy szukać gô po 


całym forcie. Przepadł, .jak ka- 
mień w wodzie. Oficerowie za 
niepokoili się wprawdzie zniknię 
ciem legionisty, 'lecz nic brali 


e i 
czując, że opuścił na krótko fort 
i zaraz wróci, Nikomu nie prze 
szło rzez myśl, żę ślązak poszedł 
pu wodę w dolinie, gdzie slate 
czyhali arabowie. Pa upływie gu 
dziny posterunek, wystawiony 
na murze fortu, zauważył pasma 
dymu, się z doliny. 
Dał znać o tym. Weszliśmy na 
mur. W dolinie paliło się istolnie 
ognisko. Oficerowie postanowil 
wysłać patrol, ponieważ podej. 
rzewali obecność arabów, któ: 
rych chcieli ująć, Wkrótce wy 
ruszył oddział złożony z czter- 
dziestu ochotników z kapitanem 
na czele. Ruszyliśmy śmiało w 
dolinę, kierując się prosto na 
dym. 

Arabów nigdzie nie było wi 
dać. Zeszliśmy wkońcu 7 gór. — 
Wtedy dopiero rozróżniliśmy do- 
kładnie ognisko; palące się pod 
drzewem, przy którym stał czło= 
wiek. Pobiegliśmy pędem. Wiel- 
ki Boże! Pod drzewem stał ślą- 
zak z zakneblowanymi ustami. 
Przywiązany do drzewa mocny. 
mi szaurami, nicki się przy wol- 
nym ogniu. Kozrzuciliśmy ča 
tichun.płanące ognisko, odwiaza- 
liśmy nieszezęśliwca i położyliś- 
my go na ziemi. Oddychał josz- 
eze-słaho. Nogi i brzuch byly zwę 


rzeczy zbyt poważnie, przypusz- 


by napić się piwa. Gdy wchodzi- $ 


ła ich dwóch, nie spotykało ich 
nie złego. O ile wszedł jeden, nie 
widziano go więcej. -Zwabiano 
go do jednej z komórek, w jakie 
obfitował lokal, gdzie znikał, jak 
kamfora, W'ten sposób zginęło 
w ciągu miesiąca sześciu żołnie- 
rzy. Zaniepokoiło to władze woj- 
skowe, gdyż w okolicy tej nie 
zdarzył się jeszcze wypadek de- 
zęrcji. 

Pewnego: dnia- dwóch: legioni. 
stów udało się na przechadzkę. 

— Napijmy się piwa u araba 
— zaproponował jeden. 

— Idź sam.  Zaezekam tu na 
ciebie — odrzekł towarzysz. 

Żołnierz wszedł do kawiarni. 
Gdy upłynęła jednak godzina, a 
legionista nie wracał, ‘kolega zaj. 
rzał do lokalu; lecz nie dostrzegł 
w nim towarzysza. Na zanvtanie, 
skierowane do właściciela ka- 
wiarni, ten ostatni odpowiedział, 
że juź odszedł i zaproponował z 
kolei -pytającemu, aby wstąpił 
do lokalu, gdzie może się zaba- 
wić. Legionista odmówił. Był to 
stary doświadczony żołnierz, któ 
ry znał dobrze arabów i zrozu- 
miał w lot niebezpieczeństwo. — 
Wrócił więc do koszar i zameldo 
wał sierżantom o wypadku.” 

Pobiegliśmy do oficera. Kapi- 

Prince wysłuchał rełacji i 


wręczył jednemu z legionistów 
dwa rewolwery i dziesięć fran- 


w z takim rozkazem: 

— Idź do kawiarni f każ sobie 
nodać piwa. My będziemy na 
„raży, Gdyby arab zaprosił cię 

„ło pokoju, idź, ale 
e 4 p > 

-ig na baczności. O ile byś 
powziął jakieś podejrzenie, wy- 
strzel. 

Legionista udał się do kawiąr- 
mi. Poszliśmy zá %im. Żołnierz 
zażądał. piwa. Arab podał mu u- 
służnie aż trzy kufle i szepnął: 

— Może chcesz poznać piękną 
dziewczynę? Gdy ją ujrzysz, zro- 


zumiesz dopiero, że warto żyć naf 


ś=iecie. 

Legionista zgodził się. Arab 
poprowadził go do bocznego po- 
koju i poprosił, aby usiadł na 
ławce i zaczekał, a sam wyszedł. 
Skoro tylko zamknęły się za nim 
drzwi, sprytny żołnierz zerwał 
się, pobiegł do drugiego kąta i 
stanął w nim, nie spuszczając o- 
ka z ławki, która w chwilę póź- 
niej zapadła się. Widząc tó, le- 
ginnista zaczął strzelać w-sufit. 

Na odgłos strzałów wbiegliśmy 
do kawiarenki. Arab na nasz wi- 
dok wyciągnął z zanadrza szty- 
(let i rzucił się na nas. Zebrani 


„ Minister: Kościałke „wsi kweslu- 


> na ulicy Warszawy ua pomoc 


zimową. — 2. Leslie Burgin, an- 
giełski - mitister . komunikacji spg- 
dza-wraz: z. rodziną urlóp" na: spor- 
tach zimowych ' -w' Davos, —. u. 
Beczka wina za „martwą naturę”. 


: Scena, z corocznego, jarmarku dzieł 


zętuki, na którym malarze zamie- 
niają obrazy: na- artykuły żyw- 
ności. —: 4." Płk. Stoppani ustan» 
wil: nowy rekord światowy, prze- 
latyjąc hydroplanem z Cadixu do 
Caras dlas w Brazylii przez 26 gc- 
dzin‘ 3i min. — 5. Największy pa- 
rowiec- w- świzcie. W. angielskici 
dckach okrętowych. jest obecni: 
wyk: nywany na zamówienie: arma- 
torów francyskich, największy. w 
chwili obecnej parowiec świata, któ 
rego projekt reprodukujemy na 
zdjęciu. Parowiee tan o- długości 
i50 mtr. i'6 sile 400 tysięcy komi 
parowych „w motorach, będzie roz: 
wijał szybkość 37 węzłów. 


4lone. Nie było już dlu nisso ra: 
iunku. 
— Ty jesteś równieź palakiem 


— zwrócił się kapilan do jedne- 


go z żołnierzy — dobij swego rø 
daka. aby się nie męczył. 

Żałnierzowi łzy stanęły w œ 
czach. Bez namysłu jednak zalo- 
pił bagnet w piersiach kona jace- 
go. Obnażyliśmy głowy, palrząc 
na ten akt miłosierdzia. Gdy 
umierający westchnął z ulgą, rzu 
cając na nas ostatnie spojrzenie, 
koczy zaszły mu bielmem, towa- 
rzysze wzięli zwłoki jego ma bart- 
ki, aby ję zanieść do fortu. Po 
drodze zauważyliśmy, że jakiś 
arab podkruda się do źródła, 
cheąc zabrać bidany, pozostawio 
nec przez zamęczonego Ślązaka, 
Legioniści schwytali go i zawle- 
kli do fortu, gdzie kapitan za- 
czął go badać, kto zamordował 
polaka. Arab przyznał się do pa- 
pełnienia tej zbrodni. W chwili, 
gdy żołnierz nabierał wodę da 
bidanów; podpełzł do niego z ly- 
łu i ogłuszył uderzeniem pałki w 
głowę. Przywiązał go następnie 
do drzewa i rozpalił pod nim o- 
gnisko. 

Na pytanie kapitana, dlaczego 
to uczynił, arab odrzekł, że do- 
puścił się grzechu, ukradłszy są- 
siadowi owcę. Kaid (naczelnik 
plemienia), który rozmawiał o- 
sobiście z Allahem, powiedział 
mu, że jeżeli schwyta eńropejczy 
ka i spali go, kara za grzech þe- 
dzie mu odpuszczona. 

— Jestem niegodnym sługą i 
wyznawcą Allaha — dodał. kmt- 
cząc swoje zeznanie. 

Kapitan przywołał legionistę 
Webera, niemca z pochodzenia. 
i rozkazał: 

-— Pokaż, jak umiesz robić o- 
peracje. 

Weber wywlókł araba za fork 
gdzie torturował go przez trzy 
godziny. Gdy wrócił, rzekł d 
nas: 

— Jeżeli macie ochote, może. 
cje zobaczyć, jak grzecznie leży 
pacjent arabski po operacji. — 

Mówiono, że Weber lubił pić 
arabską krew, bo po pewnej ope- 
racji, jakiej dokonał na krajow- 
cu zbrodniarzu, wrócił zę ślada- 
mi krwi na wargach. 

Pochowaliśmy polaka za for- 
tem, a na grobie położyliśmy du- 
ży kamień. Pogrzeb miał wsps 
niały, jak na legionistę, ciała żol- 
nierzy, bowięm, zmarłych na pu 
styni, chowa się płytko w piaskn 
lub zostawia po prostu na pożar- 
cie szakalom. 
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NIEPOWSZEDNIE PROCESY 


PARYŻ, w styczniu. 

Dr. Leboux od dłuższego czasu 
był w złych stosunkach z jednym 
ż kolegćw. Jeżeli się nawet prze- 
praszali, to spokój nie trwał dlugo; 
po zawieszeniu broni znów nastę- 
powala wojna. 

Pewuęgo dnia spotkali się w to- 
warzystwie. Zachowywali się tak, 
jakhy wogóle nic nie zaszło. Lecz 
i to zawieszenie broni nie trwało 
«Hngo. Jeden z lekarzy prewoko- 
wał drugiego ironicznymi uwaga- 
mi, a drugi nis pozostawał mu 
dhiżny w odpowiedziach. 

Po tym spotkaniu dr, Lebour 
postanowił zemścić się na swym 
koledze i wpadł na osobliwy po- 
myst Wiedział, że waleriana dziada 
ia kety, jak środek oszałamiający, 
i że mała jej ilość wystarcza, ahy 
rozweselić te zwierzęta. Kupił więe 
walerianę i rozlał ją w ogrodzie 
swego wroga Nocą zbiegły się do 
ogrodu setki kotów, zwahionych 
pachem, która robiły dokoła 
"ili piekielns awantury. 

Właściciel willi udał się do sądu 
i oskarżył dr. Leboux o spowode- 
wanie tego zajścia. Lekarz przy- 
„nał sie do swego czynu i oświad- 
czył, że chciał zdenerwować swego 
wroga. 

Sąd nie miał zrozumienia dla u: 
czuć dektora Leboux i skazał go 
tm wys?ką karę pieniężną 


Muzyka podwórzowa 
nie jest zebraniną 


PRAGA, w styczniu, 

Pewnego popołudnia na jakimś 
bodwćrku ukazało się trzech męż- 
rzyzn,z których jeden miał skrzyp- 
*. dragi harmonię, a trzeci „piłę”, 
Ziczęli Po kilku chwilach 
zjawił się rządca domu i zabronił 
Izykantom gré, twierdząc, 29 
w tvm domu nie wolno żebrać. 
Muszą natychmiast opuścić dom; 
w przeciwoym wypadku zawezwie 
policje. 

Mężezyźni odparli, że nigdzie je- 
szcze nie wzproniono im koncerto- 
wać; są uczciwymi ludźmi i w tan 
sposób zarahiają na chleb, Rządca 
zawcłał policjanta i polecił usunąć 
imizyków, których również oskar- 
żył przed sądem 6 żebraninę 

Zostali oni jednak uniewinnieni. 
1 sędzia w motywach wyroku pod- 
kreślił, że w tym wypadku nie mo 
że być mowy o żebraninie, Osk% 
żeni dawali koncerty, za które każ: 
dy mógł zapłacić, ile ohciał, 

Muzycy podziękowali sędziem i 
oświadczyli, że od tej chwili będą 
wrać z o wiele większym zamiła- 
waniem, niż to czynili dotychczas. 


Trafnie uszczypnięta- 
niesiusznie spol.cz- 
kowany 


PRAGA, w styczniu. 

Na przedstawieniu studenckim 
w jednym z teatrów praskich par- 
ter stojący był przepełniony. W 
pierwszym rzędzie stała studentka 
z kolegą. Na=m'e poczuła, że ktoś 
szezypie ją poniżej krzyża. Odwró- 
cia sie i bez namysłu wymierzyła 
silny policzek rzekomemu sprawey, 
jakiemuś panvy w średnim wieku. 
Ów pan natychmiast przywołał po- 
licjanta i kazał  wylegitymować 
silndentke. 


grać. 


Okazało się, że na ten „tylny” 
żart pozwolił sobie jej kole;ra, 

Spoliczkowany pan nie był za- 
fdowolony z tego wyjaśnienia i o- 
ekarżył studentzę o obrazę honoru. 

Sędzia zwolnił studentkę od wi- 
ny i kary, orzekając, że pomyłkę 
popelniła wskutek zdenerwowania, 
a po stwierdzeniu jej, przeprosiła 
obrażonego pana. 


słuszny powód do rozwo 


Zyczenia głowy domu muszą być respektowane 


Ostatnio sąd wiedeński  zajmo- 
wał się aktualnym zagadnieniem: 
czy niestosowanie się małżonki do 
życzeń męża i 
szukanie rozrywek wbrew jego 

woli, 
nóżce być powodem do rozwodu, 
Urzędnik bankowy, Leopold G. 


starał się o rękę młodej, pięknej 
sekretarki prywatnej pewnego 
bankiera, 


panny Kasi. Rodzice panienki chet- 
nie zgodziliby się na to małżeń- 
stwo, ale Kasia z zapałem broniła 
się przeciw tym projektom małżeń- 
skim, choć towarzysko chętnie 
spotykała się z Leopoldem. 
Twierdziła, że nie jest stworzona 
. na żonę, 
i bardziej kocha swój zawód, niż 
wszelkie zajęcia gospodarskie. 
Leopold, zakochany w Kasi, nie 
wyrzekał się jednak swych planów, 
lecz ona dopiero wówczas zgodziła 
się na małżeństwo, gdy 


przyrzekł jej, że przyjmie gaspo- 
dynię, 


a jej pozwoli pracować na posa: 


dzie również po ślubie. Początko- 
wo małżeństwo ukształtowało sią 
szczęśliwiej, niż to można byłe 
przypuszczać. Kasia pracowała w 
dalszym ciągu, wieczorem chętnie 
wracała do swego mieszkania, u- 
trzymywanego w porządku przez 
dobrą gospodynię, a między nią i 
Leopoldem panowała  absolutaa 
harmonia. 
„STRATA POSADY — UTRATĄ 
CELU W ŻYCIU”. 

Trwało to dwa lata, dopóki Ka 
sia nie straciła posady wskutek 
bankructwa firmy, w której praca- 
wałą. Teraz 
mogła się wreszcie poświęcić ga- 

spodarstwu domowemu. 
Leez nie mogło ono wypełnić jej 
życia. Zaczęła zamęczać męża, aby 
poradził jej, jak ma spędzać czas 
Wraz ze stratą posady 
straciła cel życia. 

Początkowo Leopold próbował 
dobrocią wzbudzić w swej żonie 
zamiłowanie de gospodarstwa go- 
mowego, po tym nastąpiły 
kłótnie, które stawały się coraz 
częstsze od czasu, gdy Kasia za- 
częła po południu i wieczorem cho- 


dzić na wizyty, tańce i do klubu, 
Życie małżeńskie kształtowało sią 
coraz gorzej. Często Leopold wra 
cał do domu na kolację, którą spo 
żywał sam, gdyż żona telefonowa- 
ła z miasta, że nie prwyjdzie do 
domu. 

Podczas jakiejs kłótni jueopoid 
oświadczył wreszcie żonie, ża jako 
„głowa rodziny”, będąc „w prawie 
męża; 
zabrania jej składania codziennych 

wizyt i wychodzenia z domu. 


Na te słowa żona uśmiechnęła się 
ironicznie, co doprewad"iło męża 
do takiego szału, że 
zwymyślał ją, a nawef zbił. 
Kasia natychmiast wniosła skargę 
e rozwćd. Leopold udat się rów- 
nież do adwokata, który w piśmie. 
wystosowanym do sądu, zgodzi! 
się na rozwód, ale 
winę za zerwanie małżeństwa 
przypisał tylko żonie. 
OBUSTRONNA WINA. 
Po dłuższych badaniach, na pod- 
stawie których stwierdzono, że Ka- 


sie coprawda nigdy nie zdradziła 

inęża, ale zaniedhywała dom, — 

sąd orzekł rozwód z powodu obu 
swosnej winy. 

Sąd uważał, że mąż swymi wymy 

śslaniami i rękoczynami obraził žo 


nę i nuchybit swoiiu  obowiazkojm. 


Co się tyczy wiiy żony, ta zastału 
vna również stwierdzona. 

Jeże małżonka. wbrew weli 
moża i hez niego, chodgi na rożne 
zebrania towarzyskie, wskutok to- 
wo zaniedbuje męża i lekceważy 
Jego życzenia, — Uezwatpienia 


obraża jego prawa, jako główy ro- 

dziny i panu domu. 
Pawoduje to lekceważenie męża, 
który stale się mus denerwować. 
Należy wice przyjąć ubustronną 
winę. 

Małżonka odwołała się od wyro 
ku sądu cywilicgo do sadu naj 
wyższego. Lecz i ta instancja s 
owa uważała, iż 
późne powracanie do domu Żony, 
wbrew woli nięża, musi być uwa 
żane za lekceważenie jego ¿tano 

wiska, jako głowy rodziny, 


Pod wpływem kokainy 


Nieświadome małżeństwo jest nieważne 


Przed sądem wiedeńskim toczyła 
się osłatnio ciekawa sprawa © u- 
nieważnienie małżeństwa, zawarte- 
go pod wpływem kokamy. 

Kupiec, Ernest L., nie przypusz- 
czał napewno, że odpowiedź na o- 
gloszenie w gazecie „podane dla 
żartu”, stanie się powodem skom- 
plikowanych powikłań w jego ży- 
ciu, Ernest odpisał mianowicie na 
ogłoszenie, za pomocą którego 
młoda, piękna dziewczyna szukała 
przyjaciela duchowego. Po trzech 
dniach kupiec otrzymał odpowiedź 
na swój list z załączeniem fotogra- 
fii panienki, imieniem Helly. Są- 
dząc ze zdjęcia panienka była mło- 


Niedawno odbyły się na Mar- 
nie w obecności przedstawicieli 
marynarki wojennej, inżynie- 
rów i fizyków próby kierowa- 
nia torpedowcem z odległości 
przy pomocy fal Hertza, 


Prób dokonano z modelem 
długości półczwarta metra, bę- 
dącym dokładną kopią torpe- 
dowców francuskiej floty. Inży- 
nier Caselle kierował nim, ma- 
nipulując przy niewielkim przy 
rządzie, odgrywającym rolę sta- 
cji nadawczej. Torpedowiec wy 
konywał różne ruchy, zmieniał 
szybkość, zatrzymywał się. — 
W pewnej chwili po naciśnięciu 
guzika na kierującym przyrzą- 
dzie na torpedowcu, znajdują- 
cym się na środku rzeki, roz- 
legł się wystrzał. 

Wynalazek inżyniera Caseł- 
le'a jest praktycznym zastoso- 
waniem systemu przesyłania 
rozkazów z brzegu na statek, — 
Pomimo niewielkich rozmiarów 
aparatów nadawczych i odbior- 
czych sygnalizacja odbywa śię 
z wielką dokładnością. Równie 


da i ładna. Ernest i Helly nawią- 
zali korespondencję, a po tygodniu 
spotkali się w kawiarni. 

Heliy opowiedziała Ernestowi hi- 
storię swego życia: matka umarła, 
ojciec wyjechał i zginął bez wieści; 
ona trudni się szycięm i przepisy- 
waniem ma maszynie, a jednocześ- 
nie stydiuje chemię. 
na czwartym semestrze, ale na- 
pewno da sobie radę i skończy 
studia... 


CUKIERKI Z KOKAINĄ. 
Los Helly wydawał się Ernesto- 
wi, który był trzeźwym kupcem, 
więc postano- 


zbyt romantyczny; 


Torpedowce kierowane na odległość 


$irzał z armały na okręcie bez zalogi 


dokładnie wypełnia nadane roz- 
kazy statek. 


Telemechanika czyli kierowa 
nie z odległości została wynale- 
ziona prawie jednocześnie z a- 
paratem radiowym. Możliwość 
przesyłania na odległość sygna- 
łów  telegraficznych nasunęła 
myśl o kierowaniu z odległości. 


Edward Branley wykonał ta- 
ki eksperyment jeszcze w roku 
1905 w sali Trocadero. Za po- 
mocą elektrycznych wyładowań 
w aparacie, ustawionym w jed- 
nym końcu sali, zapałał elektry- 
czne lampy, umieszczone w 
drugim jej końcu, wprawiał w 
ruch wentylatory, spuszczał ku- 
> fi ZER) 


PO ŚWIĘTACH. 

— W co się bawicie, dzieci? 

— Ja, mamusiu, i Janka, robi 
my zakupy świąteczne, tak, jak ty 
robisz, idąc na targ z Marysią. 

— A Kazio? Nie bawi- siè z wa. 
mi, gniewa się? 

— Nie, on jest tatusiem i mar- 
twi się, bo musi płacić. 


wił zbytnio się nie angażować. 
Lecz 26-leinia, ładna dziewczyna 
bardzo mu sie podobała i nawiązał 
z nią stosunek miłosny. Znajomość 
ta trwała już dwa lata, lecz za 
każdym razem, gdy Helly zaczy- 
nała mówić o małżeństwie, Ernest 
oświaądczał jej całkiem wyraźnie, 
że się z nia nie ożeni, 
Pewnego razu kupiec zachoro- 
wał i Helly go pielęgnowała. Po 
dniach przyniosła swemu 
przyjacielowi jakieś pudełeczko i 
oświadczyła, że sama zrobiła mw 
lekarstwo w laboratorium. W pitt- 
dełeczku znajdowały się małe cu- 
kierki. 


rek rewolweru. Świadkowie eks 
perymentu przyjęli te zjawiska 
za sztuczki czarnej magii. Ale 
prof. Branley wyjaśnił zebra- 
nym zasady ruchu fal Hertza w 
eterze i wyrzekł te prorocze sło 
wa: 

— Nastanie czas, że operator, 
siedząc przed niewielką skrzy- 
neczką, będzie zapałał światło 
elektrycznej latarni morskiej w 
odległości dziesieciu, a naweł 
dwudziestu kilometrów; że 
drzwi będą się same otwierały 
i zamykały, że można będzie 
kierować podwodną łodzią z 
brzegu. 

Przepowiednie te ziściły się 
już dawno. W roku 1917 angiel- 
ski okręt wojeny został zaata- 
kowany przez stateczek bez za- 
łogi. Przy końcu wojny doko- 
nywano prób z samolotem bez 
pilota. Niektórzy fachowcy są 
zdania, że w przyszłej wojnie 
wielkie miasta będą atakowane 
przez eskadry samolotów, kie- 
rowanych przez fale radiowe z 
ziemi. 


— Środek ten odrazu oswobodź 
cię ód bólu — zapewniła Helly, 4 
Ernest połknął podane  cukierkł. 

Bóle odrazu przeszły, chory po- 
cznł się doskonale. r 


Po pewnym czasie Ernest nie 
mógł się już obejść bez cukierków 
panny Helly, Wówczas wyznalu 
mu, że tym cudownyni środkiem 
są drażetki, napełnione kokaina. 
Nie odstraszyło to Ernesta, który 
nie mógł się już wyrzec trucizny. 


ŚLUB W STANIE ZAMROCZE- 
NIA. 

Wszystko to opisał Ernest w 
swej skurdze, którą wnióst przeciw 
Helly, będącej obecnie jego żoną. 
Twierdzi on, że Helly z rozmy- 
słem i systematycznie przyzwy- 
czaiła go do kokainy, aby złamać 
jego opór przeciwko małżeństwu 1 
pozbawić go wolnej woli i jasnego 
Sądu. I rzeczywiście udało się jej 
wprawić go w stan chronicznego 
zatrucia kokainą. W chwili, gdy 
znajdował się w stanie zamrocze- 
nia, zmusiła go do wypowiedzenia 
ważkiego „tak”, Helly sama załat: 
wita wszystkie formalności przed- 
slubne, a on — pod wpływem trir 
cizny — nie miał energii, by sta 
wić opór. Małżeństwo uważa on z7 
nieważne, gdyż zostało zawarte 1 
stanie zamrioczenia kokainą, 


Pani Helly potwierdza treść skar 
gi, lecz oświadcza, że nie dawala 
swemu przyjacielowi kokainy © 
rozmysłem, aby go przywieźć da 
oltarza. Początkowo chciała tylke 
uśmierzyć jego bóle, a jeżeli tru- 
cizna — bez jej wiedzy — spro- 
wadziła go do tego, że Ernest prze 
stał się opierać małżeństwu, nit 
jest to chyba jej winą. 

Przesłuchani w procesie rzecz 
znawcy oświadczyli jedroglośmie 
że stałe działanie kokainy moża 
wywołać stan zamroczonia, w któ 
rym człowiek przestaje być panem 
swej woli. Na podstawie załączo- 
nych dowodów i przeprowadzonych 
badań, może stwierdzić z całą pew- 
nością, że w owym czasie miala 
miejsce właśnie tego rodzaju za 
mroczenie. 

Po wysłuchaniu opins  rzecza- 
znawców sędziowie sądu najwyż: 
szego uznali małżeństwo międry 
Ernestem a Helly za nieważne. 


